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Czerwiec 1956

M
ija 50 lat od pierwszego 
buntu Polaków wobec ko­
munistycznej władzy. 28 
czerwca 1956 r., na skutek niezado­

wolenia ludzi, zwłaszcza robotników  
ówczesnych Zakładów im. Stalina 
w Poznaniu (Z1SPO), tj. Zakładów 
Przemysłu Metalowego H. Cegielski, 
załoga tej największej (zatrudniającej 
ok. 20 tys. ludzi) fabryki Poznania wraz 
z pracownikami innych zakładów  
i mieszkańcami wyszła na ulice mia­

Czesław Miatkas
urodzony -  1  lipca  1 9 3 6  r.;
w  1 9 5 6  r. zam ieszka ły  -  ul. Grzybowa 4, Luboń;
udzia ł w  Poznańskim  Czerwcu 1 9 5 6  -  czynny;
w ięz iony (2 9 .0 6 .1 9 5 6 . -  2 9 .0 7 .1 9 5 6 .) ;
cz łonek Zw iązku P ow stańców  Poznańskiego Czerwca 1 9 5 6  
„N iepokonan i’ 5 6 ”  oraz Zw iązku K om batan tów  i U czestn ików  
Pow stania Poznańskiego Czerwca 1 9 5 6  r. (w  la tach  1 9 9 0 -1 9 9 8  
-  przew odniczący kom is ji w e ry fiku jące j cz łonków  tego  zw iązku)

P rzedstaw ione zdarzen ia z 1 9 5 6  
zos ta ły  opisane na podstaw ie 
wspom nień Cz. M ia łkasa

28  czerw ca

T
ego dnia razem  z kolegami 

z W ytw órni Pom ocy N auko­
wych przy placu W olności 8 
w Poznaniu, gdzie pracował, pan Cze­

sław udał się ok. godz. 9.00 na plac 
Stalina (późniejszy pl. M ickiewicza). 
Miał niespełna 20 lat. Podobnie jak inni, 
opuścił stanow isko pracy, po  tym  jak 
m anifestanci z pochodu, który  wziął 
początek w Cegielskim, wtargnęli do 
zakładu z okrzykiem: Koniec roboty!, 
zachęcając do przyłączenia się do bun­
tu  robotników.

Na placu przed  Zam kiem  (ów ­
czesna siedziba Prezydium  Miejskiej 
Rady Narodowej) był już tłum . W zno­
szono okrzyki i transparenty . Z głoś­

nika um ieszczonego na zajętym przez 
manifestantów blaszanym busiku (na­

leżącym  do Telewizji mającej swoją 
siedzibę obok kina „Warta” na ul. Armii

sta, by zaprotestować i zamanifestować 
swoje problemy. Powodem tego ma­
sowego buntu były niskie zarobki, złe 
warunki pracy, szybko rosnące ceny 
podstawowych artykułów oraz niere- 
agowanie władz na potrzeby ludzi.

Ten spontaniczny protest pod 
hasłami: „Żądamy Chleba”, „...Wol­

ności”, na skutek narastającego wzbu­
rzenia pow odowanego m .in. infor­
macjami o przem ocy wobec m ani­
festantów, a następnie zbrojnym

Czesław Miatkas s. Antoniego -  zd ję ­
c ie  i p o d p is  z k a r to te k i za trzym anych  

w  zw iązku  z w yp a d ka m i p o z n a ń s k im i 

z te c z e k  UB (U rzędu  B e zp ie cze ńs tw a ), 

o p u b lik o w a n e  w  a lb u m ie  p t. „Z ra n io n e  

m ia s to "  w ydanym  n ie d a w n o  przez 

In s ty tu t P a m ię c i N a rodow e j (IPN)

atakiem milicji 
na ludzi, przy­
brał charakter 
zbrojny. Dziś 
wydarzenia z 28 
i 29 czerwca 
1956 r. uzna­
wane są za
Powstanie Poznańskie. Zginęło w nim 
ponad 70 osób, w tym wielu nieroz­
poznanych. Kilkuset zostało rannych. 
Ponad 700 osób aresztowano.

W śród uczestników tamtych 
wydarzeń byli również lubonianie. 
Niektórych przedstawiam y dziś.

Na a rch iw a ln ym  zd jęc iu  za m ie szczo n ym  

w  a lb u m ie  w ydanym  przez IPN Cz. M ia tk a s  
w s ka zu je  m ie js c e  na  d ach u  ZU S , ską d  s trz e la ł 

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

W e jś c ie  d o  g m a ch u  ZUS-u, u l. D ąb ro w sk ie g o , t>r? 

m a  n r 1 4 / 1 6  gdz ie  Cz. M ia tk a s  i inn i pow stańcy 

u kry li s ię  p rzed  o s trz a łe m . Tu z ro z u m ia ł powag? 
s y tu a c ji i z e tk n ą ł s ię  ze ś m ie rc ią  ko le g i p o w s ta ć  

fo t. P io tr P. R uszko w sk i

u  o o  n  S K I £
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Czerwonej -  dzisiejsza ul. św. Marcin) 
podano m.in. prowokacyjną inform a­
cję o uw ięzieniu członków  delegacji 
robo tn ików  z Cegielskiego do W ar­
szawy. T łum  był coraz bardziej n ie ­
cierpliwy i wzburzony. Ktoś krzyknął, 
że na ul. K ochanow skiego strzelają 
(znajdow ała się tam  siedziba U rzędu 
Bezpieczeństw a Publicznego). Jak 
w ielu innych w raz z kolegam i pan  
Czesław podjął decyzję udania się w ten

Krzyż KORPUSU W OJSKA 

POLSKIEGO (n ad a n y  

1 8 .0 2 .1 9 9 9  r.)

Odznaka W ETERANA I 
Walko niepodle­
głość ( 1 0 .1 2 .1 9 9 5  r.)

Krzyż KWP [KO NSPI­

RACYJNE W OJSKO
|  pOLSKIE] (n ad a n y

‘ W .0 3 .1 9 9 9  r.)

Krzyż Za 
p ER FI Dl 

P o lskieg  
S o lid a m  

sk ich  Kc 
(Wręczor 

0 1 .0 2 .2

Krzyż ANTYKOM UNISTYCZ­
NEGO ZW IĄZKU W IĘŹ­

NIÓW  POLITYCZNYCH LAT 

1 9 3 9 -1 9 8 9  (n ad a n y  

1 8 .0 5 .1 9 9 9  r.)

Czerwiec 1956
W

szystkich, którzy pamiętają 

ciekawe i znaczące zdarzenia 

z Czerwca 1956 r. w Pozna­
niu, epizody i ludzi z nimi związanych,

rejon. Na ul. Dąbrowskiego zobaczy­
li, jak  z okien ostatniego p ię tra  b u ­
dynku Zakładu Ubezpieczeń Społecz­
nych (ZUS; narożnik  ul. Dąbrowskie­
go i M ickiewicza) w yrzucane są na 
bruk  części zdemolowanych urządzeń 
do zagłuszania fal radiow ych (m .in. 
Radia Wolna Europa). Pobiegli na górę, 
było tam  już wiele osób. Przyłączyli się 
do akcji. Weszli na dach i usiłowali 
naw et zerw ać m aszt, ale był w beto- 
now any w podłoże i nie zdołali tego 
dokonać. Grupie, do której przyłączył się 
lubonianin, przewodził Rom an Nowak 
z ul. Engla 5/15. Byli w  niej ludzie 
bardzo m łodzi (nastolatkowie), ale też 
i starsi od  pan a  M iałkasa.

Poniew aż krzyczano, że m ilicja 
strzela, g ru p a  p o stanow iła  opuścić 
budynek ZUS i zdobyć broń. Pobiegli 
na ul. M łyńską. Tam p łonęły  już sto ­
sy w yrzuconych  p rzed  gm ach Sądu 
W ojew ódzkiego dokum entów . W ię­
zienie było o tw arte . N ie m ieli tam  
już co szukać, w rócili na  K ochanow ­
skiego. Było po łudnie . N iebaw em  na 
narożn ik  ul. Dąbrowskiego i M ickie­
wicza nadjechał sam ochód ciężarowy 
„Iloóefla” (czyt. Pabieda) z b ro n ią  
i am unicją. Na pace znajdow ał się 
m .in . W łodzim ierz  M arcin iak  -  k o ­
lega pan a  C zesław a z zakładu pracy  
(obecnie  p rzew odniczący  Związku 
Kom batantów  i Uczestników Powsta­
n ia  Poznańskiego C zerw ca 1956 r.). 
Poniew aż dysponenci b ro n i ro zd a ­
wali ją  w pierw szej kolejności znajo­
mym, lubonianinowi przypadł w  udzia­
le k a rab in  PM , 2 m agazynki a m u n i­
cji i garść pocisków.

W  poszukiwaniu pozycji strzeleckiej, 
pan  Czesław w raz z kilkom a innym i 
usadowił się najpierw na ul. Poznańskiej, 
vis a vis gmachu Urzędu Bezpieczeństwa 
(UB). Z uwagi na ostrzał, trzeba było 
stale się przemieszczać, ulicą Kocha­
nowskiego przedostali się z pow rotem  
na Dąbrowskiego. Tam rów nież trw ał 
ostrzał. Dotarli na  dach ZUS. Kilku 
m ężczyzn już  tam  było. Stam tąd roz­
poczęli ostrzał gm achu UB. Milicjanci, 
zorientowawszy się, skąd padają poci­
ski, zajęli miejsca na dachach i w miesz­
kaniach na poddaszach budynków przy 
ul. Kochanowskiego. Rozpoczęła się 
wym iana ognia, ale na  dachu ZUS nikt 

nie zginął.

Zeszli na  ul. Dąbrowskiego. Trwa­
ła w ym iana ognia. N a ulicy leżeli 
ranni. Pom agał ich załadow yw ać do

prosimy o spisanie (nawet krótkich in­
formacji) i wrzucenie ich do niebieskich 
skrzynek rozmieszczonych w  mieście 

lub o kontakt z redakcją. (red.)

Film ‘59
W

e wtorek 27 czerwca w go­
dzinach wieczornych (ok. 
2100) w TVP1 wyemitowa­
ny zostanie film „Powstanie Poznańskie 

1956” (tytuł może ulec zmianie) z udziałem 
świadków; m.in. lubonianina Czesława 
Miałkasa. Dokument przygotowuje zespół

B lizn a  na  szyi po  u d e rze n iu  lu fą  ka ra ­

b in u  p o d cza s  p row a d zen ia  na  p rze s łu ­

c h a n ie  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

karetek  m .in. poznany podczas de­
m ontażu radiostacji R. Nowak. Został 
trafiony w kręgosłup. M ilicja zacisnę­
ła pierścień wokół cywili, którzy w po ­
płochu  szukali schron ien ia  p rzed  
kulami. Pan Czesław w padł w raz z kil­
kom a innym i do b ram y n r  14/16. 
Kiedy zrobiło  się szaro, zam ierzali 
wyjść. „Przyklejeni” do  ściany, u tw o ­
rzyli szpaler w k ierunku  wyjścia, pan  
Czesław był trzeci. Pierwszy ze stoją­
cych (m iał około 17 lat) w yszedł na 
próg i od  razu  p ad ł od  strzału  w  śro­
dek czoła. Z rozw aloną głową upad ł 

na stojącego za nim  W aleriana P io­
trowskiego. Nieżywego chłopca W. Pio­
trow ski w raz z Cz. M iałkasem  zawle­
kli w  głąb kory tarza  i położyli przy 
drzwiach do piw nicy znajdujących się 
od  strony podw órka (patrz zdjęcie na 
str. 21). Przeszukali go, by znaleźć 
jakieś dokum enty. M iał przy  sobie 
legitym ację szkolną. Nazwiska ch ło ­
paka pan M iałkas dziś nie pam ięta. 
M ieszkał chyba na ul. Polnej.

Część obecnych w bram ie wyco­
fała się z zam iarem  dotarcia na  dach. 
Odezwała się kolejna seria z ul. D ą­
browskiego. Pociski, które wpadły przez 
okienko nad drzwiam i, pokaleczyły 
poręcz, uciekinierzy biegli jednak wzdłuż 
m uru  i n ikom u nic się n ie stało. Z a­
wrócili. Pan Czesław stał wtedy na dole. 
Nie wiedział, co robić. O  ile na począt­
ku wydarzeń na Kochanowskiego od ­
czuwał chłopięcą radość z możliwości 
uczestniczenia w strzelaninie, o tyle 
teraz ogarniał go coraz większy strach 

i desperacja.

filmowy: reżyser Krzysztof Magowski, 
operator -  Mirosław Skrzypczak, kierow­
nik produkcji -  Mieczysław Grębowicz. 
Narratorem oprowadzającym po miej­
scach zdarzeń jest aktor Zdzisław War- 
dejn, który uczestniczył w wydarzeniach 
Czerwca ’56 jako nastolatek. (red.)

Za  tą  b ra m ą  (do  d aw n e go  U rzędu
B e zp ie cze ńs tw a  na  u l. K o ch a n o w sk ie ­

go) rozpoczę ły  s ię  zm a ga n ia  p ana  

C zes ław a  z m a c h in ą  ko m u n is tyczn e g o  
w ię z ie n n ic tw a  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

M e da l ZA ZASŁUGI DLA 
OBRONNOŚCI KRAJU nadany 

przez M in is te rs tw o  O brony 

N arodow e j w  zw iązku 
z P ozn ań sk im  C zerw cem  

o trzym a li lub o n ia n ie :
C zesław  M ia łk a s  (brązowy) 

o raz  p rzed s taw ion y  na  s tr. 4  

S ta n is ła w  M a ch n ick i (s reb rny  

i brązowy)

W ypadli na podw órze. Trzech 
mężczyzn, w tym  pan  Czesław, przy 
pom ocy drabiny próbowało przesadzić 
wysoki, m urow any p ło t i wyjść od  
strony ul. Mickiewicza. Dwom, w tym  
W. Piotrowskiem u, udało  się. Kiedy 
próbę podjął lubonianin, padła seria 
z dachów  Kochanowskiego (wtedy 
prawa strona podwórka była odsłonię­
ta, dziś stoi tu  wysoki budynek). Ro­
biło się ciem no, byli osaczeni. Każdy 
na własną rękę próbował znaleźć schro­
nienie w którym ś z m ieszkań, ale lo ­
katorzy, ze strachu przed represjam i 
niechętnie przyjm owali obcych pod  
swój dach. Panu Czesławowi udało się 
schować u  rodziny zamieszkałej na 
drugim  piętrze. Nie zna nazwiska. Noc 
spędził w  łazience, siedząc na taborecie. 
Nie m ógł spać. N atłok myśli i em ocji 
oddalał sen.

L  a
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Stanisław Machnicki
Przed w y jśc iem  na u lice  Poznania, robotn icy  C egie lsk iego w ysła li 
de legację do m in is te rs tw a . Lubonianin S tan is ław  M achn ick i był 
jednym  z je j cz łonków

P
rzedstawione wydarzenia spisa­
no na podstawie „Niepokonani 
Poznań’ 56”, „Poznański Czerwiec 
1956” oraz relacji S. Machnickiego

Kulisy delegacji do Warszawy
Wyjazd do stolicy poprzedzony był 

wcześniejszymi przerwami w pracy Ce- 
gielszczaków oczekujących na reakcję 
dyrekcji i świadomego sytuacji robotni­
ków -  Ministerstwa Przemysłu Maszy­
nowego. 23 czerwca odbyło się zebranie 
załogi zakładów, w  którym  uczestniczy­
li przedstawiciele dyrekcji, Komitetu 
Zakładowego PZPR i Rady Przedsiębior­
stwa. Robotnicy wykrzyczeli kierownictwu

R oczn icow e  s p o tk a n ie  Z w iązku  K o m b a ta n tó w  i U cze s tn ikó w  P o w s ta n ia  P o zn ań sk ieg o  

C zerw ca 1 9 5 6  przed  p o m n ik ie m  P o zn ań sk ieg o  C zerw ca na  u l. K o ch a n o w s k ie g o . W  kó ł­
kach  od  lew e j -  lu b o n ia n ie : C zes ław  M ia łk a s , S ta n is ła w  M a ch n ick i i S ta n is ła w  Ż yg u lsk i.

S ta n is ła w  M a c h n ic k i w  la ta c h  5 0 .

L j

S. M a c h n ic k i z p rzysz łą  żo ną  -  A le k s a n d rą  S e rb a  (od  lew e j) i k o le g a m i z C eg ie l­

s k ie g o  ( 1 9 5 4  r.)

niezrealizowanie 27-procentowej pod­
wyżki płac realnych obiecanej na koniec 
planu 6-letniego oraz stosowanie zbyt 
wysokiego podatku od  wynagrodzeń 
uzyskanych w ramach popularnego w tym 
czasie współzawodnictwa. Narzekano na 
warunki pracy, szybko rosnące ceny, 
zwłaszcza tzw. ciche podwyżki. W zno­
szono okrzyki antyrządowe, antypartyj- 
ne i antyradzieckie. Sytuacja nabrzmiała, 
dyrekcja zadecydowała o wysłaniu do 
Warszawy delegacji zakładowej złożonej 
z robotników i przedstawicieli kierow­
nictwa zakłada 25 czerwca na wszystkich 
wydziałach odbyły się masówki, podczas 
których wybrano delegatów -  ludzi, do

których załogi poszczególnych wydziałów 

miały największe zaufanie.
Stanisław Machnicki należał wtedy 

do PZPR (Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej) -  jak mówi, całe życie był 

lewicowcem, dziś należy do Unii Pracy. 
Znany był z krytyk podejmowanych na 
zebraniach partyjnych. Nie jechał w swo­
jej sprawie, nie musiał. Podczas, gdy śred­
nia krajowa wynosiła 800 zł, on jako 
mechanik precyzyjny z wysokimi kwali­
fikacjami zarabiał, wykonując przyrządy 

pomiarowe dla produkcji zbrojeniowej na

W -6,4 000 zł. Stać go było, jak wielu wte­
dy młodych ludzi (miał 27 lat i był kawa­
lerem), również na rozrywki.

Któregoś dnia przed Czarnym Czwart­
kiem (28 czerwca) wraz ze Stanisławem 
Górnym, zostali wezwani przez przewod­
niczącego Rady Zakładowej i wysłani 
w celu przyjrzenia się masówce na W-3. 
Dostali przepustki (z wydziału na wydział). 
S. Machnicki, z uwagi na deszcz, zdjąwszy 
strój roboczy, założył prochowiec. Robot­
nicy na W-3 dyskutowali o zarobkach 
i podatkach. Podczas, gdy S. Górny pobiegł 
do domu po stosowne dokumenty na ten 
temat, do pana Stanisława podeszło dwóch 
mężczyzn (prawdopodobnie z UB) wzię­
ło go pod pachy i po sprawdzeniu, że nie 
jest z W-3, wyprowadziło na ulicę. Po 
powrocie na swój wydział, zdał raport 
z rekonesansu na W-3. Podobnie jak na 
Trójce odbyła się na W-6 masówka, na 
której wybrano delegatów do Warszawy. 
Z tysięcznej załogi W-6 do stolicy poje­
chało czterech. Oprócz S. Machnickiego, 
Jan Nowicki, Stanisław Górny i Skała (imię 
nie ustalone). W  sumie delegacja robot­
nicza Cegielskiego składała się z 17 osób. 
Oprócz wymienionych byli w niej: Sta­
nisław Matyja, Edmund Taszer, Kazimierz 
Kaniewski, Jerzy Jankowski i Sylwester 
Hamerling z W-3, a z innych wydziałów

S zcze roz ło ty , w y s o k ie j p rób y  (2 1  k a ra tó w ) 

m e d a l p rzyznany przez P rezyden ta  W ę g ie r 

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Przy ka w ie , w  sw o im  d o m u  S. M a c h n i­
ck i p o m ó g ł n am  od tw o rzyć  w s p o m n ie ­

n ia  p op rze d za ją ce  p o w s ta n ie  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

m.in. Józef Wielgosz i Stolarski (imię nie 
ustalone). Do delegatów załogi dołączyli 
dyrektorzy wydziałów wraz ze swoimi 
„satelitami” Grupa liczyła 28 osób, w tym 
dyr. naczelny Józef Trzcionka, przewod­

niczący Rady Przedsiębiorstwa Kazimierz 
Kosmowski, dyr. ekonomiczno-handlowy 
Franciszek Schmidt i I sekretarz Komi­
tetu Zakładowego (KZ) PZPR Jan Maj- 
chrzycki.

Jak kto obradował
Wyjechali 25 czerwca wieczorem 

z Dworca Głównego, specjalnie podsta­

wionym wagonem (kierownictwo w prze­
działach I klasy, robotnicy w II). Wcześniej, 
na odprawie, sekretarz KZ PZPR próbo­
wał „ustawić” delegatów, a nawet im gro­
ził. W  pociągu nastroje załogi próbował 
„łagodzić" przewodniczący Rady Zakła­
dowej na W-3 Edmund Taszer, który

W śród  sw o ich  ob razów . S e n ty m e n te m  darzony 

je s t  p rzez a u to ra  p ie rw szy, k tó ry  n am  p rezen tu je  

fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

W ę g ie rs k ie  odzna- ■  

czen ie  k o m b a ta n ­

ck ie  p rzyznane  przez 

zw iązek b ędący 

o d p o w ie d n ik ie m  
p o ls k ie g o  fo t .  P io tr 

P. R uszko w sk i

M e d a lio n  „W o lno - |  
ś c i i C h le b a " 

z o ka z ji 2 5 - le c ia  

C zerw ca ’ 5 6  

fo t .  P io tr 

P. R u szko w sk i

potem -  podczas rozmów w ministerstwie 
-  również nie reprezentował załogi w spo­
sób właściwy.

Po przyjeździe do Warszawy delegaci 
zostali przyjęci śniadaniem w siedzibie Za­
rządu Głównego Związku Zawodowego 
(ZG ZZ) Metalowców, gdzie odbyła się 
konferencja. Potem, w Ministerstwie Prze­
myślu Maszynowego odbyło się 10-godzin- 
ne spotkanie z ministrem Romanem Fidel- 
skim, wiceministrem Józefem Demidowskim 
oraz przedstawicielami ZG ZZ Metalowców 
i Komitetu Centralnego PZPR

W  pewnym  m omencie S. M achni­
cki przerwał „okrągły” wywód kolegi 
Taszera i zaczął wyłuszczać, o co chodzi 

robotnikom. Dopasowując retorykę do 
pozornych działań rządu wobec sytu­
acji materialnej społeczeństwa, podsu­
mował: Dzisiaj trzeba głowy premiera 
do tego, by wiedzieć, jak  rodzina może 
żyć za 800 z ł  (pod patronatem premiera

cd.
na st(' 
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P ro fe s o r d r hab . K rzysz to f M o liń s k i 

p o d cza s  rozm ow y z P rezyden tem  RP 
Lech e m  K aczyńsk im

Dobre, bo w ie lk ie

Szczególnie ciekawe sprawy, zjawiska, sygnały od czyteln ików i nie ty lko 

Dobre, bo uhonorowane

Niezwykły człowiek Odznaczony

K
rzysztof M oliński -  lub o- 
nianin z Akademii Rolniczej 
im. Augusta Cieszkowskiego 
w P o zn a n iu  o trzy m a ł n ajw yższy  

ty tu ł n au k ow y z rąk P rezyd en ta  
R zeczp o sp o lite j  P olsk iej

N a jw ię ksze  o k la s k i w ś ró d  nom in o w a - 

nych przez P rezyden ta  R zeczp o sp o lite j
n a  ’ P o lsk ie j -  Lech a  K a czyń sk ie g o  otrzy- 

'  m a ł p ro fe s o r z L u b o n ia  -  K rzysz to f
M o liń s k i, je d e n  z n a jm łod szych  u h o n o ­

row anych  te g o  d n ia  n au ko w ców
-/■ ) O*hl«»u w Lubonfu

Chłopak na mundial

M
ieszkaniec Lubonia, uczeń 
Gimnazjum nr 2 -  Wojtek 
Białek, dzięki zgłoszeniu się

przez internet na stronie: www.icoke.

M is trz  k o m p u te ro w e g o  k o n k u rs u  FIFA 

t o t  p a w e ł Ja n ko w ia k

w ó zk i 
łó ż e c z k a  
fo te lik i s a m o c h . 
in n e  a rt. d z ie c ię c e

Luboń, ul. Wojska Polskiego 18 
Pn-Pt 10-18 Sob 9-14

Ten zaszczyt -  najw yższy tytu ł 
naukow y przyznany m u zo sta ł 17 
maja 2006 r. N om inację z rąk Pre­
zydenta RP -  Lecha K aczyńskiego  
odebrał 30 maja br. w  Pałacu N a­
m iestn ik ow sk im  w W arszawie. Na 
rodzim ej u cze ln i zajm uje się  sta ­
tystyką m atem atyczną. Zważywszy, 
że o d  10 roku życia  jest n ie w id o ­
my, fakt u zysk an ia  najw yższych  
sto p n i n au kow ych  za słu g u je  tym  
bardziej na m iano w ielk iego osiąg­
n ięc ia .

pl będzie miał okazję jechać na mun- { 

dial! Po wcześniejszym zarejestrowa­
niu, został wytypowany w dziesiątce 
mieszkańców z Wielkopolski do udzia­
łu w grze komputerowej „Fifa 2006”, 
w której wygrana dawała przepustkę 
na wyjazd na finały Mistrzostw Świa­

ta w Niemczech. Pierwszy etap, który 
odbył się w kwietniu, polegał na rywa­
lizacji między wspomnianą 10 chłopa- | 

ków na dużym ekranie w poznańskim j 
M ultikinie. Tylko pięciu zwycięzców j 
kwalifikowało się do wielkiego finału, 
który rozegrano 9 maja w Warszawie. 
W śród nich znalazł się Wojtek. Rów­
nież tam lubonianin nie m iał sobie 
równych i znalazł się wśród 6 osób, 
które udadzą się do N iem iec i p o ­
niosą flagę przed m eczem  Niem cy  
-  Polska!

W .S .1 P .K . i

P
rezes i założyciel koła Honoro­
wych Dawców Krwi PCK „Lu- 
bonianka”, Jerzy Zieliński jako 
17. w Luboniu został uhonorowany Me­

dalem „Zasłużony dla Miasta Lubonia”. 
Uchwałę o nadaniu odznaczenia podjęła 
jednogłośnie Rada Miasta Luboń na 
sesji 1 czerwca br. Sylwetkę J. Zieliń-

Jerzy Z ie liń s k i fo t .  P io tr Paw e ł R uszkow sk i

A w ers  i re w e rs  m e d a lu  
fo t .  P io tr P aw e ł R uszko w sk i

skiego przedstawialiśmy kilkakrotnie. 
W  rubryce „Kto jest kim w  Luboniu”, 
w grudniu 2000 r. (R)

Dobre, bo najlepsze

Pierwszy w kraju

O
ddział Banku Zachodniego WBK 
SA w  Luboniu przy ul. Koś­
ciuszki 57/59 otrzymał z rąk 
prezesa -  Jacka Ksenia puchar i dyplom 

za zajęcie I miejsca w konkursie „Lider 
Sprzedaży”. Sukces ten będzie miał kon­
sekwencje. Po pięciu latach działalności 
w  naszym m ieście oddział, po kapi­
talnym remoncie, zwiększy etatyzację 
i uzyska status oddziału standardowe­
go. Powierzchnia placówki wzrośnie 
do ponad 300 m2, co pozwoli znacz­
nie podnieść jakość obsługi klientów. 
Uroczyste otwarcie „nowej” placówki 
zaplanowane jest na 1 łipca. W.S. W yró żn ie n ia  d la  BZ W B K

Dobre, bo w ykorzystane

Magisterium z „Wieści”

P
rzemiany polityczne w Luboniu 
w świetle m ateriałów Niezależ­
nego Miesięcznika Mieszkańców 
„ Wieści Lubońskie” 1989- 2002 -  to tytuł 

pracy magisterskiej, którą w  maju na 
Wydziale Historycznym UAM obronił 
lubonianin Mariusz Starzonek. Praca 
ma 124 strony. Została napisana pod  
kierunkiem prof. dr. hab. Tadeusza 
Kotlowskiego w  Instytucie Historii 
Powszechnej XIX i XX wieku.

1 6  o bsze rn ych  w o lu m in ó w  ro czn ika  
„W ie ś c i L u b o ń s k ic h ” je s t  ź ró d łe m  w ie lu  

ce nn ych  in fo rm a c ji m ogą cych  s ta n o w ić  

przyczynek d o  sze regu  p rac  naukow ych . 
„W L " by ły  b ib lio g ra fią  w ie lu  p rac  m a g i­

s te rs k ic h . Ja ko  te m a t p racy  z a is tn ia ły  po  
raz d rug i. K ilka  la t  w cześn ie j sw o je  m a g i­

s te r iu m  na  te m a t „W L ” p t. „S y s te m  

życia  k u ltu ra ln e g o  w  L u b o n iu ”  o b ro n iła  

B e rn a d e tta  W e łn ia k  n a  W ydz ia le  K u ltu ro - 

z n a w s tw a  pod  k ie ru n k ie m  p ro f. d r. Jana  

G rada . fo t .  P io tr P a w e ł R u szko w sk i

■  dH £ i
1■■

■  3 i J e

http://www.icoke
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Sprawy, które rażą, bolą, przeszkadzają, bulwersują, sygnały od czytelników

Wandalizm Zdradliwe kolce
Z niszczony p ło t betonow y Ro­

dzinnych Ogrodów Działkowych 
Chemik” przy ul. Granicznej od N

a plac zabaw przy ul. Bucz­
ka przychodzi dużo dzie­
ci. Jest to  obecnie zadbane 
i ładne m iejsce. Niestety, pojaw ił się 

dość isto tny  problem . Rodzice skar-

Z n iszczon e  przez w a n d a li p rzęs ła  

b e to n o w e g o  p ło tu  fo t .  H an n a  S ia tk a

Nieustające źródło

, I

N
a ul. Ogrodowej znajduje się 
stary hydrant, z którego w dzień 
i w nocy cieknie woda. Zmie­
rzyliśmy, że w ciągu 20 sekund wycieka 

jedna szklanka, co daje 4,5 litra na go­
dzinę, a więc 108 litrów na dobę. M ie­
sięcznie wycieka 3 240 litrów, czyli aż 
32,4 m 3. Dla porów nania przeciętna 
czteroosobowa rodzina zużywa ok. 5 m3 

wody na miesiąc. (K F )

K a p ią cy  h y d ra n t w  c za s ie  
p o m ia ró w  m a rn o tra s tw a  

fo t .  K a ta rzyna  F rą cko w ia k

Krecia robota

W
 drugiej dekadzie maja roz­

poczęto prace naprawcze 
na ul. A rm ii Poznań p o ­
legające na w yrów naniu nawierzchni

emulsją i grysem. Niestety, nasze służby 
drogowe nadal mają zwyczaj pracować 

w godzinach największego natężenia 
ruchu, co na drodze wojewódzkiej jest 
szczególnie uciążliwe -  do tego jesteśmy 
już przyzwyczajeni. Nie m ożna jednak 

zrozum ieć rażącego braku organizacji 
prac. Firma wynajęta przez Rejon Dróg 

Wojewódzkich Kościan skrupulatnie za­
miotła nadm iar piasku i grysu w niezli­
czone kopczyki wzdłuż krawężnika, po 

czym  aż pięć dni pozwalała je rozjeż­
dżać sam ochodom . Sprzątanie trw ało 

kolejny tydzień.
Jedna robota rozłożona na tak wie­

le etapów  nie zachwyciła kierowców. 

A kto za to płaci...? (KF)

P o z o s ta ło ś c i po  p ra ca ch  na  u l. A rm ii 

P oznań fo t .  K a ta rzyn a  F rąckow iak

strony obwodnicy. Aktów w andalizmu 
dokonywano w tym miejscu wielokrot­
nie. (Z)

Prezes ogrodów  wyznaczył na­
grodę za inform acje o sprawcach 
szkód, teł 0-606 227 502.

w ciało (a nawet między zęby dziecka). 

Z auw ażono także, że w yw ołują one 
u niektórych dzieci silne objawy aler­
giczne. Przed nasadzeniem warto było 
przyjrzeć się przyszłem u pokrojow i

K o lc z a s te  d rzew a  na  p la cu  zabaw  fo t.  P aw e ł Ja n ko w ia k

żą się na posadzone w zdłuż boiska 
drzewa. Z najdują się na nich  długie 
kolce, k tóre opadają rów nież na  zie­
mię. Z darzały  się już  sytuacje, kiedy 
przy upadku kolec boleśnie wbijał się

drzew a, aby jego w arunk i zew nętrz­
ne n ie szkodziły, bo  przecież tereny 
zielone m ają nam  uprzyjem niać w y­
poczynek, a nie u trudniać.

Beata Jankow iak

Z A P IS Z  S IĘ  D O  N A S Z E J  S Z K O L

Centrum
Edukacyjne
C@nva

•  A k a d e m ia  D o s k o n a le n ia  T e c h n ik  I n fo r m a ty c z n y c h  - 1  r o k

•  S tu d iu m  P o l ic e a ln e  -  2  la ta  ( r ó ż n e  s p e c ja l iz a c je :  in fo r m a ty k a ,
ekonom ika , ra ch un kow ość, a dm in is trac ja , turys tyka , rek lam a)

•  Zaoczne Liceum Ogólnokształcące dla dorosłych
(2  lata -  po  szko le  za sad n icze j, 3  la ta  -  po  g im n az jum  lub  8 -le tn ie j szko le  p od s taw ow e j)

•  Liceum Ogólnokształcące im. ppłk. Zbigniewa Kiedacza 
(3 -le tn ie  liceum  dz ien n e  ty lko  w  Lubon iu )

•  Kursy, szkolenia, seminaria S Z K O Ł Y  P R Z Y J A Z N E

DLA BEZROBOTNYCH

mesOferta edukacyjna:
- przyjazna i kameralna atmosfera
- niskie czesne (w liceum zaocznym pierwszy semestr gratis III, 
w następnych tylko 69 zł miesięcznie)

- stypendia naukowe i socjalne
- indywidualne podejście do słuchacza
- atrakcyjne kierunki w Studium oraz Akademii
- możliwość nauki przez Internet (bez konieczności przyjazdu na zajęcia)

L u b o ń , u l.A rm ii P o z n a ń  2 7  
te l.(6 1  )8 1 0 -2 2 -7 8 ,  fa x  8 1 0 -2 0 -4 6  
P oznań, os. B a to re go  101 te l.8 2 4 -1 6 -51, fax  824-16-71

N A U K A  G R A T IS  !!!

WWW.CANVA.PL

http://WWW.CANVA.PL
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Nowe przedsięwzięcia publiczne, społeczne, prywatne, sygnały od czytelników

Mają sztandar

G
imnazjum nr 1 im. Kardyna­
ła Stefana Wyszyńskiego jako 
ostatnia szkoła w Luboniu otrzy­
mało sztandar. Fundatorem jest Samo­

rząd Szkolny oraz Przyjaciele Szkoły.

Uroczystość poświęcenia i przekazania 
sztandaru zbiegła się z 25. rocznicą śmier­
ci tego wybitnego Polaka, obchodzoną 
jako Dzień Patrona. O uroczystościach 

czytaj na str. 28.

S z ta n d a r G im n az ju m  n r 1  fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

Panorama handlu i usług To m ie jsce przeznaczone je s t na 
bezpłatną informację o placówkach handlowych i usługowych powstających 
w  Luboniu. W szystk ich  zainteresowanych prosim y o k o n ta k t z redakcją 
-  do trzem y do Państwa, w ykonam y zd jęc ie , sporządzim y no ta tkę .

DAMSKO - MĘSKIE
tah&ró>i

s o n ;

Na ul. Wschodniej 24G/50 (nowe 
osiedle -  wjazd od W schodniej) 
powstało Studio Fryzur „Brigitte”, 
które swe usługi oferuje od ponie­
działku do piątku w godz.:10.00 -  21.00, 
a w soboty: od 10.00 do 19.00. (J) 

fo t.  Paw e ł J a n ko w ia k

Nowy zastępca
M acie j W róblew ski z Poznania nowym zastępcą  kom endanta 
lubońskie j Polic ji

P
o awansie komisarz Ewy Sza­
ły-Górnej na stanowisko szefa 
lubońskiego komisariatu (czytaj 
„WL” 05/06) uzupełniono wakat za­

stępcy komendanta. Od 17 maja jest 
nim komisarz Maciej Wróblewski, któ­
ry pracował do tej pory w Komendzie 
Miejskiej w Poznaniu na stanowisku 
kierownika jednej z sekcji Wydziału 
Kryminalnego. Wcześniej, tj. do 1993 r. 
zatrudniony był w Komisariacie Po­
znań-Wilda -  jednostce zwierzchniej 
dla Lubonia. Pracując tam, miał w ie­
le okazji, by zapoznać się ze specyfiką 
naszego miasta.

Pan komisarz zamierza położyć 
szczególny nacisk na zwalczanie prze-

Na ul. Powstańców Wlkp. 49, w p o ­
dwórzu posesji otwarto sklep z odzieżą 
nową i używaną: damską, męską i dzie­
cięcą. (J)

fo t .  P aw e ł J a n ko w ia k

Znany od lat 
„Optyk” z ul. Żabi- 
kowskiej 53 został 
przeniesiony na ul. 
Kościuszki 53 i mie­
ści się w ciągu skle­
pów w blokach 

(więcej patrz strony 
reklamowe). (J)

fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

Na terenie Gesy (w pobliżu Zakładów 
Bukmacherskich) od maja działa sklep „Kaja” 
oferujący używaną odzież dla dzieci. (J)

fo t .  P a w e ł Ja n ko w ia k

M a c ie j W ró b le w sk i fo t .  K a ta rzyna  F rąckow iak

stępczości związanej z samochodami. 
Życzymy powodzenia!

K.F.

Nowy komis dziecięcy na ul. Żabikowskiej 23 

oferuje odzież, wózki, rowerki, zabawki itp. ar­
tykuły. (J)

fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

„Akademia Zdrowia i Urody” to szkoła 
kosmetyczna i fryzjerska, której założycielką jest 
lubonianka Agnieszka Olewińska. Posiada m.in. 
policealne studium. Szkoła mieści się w  Pozna­
niu na ul. św. Jerzego 6/10 w budynku gimnazjum. 
(A. O.)

Na ul. Kościuszki 18 od czerwca działa 
punkt oferujący usługi w  zakresie tapicerki 
meblowej i samochodowej. Można tam rów­
nież nabyć tkaniny obiciowe oraz skóry, 
skaje i artyku­
ły tapicerskie.
(J)
fo t .  Paw e ł 

Ja n ko w ia k

Specjalistyczny gabinet stomatologiczny funk­
cjonujący wcześniej na Klinie Dębieckim prze­
niósł się na I piętro Centrum Pajo. Gabinet ofe­
ruje pełen zakres usług stomatologicznych (patrz 
str. reklamowe) (F) fot. Katarzyna Frąckowiak

CHATA POLSKA 
KASANDRA WSt

Luboń
ul. 11 L istopada 51 

te l. 8 1 0 4  102
P o n ie d z ia łe k  - S o b o ta  

6 .0 0 -2 2 .0 0
N ie d z ie la  1 0 .0 0 -2 0 .0 0

S e rd ec zn ie  zap raszam y  
na zakupy!

O F E R U JE M Y :
(F3045

- w ię k s z y  a s o rty m e n t o g ó ln o s p o ­
ż y w c z y  z  g w a ra n c ją  ja k o ś c i

- ch e m ię  i d ro b n y  s p rz ę t 
g o s p o d a rs tw a  d o m o w e g o

- ro z s z e rz o n y  d z ia ł m on o p o lo w y
- s to isko  m ię s a -w ę d lin y  pod p a tro ­

n a tem  firm y  S O K O Ł O W
- w y ro b y  cu k ie rn ic z e  z  S A N T O S U
- ś w ie ż e  w a rz y w a  i o w o ce

W I E L E  P R O M O C J I !
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Hale Poelzig’a zaskakuje
Kolejne zam ierzen ia na jw iększego 
po Zakładach Z iem niaczanych

P
o propozycjach trzech budynków, 
które na terenie byłych Zakładów 
Ziemniaczanych chce budować 
Pajo (opisywaliśmy je w kwietniu w ar­

tykule „Dwie Lubonianki” -  patrz też 
schemat -  oznaczenie „P”), 23 maja do 
U rzędu M iasta w płynęło pięć kolej­
nych wniosków o wydanie warunków  
zabudowy. Tym razem  są to kom plek­
sy obiektów użyteczności publicznej

k o m u fla ln Byłą g o rze ln ię  s p ó łk a  H a le  P o e lz ig ’a  ch ce  z a m ie n ić  na  ś w ią ty n ię  fo t. P.P.R.

Legenda do S tudium :

/  S port i rekreacja

Z ie leń  u rządzona
Z abudow a  m ieszkan iow a  

a  w ie lo rodz inna
U3? O biekty produkcyjne, składy 
1 U- i m agazyny przeznaczone do

przekszta łceń funkcjona lnych

F r a g m e n t  S tu d iu m  u w a ru n k o w a ń  i k ie ru n k ó w  
zagospodarow an ia  p rzes trzennego  M iasta  Luboń  
(dla odróżn ien ia  roz jaśn iony) obe jm u jący teren byłych Zak ładów  
Z iem niaczanych (dokum ent przyję to  2 m arca 2006 r.) na którym :

linią w  kolorze ciemnoczerwonym zaznaczyliśmy granice 
własności niektórych gruntów:
- północna część Pracowniczych Ogródków Działkowych (POD),
- spółki z o. o. Hale Poelzig’a,
- państwa Mirosławy i Marka Zimlińskich (ZIM.).

lin ią  czarną obrysowano granice opracowania Miejscowego  
planu zagospodarowania przestrzennego dla terenów po  
Zakładach Ziemniaczanych  (decyzja z 12 kw ietnia 2006 r.)

z nowych w łaśc ic ie li z iem

zajmujących 13 budynków  (budowli) 
o łącznej powierzchni obrysu 11 075 m2 
(ponad hektar). Nowy właściciel planuje, 
określone jedynie przez siebie, funkcje 
publiczne usytuować m iędzy innym i 
w zaadaptowanych pięciu zabytkowych 
budynkach poprzemysłowych o łącznej 
powierzchni 6100 m2, dwóch obiektach 
niezabytkowych (725 m 2) oraz w ybu­
dować 6 nowych budynków  o łącznej 
pow ierzchni 4250 m 2.

Najnowsze zamierzenia spółki Hale 

Poelziga przedstawiam y bliżej, opisu­
jąc krótko każde z nich oraz pokazując 
ich lokalizację na schemacie.

A. Zespól hotelowo-aparta- 
mentowy
z garażami podziemnymi, handlem i usłu­
gami znajdować ma się w trzech budyn­
kach W  zabytkowym magazynie syropu, 
bednami, stolami -  zbudowanym w  1925 r. 
(później wykorzystywanym na magazyn 
mąki, wydział automatyki i stolarnię) 
o trzech kondygnacjach i pow. 1000 m 2. 
Bezpośrednio za nim  stanąć mają dwa 
nowe budynki 4-5 kondygnacyjne o pow. 
2100 m 2. (patrz zespół trzech budowli 
oznaczony na schemacie literą „A”)

B. Centrum kultury
o łącznej pow ierzchni 2060 m 2 z ga­

lerią, kinem , salą w ystawow ą itp. ma 
znajdow ać się w trzech  budynkach: 
zabytkowej syropiarni z 1925 r. (800 m 2),

L E G E N D A :
G ru n ty

_________H A L E  P O E L Z IG ’a

Planowane inwestycje

m agazynie technicznym  i garażach 
zbudowanych w 1925 r. (660 m 2), prze­
budow anych później do tego stopnia, 

że nie zostały objęte ochroną konser­
w atorską. M ieściła się tam  później 
stołów ka a osta tn io  laboratorium . 
Lokalizacja trzeciego obiektu o pow. 
600 m 2 nie jest sprecyzow ana, (patrz  
zespół budow li oznaczony na sche­
m acie literą „B")

C. Obiekt sakralny
o p o w ierzch n i 1500 m 2 i w ysokości 

15 m  usytuow any w zabytkowej k o t­
łowni i elektrowni zbudowanej w 1914 r. 
(później gorzelnia). B ezpośrednio za 
n im  p lan o w an a  jest b udow a p leb a ­
nii 400 m 2, a tu ż  p rzed  św ią tyn ią  
dzwonnica o pow. 64 m 2 (patrz zespół 
trzech  budow li oznaczony  na m ap ­
ce lite rą  „C ”)

■Hż™™ A d a p ta c je  z a b y tk ó w

G ru n ty  H y d ro b u d o w y  9

D z ia łka  H. R ze źn icza ka

B iu ro w ie c  W P P Z

Teren M arka i M iros ław y 
Z im lińsk ich

T e re n y  P ra c o w n ic z y c h  
O g ro d ó w  D z ia łk o w y c h  

T e re n y  m ia s ta  L u b oń  

S pó łdz ie ln ia
M ieszkan iow a  ,.S pó jn ia ”

Z a b y tk i p o z o s ta łe  

U lica  p la n o w a n a  

\ B /  B ra m y  w ja z d o w e  

O K  O ś ro d e k  K u ltu ry

Nie znane jest wyznanie, jakiem u 
obiekt ten m iałby służyć. Nie będzie 
to kościół katolicki, bowiem  wniosek 

o budowę takiej świątyni składać może 
tylko zwierzchnik diecezji (w przypad­
ku Lubonia arcybiskup poznański), 
a nie spółka czy osoba pryw atna. Ks. 
proboszcz parafii na której terenie 
m iałby obiekt sakralny pow stać także 
nic na tem at nowej św iątyni nie wie.

Dla ciekawostki dodajmy, że po ­
w ierzchnia planow anego obiektu sa­

cd .
obol*

8
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kralnego 1500 m2 przewyższa znacznie 
powierzchnię wszystkich trzech koś­
ciołów razem wziętych, należących do 
parafii na terenie Lubonia.

D. Obiekt handlowo-usługowy
typu „Piotr i Paweł” planowany jest 
w  dwóch zabytkowych budynkach 
o pow. 2800 m 2: w magazynie wyrobów 
gotowych z 1906,1914 r. (później od­
dział produkcji białka) i krochmalni 
III z suszarnią oraz warsztatem m e­
chanicznym z 1906, 1914 r. (później 
stacja filtrów, laboratorium i warsztat 
elektryczny). Trzeci -  nowy budynek 
o pow. 400 m 2 -  stanąć miałby tuż za 
krochmalnią, (patrz zespół trzech 
budowli oznaczony na schemacie li­
terą „D”)

E. Ośrodek sportów  
w odnych
kajakowo-wioślarskich wraz z przysta­
nią dla klubów i statków żeglugi na 
Warcie. Na ten cel wybudowany ma 
być obiekt o pow. 750 m 2 i mały port, 
(patrz na schemacie „E”)

S przeczność in te resów
Drugi nowy właściciel ziem po 

Zakładach Ziemniaczanych -  państwo 
Zimlińscy w maju 2005 r. kupili teren 
3,5 ha o przeznaczeniu przemysłowym 
(sąsiadujący od południa z Hale Poelziga). 
Jako pierwsi (w styczniu br.) złożyli 
wniosek o wydanie warunków zabu­
dowy na postawienie nowego obiektu 
magazynowo-produkcyjnego o pow. 
2300 m2, bez sprecyzowanego przezna­
czenia (patrz na schemacie oznaczenie 
literą „Z”). W  związku z planowanym  

przez burmistrza wszczęciem prac nad 
planem miejscowym oraz usytuowaniem 
planowanego obiektu przy granicy 

z terenami Hale Poelzig’a powodującym 
ewentualny konflikt, wydanie decyzji 
zostało zawieszone do czasu uchwale­
nia Miejscowego planu zagospodarowa­
nia przestrzennego. Dowiedziawszy się 
z „Wieści Lubońskich” o zamiarach

Konkurs mundialowy

P
rzy okazji rozpoczętych 9 czerwca 

piłkarskich m istrzostw świata 
mamy dla naszych czytelników 
specjalny konkurs. Chodzi o wytypo­

wanie kraju, który zdobędzie najcen­
niejsze futbolowe trofeum. Jak w ia­
dom o, do wyboru jest 32 finalistów, 

spośród których tylko jeden otrzyma 
Puchar Świata. Na odpowiedzi prze­
słane na adres redakcji lub wrzucone 
do niebieskich skrzynek pocztowych  

„Wieści Lubońskich” czekamy do 30 

czerwca.
Sponsorem nagród (piłek nożnych) 

jest PHU sklep m onopolowo- delika­

przekształceń funkcji dla ich terenów  
(zapisy w  nowym  Studium zagospo­
darowania uchwalone 2 marca 2006 r.) 
zaskoczeni są takimi decyzjami. Śledząc 

opublikowane w  kwietniu nowe zamia­
ry spółki Hale Poelzig’a i idące za tym  
konkretne wnioski o wydanie warun­
ków zabudowy na wielorodzinne bu­
downictwo mieszkaniowe spodziewa­
ją się kłopotów co dla realizacji swoich 
planów. Pasa chroniącego uciążliwość 
przemysłu i oddzielającego ewentual­
ne osiedle mieszkaniowe żądać będą 
w Planie miejscowym poza swoją dział­
ką. Jednocześnie kategorycznie sprze­
ciwiają się przekształceniu swoich te­
renów pod inne niż przemysłowo 
magazynowe funkcje. Podkreślają, że 
bez ich wiedzy i zgody zostało zapisa­
ne to w  nowym Studium zagospodaro­
wania przestrzennego miasta przyjętym 
2 marca br.

Pod przekształcenia zapisane są też 
inne podm ioty gospodarcze, takie jak 
„Hydrobudowa” 9 czy „Lubanta”, które 

od lat tu egzystują i, jak m i wiadomo 
nie mają zamiaru przekształcać się na 
budownictwo, zieleń czy cokolwiek 

innego.
Podobne zdanie niezadowolenia 

wyrażają przedstawiciele Pracowniczych 
Ogrodów Działkowych przy ul. 3 Maja 
(sąsiadujący od północy z Hale Poelziga), 
których wiele działek, zgodnie z nowym  
dokumentem miasta, przeznaczone jest 
nie tylko do przekształceń, lecz już 
konkretnie pod budownictwo wielo­
rodzinne.

P io t r  P. R uszkow sk i

W związku z wszczęciem przez władze 
miasta w kwietniu br. opracowania 
Miejscowego planu zagospodarowa­
nia przestrzennego dla terenów po 
byłych Zakładach Ziemniaczanych 

wydanie Decyzji o warunkach zabu­
dowy dla wszystkich objętych planem 
wstrzymane zostało na rok (liczy się 
data przyjęcia wniosku przez Urząd 
Miasta).

tesowy „Delmon” -  Elżbieta Kapelań- 

ska, ul. 11 Listopada 83.
W ła d y s ła w  S zczepan iak

Program Dni Lubonia 2006
sobota, 17 czerw ca

park przy pom niku S iew cy ul. R. M aya i A rm ii Poznań
■ godz. 11.00 -  otw arcie ścieżki dydaktycznej „Śladam i p rzy ro ­
dy i h is to rii”

s tad ion  LKS, u l. Rzeczna 1
■ godz. 15.00-15.30 -  K oncert zespołu  „Ł om m ot” z O środka 
K ultury
■ godz. 15.30-16.00 -  K oncert zespołu  „F irst o f  us”

Im prezy przygotow ane w spó ln ie  z m ias tem
P uszczykow o
■ godz. 16.00 -  p rzyjazd ra jdu  row erow ego Puszczykow o-Lu- 
boń
■ godz. 16.00-16.15 -  K onkursy dla uczestn ików  rajdu  nt. M ia­
sta Lubonia
■ godz. 16.15-16.30 -  K onkursy spraw nościow e
■ godz. 16.30-17.00 -  W ystęp zespołu  tanecznego „Progress” 
z Puszczykow a
■ godz. 16.30-17.00 -  m ecz p iłk i nożnej V ip-ów  Luboń-Pusz- 
czykowo

■ godz. 17.00 -  W ystęp zespołu  „C am brel” -  W ojtek H ołysz -  
O środek  K ultury  Luboń
■ godz. 17.45 -  Uroczyste otwarcie Dni Lubonia przez Burmistrza 
M iasta
■ godz. 18.00 -  w ystęp zespołu  „Kupczyk & K ruk”
■ godz. 19.30 -  w ystęp zespołu  „K obranocka”
■ godz. 21.00 -  w ystęp zespołu  „Papa D ance”
■ godz. 23.00 -  zakończenie im prezy

niedziela , 18 czerw ca 
rzeka  W arta  (K oc ie  Doły)
■ godz. 7.00 -  Zaw ody W ędkarskie o P uchar B urm istrza M iasta 
Luboń

stad ion  LKS, ul. Rzeczna 1
■ godz. 15.00 -  p ro g ram  przygotow any p rzez O środek  K ultury  
(zespół Flażoletow y im . św. Patryka, tan iec ludowy, g ru p a  ry t­
m iczna, tan iec tow arzyski, zespół TON)
■ godz. 16.30 -  P rogram  dla dzieci „M agiczny Świat U śm iechu”
■ godz. 17.30 -  Pokaz przygotow any przez Policję -  konkursy  
dla dzieci
■ godz. 18.00 -  rozstrzygnięcie k onkursu  o M ieście
■ godz. 19.00 -  w ystęp zespołu  „M r Z oob”
■ godz. 21.00 -  w ystęp zespołu  „Z akopow er”
■ godz. 23.00 -  zakończenie im prezy

Im prezy p rzygotow ane przez M ia s to  Luboń
a zaprezentow ane na Dniach P uszczykow a
1 8  cze rw ca
■ godz. 16.00 -  rajd  row erow y Luboń -  Puszczykow o
■ godz. 16.00-16.15 -  konkurs dla m ieszkańców  Lubonia nt. m. 
Puszczykowa
■ godz. 16.15-16.30 -  konkursy  spraw nościow e L uboń k o n tra  
Puszczykowo
■ godz. 16.30-17.00 -  występ zespołu Flażoletowego im. św. P a­
tryka  z O środka K ultury  w L uboniu
■ godz. 16.30-17.30 -  mecz piłki nożnej Oldboye Puszczykowo -  Luboń

( In fo rm a c ja  z U rzę d u  M ias ta )



W tym  miejscu przedstawiamy kalendarium imprez i spotkań, które odbędą się w najbliższym czasie
m  b_____________ ___________ liU UliŁlŁ Mliii

Go? gdzie? kiedy?
Zapowiedzi imprez (kulturalnych, 

politycznych, sportowych, turystycz­
nych itp.), spotkań, zebrań, sesji Rady 
Miasta, dyżurów radnych, akcji, dzia3ań, 
turniejów, zawodów itp.

aktualne
■  Wystawa „W 61. rocznicę wyzwole­
nia miasta Lubonia i okolic” przygoto­
wana przez Sekcję Historyczną Towarzy­
stwa Miłośników Miasta Lubonia -  hol 
Urzędu Miasta, pL E. Bojanowskiego 2 
-  maj i czerwiec (P.M.)

14 czerwca (środa)
■  Zakończenie roku kulturalnego
i festyn z okazji Dnia Dziecka -  Ośro­
dek K ultury,-17.00 (OK)

17 i 18 czerwca 
(sobota, niedziela)

■  D n i L ub on ia  -  szczegó ły  na 
str. 9. (UM )

18 czerwca (niedziela)
■  Zawody wędkarskie przy okazji 
D ni Lubonia o Puchar Burmistrza 
m iasta Lubonia -  rzeka Warta przy 
stadionie przy ul. Rzecznej -  godz. 7.00
-  zapisy na miejscu (PK)

19 czerwca (poniedziałek)
■  Dyżury radnych -  godz. 16.00-18.00: 
Marian Szymański -  okręg wyborczy 1 
(Żabikowo) -  Urząd Miasta, pl. E. Bo­

janowskiego 2; Rafał Marek -  okręg 
wyborczy 2 (Lubonianka) -  Biblioteka 
Miejska, ul. Żabikowska 42; Piotr 

P. Ruszkowski -  okręg wyborczy 3 
(Luboń) -  Gimnazjum nr 1, ul. Armii 
Poznań 27; Andrzej Sobiło -  okręg 
wyborczy 4 (Lasek) -  Ośrodek Kultu­
ry, ul. Sobieskiego 97. (Biuro RML)

22 czerwca (czwartek)
■  „Świat -  tak go dzieci widzą, tak 

czują i tak malują” -  wernisaż -  m a­
larstwo dzieci uczestniczących w dzia­
łaniach plastycznych „Kolorowe ma­
lowanie” -  Biblioteka Miejska, ul. Ża­
bikowska 42 -  godz. 18.30 (BM)
■  Komisja Organizacyjno-Prawna  
temat: opiniowanie uchwał -  Urząd 
Miasta, pl. E. Bojanowskiego 2, pok. 
113 -  godz. 16.30. (biuro RML)

24 czerwca (sobota)
■  „Kolorowe malowanie” -  działania
plastyczne dla dzieci pod kierunkiem  
plastyka Anny Przybylskiej -  Bibliote­
ka Miejska, ul. Żabikowska 42 -  godz. 

9.00 i 11.00 (BM)
■  Spotkanie z grupą bibliotekarek
-  nauczycielek województwa w ielko­
polskiego -  Biblioteka Miejska, ul. 
Żabikowska 42 -  godz. 9.00 (BM)

A p elu jem y do w szy stk ich  
o r g a n iz a to r ó w  i c z y te ln ik ó w  
o przekazyw anie nam  takich in ­
form acji.

R edakcja „W ieeec i L u b o ń sk ich ”

26 czerwca (poniedziałek)
„Ali Baba i czterdziestu rozbójników”
-  przedstawienie dla dzieci w wyko­
naniu Teatru Conieco z Białegostoku
-  Biblioteka Miejska, ul. Żabikowska

42 -  godz. 18.00 (BM)

27 czerwca (wtorek)
■  Otwarte spotkanie Samorządowe­
go  Forum Obywatelskiego na temat 
bezpieczeństwa w  Luboniu -  świetlica 
Ochotniczej Straży Pożarnej, ul. Żabi­

kowska 36 -  godz. 18.00 -  (szerzej na 
str. 12) (RM)

28 czerwca (środa)
■  Komisja Budżetu i Finansów RML
temat: przeszacowanie budżetu i opi­
niowanie uchwał -  Urząd Miasta, pl. 
E. Bojanowskiego 2, pok. 113 -  godz.
16.30. (biuro RML)

29 czerwca (czwartek)
■  Sesja Rady Miasta Luboń -  Urząd 
Miasta, pl. E. Bojanowskiego 2, sala se- 
syjna (208) -  godz. 16.30. (biuro RML)

03 lipca (poniedziałek)
■  Dyżury radnych -  godz. 16.00-18.00: 
Lidia Godek -  okręg wyborczy 1 (Ża­

bikowo) -  Urząd Miasta, pl. E. Boja­
nowskiego 2; Ewa Rogow icz -  okręg 
wyborczy 2 (Lubonianka) -  Biblioteka 
Miejska, ul. Żabikowska 42; Tadeusz 

Waliczak -  okręg wyborczy 3 (Luboń)
-  Gimnazjum nr 1, ul. Armii Poznań
27; Wanda Suleja-Kot -  okręg wybor­
czy 4 (Lasek) -  Ośrodek Kultury, ul. 
Sobieskiego 97. (Biuro RML)

3 do 28 lipca
■  Półkolonie letn ie -  Ośrodek Kul­
tury, ul. Sobieskiego 97 -  odpłatność 

45 zł za tydzień -  zapisy i informacje: 
tel.0-618 130 072

8 lipca (sobota)
■  Wycieczka autokarowa Gniezno -  Bi­
skupin organizowana przez Polski Zwią­
zek Emerytów Rencistów i Inwalidów
-  koszt 20 zł -  szerzej na str. 40. (B.K.)

17 lipca (poniedziałek)
■  Dyżury radnych -  godz. 16.00-18.00: 
M irosław Klecz -  okręg wyborczy 1 
(Żabikowo) -  Urząd Miasta, pl. E. Bo­

janowskiego 2; W łodzim ierz Smogur
-  okręg wyborczy 2 (Lubonianka) -  Bi­
blioteka Miejska, ul. Żabikowska 42; 

Leon W awrzyniak -  okręg wyborczy 
3 (Luboń) -  Gimnazjum nr 1, ul. Armii

Poznań 27; Dariusz Szm yt -  okręg 
wyborczy 4 (Lasek) -  Ośrodek Kultu­
ry, ul. Sobieskiego 97. (Biuro RML)

cykliczne
■  Kino „X Muzy” -  Ośrodek Kultury, 
ul. Sobieskiego 97 -  Seanse odbywają się 
w piątki, o godz. 20.00. Wstęp wolny 
(szczegółowe informacje -  szukaj wy­
żej). (OK)
■  Warsztaty dekorowania przedmio­
tów techniką decoupage dla dorosłych
-  Ośrodek Kultury, ul. Sobieskiego 97
-  wtorki, godz. 19.00-20.00. Koszt zajęć
20 zł, Ośrodek Kultury zapewnia ma­
teriały do pracy. Stworzone dzieło jest 
własnością twórcy. (OK)

Stanisław Machnicki
Józefa Cyrankiewicza powstał wtedy 
Rządowy Komitet Badania Budżetu 
Rodzinnego !!!). S. Machnicki wyraził 
też oburzenie na sposób traktowania 
robotników -  właścicieli socjalistycznych 
zakładów pracy, których rewiduje się 
(dwukrotnie) podczas opuszczania fa­
bryki (po wyjściu z hali, a potem rów­
nież z zakładu). Podczas przerwy w ob­
radach minister Fidelski podszedł potem 
w holu do lubonianina. Nie zdając sobie 
sprawy z wykonywanych podczas dys­
kusji gestów, chwycili się wzajemnie za 
klapy marynarek.

W trakcie narady w ministerstwie 
podjęto uzgodnienia korzystne dla robot­
ników (m.in. o spłacie niesłusznie pobie­
ranego podatku, premii dla pracowników 
technicznych, administracyjnych i dniów­
kowych, zmianie systemu obliczania płac). 
By przywrócić spokój w Cegielskim, po­
stanowiono kontynuować obrady następ­
nego dnia w Poznaniu.

Delegacja wróciła nocnym pociągiem. 
Bezpośrednio z podróży (27 czerwca 
rano) delegaci poszli do zakładu i zdali 
sprawozdanie załogom poszczególnych 
wydziałów. Przybyli o godz. 11.00 z War­
szawy przedstawiciele ministerstwa dy­
plomatycznie wycofali się stopniowo 
z obietnic. 28 czerwca wybuchł strajk

Przebudzenie
W środę 27 czerwca S. Machnicki 

poszedł do pracy. Trzeba było zdać spra­
wę z wyjazdu załodze. Na W-3 zjawił się 
minister Fidelski, W-6 odwiedził prze­
wodniczący ZZ Metalowców Kasprowicz. 
Mówiąc „na okrągło” starał się załagodzić 
nastroje robotników. Po zakończeniu 
pracy pan Stanisław zaproszony przez 
kolegów do mieszkania jednego z nich 
przy ul. Rolnej, udał się tam, by „uczcić” 
przyjazd z Warszawy i opowiedzieć o szcze­
gółach wizyty w stolicy. Korzystając z przy­
sługującego mu przywileju wyboru godzin 
pracy, postanowił udać się 28 czerwca do 
Cegielskiego na popołudniową zmianę.

W czwartek rano obudziła go roz­
mowa kuzyna z matką o strajku w Po­

■  Otwarte spotkania dla anon im o­
wych alkoholików (lub rodzin) AWAN- 
TI -  Ośrodek Kultury, ul. Armii Poznań 
58 -  godz. 18.00 (każda ostatnia środa 
miesiąca). (W.C.)
■  Spotkania Koła Polskiego Związ­
ku Emerytów Rencistów i Inwalidów  
-  świetlica SM „Lubonianka”, ul. Żabi­

kowska 62 -  każdy wtorek od 12.00 do 
14.00.
■  Klub Przedszkolaka -  godzinne
zajęcia adresowane do dzieci w wieku 
od 2 do 6 lat -  Ośrodek Kultury, ul. 
Sobieskiego 97 -  poniedziałki i środy 
w godzinach przedpołudniowych -  cena: 
110 zł/miesiąc. (K)

znaniu. Wstał szybko i pobiegł do fabry­
ki. Inni byli już w śródmieściu, dogonił 
ich. Tego dnia był wszędzie -  na Młyńskiej 
i Kochanowskiego. Spotkani -  brat i zna­
jomi z pracy powstrzymali go od gwał­
townej reakcji na pierwsze strzały milicji 
do manifestantów.

W kilka dni po wydarzeniach na 
ulicach Poznania S. Machnicki był prze­
słuchiwany przez UB. W tym czasie wy­
brał się też do sekretarza partu na W-6 
-  Mariana Pająka i położył legitymację 
PZPR Konsekwencje tej decyzji odczuwał 
do końca pracy w HCP (1966 r.).

Do życiorysu
Stanisław Machnicki mieszka w Lu­

boniu od 1975 r. Jest ojczymem byłego 
wicewojewody wielkopolskiego Wal­
demara Witkowskiego, który w luboń- 
skim domu przy ul. Rivoliego spędzał 
swoje młodzieńcze lata.

Od 1990 r. pan Stanisław przebywa 
na emeryturze. Jest czynnym instruk­
torem harcerskim w kręgu seniorów  
(w harcerstwie od 1938 r.). Kilka lat temu 
odkrył w  sobie zamiłowanie do malar­
stwa. Spod jego pędzla wychodzą repli­
ki znanych i łubianych przez autora 
obrazów, ozdabiające wnętrze domu.

W Związku Kombatantów i Uczest­
ników Powstania Poznańskiego Czerw­
ca 1956 pełnił do wiosny br. funkcję 
wiceprezesa. Za udział w wydarzeniach, 
które przyczyniły się do przeobrażeń 
demokratycznych w Polsce, posiada 
szereg medali i odznaczeń. Niektóre 
zaprezentowaliśmy na zdjęciach. Oprócz 
nich wymienić należy ponadto: Meda­
le -  Srebrny i Brązowy „Za Zasługi dla 
Obronności Kraju” nadane w latach 1996 
i 2002 r. przez Ministra Obrony Naro­
dowej, Srebrny i Złoty „Opiekuna Miejsc 
Pamięci” przyznane w 1998 i 2002. przez 
Radę Ochrony Pamięci Walk i Męczeń­
stwa”, „Zasłużony dla Województwa 
Wielkopolskiego (2003 r. -  od Marszał­
ka Województwa), Brązowy i Srebrny 
Krzyż Zasługi (1998 i 2003 r. od Prezy­
denta RP). H anna  Siatka
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Z notatek obywatela
Refleksje  na te m a t wybranych -  c iekaw szych punktów  z 49 . sesji 
Rady M ia s ta  Luboń [1  czerw ca 2 0 0 6  r.j

Hale Poejzi^a walczy o swoje

S
prawa, która zdominowała posie­
dzenie Rady Miasta, a wcześniej była 
przedmiotem burzliwych dyskusji 
w niektórych Komisjach Rady, to rozpa­

trzenie wezwania RML przez spółkę Hale 
Poelziga do rzekomego naruszenia inte­
resu prawnego w  uchwale O przystąpie­
niu do sporządzenia miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego dla 
terenów po Zakładach Ziemniaczanych. 
Podstawą protestu nowego właściciela 21- 
hektarowej części po „ziemniakach” był 
zapis wprowadzony wnioskiem opozycji 
przyjmujący, iż dominującą funkcją dla 
terenów po WPPZ powinno być przezna­
czenie pod obiekty produkcyjne, składy, 
magazyny, usługi. Choć treść uchwały nie 
została zakwestionowana przez organ nad­
zoru, jakim jest Wojewoda, Burmistrz wraz 
z wieloma radnymi, bojąc się odwołań w tej 
kwestii do sądów, wołał,,kość niezgody” 
usunąć. Pomysłów na procedurę wycofa­
nia się z decyzji RML sprzed miesiąca było 
wiele. Ostatecznie wpierw przegłosowano 
odrzucenie wezwania RML do usunięcia 
naruszenia interesu prawnego, następnie 
przyjmując nową uchwałę w tej sprawie, 
lecz bez spornego zapisu, nie dano satys­
fakcji spółce, która proponowała zamie­
nić słowo dominującej funkcji (patrz treść 
wniosku) na funkcję uzupełniającą (bez 
jednoczesnego wskazania funkcji domi­
nującej). Spełnione ambicje mógł odczuć

Na s e s ji g ło s  zab ie ra ła  w ice p rezs  Za ­

rządu sp ó łk i H a le  P oe lz ig 'a  -  d r  R enata  
H liw a  fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

dla tego obszaru powinno być prze­
znaczenie pod obiekty produkcyjne, 
składy, magazyny, usługi.

Burmistrz, bo ostatecznie stanęło na tym, 
co sam proponował przed miesiącem. Na­
wet pomysł radnego Rafała Marka o uzu­
pełnienie jedynie uzasadnienia uchwały 

o, wydawałoby się nikomu nieszkodzący 
zapis (uzasadnienie uchwały nie podlega 
zaskarżeniu), iż: Stosowne byłoby uwzględ­
nienie dotychczasowego wykorzystania tego 
terenu zgodnie z obowiązującym studium 

zagospodarowania przestrzennego oraz 
strategią rozwoju społeczno-gospodarczego 
miasta Luboń, nie otrzymał akceptacji 10 
radnych koalicji rządzącej i niezrzeszony 
-  Marian Szymański głosowało „przeciw”.

Siedmiu radnych z „Forum Obywatelskiego” 
było „za”, a trzech się wstrzymało (Marek 
Samulczyk, Andrzej Sobiło i Włodzimierz 

Woźniak).
Biorąc pod uwagę praktykę braku 

poszanowana dla zapisów nie tylko Stu­
dium uwarunkowań i kierunków zago­
spodarowania przestrzennego, ale także 
Miejscowego planu zagosp. przest. czy 
obowiązującego wcześniej Ogólnego 
planu zag. przest. można się spodziewać 
wszystkiego. Przytoczę klasyczny już 
przykład cmentarza Komunalnego przy 
ul. Armii Poznań (terenem sąsiadującym 
z omawianymi Zakładami Ziemniacza­
nymi). Łamanie własnego prawa przez 
władze Lubonia przy tej okazji zostało 
przedstawione w  obszernym artykule 
„Domino czy puzzle” w czerwcu 2004 r. 
Pokazano wówczas, że ważne są te „klo­
cki”, którymi gra się właśnie. Jakimi klo­
ckami, kto i w  co gra teraz -  zobaczymy 
z pewnością już za parę lat.

Przypomnijmy też, że na przyjęcie 
uchwały o planie miejscowym władze 
miasta mają tylko rok, po tym czasie 
trzeba wydać decyzje administracyjne 
na złożone przez spółkę wnioski. Zegar 
dla Hale Poelziga tyka od 9 marca (data 
złożenia pierwszego wniosku). Dla pań­
stwa Zimlińskich (drugiego nowego 
właściciela), którzy chcą budować hale 
przemysłową ponad 2000 m2 czas płynie 
od stycznia br.

Rozstrzygnięcie przetargu na wybór 
projektantów planu nastąpić ma w czerw­
cu. Minimalny czas procedury do uchwa­
lenia to około 9 miesięcy.

W związku z tym, że Hale Poelziga, 
choć największy, to jednak nie jedyny 
właściciel terenów po Zakładach Ziem­
niaczanych na obszarze objętym planem 
(jest jeszcze kilka parohektarowych właś­
cicieli, którzy mają swoje koncepcje), 
przewodniczący Klubu Radnych Forum 
Obywatelskiego -  Andrzej Michalczyk 
złożył wniosek o zwołanie specjalnej 
sesji w  celu zapoznania się z wszystkimi

pomysłami na te nadwarciańskie poprze- 
mysłowe tereny. Wniosek nie był głoso­
wany a Przewodniczący Rady Miasta 
uznał pomysł za dobry.

Obecna na tej części obrad Wice­
prezes Zarządu spółki Hale Poelziga -  
dr Renata Hliwa -  obiecała przedstawie­
nie koncepcji na zagospodarowanie te­
renów po ZZ Komisji Komunalnej 
w  czerwcu. Jak dotąd władza otrzymuje 
jedynie lakoniczne i często sprzeczne 
informacje lub zaskakiwana jest co kilka 
tygodni kolejnymi wnioskami o wydanie 
warunków zabudowy, (patrz też „Hale 
Poelziga zaskakuje” na str. 8)

Dla Neinver
Kolejna, trzecia w ostatnich latach 

zmiana Miejscowego planu zagospodaro­
wania przestrzennego Luboń Północ do­
tyczy dojazdu do przyszłej sieci sklepów 
Neinver przy ul. Dębiedriej (obwodnica 
przy autostardzie). Jak się okazało, planiści 
nie uwzględnili w poprzednich poprawkach 
odpowiednich terenów pod możliwe roz­
wiązanie komunikacyjne dla giganta han­
dlowego, a Starostwo Powiatowe nie chce 
wydać pozwoleń na budowę planowane­
go ronda. Tym razem trzeba przekształcić 
grunty pod dodatkowe pasy ruchu i ron­
do z uL Dębiecką. Przewidywany jest w  tym 
miejscu taki ruch, że rondo dojazdu do 
sklepów z zachowaniem odpowiedniego 
bezpieczeństwa ma mieć średnicę o metr 
większą od ronda na uL Żabikowskiej, a nie

Zaległości należne miastu
Problem za leg łośc i poda tkow ych nagm innie do tyka  finanse jedn os tek  
sam orządu te ry to ria lnego , w  tym  również budżet Lubonia.

S
tan zaległości z niektórych podatków 
oraz ich zmiany w latach 2001-2005 
przedstawiono w tabeli.

N iektóre zaległości podatkow e dla Miasta Luboń

2000 2001 2002 2003 2004 2005

Wszystkie zaległości 757,7 755,4 972,7 1252,9 1587,2 1588,6

Podatek od nierucho­
mości osób fizycznych 302,1 374,8 486,2 478,6 755,5 866,2

Podatek od nierucho­
mości osób prawnych 22,5 25,3 116,7 396,3 241,0 170,0

Łącznie w roku 2005 „wpłaty na 
zaległości” wynosiły 574,4 tys. zł i były 
większe o 12% w stosunku do roku 
2004, a „zaległości powstałe do zapła­
ty” wynosiły 1 588,6 tys. zł i były mniej­
sze o 10% od roku 2004. W  celu wy­
egzekwowania zaległości Urząd Miasta 
podejmuje czynności windykacyjne 
polegające na wystawianiu upomnień 
i tytułów wykonawczych, wezwań do 
zapłaty oraz kierowaniu spraw doty­
czących należności cywilnoprawnych 

na drogę sądową.
I tak np.: w zakresie użytkowania 

wieczystego wystawiono 27 wezwań do 
zapłaty, w 13 przypadkach sprawy skie­
rowano do sądu. W sprawie podatku

takie minirondo, jak przy wjeździe do Pajo 
Centrum i stacji benzynowej. Oczywiście, 
za poprawki w planie płaci miasto.

Zasłużony d la  Lubonia
Medalem Zasłużony dla Miasta Lubo­

nia uhonorowano jednogłośnie pana Jerze­
go Zielińskiego -  założyciela i prezesa Klu­
bu Honorowych Dawców Krwi PCK 
w Luboniu -  „Lubonianka” Pan Jerzy oddał 
już ponad 200 litrów krwi, ratując zdrowie 
i życie innym. Uroczyste wręczenie medalu 
nastąpi na sesji 29 czerwca. PPR

Krótko
Do pub licznego w glądu

O d 29 maja do 19 czerwca, w  godz.
11.00 -  14.30, w  poko ju  02 lub  03 Urzędu 

M iasta m ożna zapoznać się z projektem  
Miejscowego Planu Zagospodarowania Prze­

strzennego M iasta Luboń -  „K ośc ió ł -  ul. 
Źródlana”. Społeczna dyskusja nad projek­

tem odbędzie się w  środę, 14 czerwca w  sali 

203 w  godz. 14.00 -  15.00. Kwestionujący 

projekt mogą składać uwagi na piśm ie do 
Burm istrza M iasta do  4 lipca. (H )

Kole jna an tena
W  lubońskim Urzędzie Miasta wszczęto 

postępowanie w  sprawie budowy stacji ba­

zowej sieci ERA p rzy uL N ow iny  11 (teren 

stacji wysokiego napięcia W N /S N  E N EA 

SA). Skargi i w n iosk i w  tej kwestii można 
b y ło  składać do 5 czerwca (przez 21 d n i 

od  daty ogłoszenia, tj. 15 maja). (S)

od nieruchomości w  2005 r. wystawio­
no 4321 upomnień (w roku 2004 -  1933). 
W podatku od środków transportowych

udzielono 134 upomnienia i 269 tytułów 
egzekucyjnych oraz 210 decyzji.

Wielkość zaległości podatkowych 
dla miasta na 31 grudnia 2005 r. w y­
nosiła 1 588,6 tys. zł, co stanowiło 4,1% 
wszystkich wydatków budżetu miasta. 
Jest to wielkość znacząca, która m o­
głaby być skierowana np. na tak p o ­
trzebne naprawy dróg i chodników.

Dlatego intensywne działania Urzę­
du Miasta w  celu wyegzekwowania 
zaległości podatkowych są niezbędne 
i nadal powinny być skutecznie czy­
nione.

N a podstaw ie m a te ria łów  

dr. inż. M a riana  Szymańskiego 

-  radnego Rady M iasta  Luboń

L U



rUUITAA LUtlALNA

A dam  
G ab le r 

-  k a n d yd a t 

na  B u rm i­

s trza  
Lub o n ia

Nowy burmistrz?

A
dam Gabler -  prezes Stowa­
rzyszenia Społeczny Fundusz 
„Ludzi Dobrej Woli” i radny 
powiatu poznańskiego -  jako pierwszy 

w Luboniu zadeklarował kandydowanie 
na burmistrza w jesiennych wyborach 
samorządowych.

Przedwyborczo
S potkan ie  organizacyjne S tow arzyszen ia Społeczny Fundusz 
„Ludzi Dobrej W o li”

J
ako prezes Stowarzyszenia z sa­
tysfakcją muszę odnotować sukces 
organizacyjny. Na otwarte zebranie 
informacyjne przybyło 30 maja do sali 

Ochotniczej Straży Pożarnej 15 zainte­
resowanych. Co ważne, kilkoro młodych 
sympatyków po raz pierwszy zaintere­
sowało się lokalną polityką. Tematem 
spotkania było utworzenie komitetu 

wyborczego naszego Stowarzyszenia. 
Mamy zamiar ubiegać się o mandaty 
radnych w zbliżających się wyborach 
samorządowych we wszystkich okrę­
gach wyborczych w  Luboniu.

P i s
tawo i Sprawiedliwô

P
owstało lubońskie koło Prawa 
i Sprawiedliwości. 14 maja od­
były się wybory do jego zarządu. 
Przewodniczącym został Zygmunt Ku- 

kuła, wiceprzewodniczącym -  Danuta 
Kukuła, sekretarzem -  Jolanta Korcz, 
skarbnikiem -  Bogusława Kierojczyk, 
a członkami zarządu: Józef Antkowiak, 
Andrzej Brzycki, Mieczysław Burzyński, 
Jan Kaczmarek, Ireneusz Kapluk, Pa­
weł Kierojczyk, Robert Korcz, Rajmund 
Krusiński i Piotr Piskorski.

Gzy w swoim mieście 
czujesz się bezpiecznie?
O tw arte  spo tkan ie  Sam orządowego Forum O byw ate lsk iego

Z
apraszamy wszystkich miesz­

kańców na kolejne otwar­
te spotkanie we wtorek, 27 
czerw ca o  godz. 18.00, w siedzibie 

Ochotniczej Straży Pożarnej przy ul. 
Żabikowskiej. Tematem przewodnim  

będą zagrożenia wynikające z prze­
stępczości występującej w Luboniu. 
W programie m.in. dyskusja z rad­
nym i na temat roli Straży Miejskiej 
i Policji w zapewnieniu bezpieczeń­
stwa m ieszkańcom .

Ma 59 lat. Mieszka na ul. 3 Maja. 
Żonaty, dwoje dzieci. Z zawodu jest 

poligrafem. Od 1998 r. nieprzerwanie 
reprezentuje Sojusz Lewicy Demokra­
tycznej (SLD) w  Radzie Powiatu Po­
znańskiego. (red .)

Na spotkaniu rozmawialiśmy 
o strukturze władzy lokalnej, o pierw­
szych planach programu w yborcze­
go i o tym , jak będziem y prowadzić 
kampanię wyborczą. To pierwsze 
informacje na temat przyszłych w y­
borów. Będziemy się spotykać od tej 
pory co m iesiąc. Informacja o spot­
kaniach ogłaszana będzie w prasie 
lokalnej. Zainteresowanym  podaję 
numer telefonu kontaktowego: 
501 525 485.

A d a m  G ab le r

prezes Stowarzyszenia, radny pow ia tu

Koło PiS tworzą ludzie zarówno 
młodzi jak i starsi, doświadczeni w dzia­
łaniu, pełni zapału, pomysłów, a prze­
de wszystkim chęci, aby zmieniać 

otaczający świat na lepszy.
Wszystkich zainteresowanych za­

praszamy do wspólnego działania.
Kontakt bezpośredni -  Pensjonat 

„Willa Montana”, ul. Poniatowskiego 14 
oraz telefoniczny: Zygmunt Kukuła -  

0618 131 376 i Robert Korcz -  
501 930 054. Z y g m u n t K u k u ła

Wszystkich, którzy chcą kandydować 
w jesiennych wyborach samorządowych, 
prosimy o kontakt pod numerami tele­
fonów: 606-443-687, 603-437-717 lub 
e-mailowy: rafal.marek@gazeta.pl

R afa ł M a re k  

Samorządowe Forum  O bywatelskie

Klub Polityczny Forum Obywa­
telskie zaproponował zmianę nazwy 
na Samorządowe Forum Obywatel­
skie, która została przyjęta.

Apel
’ W  spraw ie rzeczowej dyskusji

O
strzegano mnie -  prędzej,czy 
później zostaniesz zaatakowa­
ny. Po pierwsze, skompromi­
towana partia, z której odszedłeś (SLD), 

nie zapomni tobie tego (była to jedyna 
partia, do jakiej się w życiu zapisałem). 
Po drugie, gdy jako radny niezależny 
przyłączysz się do opozycji, narazisz się 
„grupie trzymającej władzę” w Luboniu. 
I tak też się stało, zaczęły się ataki... Ale 
nie piszę o tym, żeby się użalać. Pragnę 
zwrócić uwagę na istotną kwestię.

Wielkimi krokami zbliżają się je­
sienne wybory samorządowe i będzie­
my coraz częściej świadkami manipu­
lacji oraz personalnych ataków. Tym­
czasem, wydaje się, że najmniej nam 
tego potrzeba. Wystarczy, że gdy włą­
czamy telewizor, obserwujemy nieustan­
ne walki polityków, a brak jest myśle­
nia o dobru państwa. Mało jest rzeczo­

We własnym gronie
Nie przybyli po litycy , dysku tow a li m ieszkańcy i o rgan iza torzy

W
edług zapowiedzi, w ponie­
działek, 15 maja z miesz­
kańcami Lubonia miał spot­
kać się wicemarszałek Senatu -  Marek 

Ziółkowski. Niestety, nie mógł przybyć. 
Organizator spotkania -  Zygmunt Ku­
kuła w im ieniu Stowarzyszenia „Soli­
darni w Prawdzie i Miłosierdziu” oraz 
Koła PiS czynił starania, by można 
było podyskutować z innym gościem  
-  Przemysławem Piastą -  członkiem  
LPR, radnym Sejmiku W ojewództwa 
W ielkopolskiego. Niestety, także ten 
gość nie dotarł na spotkanie... Zatem  
zebrani w pensjonacie „Willa M on­
tana” dyskutowali o nurtujących ich

P o dczas s p o tk a n ia  fo t .  R o b e rt W rz e s iń s k i

problemach we własnym gronie. Zyg­
munt Kukuła przypom niał o postaci 
Mariana Mizerki -  lubońskiej legendy 
ruchu narodowego.

Rajmund Krusiński nawiązał do 
wydarzeń Poznańskiego Czerwca 1956 r. 
Zachęcił mieszkańców Lubonia do 
wzięcia udziału w rocznicowych uro­
czystościach. Poruszano sprawy do-

wej dyskusji o istotnych sprawach, 
natomiast wiele wzajemnej agresji. 
Dlatego, żeby nie powielać tych nega­
tywnych zjawisk na szczeblu samorzą­
du, chciałbym przyłączyć się do apelu 
„Wieści Lubońskich”, skierowanego do 
wszystkich środowisk Lubonia o rze­
czową dyskusję o sprawach naszego 
miasta. Spierajmy się o to, co w Lubo­
niu zrobiono, czego nie zrobiono i, co 
zamierza się zrobić. Piszmy o strategii 
miasta, inwestycjach, bezpieczeństwie, 
komunikacji... Przedstawiajmy swoje 
stanowiska. Wymieniajmy argumenty, 
nie atakujmy się „poniżej pasa”. Roz­
mawiajmy o tym, czy Luboń się zmie­
nia, jak się zmienia i czy żyje nam się 
lepiej? Apeluję o merytoryczną debatę 
-  dialog buduje...

A d a m  D w o ra czyk  

Klub Radnych „Forum Obywatelskie”

tyczące rozliczenia z komunistyczną 
przeszłością.

Podczas dyskusji m ówiono także 
o zbliżających się wyborach sam o­
rządowych. Krytycznie oceniano  

przedstawicieli władz, ugrupowań, 
które nie szukają kontaktu z m iesz­
kańcami, ożywiają się dopiero przed 
tym i wyborami. Zarzucano kandy­
datom do władz, że chwalą się tylko 
sw oim i tytułam i, zamiast pokazać 
rzeczywiste dokonania, osiągnięcia, 
wyniki pracy.

Wskazano, iż nikt nie chce wy­
chodzić do młodzieży, która chciałaby 
angażować się w sprawy publiczne.

M ówiono też o problemie wychowa­
nia m łodzieży w szkole. Uznano, że 

m łodzież nie interesuje się historią.
Robert Korcz -  od 1999 r. działacz 

społeczny w Lasku -  wyraził troskę 
o to, by do Rady Miejskiej kandydo­
wali odpowiedni ludzie. Zwrócił uwa­
gę, że radni muszą spotykać się z miesz­
kańcami, poznawać problemy. Jako

cd.
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Z LPR o polityce
S potkanie z p rzedstaw ic ie lam i Ligi P olskich Rodzin

Pomoc dla przedsiębiorstw
W sparcie w  kosztach  doradztw a dla m ikro , m ałych i średnich

N
a kolejne spotkanie polityczne 
w pensjoanacie „Willa Monta­
na”, 22 maja, zostali zaproszeni 
członkowie LPR: wiceprezes Oddziału 

Poznańskiego -  Mieczysława Zelew- 
ska, Lidia Wiśniewska -  radna Sejmiku 

Województwa Wielkopolskiego, czło­
nek Zarządu Oddziału Poznańskiego 
oraz Robert Muzolf -  członek Zarządu 
Okręgu w Poznaniu.

W imieniu Stowarzyszenia „Soli­
darni w  Prawdzie i Miłosierdziu” oraz 
Koła PiS zebranych powitał Zygmunt 
Kukuła, przy okazji informując o utwo­
rzeniu koła PiS w Luboniu (czytaj 
obok).

Prezes Stowarzyszenia „Solidarni 
w Prawdzie i Miłosierdziu” -  Edmund

Od lew e j: R o b e rt Korcz, R o b e rt M o z o lf, M ieczys ła w a  Z e le w s k a , Z y g m u n t K u ku ła , 

L id ia  W iś n ie w s k a , E dm und  K o s trz e w s k i fo t .  R o b e rt W rz e s iń sk i

Kostrzewski -  przybliżył gościom cele 
tej organizacji, otwartej na udział m ło­
dych ludzi, chętnie z „Młodzieży Wszech­
polskiej”. Zaznaczył, że Stowarzyszeniu 
odpowiada prezentowany przez LPR 

etos narodowego, chrześcijańskiego 
podejścia do spraw społecznych i po­
litycznych. Członkowie Stowarzyszenia 

zastanawiają się, jaką opcję poprzeć 
w wyborach samorządowych: LPR czy 
PiS. Chce widzieć różnice pomiędzy 

tymi opcjami.
Lidia Wiśniewska przybliżyła Ligę 

Polskich Rodzin, zaznaczając, że na­
wiązuje do tradycji katolicko-narodo­
wej. Działa zgodnie z zasadą: Bóg-Ho- 
nor-Ojczyzna. Wskazała na aktualność 
myśli politycznej Romana Dmowskie­
go. W swojej wypowiedzi udzieliła 
poparcia dla polityki Romana Gierty­
cha.

Robert Muzolf, który jest również 
członkiem „Młodzieży Wszechpolskiej”, 

w swojej wypowiedzi starał się rozwiać

linia finansuje dokształcanie!
O

środek Informacji Europej­

skiej działający w Urzędzie 

Miasta (pok. 213, II piętro) 
dysponuje szczegółową listą szkoleń 

i studiów podyplomowych dofinan­

szereg błędnych informacji dotyczących 
tej organizacji i ruchu narodowego. 
Uznał, że to nieprawda, iż M łodzież 
Wszechpolska jest przybudówką LPR. 
Wręcz odwrotnie, bo organizacja ta 
powstała już w  1922 r. Podkreślił jej 
rolę polegającą na wychowywaniu 
młodych ludzi w  duchu narodowym, 
katolickim i patriotycznym, z naciskiem 
na dyscyplinę.

Podczas dyskusji wskazywano na 
negatywną rolę mediów prezentujących 
linię liberalno-lewicową. Mieczysława 
Zelewska podała przykłady manipu­
lacji ze strony mediów. Wskazywano, 
iż młodzi ludzie nie są uczeni praw­
dziwej historii, którą zakłamywano. 
Lidia Wiśniewska dała przykład, jak

można skuteczniej uczyć historii, pa­
triotyzmu.

Padła propozycja, by mówić o tym, 
co łączy PiS z LPR, zostawić wielką 
politykę i skupić się na tej lokalnej.

Dyskutanci, nawiązując do prob­
lemów Lubonia, zwrócili uwagę, że cały 
czas rządzą w m ieście te same ugru­
powania. Choć świat się zmienia, ci 
sami radni chcą być u władzy. Mieczy­
sław Burzyński poruszył sprawę ludzi 
prześladowanych, internowanych przez 
władze komunistyczne w stanie w o­
jennym. Zastanawiał się głośno, czy 
burmistrz i przewodniczący RML wie­
dzą, ile tych osób mieszka w Luboniu 
i jak teraz żyją. Przedstawił też swoją 
kolejną sprawę, której nie może załatwić 
w lubońskim urzędzie.

Goszczący w  Luboniu członkowie 
LPR deklarowali chęć współpracy ze 
wszystkimi otwartymi na działalność 

Ligi-
R o b e rt W rzes ińsk i

sowanych przez Unię Europejską dla 
pracowników oraz przedstawicieli za­
rządów małych i średnich firm.

Dofinansowanie przez UE wy­
nosi od 60% do 80%. (M .W .)

przedsięb iorstw

W
sparcie w  zakresie doradztwa 

m oże być udzielane m a łym  

i  średn im  przedsiębiorcom  

posiadającym  siedzibę na te ry to r iu m  Rze­

czypospolitej Polskiej, w  przypadku m ik ro - 

przedsiębiorców wsparcie może być udzielane, 

jeżeli działalność gospodarcza wykonywana 

jest od co najm niej 3 lat lub opiera się o w y ­

korzystanie nowych technologii o znaczącym 

potencja le  ryn kow ym .

W nioskodawcy m ogą uzyskać wsparcie 

na zakup usług doradczych w  następujących 

kategoriach doradztw a w  zakresie:

1. zasad prow adzenia przedsiębiorstwa na 

te ry to r iu m  U n ii Europejskie j

2. jakości

3. inn o w ac ji i  now ych  techno log ii

4. wprowadzania przez przedsiębiorcę p ro ­

d uk tó w  na nowe ry n k i zagraniczne

5. tw orzen ia  sieci kooperacy jnych przed­

sięb iorstw

6. łączenia się p rzedsiębiorstw

7. pozyskiwania zewnętrznego finansowania

na rozw ó j dzia ła lności.

Wydatkami kwalifikującym i się do objęcia 

wsparciem  są w yda tk i: niezbędne do re a li­

zacji p ro jek tu , na zakup usług doradczych 

mieszczących się w  zakresie wskazanym po­

Dla małych i średnich
P ożyczki d la  m ałych i średnich przeds ięb iors tw  ze środków  Polskie j 
A gencji Rozwoju P rzedsięb iorczości

Wydatkami kwalifikującymi się do 
objęcia pożyczką są wydatki na:
■  wdrożenie wyników prac badaw­
czo-rozwojowych;
■  zakup licencji krajowych lub za­
granicznych, polegający na nabyciu 
uprawnień do wykorzystywania roz­
wiązań naukowych i technicznych oraz 
doświadczeń produkcyjnych;
■  zakup i montaż maszyn lub urzą­
dzeń;
■  budowę, rozbudowę lub modernizację 
budynków lub instalacji niezbędnych 
do wprowadzenia innowacji.

Wielkość pożyczki nie może prze­
kroczyć 75% wydatków kwalifikujących 
się do objęcia pożyczką, poniesionych 
po dniu zawarcia umowy o udzielenie 
pożyczki oraz równowartości zlotowej 
kwoty 500 000 euro.

Prowizorycznie

P
o wielu monitach, znajdujące się 
od kilku lat w fatalnym stanie 
schody przy pomniku „Znicz Pa­
mięci Pokoju” na placu bł. Edmunda 

Bojanowskiego zostały wreszcie napra­
wione. Szkoda, że miasto nie zdążyło z tą 
inwestycją na uroczysty festyn z okazji 
Święta 3 Maja! (J)

wyżej, świadczonych przez akredytowanych 

w ykonaw ców  usług lub  w ykonaw ców  w y ­

branych w  drodze postępowania o udziele­

nie zamówienia publicznego, poniesione po 

dn iu  zawarcia um ow y o dofinansowanie do 

dnia określonego w  tej umowie, jednakże nie 

późn ie j n iż  do 30 czerwca 2008 r.

W ielkość wsparcia w  zakresie doradztwa 

n ie  może być niższa n iż  2 500 z ło tych  i  nie 

m oże być wyższa n iż  250 000 z ł oraz n ie  

m oże przekroczyć 50% kosztów  k w a lif ik u ­

jących się do objęcia wsparciem , w  odn ie ­

sieniu do małych i średnich przedsiębiorców 

zatrudniających średniorocznie co najm niej 

10 pracowników  oraz m ikroprzedsiębiorców 

w ykonu jących dzia ła lność gospodarczą co 

na jm n ie j od  3 lat. M oże w ynosić  do  100% 

wydatków kwalifikujących się do objęcia wspar­

ciem , w  p rzypadku  m ikroprzeds ięb io rców  

wykonujących działalność gospodarczą op­

artą na nowych technologiach o znaczącym 

potencja le  ryn kow ym .

T e rm iny  składania w n iosków  w  roku  

2006: 14 łipca, 15 września, 13 paźdz ie rn i­

ka, 10 listopada oraz 8 g rudn ia.

B liższych  in fo rm a c j i  u d z ie la  M a ­

r iu s z  W ita j e w sk i -  U rz ą d  M ia s ta  L u ­

b o ń , p. 213. (M .W .)

Oprocentowanie według stopy re­
ferencyjnej, określonej przez Komisję 
Europejską, opublikowanej w Dzien­
niku Urzędowym Unii Europejskiej, 
obowiązującej w dniu zawarcia umowy 
o udzielenie pożyczki.

Wnioskodawca ma prawo do za­
wieszenia spłaty kapitału i odsetek 
w okresie inwestycji, nie dłużej jed­
nak niż w okresie 2 lat.

Pożyczka udzielana jest na okres 
nie dłuższy niż 6 lat.

W nioski należy składać w  siedzi­
bie Polskiej Agencji Rozwoju Przed­
siębiorczości, 00-834 Warszawa, ul. 
Pańska 81/83.

Bliższych informacji udziela Ma­
riusz Witajewski -  Urząd Miasta Lu­
boń, p. 213. M a riu s z  W ita je w s k i 

O środek In fo rm a c ji Europejskie j

P o dczas p rac  nap raw czych  

fo t .  P a w e ł Ja n k o w ia k l13
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W ywiad z Kazim ierzem  Zagozdą -  szefem  Zakładów  Chem icznych 
na te m a t in ic ja tyw y  u tw orzen ia na te ren ie  spó łk i zap lecza 
log is tycznego dla innych firm

„Wieści L ubońskie”: W kwietniu br. 
I  d o  U rz ę d u  M ia s ta  w p ły n ą ł  w n io s e k  -  

I  o p ra c o w an ie  -  w  sp raw ie  u tw o rz e n ia  na

I r  te re n ie  Z a k ła d ó w  C h e m ic z n y c h  P a rk u

P rz e m y s ło w e g o , k tó ry  z o s ta ł  z a a k c e p - 

towany przez Radę Miasta. Czy mógłby
Kazimierz ^an P^ybliżyć mieszkańcom, jakiego
Zgoda typu jest to przedsięwzięcie?

Kazimierz Zagozda: Idea utworze­
nia Parku Przemysłowego (PP) wzięła 
się stąd, że dysponujemy 60 hektarami 
terenu. Działalność przemysłowa Za­
kładów Chemicznych zajmuje ok. 20 
hektarów, pozostałe 30 ha jest w  różnym 
stanie. Np. 7 ha w dalszym ciągu zago­
spodarowane jest przez wysypisko ługów, 
przygotowywane do końcowej rekulty­
wacji w  przyszłym roku. Ok. 10 ha wy­
najmujemy pod różną działalność bu­
dowlaną. Na tym terenie są również 
nasze firmy i przeróżne magazyny. Chde- 
liśmy tę 30-hektarową powierzchnię 
zorganizować w inny sposób. Przede 
wszystkim, według naszych planów  
i rozpoznania, przemysł chemiczny 
w  Luboniu, a szczególnie produkcja

W  tym  m ie jscu  w  Zakładach Chem icznych pow staną  p ierwsze inw estycje  w  ram ach Parku Przem ysłowego fo t. Katarzyn Frąckowiak

ukowo-Technologiczny. Jest to teren na 
razie 3-hektarowy, jednak o rozwojowych 
planach. Ponieważ Unia Europejska ma 
fundusze na wspomaganie takich dzia­
łań jak przygotowanie i budowa nowej 
infrastruktury, postanowiliśmy iść w  po­
dobnym kierunku, to znaczy przekształ­
cić teren zakładów w  nową bazę dla 

innej działalności gospodarczej.
W  tej chwili jesteśmy na etapie przy­

gotowania wniosku o pozyskanie pieniędzy 
z  UE. W  przyszłym roku chcemy przystą­
pić do pierwszego z  pięciu etapów budowy 
PP w ścisłej współpracy z  miastem, Uni­
wersytetem i Politechniką Poznańską.

K.F.: W  jakim stopniu powodzenie 
projektu uzależnione jest od pieniędzy 
unijnych?

K.Z: Jeśli otrzym amy dotację, to 
chcemy zrealizować projekt do 2014 r., 
bez dotacji potrwa to o 7 lat dłużej. Jed­

nym z  ważniejszych warunków otrzy­
mania środków z  UE jest zasada „non 
profit”. To znaczy, że właściciele spółki, 
która została powołana do budowy PP, 
do roku 2014 nie mogą mieć z  niej ko-

KZ: Przede wszystkim ok. 400 nowych 
miejsc pracy, zasilenie budżetu miasta 
z  odprowadzanych podatków, stopniowe 
przechodzenie ZCh z  działalności opartej 
na procesach chemicznych na działalność 
bardziej przyjazną dla otoczenia i środo­

wiska naturalnego.
K.F.: Czy tak duża inwestycja nie 

jest ryzykowna?
K.Z: Jeśli uzyskamy pieniądze z  Unii, 

myślę że nie będzie to ryzykowne przed­
sięwzięcie. Bliskość Poznania, autostrady 
i zaplecze, które posiadamy, dają duże 
szanse powodzenia tej działalności. Poza 
tym posiadamy mnóstwo różnych opra­
cowań z  Instytutu Logistyki i biur zajmu­
jących się strategią i kierunkami rozwoju, 
które przekonują, że w tak dużych aglo­
meracjach jak Luboń, jest to jak najbar­
dziej pożądany kierunek rozwoju gospo­
darczego. Jeśli nie pozyskamy dotacji, 
będziemy prowadzić inwestycję z  własnych 
środków, choć potrwa to dłużej.

K.F.: Czy mieszkańcy Lubonia mogą 
spodziewać się jakichś uciążliwości 
w związku z budową PP?

K.Z: Uważam, że jest to raczej kwe­

stia lubońskiej infrastruktury drogowej.
K.F.: Skoro Rada Miasta pozytyw­

nie zaopiniowała strategię ZCh, m oże 
tym  razem pom oże w sprawie zała­
twienia dogodniejszego dojazdu do

Zakładów z  ul. Arm ii Poznań, zloka­
lizowanego choćby przy cmentarzu 
komunalnym?

K.Z: Z Zarządu Dróg Publicznych 
w Poznaniu otrzymałem odpowiedź od­
mowną (ul. Armii Poznań jest drogą wo­
jewódzką -  przyp. red.) -  nie polemizuję 
z  nią. Walka z  przysłowiowymi wiatraka­
mi jest raczej zadaniem gazety... Natężenie 
ruchu nie powinno bardzo wzrosnąć. Odej­

dzie niebawem również problem transpor­
tu z  pobliskiej żwirowni.

K.F.: To wielkie przedsięwzięcie i, 
co najważniejsze, nie obliczone jedynie 
na własny zysk. Czy trudno jest stwo­
rzyć taką strategię?

K.Z:. Jakąś wizję rozwoju musieliśmy 
mieć ju ż 15 lat temu, przejmując Zakład 
z  produktem, którego nikt nie chciał kupić. 
Konsekwencja dążenia do celu zaowoco­
wała choćby tym, że jesteśmy bardzo 
wiarygodnymi kredytobiorcami. Banki 
oferują bardzo tanie kredyty, bo ZCh od 
lat mają strategię, biznes-plan i wywią­
zują się z  zobowiązań. Dzięki temu ciągle 
możemy się rozwijać i inwestować.

K.F: Dziękujemy za rozmowę.

Prezes Kazimierz Zagozda zdradził 
nam swoją tajemnicę sukcesu: Staram 
się otaczać ludźm i m ądrzejszym i od 
siebie.

rozm aw iała  

K a ta rzyn a  F rą cko w ia k

Najbliższe prace dla środowiska 
w Zakładach Chemicznych związane 
będą z zakładaniem na kominie urzą­
dzeń filtracyjnych w celu dodatkowej 
absorpcji gazów dla poprawienia 
komfortu zapachowego.

nawozów, nie powinien być dalej roz­
wijany. Taka jest nasza strategia, przy 
kształtowaniu, której braliśmy również 
pod uwagę preferencję naszych najbliż­
szych sąsiadów, mieszkańców Lubonia, 
Czapur i okolicznych miejscowości. 
W  związku z tym należało się zastano­
wić, co zrobić z tymi 30 hektarami. W grę 
wchodził „cichy przemysł”, czyli logi­
styka albo małe i średnie przedsiębior­
stwa. Pomysł na założenie PP tkwił w nas 
od dawna. Poświęciliśmy temu zagad­
nieniu wiele spotkań zarządu. Dyrektor 
Jerzy Dzidowski, ja, jak również inni 
znaczący właściciele naszej Spółki byli 
w tej kwestii niemal jednomyślni - na­
leżało tylko nasze pomysły sprecyzować 

i opisać w czytelnej strategii działania. 
Tak też się stało. Pomogło również i to, 
że działam w uniwersyteckiej Fundacji 
Adama Mickiewicza, która zajmuje się 
transferem wiedzy uniwersyteckiej, za­
równo do przemysłu jak i do innych 
dziedzin, np. archeologii. Założyciel 
fundacji, profesor Bogdan Marciniec, 
jest chemikiem. Fundacja ta, w Pozna­
niu na ul. Rubieży, prowadzi Park Na-

rzyści finansowych. Wszelkie wolne 
środki mają być reinwestowane w spół­
kę. Inwestorem jest oczywiście Zakład 
Chemiczny R. Maya, z  przyczyn jedynie 
proceduralnych powołuje się tzw. „spół­

kę córkę”. Będziemy ubiegać się w UE 
o 10 milionów złotych, z  czego co najmniej 
12% muszą stanowić środki Spółki PP. 

Innymi słowy, Zakłady Chemiczne na 
początek będą musiały wyłożyć 1,5 mi­

liona zł, zasilając Spółkę PP.
K.F.: Krótko m ówiąc, na terenie 

Zakładów Chemicznych powstanie 

nowe centrum logistyczne. Czy zamie­
rza pracować dla wszystkich chętnych 

firm, czy też preferowany będzie pro­
fil chemiczny?

K.Z: Będą to firm y małe i średnie, 
w równowadze procentowej, ustalanej wg 
wymogów Unii. Natomiast nasze doświad­
czenie w branży chemicznej i współpraca 
z  Fundacją UAM dają nam możliwość 

roztoczenia opieki i służenia doradztwem 
mniejszym firmom z dobrymi pomysłami 

w branży chemicznej.
K.F: Korzyści dla miasta są oczy­

wiste...

Maty mostek
o dużych zadaniach

F
irma„Inpro-Bud”z Poznania prze­
prowadziła na zlecenie Zakładów 
Chemicznych gruntowny remont 
starego mostu na ul. Romana Maya. Po­

legał na wzmocnieniu istniejących oraz 
dołożeniu nowych konstrukcji nośnych.
Jak nas poinformował pracownik fir­
my remontowej, ma to przedłużyć ży­
wotność mostu na ok. 10 lat. Wszystko 
jednak zależeć będzie od właściwej jego 
eksploatacji. Według oceny firmy, tego 
typu konstrukcja nie powinna znosić 
większych obciążeń niż 40 ton, nato­
miast waga załadowanego tira osiąga 

nawet 50 ton. (KF)

N ap ra w a  k o n s tru k c ji z a by tko w e g o  

m o s tu  fo t .  K a ta rzyn a  F rą cko w ia k
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Oficjalnie
Uroczysta inauguracja dz ia ła lności Spó łdzie lczego Banku Ludowego 
w  nowym m ie jscu

J
ak sygnalizowaliśmy w ub. miesiącu, 
funkcjonująca dotąd na drugim pię­
trze Urzędu Miasta placówka, została

Przecięc ia  w s tę g i u w e jś c ia  d o  now e j s ie d z ib y  

SBL d o k o n u ją  p rzew o d n iczą cy  R ady N adzorcze j 
Lucjan  Z a w a d o w s k i o raz  b u rm is trz  W ło dz im ie rz  

K a czm are k  fo t .  H an n a  S ia tk a

P odczas o k o lic zn o śc io w ych  w y s tą p ie ń  fo t .  H anna  S ia tk a

U roczysty  to a s t  za p o m y ś ln e  fu n k c jo n o w a n ie  p la có w k i p o d cza s  ra u tu  w  P ens jo ­

n ac ie  „V illa  M o n ta n a "  fo t .  H an n a  S ia tk a

w kwietniu przeniesiona do nieczynnego 
od lat budynku obok Przychodni Leka­

rza Rodzinnego przy placu bł. Edmun­
da Bojanowskiego (ul. Poniatowskiego
22). Nowa lokalizacja jest dla klientów 

wygodniejsza, a pracownikom oferuje

S
półdzielczy Bank Ludowy w Po­

znaniu zmienił nazwę na Poznań­
ski Bank Spółdzielczy.

Nowa nazwa nawiązuje do 112- 
letnich tradycji banku wywodzące-

lepsze warunki pracy, w tym większe 
zaplecze. W  holu Urzędu Miasta, dla 
obsługi petentów magistratu, pozosta­
w iono kasę banku.

W oficjalnym otwarciu nowej pla­
cówki we wtorek, 23 kwietnia uczest­
niczyli: prezes zarządu SBL -  Stanisław 
Murawski, przewodniczący Rady Nad­
zorczej Banku -  Lucjan Zawartowski, 
członek Rady Nadzorczej -  lubonian- 
ka Mirosława Osiecka oraz dyrektor 
Oddziału SBL w  Luboniu -  Wojciech 
Bartkowiak. Gośćmi uroczystego spot­
kania byli: przewodniczący Rady Mia­
sta -  Zdzisław Szafrański, burmistrz 
Lubonia -  W łodzimierz Kaczmarek, 
skarbnik miasta -  Teresa Socha oraz 
zasłużeni klienci banku: państwo Zofia 
i Karol Siąkowscy z Lubonia i Jerzy 
Augustyniak z Będlewa a także przed­
stawiciele firm i placówek lubońskich: 
dyrektor Kom-Lubu -  Tadeusz Urban, 
dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 -  Zbi­

gniew Jankowski i właściciel firmy 
Kos-Dom -  Edmund Kostrzewski.

Po części oficjalnej w nowej sie­
dzibie banku, uczestnicy spotkania 
zostali ugoszczeni w pobliskim pen­
sjonacie „Willa Montana”. (HS)

go się ze stolicy W ielkopolski i ak­
centuje lokalny charakter placówki. 
Zmiana nie ma w pływ u na zawar­
te z bankiem  um ow y ani num ery  

rachunków.

Komu służy władza?
M ieszkańcy doprow adzili do w strzym an ia  przez P ow iatowego 
Inspektora  Nadzoru Budow lanego użytkow an ia  terenu w  sposób 
niew łaściw y, co  w cześn ie j m ógł, a nie uczyn ił Burm istrz

W
 październiku ub. roku  
pisaliśm y o udrękach  
mieszkańców szeregow­

ca sąsiadującego z bazą ciężk iego  
sprzętu przy ul. 11 Listopada 69 oraz 
ich interw encjach w Straży M iej­
skiej i bezpośrednio  u Burm istrza 
Lubonia. Jak wtedy ustaliliśmy, teren 
dzierżawiony przez firmę BUDWUG, 
użytkowany był przez nią w sposób  
niezgod ny z przeznaczen iem  (ob ­
szar przew idziano p od  zabudow ę  
jednorodzinną oraz gospodarstw a  
ogrodnicze z dopuszczeniem  usług  
nie kolidujących z funkcją m ieszka­
niową). Późno, bo późno (firma dzia­
ła bow iem  w Luboniu od  kilku lat), 
Burmistrz obiecał w yjaśnić sprawę. 
Ponieważ do kwietnia br. mieszkańcy 
nie doczekali się z jego strony ani 
działań, ani odpowiedzi, a właściciel 
terenu powziął próbę zalegalizowania 
sposobu użytkowania działki (złożył 
w Urzędzie Miasta wniosek o wyda­
nie decyzji o warunkach zabudowy

Inwestycje w maju
1. H a la  w id o w is k o w o -s p o r ­

tow a:
■  F irm a H Y D R O B U D O W A  9 
z P ozn an ia  za k o ń czy ła  rea lizację  
p ie r w sz e g o  e tap u  b u d o w y  h a li  
przy  G im n azju m  nr 2. Trwają  
prace k o m isji o d b io ru  k o ń c o w e ­
go  o b iek tu .

2. K analizacje san itarne:
■  W ielkopolskie Przedsiębiorstw o  
R obót In żyn ieryjnych  W U PR IN Ż  

-P o zn a ń  Spółka z o .o . z Poznania  
k o n ty n u u je  b u d ow ę o d c in k a  k o ­
lek tora  sa n ita rn eg o  fi 800 m m  
o d łu g o śc i ~ 425m b w  ul. D w o r ­
cow ej.
■  Firma INTER-TECH Dorota Ro­
gozińska z Poznania kontynuuje  
budowę kanalizacji sanitarnych w  uli­
cach: Cieszkowskiego, Skargi i Pu­
łaskiego (ode. od ul. Okrzei do re­
jonu posesji nr 28).
■  Firma W O DAN Andrzej Szypu- 
ra z Lubonia kontynuuje budow ę  
kanalizacji sanitarnej w  ul. ks. Strei- 

cha.
3. M odern izacje  naw ierzch n i 

ulic  i chodn ików :
■  Firma SEM Zakład Elektrotech­
niczny SC Jakub i Stefan Maćkowiak 
z Łęczycy zakończyła budowę oświet­
lenia ulic Nagietkowej -  Fiołkowej 
-Azaliowej. Obiekt jest przygotowy­
wany do odbioru końcow ego.

dla inwestycji polegającej na zmianie 
sposobu użytkow ania), lubonian ie  
in terw en iow ali w  P ow iatow ym  In­
spektoracie N adzoru B udow lane­
go (PINB). Na podstaw ie oględzin  
przeprow adzonych 29 maja, PINB  
w ydał postan ow ien ie  o w strzym a­
niu  prow adzonej przez firm ę B U ­
DW UG działalności na posesji przy 
ul. 11 Listopada 69 w Luboniu. Pismo 
interw encyjne m ieszkańców  szere­
gowca przesłane do PINB Inspektor 
Nadzoru przekazał zaś Burmistrzowi 
Miasta Luboń jako „organow i w łaś­
c iw em u  w  tej sp raw ie”. Z p od sta ­
w ow ego dla adm inistracji gm innej 
dokum entu -  Ustawy o planowaniu  
i zagospodarow aniu przestrzenn ym  
-  w ynika bow iem , że w przypadku  
zm iany użytkowania terenu bez p o ­
siadania odpowiedniej decyzji władz 
lokalnych, burm istrz m oże nakazać 
wstrzymanie takiej działalności albo 
przywrócenie poprzedniego sposobu  
zagospodarow ania. HS

■  O głoszono przetarg na w ykona­
nie naw ierzchni chodn ików  w o d ­
cinkach ulic: Poniatowskiego (rejon 
placu E. B ojanow sk iego), D ługiej, 
Kilińskiego, Kozińskiego i Żabikow- 

skiej oraz Górnej, Kwiatowej i D o ­
jazdowej. Składanie ofert do 14 
lipca 2006, godz. 8.15.

4. S ieci w od ociągow e:
■  O głoszono przetarg na budowę  
odcinka sieci wodociągowej w ulicy  
bocznej od ul. Panka oraz na w y­
m ianę sieci w odociągowej z przyłą­
czami do posesji na ul. Narutowicza. 
Składanie ofert do 7 czerw ca 2006, 
godz. 8.15.
■  O głoszono przetarg na budowę  
sieci w odociągowej wraz z kanałem  
sanitarnym w odcinku ul. Kołłątaja. 
Składanie ofert do 7 czerw ca 2006, 
godz. 8.20.

Leszek M ic h a lik  

B iu ro  M a ją tku  K om unalnego

CZYSZCZENIE PIERZA 
SZYCIE KOŁDER 
Z PIERZA I PUCHU

PRZERÓBKI PIERZYN NA KOŁDRY 

WYMIANA INLETÓW 

ul. Kościuszki 4
(r1055)
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Przepompownia
Drugiego czerwca ruszyła przepompownia ścieków  dla starego Lubonia

P
o wielu perturbacjach ruszy­
ła oczekiwana od czterech lat 
przepompownia ścieków dla 
części starego Lubonia obejmującego 

ul. Dąbrowskiego od Tuwima, ul. 3 Maja 
od nr. 19 oraz ulice: Cichą, Tuwima, 
Spadzistą, Nad Strumykiem, Strumyko­
wą, Hibnera, Narutowicza, Nad Wartą 
i Ziemniaczaną.

i

P róby i o d b ió r  te c h n ic z n y  p rze p o m p o w n i (2 3  m a ja  b r.) p rzez p rz e d s ta w ic ie li 

in w e s to ra  -  A q u a n e tu  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

W nę trze  p rze p o m p o w n i ze szcze ln ym  z b io rn i­

k ie m  i k o le k to re m  tło c z n y m  g w a ra n tu ją ce  

bezza p a cho w ą  p racę  fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

Z d ję c ie  u l. 3  M a ja  w io s n ą  1 9 7 9  r., przy ta k ie j p ow odz i p rz e p o m p o w n ia  z n a la z ła b y  s ię  pod  w o d ą  fo t. P io tr P. R u szko w sk i

K ró tka  h is to ria
Na początku 2002 r. ówczesny Zarząd 

Miasta zwołał w  Szkole nr 3 zebranie 
mieszkańców w  sprawie inwestycji. Za­
powiadano wówczas ukończenie kana­
lizacji starego Lubonia do końca lipca 
tego samego roku. Żeby obietnice były 

wiarygodne, na spotkanie władze miasta 
zaprosiły firmę, która zapowiedziała

zbieranie kilkusetzłotowych zaliczek na 
poczet pilnych projektów. Jak się później 
okazało, sprawa i większość pieniędzy 
leżała trzy lata aż do 2005 r. Wcześniej 
zdołano skanalizować ul. Dożynkową 
i Chopina oraz w następnej kolejności 
ul. Lemańskiego, część Dąbrowskiego 
i kawałek ul. 3 Maja do nr. 19 (zbiegiem 
okoliczności kanalizacja grawitacyjna 
zakończyła się dokładnie na posesji ro­
dziny zastępcy burmistrza -  Lechosława 
Kędry). Wybudowano też nieplanowaną 

wówczas kanalizację sanitarną w rejonie 
ulic: Paderewskiego, Puszkina, Nogali, 
Krasickiego, Powstańców Wlkp. Koziń­
skiego, Niepodległości i Rivoliego (gdzie

mieszka burmistrz Lechosław Kędra). 
W  międzyczasie trwały przepychanki 
związane z lokalizacją przepompowni 
dla pozostałej (większej) części starego 
Lubonia położonej poniżej grawitacyj­
nego spływu ścieków. Zaprojektowana 
kilkanaście metrów od domów na ul. Nad 
Strumykiem przepompownia nie do­
stała pozwolenia na budowę w Starostwie 
Powiatowym. Zaproponowano więc 
nową lokalizację, kilkadziesiąt metrów 
dalej na terenie zieleni miejskiej. Wyco­
fano się z tego pomysłu po tym jak 
Samorządowe Kolegium Odwoławcze 

przyznało rację Urzędowi Miasta Luboń, 
uzasadniając m.in., że pierwotne miej­
sce było zarezerwowane na ten cel już 
w Ogólnym planie zagospodarowania 

przestrzennego.

W ygra li m ieszkańcy
Okoliczni mieszkańcy nie dali jed­

nak za wygraną i odwoływali się od 

decyzji usytuowania przepompowni 
przed ich oknami. 22 listopada 2005 r. 
Wojewódzki Sąd Administracyjny 
w Poznaniu przyznał rację mieszkańcom, 
uchylając zaskarżane decyzje Burmistrza 
Lubonia, określając jednocześnie, że 
decyzje władzy nie mogą być wykona­
ne. Tytułem zwrotu kosztów sądowych 
zasądzono po 200 zł dla każdego ze 
skarżących od Samorządowego Kolegium 
Odwoławczego. Z pewnością trwające 
przepychanki urzędników z obywate­
lami skutecznie blokowałyby budowę 
przepompowni do dziś, gdyby nie in­
terwencje radnych, wizja lokalna i zob­
ligowanie burmistrza.

B urm istrz  zm uszony 
do kom prom isu

Podczas komisji objazdowej w kwiet­
niu 2005 r. radni specjalnie zatrzyma­

li się w miejscu, gdzie planowano wy­
budować przepompownię. Po wielu 
sporach z zastępcą burmistrza -  Le­
chosławem Kędrą -  związanych z do­
kładnym ustaleniem miejsca przepom­
powni na pom oc przyszli okoliczni 
mieszkańcy, którzy przynieśli stosow­
ne mapki z planowaną inwestycją. Po 
ustaleniu miejsca w terenie, na zadane 
pytanie „Kto z państwa zgodziłby się 
z tym, by w takiej odległości od jego 
okien wybudować przepompownię” 
nikt się nie zgłosił. Dalej członkowie 
Komisji Komunalnej RML zobligowa­
li burmistrza Kędrę do jak najszybsze­
go wszczęcia procedur związanych 
z lokalizacją przepompowni wg drugiej 
bezpiecznej wersji -  po przeciwnej 
stronie Potoku Junikowskiego. W celu 
nadania tempa budowy podzielono 
wówczas projekt na dwa etapy: budo­
wę kolektorów kanalizacji sanitarnej 
w ulicach i budowę samej przepom­
powni wraz z przyłączami. Koniec 
końców od 2 czerwca 2006 r. już prawie 
cały dolny Luboń (z wyjątkiem koń­
cówki ul. Dąbrowskiego -  za stadionem 
LKS) m oże korzystać z kanalizacji!

G w arancja
W kwestii ewentualnej uciążliwo­

ści przepompowni dokonujący odbio­
ru pracownicy Aquanetu zapewniali, 
że przy zastosowanym tutaj standardzie 
o smrodach mowy być nie może. Wy­
budowany obiekt należy do nowoczes­
nych rozwiązań. Jest to sucha tłocznia 
ścieków, czyli zamiast tradycyjnie ot­
wartego zbiornika, gdzie gromadzą się 
nieczystości, które przepompowywane 
są następnie na poziom spławny, za­
stosowano szczelny zbiornik i zamknię­
ty przepływ ścieków. W tym rozwią­
zaniu ze szczelnego niewielkiego zbior­
nika na głębokości ok. 6m  pompy, 
o wydajności 1 m3 na minutę, tłoczą 
specjalnym kolektorem (rura plastiko­
wa spawana podobnarlo wodociągowej) 
o średnicy 16 cm ścieki ulicami Spa­
dzistą i Tuwima do komory rozprężnej 
na ul Dąbrowskiego, skąd grawitacyjnie 
płyną dalej aż do oczyszczalni ścieków 
w Koziegłowach.

Powodzi n ie będzie
Ze zdziwieniem patrzono, gdy py­

tałem o sprawy bezpieczeństwa przed 
ewentualnym zalaniem przepompow­
ni. Tę kwestię spychano na projektan­
tów, którzy musieli mieć dane z ostat­
nich stu lat, by tak zaprojektować. Moje 
opowieści o wysokiej w tym miejscu 
wodzie pod koniec lat siedemdziesiątych 
(patrz „WL” 08-2001 r. „Wielka woda”) 
traktowano milczeniem lub uśmiechem. 
Pytany na jednej z Komisji Rady Mia­
sta o tę samą kwestię Burmistrz Kędra 
powiedział, że od kiedy jest Jeziorsko 
(specjalny zbiornik retencyjny dla War­
ty), takiej powodzi nie będzie.

PPR
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Skuteczna interwencja Dnbrn natury
Pokłosie „w iz y ty ”  m ieszkańców  w  Urzędzie M iasta  
(pa trz  „W L”  z kw ie tn ia  -  „W a lka  o drogę” )

W
reszcie apele mieszkańców 
ul. Poznańskiej i sąsiednich 
odniosły skutek. Drogi w tej 
okolicy są wyrównywane regularnie, nie 

ma już dziur, jest sucho. Jedną z przyczyn 
złego stanu nawierzchni ulic były samo-

samymi płotami, pod ich masą tw o­
rzyły się gigantyczne koleiny.

-  Teraz jest ju ż lepiej. Co prawda sa­
mochody wciąż tutaj się pojawiają, jednak 
nie ma takich dziur -  stwierdza miesz­
kanka ul. Jana Panka. Tymczasem na

>

W yrów nana  u l. Ja na  P anka  fo t .  M a g d a le n a  W o źn ia k

O s ie d le  w  tra k c ie  b ud o w y fo t .  M a g d a le n a  W o źn ia k

chody ciężarowe, które woziły materiały 

na budowę nowego osiedla mieszka­
niowego pomiędzy ul. Buczka a Jana 
Panka. Zwiększył się ruch pojazdów, 
a tym samym stan jakości dróg uległ 
pogorszeniu. Ciężarówki jeździły pod

budowanym osiedlu stoją już wszystkie 
domy w stanie surowym. Część z nich 
ma już wprawione okna i drzwi, a także 
wykonaną elewację. Pierwsi mieszkańcy 
pojawią się tu już wkrótce.

M agdalena W oźn iak

Dla zdrowia
Ultrasonograf dla mieszkańców Babek i Czapur od Zakładów Chemicznych

Z
akłady Chemiczne LUBOŃ sp. 

z o.o. przekazały w sobotę, 13 
maja ultrasonograf ufundowany 
przez firmę dla mieszkańców Czapur 

i Babek. Nastąpiło to podczas pikniku 

zorganizowanego przez Niepubliczny 
Ośrodek Zdrowia w Babkach, w obec­
ności władz gminnych.

-  Jest to wyraz naszego pragnienia 
budowania jak najlepszych relacji 

z mieszkańcami -  naszymi sąsiadami. 
To zaś mieści się w realizowanej przez 
firmę strategu społecznej odpowiedzial­

ności -  mówi Kazimierz Zagozda, 

prezes Zakładów Chemicznych -  fun­
dator sprzętu. -  Nie po raz pierwszy 

mamy okazję wspierać lokalną społecz­
ność w Czapurach i mamy nadzieję, 
nie po raz ostatni. Następne projekty

działań zakładów na rzecz tej społecz­
ności są realizowane. Pomysł zakupu 
ultrasonografu powstał zaś po rozmo­
wie z Panią Burmistrz Mosiny, która 
wskazała na taką potrzebę. Uznaliśmy, 
że pożytki płynące z możliwości nie­
odpłatnego monitorowania stanu zdro­
wia tych mieszkańców są nieporów­
nywalnie większe niż inne projekty, 
które mogliśmy zrealizować.

Ultrasonograf kompaktowy typu 
Fukuda UF-4100 kosztował 42 tys. zł. 
Nieodpłatnie służyć będzie mieszkań­
com Czapur oraz Babek. Został prze­
kazany w  formie darowizny Urzędowi 
Miasta i Gminy Mosina i następnie 
użyczony ośrodkowi zdrowa w Babkach, 
gdzie pracuje. Jacek Ż u ra w s k i

rzecznik ZC h

P
odczas prac związanych z kła­
dzeniem kanalizacji w  ul. ks. 
Streicha natrafiono 23 maja na 
wyjątkowych rozmiarów głaz. Kamień 

waży ok. 7-8 ton i został wydobyty spod 
ziemi przez wykonawcę robót -  firmę 
WodAn Andrzeja Szypury w  okolicy 
domu, gdzie przed wojną mieszkał za­
mordowany w  1938 r. proboszcz Sta­
nisław Streich.

Mieszkańcy zgłosili kilka pomysłów 
wykorzystania pięknego znaleziska. 
Proponowano umieścić głaz na przy­
kościelnym dziedzińcu, obok miejsca 
pochówku zasłużonego proboszcza lub 
przy Pomniku Milenijnym bądź też na 
wzgórzu w Parku Papieskim. Brak en­
tuzjazmu co do jego publicznego za-

A ndrze j S zypura  -  w ła ś c ic ie l f irm y  b u d u jące j 

k a n a liz a c ję  -  przy o kaza łym  g ła z ie  

fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

gospodarowania sprawił, że kamień 
trafił na prywatną posesję. (I)

Krwiodawcy w Częstochowie

K
lub HDK PCK „Lubonianka” 
im. bł. Edmunda Bojanowskie- 
go uczestniczył 21 maja w IX 
Ogólnopolskiej Pielgrzymce H onoro­

wych Dawców Krwi na Jasną Górę. Do 
Częstochowy pojechała autokarem 50- 
osobowa grupa złożona z członków klu­
bu i ich rodzin oraz sympatyków. Była 
to już czwarta pielgrzymka lubońskich 
krwiodawców na Jasną Górę.

Mszę św. celebrował arcybiskup 
łódzki Władysław Ziółek, a homilię 
wygłosił biskup połowy Wojska Pol­
skiego gen. bryg. ks. dr Tadeusz Płoski.
Głównym organizatorem pielgrzymki, 
w  której uczestniczyła też służba zdro­
wia, był ordynariat połowy WP w War­
szawie. (J.Z.)

L ub o ń s k i s z ta n d a r na  Ja sne j Górze 

fo t .  Jerzy Z ie liń s k i

Możesz sobie pomóc
M ie jsca  na te ren ie  Lubonia, w  k tó rych  m ożna uzyskać pom oc, 
poradę i in fo rm ację do tyczącą  problem u a lkoholow ego.

1. Pełnom ocnik Burmistrza ds. Rozwiązywania Problem ów Alkoholowych,
■  Urząd Miasta, pl. E. Bojanowskiego 2, tel. 813-00-11, wew. 39; pon. 9.00 -  17.00, 
wt. -  pt. 8.00 -  15.00

2. NZOZ Poradnia Terapii Uzależnień i W spółuzależnienia,
■  ul. Poniatowskiego 20 (budynek Poradni Lekarza Rodzinnego -  II piętro), tel.813- 
09-33; czynna: pon., wt., czw: 8.00 -  19.00, śr.10.00 -  19.30, pt. 8.00 -  16.00.
Porad udzielają: psychologowie, lekarz psychiatra, anonimowy alkoholik.

3. Świetlice socjoterapeutyczne dla dzieci,
czynne od  poniedziałku do piątku, w  godz. 14.00 -  18.00:
■  Szkoła Podstawowa nr 2, ul. Żabikowska 40

■  Szkoła Podstawowa nr 3, ul. Dąbrowskiego 2 A
■  Szkoła Podstawowa nr 4, ul. 1 Maja 10
■  Dom  przy Parafii św. Barbary, pl. E. Bojanowskiego 6

4. Grupa AA, ul. Armii Poznań 51 a (budynek Ośrodka Kultury); środy godz.
18.00 (ostatnia środa miesiąca mityng otwarty dla zainteresowanych członków  
rodzin alkoholików).

Od 7 czerwca do Poradni Terapii Uzależnień przy ul. Poniatowskiego po- S  

wrócił szanowany i doświadczony wolontariusz z AA -  Jan Panek. Pełni - 
dyżury w środy, w godz. od 13.00 do 15.00.

l2Z
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Arogancja
Przyczyny opóźnien ia w  wydaniu le tn iego  rozkładu jazdy

Z
e względu na opieszałość  

Translubu, wydawany tra­
dycyjnie w  czerwcu przez 
„W ieści Lubońskie” letni rozkład 

jazdy autobusów i pociągów  ob o­
wiązujący od 1 lipca, ukaże się z winy 
lubońskiego przewoźnika w następ­
nym numerze.

L is t do redakcji

Kapryśny kierowca

W
e wtorek, 30 maja, o godz.
14.10 oczekiw ałam  na 
autobus lin ii L-4 (kurs 

rozszerzony -  szkolny) przy Rynecz­
ku w Luboniance. Niestety, kierow ­
ca om inął ten przystanek i byłam  
zmuszona biec na ul. Żabikowską. Po 

m oim  uprzejmym zapytaniu, dlacze­
go tak zrobił, bezczeln ie o d p ow ie­

Tn była blondynka?

W
 niedzielę, 28 maja, oko­
ło godz. 14.00, kierująca 
pojazdem Citroen Saxo, 
wyjeżdżając z marketu Plus w stro­

nę Poznania, włączając się do ruchu 

i oglądając jednocześnie wstecz, wje­
chała wprost na barierę. Całe szczęście, 
że koła samochodu zahaczyły o prze­
szkodę, bo zdarzenie skończyłoby się 

stoczeniem auta po skarpie. (A.S.)

Po tra g ik o m ic z n y m  w yda rzen iu  

fo t. A g n ie szka  S o b ik

Niesforni kierowcy

Z a b lo k o w a n a  u lic a  fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

Z a b lo k o ­

w a n y  s a ­
m o ch ó d  

fo t .  P aw e ł 

Ja n ko w ia k

18 i

Lubońska spółka jako jedyna 
spośród wszystkich umieszczanych 
w rozkładzie i obsługujących Luboń 

firm (MPK, EKO-RONDO, ZUK Ko­
morniki, PKP) zwodziła nas, nie li­
cząc się ze społecznymi potrzebami 
mieszkańców i przyjętymi od dawna 

zwyczajami. (red .)

dział, cytuję: „bo taki mam kaprys”. 
Z różnych dyskusji ze znajom ym i 
wynika, że podobne sytuacje m iały  
m iejsce wiele razy. Dlatego chciała- 
bym zgłosić stanowcze „NIE” takim  
kierowcom. Proszę o wyjaśnienie tej 
sprawy. Z góry dziękuję.

Dane personalne do wiadomości 
redakcji

P
o raz kolejny mieszkańcy bloków 
przy ul. Żabikowskiej w pobli­
żu Szkoły Podstawowej nr 2 
nie m ieli gdzie zaparkować swych  

sam ochodów. 22 maja w godzinach  
popołudniowych odbywało się w szko­
le zebranie rodziców. Nagrom adze­
nie sam ochodów  spow odow ało , że 

auta parkowały w każdym dostępnym 
m iejscu, na zasadzie „gdzie się da”. 
Przypomnijmy, że podobna sytuacja 
miała miejsce podczas zimowych roz­
grywek Lubońskiej Piłkarskiej Ligi 

Halowej.
Mieszkańcy niezwłocznie wezwa­

li lubońską Straż Miejską, która nie­
sfornym kierowcom założyła na koła 

blokady.
W ła d ys ła w  Szczepan iak

„Wspólną Dragą” nad mnrze...
Lubońskie S tow arzyszen ie Pomocy Osobom N iepełnosprawnym  
„W spólna Droga”  na tu rnus ie  rehab ilitacyjno-rekreacyjnym  nad 
m orzem  (2 8 .0 4  -  4 .0 5 .2 0 0 6 )

W
esoły autobus ruszył w piąt­
kowe popołudnie, 28 kwiet­
nia, by wieczorem dotrzeć 
do celu. Baza znajdowała się w Trzę- 

saczu, przy kościele parafialnym pw. 
Miłosierdzia Bożego, w ośrodku na­
leżącym do Centrum Edukacyjnego 
Archidiecezji Szczecińsko-Kamieńskiej. 
Niedaleko było stąd do morza i ruin 
gotyckiego kościoła, znanej atrakcji tu­
rystycznej tej miejscowości.

W s p ó ln e  zd jęc ie

Już następnego dnia przywitała nas 
słoneczna pogoda, później też nie było źle, 
więc codzienne spacery nad morze lub do 
pobliskiego Rewala stały się regułą.

Czas wypełniały ciekawe wyciecz­
ki do różnych miejscowości nadmor­
skich. W Kamieniu Pomorskim atrak­
cją stała się muzealna wystawa kamie­
ni, Międzyzdroje to okazja do spacerów 
po słynnym molo i Alei Gwiazd, a tak­
że możliwość zwiedzenia muzeum  
figur woskowych. Kołobrzeg, choć 
powitał nas 1 maja ulewnym deszczem, 
zostawił wspomnienie smaku wspa­
niałej ryby -  „prosto z morza”. Nieza­
pomnianych wrażeń dostarczył uczest­
nikom przejazd zabytkową kolejką 
wąskotorową z Trzęsacza do Pogorze­
licy i z powrotem.

Każdy dzień miał swój program. 
W dni świąteczne uczestniczyliśmy we

S prostow an ie
Opisany w ub. miesiącu w arty­

kule „Człowiek z wydziału buntowni­
ków” strajk robotników na W-3 i W-9 

w HCP miał miejsce 22 i 23 sierpnia 
1988 r., a nie, jak podaliśmy, w czerw­
cu 1989 r.

Uściślenia wymaga również udział 
bohatera artykułu w komitecie straj­
kowym. Jacek Królik nie wchodził w skład

wspólnych mszach św. odprawianych 
w  pobliskim kościele parafialnym. Po­
południami na terenie ośrodka odby­
wały się zajęcia muzyczno-ruchowe, 
plastyczne, sportowe. W spólnie śpie­
wane piosenki towarzyszyły każdej 
wyprawie, osiągając swój punkt kul­
minacyjny na pożegnalnym ognisku.

Nasza „silna grupa” zdom inowa­
ła nawet Majówkę u Sołtysa. Trzęsacz 
zatrząsł się z podziwu, gdy tańczyli

starsi i młodzi, na wózkach i bez wóz­
ków. Wesoły korowód zabierał wszyst­
kich bez wyjątku. Nawet nasz kierow­
ca, p. Antonowicz, dziarsko trzymał 
fason, osiągając chlubny remis w p o­
jedynku „na rękę” z przedstawicielem  

miejscowej gminy.
Jednym słowem -  było wesoło 

i sympatycznie. Nowe sytuacje i wra­
żenia wywołały wiele radości, dały 
dzieciom i starszym osobom  niepeł­
nosprawnym potężny zastrzyk opty­
mizmu -  bezcenną wartość w ich 
trudnym życiu.

Wierzymy, że takie przeżycia za­
owocują w przyszłości: wpłyną pozy­
tywnie na psychikę podopiecznych, 
wzmocnią więzi emocjonalne członków 
„Wspólnej Drogi”.

Janina Lew andow ska  

sekretarz Stowarzyszenia

komitetu, wybranego podczas wiecu 
22.08.1956 o godz. 7.00, był jednak 
w grupie osób ściśle współpracujących 
z komitetem. Do NSZZ „Solidarność” 

przystąpił w 1980, a nie w 1981 r.
Za błędy powstałe na skutek nie­

prawidłowych informacji uzyskanych 
od bohatera artykułu, uczestników 
opisanych wydarzeń oraz Czytelników 
przepraszamy. H anna  Siatka
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Prezydent z Lubonia
C zęsto dla żartu  m ów i, że m ieszka w  Poznaniu ko ło  Lubonia.
W Luboniu spędził ćw ie rć  w ieku  sw ojego życ ia , później przeniósł się 
do s to lic y  W ie lkopo lsk i, k tó rą  w łada ł przez 8  la t!
O rodzin ie, pasjach i wydarzeniach z czerw ca 1 9 5 6  r. opow iedzia ł 
nam Andrzej W itusk i, były prezydent M ias ta  Poznania

D zieciństw o na Saharze

A
ndrzej Wituski urodził się 23 
lutego 1932 r. w Poznaniu. -  Kil­
ka pierwszych miesięcy mojego 
życia spędziłem z  rodzicami na ul. Tacza- 

ka w Poznaniu. Warunki mieszkaniowe 
były tam jednak niekorzystne, dlatego prze­
prowadziliśmy się do Lubonia. Zamiesz­
kaliśmy w narożnikowym domu przy ul. 
Piotra Skargi 1 -  opowiada. Jak na tamte 
czasy był to luksusowy dom -  z dużym 
podwórkiem i ogrodem. -  Miałem tam 
wielu kolegów, z  którymi często graliśmy 
w piłkę na Saharze. Tak nazywane było 
boisko usytuowane pomiędzy starym 
budynkiem Szkoły Podstawowej nr 3, 
a torami kolejowymi przecinającymi ul. 
Armii Poznań (przy ul. 3 Maja). -  Wtedy

L ubon ian in  na  s ta n o w is k u  Prezydenta 

Poznan ia  w  la tach  1 9 8 2  -  1 9 9 0  

fo t. za „N asza  W ie lk o p o ls k a ”

były to tylko puste, piaszczyste pola, bez 
budynków czy sklepów.

To ojciec, z wykształcenia bankowiec, 
zaszczepił w panu Andrzeju pasję do 

sportu. -  Zabierał mnie na Dębiec, na 
dawny stadion, na mecze Lecha, razem 
chodziliśmy również na spotkania Luboń- 
skiego Klubu Sportowego. Pokazywał mi 

różne dyscypliny sportowe. Sam grał w te­
nisa, piłkę nożną, jeździł na łyżwach. Tego 

samego uczył mnie. Adam Wituski w swo­
im synu wzbudził zaciekawienie również 

muzyką. -  Ojciec konstruował odbiorni­
ki radiowe. Zawsze, gdy przychodziłem ze 

szkoły, kładłem się obok schorowanego taty 
w łóżku i słuchaliśmy różnych utworów. 
Bawiliśmy się w zgadywanki, jaki utwór 
właśnie słyszymy.

1 września 1939 r. był bardzo wycze­
kiwaną datą w życiu pana Andrzeja -  Właś­

nie wtedy miałem po raz pierwszy przekro­

czyć mury szkoły. Zamiast radości, były, 
niestety, spadające bomby... Szkoła Podsta­

wowa nr 3 została zamknięta. Musiałem 
chodzić codziennie na lekcje na rynek w Ba­

bikowie, do szkoły niemieckiej. W czasie 
okupacji dom państwa Wituskich został 
im odebrany. Rodzice -  Jolanta oraz Adam, 
a także ich dzieci: Aleksandra, Elżbieta, 
Katarzyna i Andrzej znaleźli schronienie 
w budynku znajdującym się do dziś przy 
kościele św. Jana Bosko. -  Mój ojciec przy­
jaźnił się z  proboszczem, ks. Teodorem 
Nogalą. Był on codziennym gościem w na­
szym domu. Tato grał podczas mszy na 
skrzypcach. Zawsze walczyłem z  siostrami 
o to, kto ma ten instrument nieść do koś­
cioła, każdy z  nas chciał to zrobić.

Tradycje, które w  dzieciństwie ro­
dzice przekazali panu Andrzejowi, kul­
tywowane są w jego domu do dziś. -  Każ­
da niedziela jest świętem rodzinnym. To 
czas odpoczynku, wspólnej rozmowy. Mama 
z  tatą zawsze dbali o to, abyśmy w ten 
dzień wszyscy znajdowali się w domu. Nie 
było wyjątku, usprawiedliwienia, trzeba 
było nawet randki odwoływać -  wspo­
mina z uśmiechem pan Andrzej.

Po wojnie państwo Wituscy powró­
cili do dawnego domu przy ul. P. Skar­
gi, a pan Andrzej kontynuował już 
naukę w polskiej szkole, nr 3 w Lubo­
niu. -  Z tego okresu najbardziej pamię­
tam moją nauczycielkę od matematyki 
-  panią Jolantę Kuleczkową. Ten przed­
miot nie należał do moich ulubionych, 
wołałem zajęcia humanistyczne. Dalszą 
edukację odbywałem w Poznaniu -  naj­
pierw  w gimnazjum, a następnie w VI 
LO im. I.J. Paderewskiego.

Pierwsza praca
Zaraz po maturze, przez cały rok, 

pan Andrzej pracował w Zakładach 
Ziemniaczanych! -  Było to moje pierwsze 
zajęcie, za które otrzymałem pierwsze 
pieniądze. Jak na tamte czasy była to jed­
na z  najlepszych fabryk w Polsce. Prowa­
dziłem analizę plantacji ziemniaczanych. 
Im więcej ziemniaki miały skrobi, tym 
więcej za nie płacono. W Zakładach pra­
cowała również -  od 1932 r., matka pana 
Andrzeja, Jolanta. -  Była szefową hali 

maszyn i odeszła na emeryturę po 40 
latach pracy. Także i jedna z  moich sióstr 
była pracownikiem Zakładów Ziemnia­
czanych. Tata, zaraz po wojnie, rozpoczął 
pracę w Zakładach Chemicznych. Z ini­
cjatywy pana Andrzeja, powstał zespół 
artystyczny, składający się z pracowników 
Zakładów. -  Członkami było pięć osób. 
Występowaliśmy na uroczystościach na 
terenie fabryki, raz nam się zdarzyło za­

prezentować swój program gościnnie 
w Puszczykowie. Jeden grał na fortepianie, 
inny śpiewał, ja  natomiast pisałem teksty. 
Z Zakładów Ziemniaczanych pan Andrzej

odszedł z powodu rozpoczęcia studiów 
w  Wyższej Szkole Ekonomicznej w  Po­
znaniu. -  Starałem się o przyjęcie mnie 
na Wydział Towaroznawstwa. W  podaniu 
swym napisałem, że założyłem i działałem 
w zespole artystycznym. Zainteresowało 
to władze uczelni i zaproponowano mi 
prowadzenie inauguracji roku akademi­
ckiego. Odtąd, gdy tylko odbywało się 
jakieś wydarzenie artystyczne w Poznaniu, 
ja  zawsze byłem konferansjerem. Pan 
Andrzej uzyskał tytuł magistra, broniąc 
pracy zatytułowanej „Pleśń w  salami”. 
Był również inicjatorem powstania gru­
py sportowo-rekreacyjnej, która spoty­
kała się raz w tygodniu.

Rzeczywistość Czerwca’ 56
-  Podczas studiów kontynuowałem  

moje fascynacje kabaretem i występami 
przed publicznością. Założyłem „Pegazik” 
-  Studencki Teatr Satyryczny. Zarabiałem 
wtedy, pisząc teksty i zajmując się reży­
serią spektakli. Czasy studenckie pana 
Andrzeja zbiegły się z tragicznymi wy­
darzeniami 28 czerwca 1956. -  Dobrze 
pamiętam ten okres, zapisał się w mym  
sercu. Dla uczczenia pamięci ofiar, na­
pisałem pastisz Trenu VIII Jana Kocha­
nowskiego. Wybór utworu nie był przy­
padkowy. Tren to inaczej pieść żałobna, 
poza tym wypadki czerwcowe działy się
m.in. na ulicy Kochanowskiego, co 
podnosiło wymowę utworu. Był on 
jawną krytyką władzy, sprzeciwem wo­
bec ludzkiej niesprawiedliwości.

Tren żałobny
1956
Wielkie mi uczyniłeś pustki w mieście 

moim
mój ty drogi urzędzie -  tym działaniem  

swoim -
pełno Was -  a jakoby nikogo nie było -  
w jednej maleńkiej chwili tak wielu ubyło... 
Tyś za wszystkich nam mówił,

za wszystkich nam śpiewał 
wszystkie w mieście kąciki zawdy pobiegał. 
Nie dopuściłeś nigdy miastu się frasować -  
ani ludziom myśleniem zbytnim głowy 

psować...
To tego, to owego wdzięcznie w mordę 

bijąc
podnosząc puchary i na zdrowie pijąc... 
Teraz wszystko umilkło. Szczere pustki 

w domu...
nie masz zabawki, nie masz w gębę

dać nikomu.
Z  każdego kąta żałość człowieka ujmuje -  
a prokurator w mieście darmo upatruje... 
Mimo wszystko kontentem i słabną me 

troski
boście ulicę mą sławą okryli.

wdzięczny 
„Jan Kochanowski”

Pastisz ten nigdy jednak nie został 
opublikowany, ponieważ zakazała tego 
cenzura. W 1960 r. pan Andrzej ożenił się 
z Anną Zając i zamieszkał z małżonką 
w Poznaniu. Ślubu udzielił im ks. Nogala,

■■

Dziś Andrzej W itu s k i sze fu je  Tow arzystw u 

M uzycznem u im . H. W ien iaw sk iego  
fo t. M a gd a len a  W oźn iak

w kościele św. Jana Bosko w Luboniu Dwa 
lata później na świat przyszedł syn Maciej, 
a w  1966 r. córka Magdalena. Państwo 
Anna i Andrzej Wituscy doczekali się 
trojga wnucząt -  wnuczki Zuzanny i wnu­
ków Dominika oraz Mikołaja. -  Zawsze 
przejeżdżając przez Luboń, staram się kie­
rować w stronę kościoła na ul. Streicha. 
Miejsce to wspominam z  sentymentem...

Pan Prezydent
W 1982 r. pan Andrzej został Prezy­

dentem Miasta Poznania. Wśród jego 
licznych zasług dla stolicy Wielkopolski nie 
sposób zapomnieć rozpoczęcia budowy 
Poznańskiego Szybkiego Tramwaju czy 
przebudowy Malty. -  W trakcie sprawowa­
nia przeze mnie urzędu, nie zapomniałem 

o Luboniu. Dążyłem do utworzenia tram­
waju łączącego Górną Wildę z  ul. Armii 
Poznań. Chciałem dalszego rozwoju Zakła­
dów Ziemniaczanych i Chemicznych, a lep­
sza komunikacja z  pewnością by to ułatwi­
ła  Powstały już plany, z  czasem jednak sy­
tuacja Zakładów Ziemniaczanych zaczęła się 
pogarszać, a moja kadencja wygasła.

Patrząc na dzisiejszy Luboń, Były Pre­
zydent widzi dużo pozytywnych aspektów. 
-  Od czasów, kiedy ja tu mieszkałem, miasto 
bardzo się rozwinęło, wyszlachetniało. Jednak 
są tereny, które aż proszą się o gospodarską 
rękę Mam tu na myśli byłą fabrykę rowero­
wą przy uL Powstańców Wielkopolskich albo 
tereny wokół uL Armii Poznań. Tamtejszy 
pejzaż jest bardzo smutny, architektonicznie 
nieuporządkowany. Należałoby sporządzić 
dla tych terenów plan zagospodarowania 
przestrzennego, dostosowany do aktualnych 
czasów.

Zasłużen i d la  W ie lkopo lsk i
Rodzina Wituskich od lat związana 

jest z Wielkopolską. Leon Wituski, pra­
dziad pana Andrzeja, był profesorem 
w  Gimnazjum im. Marii Magdaleny 
w Poznaniu. To dzięki niemu Jan Kas­
prowicz, wybitny polski poeta zdał ma­
turę. -  Kasprowicz dostał ocenę negatyw­
ną z  matematyki. Mój pradziad zmienił 
mu stopień na dostateczny, zwracając 
uwagę na jego wybitne zdolności w innych 
dziedzinach. Dziadek Tadeusz był właś­
cicielem „Zielonej Apteki” w  Poznaniu. 
Kochał teatr i ludzi sceny. Dzięki niemu 
stypendia otrzymało wielu dziś znanych
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Przyczynek do wybuchu 
Poznańskiego Czerwca 1956

tym miesiącu przypada 50. 
rocznica Powstania Poznań­
skiego Czerwca 1956. Tam­

tego roku, w dniu 28 czerwca robotnicy
poznańscy wyszli na ulice i kierując się 
pod gmach wojewódzkiej siedziby Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej głośno 
zażądali „Chleba i Wolności”. Jak to się 
stało, że klasa robotnicza wystąpiła czynnie 
przeciw „swojej” władzy robotniczej?

W krótkim artykule bardzo trudno 
opisać procesy polityczne i gospodarcze, 
jakie w ciągu jedenastu powojennych lat 
w Polsce, a szczególnie w  Poznaniu się 
dokonywały. Jest rzeczą powszechnie 
wiadomą, że Poznań w toku walk 1945 r. 
został pozbawiony, jak to oceniają histo­
rycy, ok. 40% swej substancji mieszka­
niowej. Mimo wielkich trudności, po­
znaniacy od razu przystąpili do odbu­
dowy zniszczonych domów, mostów, 
komunikacji miejskiej, sklepów i szkół. 
W latach 1946 -  1947 istotny i widoczny 
rozwój w  tej dziedzinie napełniał nas

G rupa  uczn ió w  P a ń s tw ow e go  L ice u m  M e c h a n iczn e g o  na  t le  szko ły . N a  d o le , 

p ie rw szy  z p raw e j M a ria n  D ob o sz  z za łożonym  p a s e m  w o js k o w y m . Po je g o  pra­
w e j rę ce  w id z im y  (z w y ją tk ie m  p o s ta c i ś ro d k o w e j) trz e c h  cz ło n k ó w  za łożyc ie li 

k o m u n is ty c z n e g o  Z w iązku  M łod z ieży  P o ls k ie j, k tó rzy  ze zna w a li w  p ro c e s ie  D obo ­

sza  (cze rw ie c  1 9 4 8 )

Status materialny
Relacje zarobków  do cen w  1 9 5 6

Ś
rednio zarabiający pracownik 
umysłowy lub fizyczny dniów­
kowy musiał pracować ok. 3 go­
dzin na 1 kostkę masła, prawie 1 go­

dzinę na bochenek chleba i pół dnia 
na 1 kg boczku.

Ceny artykułów spożywczych były 
wysokie:
■  1 chleb -  2,80-3,00 zł
■  1 kostka masła -  11 zł
■  1 kg boczku -  16 zł
■  czynsz ze wszystkimi świadczeniami 
za mieszkanie 2-pokojowe z kuchnią 
-  80 zł (tyle co 1 kg kabanosów).

M

otuchą na lepsze życie i to już w najbliż­
szych latach.

Ówczesna młodzież, do której także 

należałem, pozbawiona przez sześć w o­
jennych lat dostępu do nauki i wiedzy, 
po ustaniu działań wojennych, z wielkim 
entuzjazmem zapełniała gimnazja, licea 
i szkoły wyższe. Była to młodzież nie­
jednokrotnie „po przejściach”, w  których 
utracili swych najbliższych członków 

rodziny.
Pamiętam doskonale tę wspaniałą 

atmosferę przyjaźni między kolegami 
oraz serdeczne podejście grona nauczy­
cielskiego do uczniów Państwowego 
Gimnazjum Mechanicznego i Elektrycz­
nego w  Poznaniu przy ul. Głogowskiej 
88, na którego czele stał niezapomniany 
dyrektor Wieczorowski. Po ukończeniu 
4-letniego gimnazjum, całą grupą, po 
zdaniu egzaminów wstępnych, zostaliśmy 
przyjęci do 3-letniego Państwowego 
Liceum Mechanicznego i Elektrycznego 
w Poznaniu przy ul. Curie-Skłodowskiej.

r.

Tymczasem zarobki były niskie 

(dane na podst. HCP):
■  pracownik dniówkowy -  ok. 1200 zł 

miesięcznie
■  pracownik na akordzie -  1200-1400 zł
■  kierownik działu kontroli -  900 zł 

plus 600 zł premii
■  służby pom ocnicze -  500-600 zł
■  pracownik umysłowy -  ok. 700 zl
■  konduktor poznański -  2,74 zł 
na godz.

(na podst. „Niepokonani 
Poznań’56" H. Ladorskiego)

M a ria n  D obosz, uczeń P a ń s tw ow e go  

L ice u m  M e c h a n iczn e g o , w  c za s ie  

w o jn y  żo łn ie rz  A rm ii K ra jow e j (czer­

w ie c  1 9 4 8 )

Z perspektywy lat mogę stwierdzić, że 
szkoła osiągnęła wtedy bardzo wysoki 
poziom nauczania, do czego głównie 
przyczynili się profesorowie ze Szkoły 
Inżynierskiej dochodzący do naszej 
szkoły. Pod ich kierunkiem opracowy­
waliśmy projekty kotłów parowych, 
maszyn roboczych, w tym suwnic, sil­
ników spalinowych i zbudowaliśmy 
w 1948 r. pierwszy silnik odrzutowy 
pulsacyjny (jak niemiecki VI) wmonto­
wany do dużego modelu latającego.

Zajęci nauką, nie dostrzegliśmy m o­
mentu, w którym zaczęły się pewne 
niepokojące zmiany. Na przełomie lat 
1947-1948 utworzyła się na terenie Szko­
ły Inżynierskiej jakaś mało znana grup­
ka młodzieżowa, która wkrótce, nie 
wiadomo skąd kierowana, zaczęła pełnić 
ukrytą donosicielską robotę. Osoby te, 
o słabych postępach w nauce, wskazy­
wały sekretarzom Polskiej Partii Robot­
niczej tych z profesorów, którzy mieli 
niewłaściwe, ich zdaniem, poglądy po­
lityczne względnie pochodzenie społecz­
ne, jak np. pochodzenie z grupy ziemiań­
skiej, z rodzin dawnych właścicieli fabryk, 
bogatszych kupców, rzemieślników, daw­
nych oficerów Wojska Polskiego czy 

Armii Krajowej. Konfidenci działający 
w ukryciu spowodowali, że wielu znanych 
i wysoko cenionych profesorów oraz 
wykładowców usunięto ze Szkoły Inży­
nierskiej. Ponieważ oni nie mogli również 

uczyć w naszym liceum, ich odejście 
wpłynęło poważnie na poziom naucza­
nia w szkole.

Na początku 1948 r. wprowadzono 
w liceum nowy przedmiot, nazywany, 
o ile dobrze pamiętam, „wiadomości 
polityczno-wojskowe”, prowadzone przez 
młodzieńca w mundurze wojskowym 
z dystynkcjami podporucznika, który 

był jednocześnie, co jest bardzo dziwne, 
również uczniem naszej szkoły. Z po­
wodu jego niskiej wiedzy, wykłady były 
nudne; polegały one na od­
czytywaniu krótkich werse­
tów z „Notatnika agitatora”. ' .6 na str.
To było nasze pierwsze spot- 25  
kanie z tzw. „drętwą mową”,

Realizując funkcję kronikarskie­
go odnotowywania i przypominania 
ważnych zdarzeń dotyczących Lubonia, 
prowadzimy rubrykę -  „Kalendarium 
Lubońskie”. Przedstawiamy fakty, które 
m iały miejsce w konkretnych miesią­
cach 5 ,10 ,15 ... lat temu.

Kalendarium
Lubońskie

czerwiec
-  okrągłe rocznice

70 la t tem u
■  Między 8 a 15 czerwca 1936 r. straj­
kowało 410 robotników zatrudnionych 
przy pracach doraźnych na terenie 
gminy Żabikowo. 10 czerwca, w marszu 
głodowym do Urzędu Wojewódzkiego 
w Poznaniu szło ok. 500 bezrobotnych 
sezonowo zatrudnionych na łąkach 
lubońskich.

6 5  la t tem u
■  24 czerwca 1941 r. władze niemieckie 
aresztowały 6 sióstr ze Zgromadzenia 
Służebniczek w Żabikowie i osadziły 
je w obozie bojanowskim, gdzie jedna 
z nich zmarła. Siostrę przełożoną, która 
spodziewając się aresztowań, wcześniej 
oddelegowała część sióstr do domów, 
więziono w Lesznie i przy ul. M łyń­
skiej w Poznaniu. Do 15 marca 1945 r. 
(powrót sióstr do Żabikowa) dom po­
zostawał w rękach Niemców.

50  la t tem u
■  W piątek 29 czerwca 1956 r., na 
lubońskim dworcu pojawił się p o­
ciąg z ostrzelanymi m ocno podczas 
powstania poznańskiego wagonami. 
Świadczyć to mogło o ostrych walkach 
w okolicy dworca w Poznaniu.
■  W sobotę, 30 czerwca 1956 r. (Po­
znański Czerwiec) przybyłe od strony 
Puszczykowa czołgi (około 30) rozlo­
kowały się wzdłuż ul. Dzierżyńskiego 
(dzisiejsza ul. Armii Poznań), od bramy 
głównej Zakładów Ziemniaczanych do 
początku Lasku. Kilka, jadąc ul. Okrzei, 
stanęło na ul. Powstańców Wlkp. przy 
Zakładach Rowerowych.

1 5  la t tem u
■  5 czerwca 1991 r. Rada Miasta pod­
jęła decyzję o likwidacji Przedszkola 
nr 2 przy ul. Jagiełły.

1 0  la t tem u
■  1 czerwca 1996 r. komendantem  
Straży Miejskiej w Luboniu został 
Paweł Dybczyński (pełni tę funkcję 
do dziś).

5 la t tem u
■  5 czerwca 2001 r. Rada Miasta 
Luboń uchwaliła Regulamin Etyki 
Radnego.
■  5 czerwca 2001 r. Rada Miasta pod­
jęła uchwałę o nadaniu Gimnazjum  
nr 1 imienia prymasa Stefana Wy­
szyńskiego.

Mieszkańców, organizacje oraz 
instytucje prosimy o  uzupełnianie 
naszego kalendarium i przesyłanie 
informacji: telefonicznie, listownie, 
pocztą elektroniczną lub osobiście.
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Czesław Mialkas  

2 9  czerw ca
Wcześnie rano (godz. 5.00) gospodyni, 

stwierdziwszy, że milicja rewiduje miesz­
kania, poprosiła, by opuścił schronienie. 
Odczekał aż funkcjonariusze weszli do 
lokalu na pierwszym piętrze i zbiegł na 
podwórze. Wyście na ul. Dąbrowskiego 
było bez szans. Ulicę obstawiało wojsko, 
czołgi i samochody. Znów podjął próbę 
przedostania się przez mur. Seria z ka­
rabinu strąciła go z pojemników, które 
miały ułatwić pokonanie wysokości. Z le­
wej strony podwórza stał mały budynek 
gospodarczy z drewnianym poddaszem 
(dziś nie istnieje). Po drabinie wszedł przez 
drzwiczki na tzw. górkę. Tam, w sianie 
kryło się już kilka osób. Po około 2 godzi­
nach zjawił się milicjant. Grożąc użyciem

O u dz ia le  w  P o w s ta n iu  o p o w ia d a

C zes ław  M ia łk a s
fo t.  P io tr P. R uszko w sk i

W  tym  m ie js c u  po łoży li c h ło p a k a  zab i­

te g o  w  w e jś c iu  k a m ie n ic y  1 4 / 1 6  
(w  g łę b i) fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

broni, kazał wyłazić. Usłuchało trzech, 
w tym pan Mialkas. Wyszedł, pozosta­
wiając ukryty w sianie karabin. Pod ścia­
ną z tyłu zakonspirowali się mężczyzna 
i kobieta. Pan Czesław nie wie, co się 
potem  z nimi stało.

Wyprowadzili ich na uL Dąbrowskie­
go. Na skrzyżowaniu z Mickiewicza stał 
już samochód ciężarowy do przewożenia 
bydła. Na podłodze, twarzą do niej, leżeli 
wyłapani przez milicję. Kazano kłaść się na 
nich. Zanim pojazd ruszył, zgromadzono 
trzy warstwy ludzi. W  narożnikach sta­
nęło 4 milicjantów z karabinami. Jeden 
z nich, roztrzaskał kolbą szczękę sąsiadowi 
Pana Czesława, który podniósł głowę, by 
zobaczyć, dokąd jadą.

Ulicą Mickiewicza w  dół przewie­
ziono ich na Kochanowskiego i rozła­
dowano na placu UB. Przez cały dzień 
stali w kole -  w  rozkroku i uniesionymi 
w górę rękoma. Przechadzający się w krąg 
strażnicy, uzbrojeni w  buty z blachą na 
czubach, kopali stojących po  kostkach. 
Jeśli ktoś się ruszył (opuścił na chwilę 
ręce, podciągnął nogę), otrzymywał ude­
rzenie kolbą w plecy. Cierpiący na żylaki 
pan Czesław dostał kopniaka w splot żył 
lewej nogi w  okolicy kolana. Noga potem 
zsiniała i spuchła. W  odpowiedzi na skar­
gę jeden ze strażników wziął go na bok, 
posadził pod  ścianą z rękoma do góry, 
odbezpieczył broń i przez ok. pół godzi­
ny celował w swoją ofiarę z odległości 3 
metrów. Odprowadzony na miejsce pan 
Miałkas stał grzecznie wraz z innymi na 
placu do wieczora. Jak mówi, pom ogła 
m u wytrzymać kondycja piłkarza LKS- 
u, którym  wtedy był.

Ponieważ m rok utrudniał pilnowa­
nie, więźniów wprowadzono do piwnic, 
gdzie mieściły się cele. Zarów no one 
jak i korytarze były tak  zatłoczone, że 
prawdopodobnie z tego powodu, krótko 
potem  ciężarówką wielu przewieziono 
na Ławicę. Dopiero na lotnisku, w kory­
tarzu prowadzącym do pomieszczenia 
wielkości 5 na 5m , zabrano im doku­
menty. Kazano usiąść z rozstawiony­
mi nogam i pod  ścianami, jeden przy 
drugim . Pilnowano, by nie rozmawiali. 
W  pomieszczeniu znajdowało się ok. 30 
osób. Kiedy zrobiło się ciemno, zosta­
li wyprowadzeni na plac i załadowani 
do autobusu. Nie wiedzieli, dokąd jadą. 
Siedzących przy zasłoniętych oknach 
więźniów z założonymi do tylu rękoma 
pilnowało 2-3 strażników. Pod eskortą 
motocykli, a przez krótki czas również 
czołgów, dwa pełne autobusy pojechały 
do Rawicza.

P odw órko  k a m ie n ic y  pod  n u m e re m  1 4 / 1 6 ,  ską d  p an  M ia łk a s  p ró b o w a ł u c ie ka ć  

przez m u r. W m ie js c u , gdz ie  s to ją  p o je m n ik i na  ś m ie c i zn a jd o w a ł s ię  bud yn e k  

g osp o d a rczy , g dz ie  sk ry li s ię  p ow s ta ń cy , fo t .  P io tr P. R uszkow sk i

Rawicz
Na miejscu, przy wyjściach z obu 

pojazdów ustawiły się szpalery klawiszów. 
Urządzili przybyłym „ścieżkę zdrowia”. Bili 
gdzie i czym popadło. Upadający dostawali 
podwójnie. -  Nareszcie mamy te poznańskie 
świnie! -  wołali, dodając: Nie podobało się 
wam, to u nas wam się spodoba!

Początkowo Cz. Mialkas siedział w celi 
sam. Miała 1,5 na 2,5 metra. Po prawej 
stronie od  drzwi znajdowała się przy­
mocowana zawiasami do ściany, w dzień 
zamknięta na kłódkę, a na noc opusz­

czana drewniana prycza. Na wprost, pod 
sufitem, było okienko, a po lewej stro­
nie miska na stojaku, dzbanek do wody 
i wiadro -  wychodek, który cały dzień 
stał bez przykrycia. Po 3 dniach doko­
optowali panu Czesławowi współwięź­
nia. Był gadatliwy. Mówił, że nazywa się 
Nowak i jest z Poznania. Przechwalał się 
udziałem w  czerwcowym powstaniu 
i stawiał dużo pytań. Podczas, gdy pana 
Czesława brano na przesłuchania rano 
i wieczorem, on „znikał” na całe dnie. 
Pan Miałkas szybko domyślił się, że ma 
do czynienia z kapusiem. Niewiele więc 
z nim  rozmawiał. Podobnie jak podczas 
przesłuchań trzymał się wersji, że nie brał 
udziału w zajściach ulicznych i znalazł się 
w  więzieniu przypadkowo. Nie było go 
na żadnym z pokazywanych przez oficera 
śledczego zdjęć. Nie złapano go z bronią 
w ręku. Do czasu znalezienia dowodów 
ryzykował więc nieprzyznawaniem się 
do „winy”.

Oficer częstował nawet papierosa­
mi, ale klawisze byli okrutni. Podczas 
doprowadzania pana Czesława na jedno 
z przesłuchań, któryś z nich popędza­
jąc wchodzącego niedołężnie z powodu 
chorej nogi na drugie piętro luboniani- 
na, uderzył go kolbą w  kręgosłup. Pan 
Miałkas powodow any bólem  instynk­
townie odm achnął się. Klawisz chciał 
pchnąć go lufą. Ugodziła w  szyję o d ­
wracającego się więźnia (patrz zdjęcie). 
Świadkiem zdarzenia był mieszkaniec 
Świerczewa -  H enryk Kasztelan, któ­
ry  m ijał pana Czesława prowadzony 
z przesłuchania.

Cz. Miałkas opuścił rawickie w ię­
zienie 29 lipca 1956 r. Spędził tu swoje 
dwudzieste urodziny (1.07.) oraz imie­
niny (20.07) Kilka dni przedtem zabrali 
z celi Nowaka.

Rodzina
Przez długi czas, jaki upłynął od 28 

czerwca, najbliżsi nie wiedzieli, co się 
z panem  Czesławem dzieje. Szukali go 
w szpitalach i kostnicach, ale nigdzie, 
z uwagi na  tajemnicę, jaką otaczano 
czerwcowe wydarzenia, niczego się 
nie dowiedzieli. Dopiero poproszony 
o pom oc przez matkę i jej brata sąsiad 
z ul. 1 Maja -  pan Basiński, zatrudniony 
w administracji Sądu Wojewódzkiego 
dowiedział się, że m łody Miałkas sie­
dzi w Rawiczu. Sporządził pismo, któ-

Pan C zes ła w  w s ka zu je  m ie js c e , g dz ie  w ła s n o ­
ręczn ie  z łoży ł je d n ą  z urn  z p ro ch a m i o fia ry  C zerw­
ca  przy P o m n iku  K o m b a ta n tó w  i U cze s tn ikó w  

P o w s ta n ia  P o zn ań sk ieg o  C zerw ca  1 9 5 6  r. na  

u l. K o ch a n o w sk ie g o , p o s ta w io n y m  przez K lub  
p a m ię c i 2 8 .0 6 .1 9 9 0  r. fo t .  P io tr P. R uszko w sk i

re przyczyniło się do zwolnienia pana 
Czesława z więzienia.

Po przybyciu do Lubonia nie opowia­
dał o sobie nawet najbliższym. Wychodząc 
z Rawicza, musiał na piśmie obiecać, że 
będzie milczał o tym, co widział i przeżył.
W  przeciwnym wypadku groziło m u 5 
lat więzienia. Przerwał milczenie dopie­
ro w latach 90.

M atka zaraz po powrocie syna, ze 
strachu spaliła bilet kolejowy i prze­
pustkę z Rawicza. Kiedy po miesięcznej 
nieobecności stawił się w pracy, koledzy 
dziwili się jego stanowi. -  Co z tobą zrobili?
-  pytali. Był nerwowy i przestraszony.
Przez cały sierpień leczył ropiejącą ranę 
po uderzeniu lufą i zszarpane nerwy. Do 
pracy wrócił dopiero we wrześniu.

Inne inform acje
W  W ytwórni Pomocy Naukowych 

pracow ał do 1963 r. W  sierpniu  tam ­
tego roku zatrudn ił się w Cegielskim.
N ajpierw  pracow ał jako ślusarz na 
W -2 (silniki okrętow e), a po tem  był 
brygadzistą na W-9 (silniki trakcyjne).
Z uwagi na  konflikt z w ydziałowym  
sekretarzem  p artii i jego następstw a 
w  1970 r. opuścił H C P i za trudn ił się 
w Zakładach Naprawczych Mechaniza­
cji Rolnictwa. Od 1980 r. jest na  rencie 
inwalidzkiej.

Inna działalność
W  1978 r. przystąpił do antykom u­

nistycznej Tajnej Organizacji Wojskowej 
Polski, Korpusu Wojska Polskiego z siedzibą 
w Częstochowie. Jako podporucznik, pod 
pseudonimem „Rozrząd”, przeznaczony 
był do wykonywania zadań specjalnych 
i współpracy z antykomunistyczną opo­
zycją na terenie kraju. Organizacja ujaw­
niła swoją działalność w  1991 r.

W  maju 1989 r. (po legalizacji) zapi­
sał się do NSZZ„Solidarności

Posiada liczne odznaczenia i dyplomy 
za udział w Poznańskim Czerwcu’ 56 oraz 
za pracę w tajnych organizacjach wojsko­
wych. Oprócz przedstawionych na str. 2 i 3 
ma: Srebrny KRZYŻ ZASŁUGI (nadany 
przez Prezydenta Polski -  21.06.1996 r.) 
oraz Krzyż POWSTAŃCOM POZNAŃ­
SKIM PRAWO WOLNOŚĆ CHLEB 28 
VI 1956 (patrz okładka).

spisała H an n a  S iatka
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Pamięci Generała 
i jego żołnierzy

W
 środę, 31 maja odbyły się 
uroczystości upamiętniające 
62. rocznicę zamordowania

w obozie karno-śledczym w Żabikowie 

komendanta Okręgu Poznańskiego Armii 
Krajowej gen. Henryka Kowalówki oraz 
jego żołnierzy. Pamięć o zamordowanym 
generale oraz jego współpracownikach 
pielęgnują członkowie Okręgu Poznań 
Światowego Związku Żołnierzy Armii 
Krajowej oraz Środowiska „Pałac”. Co 
roku organizują oni w Żabikowie uro­

czystości rocznicowe, nawiązując ich 
terminem do daty egzekucji generała 

2 czerwca 1944 r.
P rzem ysław  M a ć k o w ia k

ncmyn nuwaiuwna umuai aię w xo î i. v»c moi S rzezinka  w  pob liżu  W adow ic . Po w ybuchu 
I w o jny  św ia to w e j w a lczy ł w  Leg ionach  P iłsu d sk ie g o  o raz  w  P o lsk ie j O rgan izacji W o jskow e j 
Rydza Ś m ig łego . Po odzyskan iu  n ie p o d le g ło śc i, za m ę s tw o  w ykazane  w  w o jn ie  po lsko - 

bo lsze w ick ie j a w a n so w a ł do  s to p n ia  po ruczn ika . W cza s ie  ka m p a n ii w rześn iow e j, ju ż  ja k o  

p o d p u łko w n ik , w alczy ł w  A rm ii „K ra k ó w ” . U n ikn ą ł n iew o li i rozpoczą ł d z ia ła ln o ść  ko n sp ira ­
cyjną. W  1 9 4 0  r. o b ją ł d ow ódz tw o  Zw iązku  W a lk i Zb ro jn e j na Ś lą sku . T rop iony  przez Abweh- 

rę i g e s ta p o  p rz e d o s ta ł s ię  w  1 9 4 2  r. do  W ie lk o p o ls k i, gdz ie  o b ją ł s ta n o w is k o  k o m e n d a n ta  

O kręgu P oznańsk iego  A rm ii K ra jow e j. W  w yn iku  p row okac ji z o s ta ł a resz to w a n y  2 2  styczn ia  

1 9 4 4  r. na D worcu G łów nym  w  P oznan iu. U m ieszczono  go  w  baraku  K-2 obozu  karno- 
ś ledczego  w  Ż a b iko w ie . Po pó łrocznym  c iężk im  ś led z tw ie  p rzeprow adzonym  w  D om u Ż o łn ie ­

rza z o s ta ł rozs trze lany 2  czerw ca 1 9 4 4  r. na  te re n ie  obozu . 1 1  lis to p a d a  1 9 9 5  r. p rezyden t 
RP a w a n so w a ł g o  p o ś m ie rtn ie  na s to p ie ń  g en e ra ła  b rygady fo t. P rzem ysław  M a ćko w ia k

W  tra k c ie  u ro c z y s to ś c i S z k o ła  P o d s ta w o w a  n r 1 z o s ta ła  u h o n o ro ­
w an a  Z ło ty m  M e d a le m  „O p ie k u n a  M ie js c  P a m ię c i N a ro d o w e j"  n ad a ­
nym  przez R adę O ch rony P a m ię c i, W a lk  i M ę c ze ń s tw a . W o jew o d a  

w ie lk o p o ls k i T a d e u sz  D z iuba  (z lew e j) u d e k o ro w a ł s z ta n d a r szko ły  
o raz  w ręczy ł le g ity m a c ję  o d zn a cze n ia  d y re k to ro w i p la có w k i Z b ig n ie ­
w ow i J a n k o w s k ie m u  (z p raw e j). W ś ro d k u  p row adzący  u roczys to ść  

L ud w ik  M is ie k  o raz  s e k re ta rz  W o jew ó d zk ie g o  K o m ite tu  O ch rony 

P a m ię c i, W a lk  i M ę c z e ń s tw a  w  P oznan iu  Jadw iga  S u ch oń  

fo t .  P rzem ys ław  M a ć k o w ia k

M e da l O p ie ku n a  M ie js c  P a m ię c i N aro d o w e j s z k o ła  o trz y m a ła  za ■  

z e b ra n ie  n a jw ię ksze j ilo ś c i p ie n ięd zy  na  p o m n ik  A K  (A rm ii K ra jow e j) 

i PPP (P o lsk ie g o  P a ń s tw a  P odz ie m n eg o ) w  w y s o k o ś c i 1 7 0 0  zł

P a trio tyczn a  m a n ife s ta c ja  rozpoczę ła  s ię  m szą  w  k o ś c ie le  p a ra fia ln y m  św . B a rba ­
ry w  Ż a b ik o w ie . Po n ie j u c z e s tn ic y  p rzesz li w  p o ch o d z ie  za p o c z ta m i sz ta n d a ro w y ­

m i na  te re n  M u zeu m  M a rty ro lo g iczn e g o , g dz ie  p od  ś c ia n ą  ś m ie rc i o d b y ł s ię  ape l 

p o le g łych . N a s tę p n ie , po o ko lic z n o ś c io w y c h  p rz e m ó w ie n ia c h , d e le g a c je  w ładz 
p ań s tw o w ych  i sa m orzą d o w ych , d u c h o w ie ń s tw o , p rz e d s ta w ic ie le  p o z n a ń s k ie g o  

g a rn izo n u  W o js k a  P o lsk ie g o , re p re z e n ta n c i licznych  o rga n izac ji k o m b a ta n c k ic h  
i sp o łe czn ych , ha rce rze  i u czn io w ie  z łoży li kw ia ty  pod  ś c ia n ą  ś m ie rc i. U roczys tość  

u ś w ie tn ili sw o ją  o b e c n o ś c ią  m .in . w o je w o d a  w ie lk o p o ls k i T a d e u s z  D z iuba , s e n a ­

to r  RP P rzem ys ław  A lexa n d row icz , o raz  b u rm is trz  M ia s ta  L u b o n ia  W ło d z im ie rz  

K a czm are k  fo t .  P rzem ys ław  M a ć k o w ia k

Nauka historii

W
 ramach obchodów  50.
rocznicy Poznańskiego 
Czerwca 1956 r. Szkoła 

Podstawowa nr 3 i Poczta Polska ogło­
siły konkurs na kartkę pocztową upa­
miętniającą te wydarzenia. Adresatem 
pomysłu plastycznego byli uczniowie 
klas IV - VI ze wszystkich placówek 
lubońskich. Zebrano ponad sto prac, 
spośród których pracownicy Akade­
mii Sztuk Pięknych, panowie Wiesław 
Koronowski i Jacek Strzelecki wyłonili 
najciekawsze propozycje.

I miejsce zajęła Monika Borowiak 
z klasy VI a SP 3. Projekt zwyciężczyni 
został wydrukowany przez Pocztę Polską. 
II nagrodę zdobyła uczennica Id. IV a SP 3 
-  Maria Nowacka, a III miejsce przyzna­
no Julii Jóskowiak z kl. V c SP 4.

P ocz tó w ka  Poczty P o lsk ie j, 

ro zp row adzana  w  c a ły tm  kra ju

Od 10 czerwca 2006 r. w Szkole 

Podstawowej nr 3 czynna jest wystawa 
pokonkursowa. Tego samego dnia 
w czasie V Festynu 'Rodzinnego, zdo­
bywcy nagród otrzymali nagrody.

O rg a n iz a to rz y

W  ty m  ro ku  w  p a tr io tyczn e j m a n ife s ta c ji szcze gó ln ie  lic zn ie  w z ię ły  u d z ia ł dz ie c i 

o raz  m ło d z ie ż  z lu b o ń s k ic h  sz k ó ł fo t. P rze m ys ła w  M a ć k o w ia k

Sondaż
Co wydarzyło s ię  w  czerw cu 1 9 5 6  r.

T
ym razem do wyboru były kon­

kretne trzy odpowiedzi: „bunt 
robotników poznańskich"; „Luboń 
stał się miastem"; „odbyły się pierwsze i 

Targi Poznańskie". Można było też od­
powiedzieć „nie wiem" lub odm ówić 
udziału w naszym sondażu.

Naszym celem było zorientowanie 
się, w  jakim stopniu, jeszcze przed ofi­
cjalnymi uroczystościami, które na­
głośnią wydarzenie sprzed 50 lat, spo­
łeczność Lubonia zorientowana jest 
w najnowszej historii. Pytanie takie 
w formie testu, dla wielu mieszkańców 
wydało się proste a odpowiedź oczy­

wistą. Tym bardziej wyniki mogą być 

miłym zaskoczeniem.
Zdecydowana większość -  69% 

osób odpowiedziała poprawnie -  „bunt 
robotników poznańskich”. Na drugim  
miejscu były odpowiedzi „nie wiem" 
-  14%. Udziału w sondażu odm ówiło  

8% osób. Błędne wskazanie wydarzeń, 
czyli odpowiedzi „Luboń stał się miastem" 
podało 5% pytanych mieszkańców, 
a „odbyły się pierwsze Targi" -  4%.

Sondaż uliczny przeprowadzili: Mał­
gorzata Mant, Jadwiga i Ola Siatka, Prze­
mysław Kwiatkowski oprać. PPR
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Zwycięzcy Andersen -  przeczytany
P rzedstaw ieniem  p t. „S ło w ik ”  w g  baśni H. Ch. Andersena B ib lio teka  
M ie jska  1 6  maja zakończyła obchody 200 . roczn icy urodzin 
H. Ch. Andersena

W
 środę, 17 maja w Bibliote­
ce Miejskiej odbył się XII 
KONKURS RECYTATOR­

SKI „Ten żyje, kto rozdaje” -  Poezja

Z w yc ięzcy  k o n k u rs u  re c y ta to rs k ie g o  k i. I -  III 

fo t .  H an n a  W a b isze w ska

Zw ycięzcy k o n k u rs u  re c y ta to rs k ie g o  k i. IV -  VI 

fo t- H anna  W a b is z e w s k a

Emilii Waśniowskiej. Recytowały 93 

osoby. Zwyciężyli:
■  uczniowie klas I-III: I miejsce -  Dag­
mara Czajka, II -  Joanna Krzeptowska, 
III -  Bartłomiej Rykiel
■  wyróżnienia: Michał Łaciński, Na­
talia Odruch, Katarzyna Markowska, 
Dorota Grafowska, Filip Szulc
■  uczniowie klas IV-VI: I miejsce -  Do­
minika Czajka, II -  Karolina Frąckowiak, 
III miejsce -  Aleksandra Spalona
■  wyróżnienia: Filip Halamus, Anna 
Cykowiak, Bernadetta Krez, Martyna

Z w yc ięzcy  k o n k u rs u  p ię k n e g o  czy ta n ia , 

p ie rw sza  z lew e j m is trz y n i -  O liw ia  
R u tk o w s k a  fo t .  M a ria  S ia tk a

A d ria n n a  T a rg a ls k a  (z p raw e j) i N a ta lia  

T o m czyk  -  zw yciężczyn ie  ko n k u rs u  
re c y ta to rs k ie g o  g im n a z jó w  fo t .  H anna  

W a b isze w ska

■  gimnazjaliści: I miejsce -  Adrianna 
Targalska, I miejsce -  Natalia Tom­
czyk

18 maja odbył się IV KONKURS 
PIĘKNEGO CZYTANIA „I ty zostań  
m istrzem  pięknego czytania” -  „Czy­
tanie do nauki droga” (przysłowie pol­
skie). W konkursie wzięło udział 37 
osób. Zwyciężyli:
■  uczniow ie klas I: I miejsce -  Nata­
lia Pachołka, II -  Arkadiusz Turek, III 
-  Adrian Wasilewski, III -  Paweł Ró­
żański
■  uczniowie klas II: I miejsce -  Oliwia 
Rutkowska, II -  Joanna Krzeptowska, 
III -  Kuba Kosmaczewski
■  wyróżnienia: Mikołaj Radoła, Dag­
mara Czajka, Aleksandra Makulska
■  uczniowie klas III: I miejsce -  Kry­
styna Ruszkowska, II -  Marta Tarka, 
III -  Edyta Pawlęty
■  w yróżn ien ia: Arkadiusz N ow a­
kowski
■  Mistrzem Pięknego Czytania zosta­
ła O liwia Rutkowska.

Zwycięzcy XII KONKURSU PLA­
STYCZNEGO „Rozwiń skrzydła wy­
obraźni plastycznej” -  ilustracja do 
wiersza Emilii Waśniowskiej „Gdy ci­
chutko zaśniesz”. W płynęło 61 prac. 
Zwyciężyli:
■  dzieci klas I -  III: I miejsce -  Krzysz­
to f Mikołajczak, II -  Klaudia Wy- 
drzyńska
■  wyróżnienia: Magdalena Tarnowska, 
Julia Gaertig, Magdalena Andrzejewska, 

Klaudia Zygrykalis
(HW)

P
rzed małą publicznością wystą­
pili Mariusz Orzełek i Marian 
Ołdziejewski, aktorzy Teatru CO- 
NIECO z Białegostoku. Spektakl grany 

był pięknymi lalkami wzorowanymi na 
japońskim teatrze BUNRAKU (teatr za 
scenografię otrzymał nagrodę w Sara­
jewie). W przedstawieniu, jak to bywa 
w baśniach H. Ch. Andersena, natural­
ne piękno i prostota są najważniejsze, 
a prawdziwe bogactwo jest w człowieku, 
a nie w rzeczach, które posiada.

Spektakl był nagrodą dla bywalców 
comiesięcznych spotkań z cyklu „Cały 
Luboń czyta Andersena”. W IV edycji 
tych imprez baśnie tego autora czyta­
li lubońskim dzieciom przedstawicie­
le lubońskich firm.

Dzieci, które uczestniczyły w akcji 
głośnego czytania od października 
2005 r. do kwietnia br. i dostarczyły 
kartki z ilustracjami z wysłuchanych 
baśni, po spektaklu otrzymały nagro­
dy książkowe. Do szczęśliwców należą:

Biblioteka -  latem

I
nformujemy, że w lipcu  i sierp­
n iu  Biblioteka Miejska czynna 
będzie:

■  p o n ied zia łek , środa -  w  godz. 
12.00 -  20.00

Niezwykły człowiek
Urodził się w 1951 r. w  rodzinie 

o tradycjach ziemiańskich. Po ukończe­
niu Uniwersytetu im. Adama Mickie­
wicza w  1975 r. związał się z Akademią 
Rolniczą im. Augusta Cieszkowskiego 
w  Poznaniu, gdzie 10 lat później zrobił 
doktorat. Habilitował się w 1998 r. Pro­
fesorem etatowym Akademii został 
w 2000 r. Szerzej sylwetkę profesora 
Krzysztofa Molińskiego przedstawiali­
śmy na naszych łamach m.in. w  rubry­
ce „Kto jest kim w  Luboniu” w  lipcu 

2000 r., na str. 2.
Należy przypomnieć, że profesor 

Krzysztof Moliński jest wyjątkowym 
człowiekiem -  społecznikiem głęboko 
zaangażowanym w przemiany ustrojowe 
w Polsce i w  Luboniu, gdzie mieszka od 

1962 r. Między innymi w  1989 r. organi­
zował ruch społeczny pod nazwą Samo­
rządowy Komitet Obywatelski w Luboniu 
z siedzibą w jego domu przy uL Powstań­
ców Wlkp. Przewodniczył Radzie Miasta 
Luboń -  pierwszej kadencji samorządów 
w latach 1990-1994. Wiele lat był człon - 

| kiem Zarządu Stowarzyszenia Ludzi 
Dobrej Woli w Luboniu. W  1995 r. zakła­
dał Stowarzyszenie Kulturalno-Oświatowe 
„Forum Lubońskie" (wydawca m.in. „Wie­

P rze d s ta w ie n ie  „S ło w ik "  fo t .  H anna  W a b isze w ska

Krzysiu Wojtkowiak, Michałek Nowak, 
Miłosz Karczmarek, Ola Michalak, 
Aleksandra Pyczek, Julia Nowak, Julia 
Olszewska, Weronika Kaczmarek, D o­
minik Olejniczak, Oskar Schmidt, Ad­
rian Wasilewski, Damian Olejniczak, 
Jakub Nowak, Bartek Pyczek, Jagoda 
Teszner, Karolina Łopatka, Wojtek Ło­
patka.

Małym Słuchaczom gratulujemy 
wytrwałości. (H W )

■  wtorek, czwartek, piątek -  w  godz. 

9.00 -  15.00
■  w szy s tk ie  so b o ty  n ie c z y n n a

ści Lubińskich” -  przyp. red.), którego 
od początku jest prezesem.

Wśród niezliczonych inicjatyw, za 
ważne dla Lubonia uznać należy m.in.: 
współufundowanie tablicy upamiętnia­
jącej śmierć ks. Stanisława Streicha, czy 
budowę Pomnika Milenijnego, angażo­
wanie się i organizowanie pierwszej (do 
dziś jedynej) zewnętrznej pomocy finan­
sowej na infrastrukturę dla Lubonia z ONZ 
na realizację Trasy Dydaktyczno-Rowe- 
rowej do Puszczykówka oraz budowę 
mostków na niej (pierwszy most na 7. 
km trasy, przy rezerwacie „Zalewy Nad­
warciańskie” nazwany został jego imieniem 
-  „Krzyśko” -  przyp. red.).

Tym, którzy znają Profesora osobiście, 
trudno mówić o jego osobie w kategoriach 
niesprawności. Widać wyraźnie, że brak 
jednego ze zmysłów, w jego przypadku, 
wprawić może w kompleksy niejednego 
zdrowego człowieka.

Wywiad z niezwykłym luboniani- 
nem  -  Krzysztofem Molińskim -  nie­
bawem (I)

Specjalne gratu lacje  d la  profesora 
M o lińsk iego  nadesłali: poseł do  Parla­
m en tu  Europejskiego -  M a rc in  L ib ic k i 
oraz poseł na sejm  RP z ram ien ia  PiS 
-  Jacek Tom czak



KULTURA

Bard na Jasnej Gńrze
Luboński chór na sz laku p ie lg rzym ki papieża Benedykta XVI

O
d 18 do 21 maja Chór „Bard” 
działający przy lubońskim  
Ośrodku Kultury przebywał 
na wycieczce-pielgrzymce zorgani­

zowanej i kierowanej, przez dyrektor 
Ośrodka -  Reginę Górniaczyk. Moż­
na by powiedzieć, że przebiegała ona 
śladami Ojca św. Benedykta XVI, tyle, 
że tydzień wcześniej.

Początek naszej wyprawy był w  Czę­
stochowie, na Jasnej Górze, gdzie chór 
uczestniczył we mszy św., wykonując 
kilka pieśni pod dyrygenturą A. Klem- 
czaka. Mszę św. odprawiono dla dele­
gacji dzieci pierwszokomunijnych 
z całej Polski. Potem odbyło się krótkie 
zwiedzanie otoczenia tego ważnego dla 
Polaków miejsca i ruszyliśmy w drogę 
do Oświęcimia. Tam, w siedzibie To­
warzystwa Salezjańskiego, w przepast­
nym gmachu, chór miał przygotowane 
zakwaterowanie.

B ard  przed  b u d y n k ie m  To w arzys tw a  S a le z ja ń s k ie g o  w  O ś w ię c im iu

Następnego dnia pojechaliśmy do 
słynnych Wadowic. Zwiedzaliśmy ba­
zylikę, dom rodzinny przy ul. Kościel­
nej 7, a raczej mieszkanie (muzeum) 
Ojca Świętego Jana Pawła II. Nie za­

brakło również wspólnej kawy z kre- 
mówkami w zabytkowej kawiarni.

Potem była Kalwaria Zebrzydow­
ska, śpiew przed ołtarzem Matki Bożej 
Anielskiej -  cudownym obrazem Mat­
ki Bożej Kalwaryjskiej w kaplicy bocz­
nej. Pod opieką przewodnika zakon­
nego udaliśmy się na krótkie zwiedza­
nie kalwaryjskich dróżek. Wśród zie­
leni i pagórków odbyliśmy drogę 
krzyżową i choć skróconą, to na ostat­
nią Golgotę znajdującą się na górze 
Żarek weszła tylko część uczestników. 

W szędzie, tak jak w Wadowicach, tak 
i tutaj było widać przygotowania na 

przyjęcie Ojca św. W planie mieliśmy 
jeszcze Ojcowski Park Narodowy i Lan­
ckoronę, ale stan naszych polskich dróg

i ciągłe ich remonty ograniczające ruch 
drogowy spowodowały, że zamek na 
Piaskowej Skale i słynną Maczugę oglą­
daliśmy tylko z autokaru.

W  sobotę na początek odwiedzi­
liśmy sanktuarium w Łagiewnikach. 
Czasu było niewiele, więc nie wiadomo 
było, co wybierać, czy stary klasztor 
czy podziemia w  nowym, a tu jeszcze 
czekała na nas wieża widokowa. Oprócz 
osobistej modlitwy każdego z nas i chwi­
li spędzonej w kaplicy Wiecznej Ad­
oracji, wypróbowaliśmy akustykę no­
wego Sanktuarium, śpiewając „Veni 
Jezu” na stopniach wiodących na chór 
w przerwie między mszami. Potem kto 
zdążył, pojechał jeszcze windą w wie­
ży na taras widokowy.

Następnie autokarem udaliśmy się 
do Wieliczki. Oprócz paru osób wszy­
scy dzielnie zeszli krętymi schodami 
130 m pod ziemię, podziwiając pracę

górników i artystów oraz to, co wy­
tworzyli. W szędzie towarzyszyły nam 
sól i drewno. Nie mogliśmy sobie od­
mówić przyjemności zaśpiewania pod 

ziemią w kaplicy św. Kingi przy licznej 
publiczności (wycieczkowiczów takich 

jak my), również międzynarodowej, 
sądząc po wyglądzie i języku. Na ko­
niec podziem nej wędrówki pozw oli­
liśmy sobie na krótki odpoczynek  
w zupełnie współczesnym  zapleczu 
i powróciliśmy windą górniczą na górę 
do realnego świata. Przed nami stał 

Kraków.
Przez most Dębnicki dojechaliśmy 

na Podzamcze. Chcąc zobaczyć jak 
najwięcej, wsiedliśmy do czekających 

meleksów i ruszyliśmy na Stare M ia­
sto. Objechaliśmy Rynek Główny, 
kościół Mariacki, ul. św. Krzyża, św. 
Ducha, wzdłuż starych murów aż do 
Barbakanu, powracając na Rynek. 
Potem mieliśmy czas wolny na kawę

czy piwo, na zdjęcia pamiątkowe i o wy­
znaczonej godzinie powróciliśm y do 
autokaru. Po drodze zatrzymaliśmy się 
na chwilę pod słynnym  oknem  na 
Franciszkańskiej, a stąd Plantami, ma­
jąc z lewej strony Wzgórze Wawelskie, 
wróciliśmy do punktu wyjścia. Późnym 
wieczorem pojechaliśmy znów do 
Oświęcimia na spóźnioną obiado-ko- 
lację i przygotowane przez gospodarzy 
ognisko. Nie obyło się oczywiście bez 
śpiewów. Ostatniego dnia uczestniczy­
liśmy we mszy św. w kościele parafial­
nym znajdującym się w obrębie ze­
społu budynków Towarzystwa Sale­
zjańskiego. Po obiedzie i pożegnaniu  
nastąpił wyjazd. Po drodze, już tylko

„Dęby Rogalińskie”
W e rn isa ż  Lucyny S m o k  w  „G a le r ii na  R eg a le ” B ib lio te k i M ie js k ie j

A
utorka na 15 obrazach przed­
stawiła pojedyncze drzewa, gru­
py drzew, żywe a także suche, 
obumarłe dęby oraz pejzaże nadwar­

ciańskie.
Lucyna Smok jest absolwentką

Państwowej Wyższej Szkoły Sztuk Pięk­
nych w Poznaniu. Maluje już od ponad 
30 lat. Zaczynała od kopii wielkich 
mistrzów i portretów własnych dzieci. 
W Rogalinku zamieszkała w 1968 r., 
wybierając świadomie tę miejscowość, 
pięknie położoną w zakolu Warty, w są­
siedztwie Dębów Rogalińskich. Temat 
dębów i przyrody ojczystej był przez 
malarkę podejmowany we własnych 
pracach jak i w pracy pedagogicznej 
w szkole oraz w pracy społecznej. Jak 
mówi, dęby są dla niej uosobieniem  
Bożej mądrości, potęgi i siły zawartej 
w przyrodzie. Wielkim dla niej prze­
życiem jest wielogodzinne obcowanie 
z przyrodą podczas malowania w ple­
nerze. Ten dogłębny kontakt z naturą 
daje jej wewnętrzny spokój.

Obecnie pani Lucyna, będąc na 

emeryturze, prowadzi zajęcia w pra­
cowni przez siebie utworzonej w świet­
licy w Rogalinku. Dzieci, młodzież 
i dorośli przyjeżdżają z okolicznych 

miejscowości, aby poznać tajniki m a­
larstwa olejnego, a także inne dziedzi­
ny sztuki. Osobnym rozdziałem twór­
czości Lucyny Smok są obrazy sakral­
ne, a wśród nich szczególne miejsce 

zajmują portrety papieża Polaka. Go­
rące uczucia, jakimi go darzy, wyraża,

Książki do biblioteki

W
 czasie wakacji m ożna 

przynosić do Bibliote­
ki Miejskiej (ul. Żabi- 

kowskiej 42) zbędne podręczn ik i 
(aktualne) oraz niepotrzebne lek­
tury szkolne. Dzięki Państwa za­

z autokaru, przejeżdżając powoli, oglą­
daliśmy obóz w Oświęcimiu, udając 

się w tym samym kierunku, co kilka­
dziesiąt lat temu tysiące ludzi do obo­
zu w Birkenau-Brzezince. Zatrzyma­
liśmy się na chwilę na parkingu, mając 
przed sobą bramę główną i cały teren 
obozu. Do Lubonia wróciliśmy późnym 

wieczorem.
T.C.

6 maja „Bard” brał udział w Chóral­
nym Święcie Wiosny w Śremie, zapro­
szony przez tamtejszy Chór „Moniuszko” 
Występowało 8 chórów, a organizatorem 
były władze miejskie Śremu i Starostwo 
Powiatu Śremskiego. (T. C.)

Lucyna  S m o k  na  t le  n a m a lo w a n ych  przez 
s ie b ie  d ę b ó w  fo t.  Jan B łaszczak

malując Jana Pawła II w coraz to nowych 
ujęciach.

Wystawa prac „Dęby Rogalińskie” 
była prezentowana w Jeziorach, Gnieź­
nie, Nowym Tomyślu i Poznaniu (m.in. 
w Muzeum Sienkiewicza). W Luboniu 
wystawa zgromadziła 22 maja wielu 
sympatyków i przyjaciół pani Lucyny, 
głównie z Oddziału "PTTK, z którym  
malarka jest związana i współpracuje 
od wielu lat. Prezes Oddziału -  Euge­
niusz Kowalski wręczył pani Lucynie 
pamiątkowy Medal Tadeusza Kościusz­
ki, przyznawany za popularyzację 
wartości patriotycznych. Niektóre 
z obrazów mają już wartość historycz­
ną, ponieważ część namalowanych 
drzew uległa obumarciu oraz znisz­
czeniu i znikła bezpowrotnie z krajo­
brazu Rogalińskiego Parku Krajobra­
zowego. Jan B łaszczak

interesowaniu tą akcją łatwiej b ę ­
dzie innym  skom pletow ać książki 
na now y rok szkolny, a biblioteka  
wzbogaci się o dodatkowe lektury, 
na które ciągle jest ogrom ne za­
potrzebow anie. (B M )
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Kombatanckie spotkanie Spotkania seniorów

C
złonkowie Związku Kombatantów 
RP i Byłych Więźniów Politycznych 
Koło Luboń -  Żabikowo uczcili

Od lew e j: s e k re ta rz  -  C zes ła w  C yb u lsk i, p rezes 

-H e n ry k  Jacyna , z a s tę p c a  s e k re ta rz a  -  M a ria  
D yba lska , s k a rb n ik  -  K a z im ie rz  M o d e r fo t. 

R obe rt W rze s iń sk i

K o m b a ta n c i i p o d o p ie czn e  fo t .  R o b e rt W rz e s iń sk i

61. rocznicę zakończenia II wojny świato­
wej podczas spotkania zorganizowanego 
w piątek, 12 maja w  świetlicy OSP.

Święto Niezapominajki

Z
espół śpiewaczy „Szarotka" To­

warzystwa M iłośników Miasta 
Lubonia przy pom ocy Ośrodka 
Kultury zorganizował Święto Niezapo­

minajki. Święto kwiatów organizuje się 

w wielu krajach europejskich. We Francji, 
Niemczech, Holandii, a niezapominajka, 

ten drobnolistny kwiat o niebieskiej barwie 
jest kwiatem stanowym Alaski i symboli­

zuje pamięć. W  Polsce od niedawna różne 
organizacje i stowarzyszenia podejmują 
wysiłki organizowania wystaw kwiato­
wych a nawet imprez. Propagatorem święta 
kwiatów w Polsce jest Andrzej Zalewski

U c z e s tn icy  zabaw y

z Polskiego Radia, który w 2002 r., w au­
dycji radiowej „Eko-Radio” zachęcał do 
kontynuowania i upowszechniania takie­

go święta. Kwiaty zawsze kojarzą się nam

Prezes Koła -  H enryk Jacyna p o ­
witał zebranych kombatantów. Nawią­
zał do rocznicy. M inutą ciszy uczczono 
poległych i pom ordow anych w  czasie 
wojny oraz zm arłych członków Koła 
Luboń -  Żabikowo. O tragedii okupa­

cji, o ludziach, k tórzy przeżyli tam ten 
czas lub stracili kogoś z rodziny, m ówił 
w  swoim  wystąpieniu skarbnik -  Ka­
zim ierz M oder -

Sekretarz -  Czesław Cybulski przed­
stawił inform acje o Kole. 1 stycznia 
liczyło 142 członków. Zm arło dwóch 
członków zwyczajnych i trzy podopiecz­
ne: Regina Przybylska, M aria Tritt, 
M arian W endland, Bronisław Pawlak, 

Stanisława Karaś.
Obecnie Koło liczy 139 członków, 

w tym  60 zwyczajnych oraz 79 pod-

opiecznych. Przyjęto 2 panie podopiecz­
ne po zm arłych m ężach -  członkach 
Koła. R o b e rt W rze s ińsk i

z nadejściem wiosny i radością otoczenia. 
Tym razem po raz pierwszy zorganizowano 
„Święto Kwiatów -  Święto Niezapominaj­

ki” w Luboniu. Udekorowane kwiatami 
samochody z organizatorami imprezy 
przejechały ulicami miasta, wzbudzając 
zainteresowanie i podziw przechodniów. 
14 maja, w godzinach popołudniowych 
przy Ośrodku Kultury „Pod Kominem” 

rozpoczęto imprezę. Do grona organiza­
torów dołączyli goście z Poznania. Gry 
zręcznościowe uzupełniły program  za­
bawy, a na zakończenie wspólnego spot­
kania przy kawie, dowcipach i wesołych

piosenkach zaaranżowanych przez po­
mysłodawców długo toczyły się jeszcze 

rozmowy podsumowujące imprezę.
A . P rz y b y ls k i -  T M M L

S
eniorzy  zorganizow ani przy 
Spółdzielni Mieszkaniowej „Lu- 
bonianka” spotkali się 23 m aja 
z okazji D nia M atki i nadchodzącego 

Dnia Ojca. Serdeczne życzenia złożyła 
przewodnicząca -  pani Róża Różańska. 
Przy muzyce, śpiewie, okolicznościo­
wych recytacjach, przy kawie i poczę­
stu n k u  m iło m ijał czas. Ożywiły się 
wzajemne kontakty i wspom nienia ze 
w spólnie spędzonych wycieczek czy

Przyczynek do wybuchu Poznańskiego Czerwca 1956

nie mającą nic wspólnego z otaczającą 
nas rzeczywistością.

Pod koniec kwietnia 1948 r. między 
podporucznikiem a moim bliskim kole­
gą Marianem Doboszem wywiązała się 
sprzeczka na tle obowiązkowego uczest­
nictwa w pochodzie 1-majowym. Właś­
nie w  1948 r. władze warszawskie usta­
nowiły dzień 1 maja jako święto pań­

stwowe, zakazując jednocześnie obchodów 
Święta 3 Maja. Wspomniany podporucz­

nik domagał się, abyśmy, idąc w pochodzie, 
prowadzili rowery ozdobione kolorowy­
mi bibułkami Sprzeciw Dobosza, byłego 
żołnierza Armii Krajowej i Powstania 
Warszawskiego, wyrażany w klasie w obec­
ności podporucznika sprawił, że żaden 
z nas na obowiązkowy pochód nie poszedł. 
Podporucznik był bardzo zły i zagroził, 
że nie dopuści nas do matury.

W  czerwcu 1948 r. część mojej kla­
sy wybrała się na wycieczkę do W roc­
ławia, aby tam  zwiedzić kilka zakładów 
przemysłu metalowego, w tym Państwo­
wą Fabrykę Wagonów, Fabrykę Wyrobów 
Metalowych „Archimedes” czy Fabrykę 
Silników Spalinowych „Fasil” na Psim 
Polu. Spaliśmy dwie noce na wspólnej 
sali w szkole przy ul. lana Świstackiego. 

Był tam  też M arian Dobosz.
Po wakacjach, Marian Dobosz jako 

jedyny z naszej paczki w szkole już się 
nie pojawił. Jego przyjaciel powiedział 
mi, że M arian jest chory. W  połowie 
października, w czasie przerwy, zapro­
ponowałem, że powinniśmy sporządzić 
dla chorego notatki, bo może stracić cały 
rok  Na to kolega obejrzawszy się ostroż­
nie dookoła wyjął z kieszeni kawałek 
„Głosu Wielkopolskiego” i milcząco mi 
podał. Zacząłem czytać krótki artykuł 
pod tytułem, o ile dobrze pamiętam, 
„Ukarany spisek”, czy coś w tym  rodza­
ju. Poniżej wydrukowano: W  dniu... przed 
sądem Ministerstwa Bezpieczeństwa Pub­
licznego stanął oskarżony Marian Dobosz, 
który za swe działania otrzymał wyrok 7 
lat więzienia. W szczególności jego prze­

stępstwo polegało na tym, że w czasie 
wycieczki szkolnej do Wrocławia namawiał 

kolegów do obalenia przemocą ustroju 
państwa polskiego. Oddając gazetę, m il­
czałem zdziwiony, bo przecież byłem

odpoczynku w  ubiegłym  roku w  Sar­
binow ie nad  m orzem .

Już w czerwcu „wesoły autobus” znów 
wyrusza do Sarbinowa, aby tam  w ypo­
cząć, zaczerpnąć sił i jodu z powietrza 
morskiego, posłuchać szum u fal, nasze­
go kochanego zimnego Bałtyku.

M ie jm y  nadzieję, że wreszcie na ­
dejdzie lato i słońce uśm iechnie się do 
lubońskich seniorów.

L u k re c ja  S ita rz -W aw icz

tam  także, a nic takiego się nie wyda­
rzyło.

O d tego dnia jeszcze przez prawie 
dwa lata klasa była w kom plecie, ale 
już nikt nigdy, co jest znam ienne, na­
szego kolegi M ariana Dobosza nie 
w spom niał. Jak gdyby on  nigdy nie 
istniał. Sprawa M ariana dręczyła m nie 
przez szereg lat po ukończeniu szkoły, 
gdyż nie znalazłem  odpow iedzi na 
pytanie -  kto z klasy był zdrajcą, a może 
to była zem sta podporucznika?

Dopiero jedenaście lat później (ok. 
1959 r.) przypadkowo spotkałem Ma­
riana Dobosza na moście Dworcowym. 
M imo niecałych trzydziestu lat jego 
krucze włosy były teraz siwe, ale całość 

sprawiała dobre wrażenie. Oto, co mi 
powiedział: Uwięziono mnie w budynku 
Urzędu Bezpieczeństwa przy ul. Kocha­
nowskiego w Poznaniu. Tam odmówiono 
mi kontaktu z  rodzicami, a także z  adwo­
katem. Pewnego dnia zaprowadzono mnie 
do pokoju, gdzie za stołem siedział męż­

czyzna o semickim wyglądzie, który, jak  
się okazało, był oskarżycielem i sędzią 
w  jednej osobie. Z  boku siedział protoko­
lant. Ja byłem sam, bez obrońcy. Z  naszej 
klasy przeciwko mnie zeznawało trzech 
kolegów (tu podał ich nazwiska), którzy, 
jak wiesz, nie byli na wycieczce we Wroc­
ławiu, ale byli członkami Związku Mło­
dzieży Polskiej i musieli powiedzieć to, co 
im kazano. To właśnie oni, a nie podpo­
rucznik przyczynili się do mego nieszczęś­
cia. Po odsiedzeniu 4,5 lat we Wronkach 

wypuszczono mnie na wolność. Dzięki 
przychylności profesorów, ukończyłem 
studia inżynierskie.

Jak się później dowiedziałem, Marian 
Dobosz zmarł kilka lat później, mając 
około czterdziestu lat. Za swą wierność 
dla Polski i przynależność do Armii 
Krajowej przecierpiał wiele. Niech te parę 
słów będzie hołdem  dla Jego osoby.

Los Dobosza był tylko cząstką tych 
wszystkich prześladowań i zbrodni po ­
pełnionych przez ubowców na pozna­
niakach. Tu jest główne źródło gniewu 
powstańców poznańskich, którzy budy­
nek przy ul. Kochanowskiego chcieli 
spalić butelkami z benzyną.

Stanisław  M alepszak
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Kraków -  miasto szczęśliwe
Lubonianka na spo tkan iu  papieża Benedykta XVI z m łodzieżą

Niccndzienny teatr

B
yłam w Krakowie! To miasto 
jest m oim  polskim Rzymem: 
historia, zapach wiosny, św ię­
ci i oczywiście na każdym kroku ślady 

Sługi Bożego, kochanego Jana Pawła II. 
A teraz ubogacił to miasto swoją obec­
nością papież Benedykt XVI...

28 maja znalazłam się na Krakow­
skich Błoniach z grupą z parafii pw. św. 
Krzyża na Górczynie. Lekki niepokój 
budziła prognoza pogody na niedzielę 
i ciężkie, deszczowe chmury wiszące nad

B e n e d y k t XVI w  P o lsce  -  p la k a t 
fo t .  PAP B a rtło m ie j Z b o ro w s k i

Akcenty Papieskiej
pielgrzymki w
N

a wielu domach, mieszkaniach 
i budynkach użyteczności pub­
licznej oraz w Parku Papieskim 
na wzgórzu, wywieszone były od 25 

do 28 maja flagi papieskie i narodowe. 
W oknach wystawiano portrety Bene­
dykta XVI i Jana Pawła II.

D w ie parafie lubońskie zorga­
nizow ały autokarowe pielgrzym ki

Zjazd duchownych

W
e wtorek 23 maja, w koś­
ciele pw. św. Barbary w Ża- 
bikowie jubileusz 12-lecia 
kapłaństwa obchodziła grupa księży, 

którzy w  1994 r. otrzymali święcenia 
kapłańskie z rąk abp. Jerzego Stroby. 
Do Lubonia przybyło 21 spośród 24 
absolwentów tego rocznika, by w para­
fii żabikowskiej, gdzie wikariuszem jest

Z g ro m ad ze n i w o k ó ł o łta rz a  k s ię ż a  ju b ila c i.  C e n tra ln ie  -  g o s p o d a rz  u ro c z y s to ś c i -  k s . W o jc ie ch  S ło m iń s k i fo t .  H an n a  S ia tk a

nami, w związku z tym przygotowani 
byliśmy na„najgorsze”. Na niepokoju się 
skończyło, bo deszcz na Mszy św. nie 
padał. Wszystko po ludzku dopisało, nie 
tylko aura, również oprawa muzyczna, 
atmosfera, zachowanie młodzieży. Za­
skakujące i zastanawiające było skupie­
nie tak wielkiej liczby ludzi. Ale przede 
wszystkim porażona zostałam osobą 
Ojca Świętego, jego ujmującą postawą, 

pokorą wobec Boga i człowieka, mą­
drością wypowiadanych przez Niego 
słów, płynących nie tylko z obowiązku 
głoszenia Ewangelii -  z racji sprawo­
wanego urzędu, ale ze szczerego serca, 
zatroskanego o każdego człowieka, o jego 
doczesne życie i wieczne zbawienie. 
Towarzyszyła radość bycia z Papieżem 
i słuchania Go.

Uparcie przychodzi na myśl wy­
powiedź Jezusa: Wielu proroków i kró­
lów chciało zobaczyć to, co wy widzicie, 
a nie zobaczyli i usłyszeć to, co wy sły­
szycie, a nie usłyszeli. W łaśnie w Kra­
kowie te słowa nabierają dodatkowego 
znaczenia. M . G.

Luboniu
do Krakowa na spotkanie z Ojcem  
Świętym .

W zw iązk u  z zarzą d zen iem  
M in istra  E dukacji, w p ią tek  26 
maja u c zn ió w  z w o ln io n o  z o b o ­
w iązku  szk o ln eg o , by u m o ż liw ić  

im  u c z e s tn ic tw o  w tra n sm isji  
telewizyjnej z uroczystości w War­
szaw ie .

ich seminaryjny kolega -  ks. Wojciech 

Słomiński, spotkać się i o godz. 18.00 
odprawić uroczystą mszę św. Zgodnie 

z tradycją, każdego roku, księża świętują 
jubileusz w innej parafii spośród tych, 
w których pracują. Wśród tego rocznika 

księży był obecny poprzedni wikariusz 
parafii św. Jana Bosko -  Krzysztof Am- 

borski. (H S )

Z
 okazji Dnia Dziecka, 1 czerwca, 

w kościele pw. M. M. Kolbego od­
było się przedstawienie „Królewna 
Śnieżka”. Przygotowali je młodzi aktorzy 

z Krucjaty Eucharystycznej przy parafii 
Bożego Ciała w Poznaniu. Widownię 
stanowili głównie uczniowie młodszych

T e a tr w  k o ś c ie le  fo t .  Paw e ł J a n ko w ia k

10-lecie kapłaństwa
W

 środę, 31 maja, w połu­
dnie, odbyła się w koś­
ciele pw. św. Jana Bosko

P odczas m szy  św . 

k o n c e le b ro w a n e j. 
G łów ny c e le b ra n s  -  

g o s p o d a rz  zjazdu ks. 
Ja cek  Jakubow icz . 
O k o liczn o śc io w ą  s c e n o ­

g ra fie  p rzygo tow a ło  

K S M . fo t .  P io tr P. 

R uszko w sk i

klas Szkoły Podstawowej nr 4, którzy 
przyszli ze swoimi wychowawcami oraz 
przedszkolaki z Przedszkola nr 1.

Na zakończenie wszystkie dzie­
ci otrzym ały od ks. proboszcza Jó­
zefa Majchrzaka upom inki -  kolo- 
rowanki. (J)

uroczysta msza św. z okazji jubileuszu 
kapłaństwa duchownych w yśw ięco­
nych w 1996 r., w tym  wikariusza tej

R e k o n s tru k c ja  tra g ic z ­

nych w yda rzeń  z 2 8  

lu te g o  1 9 3 8  r. p rzed 
g o ś ć m i. O p o w ia d a  -  

S ta n is ła w  M a le p s z a k  

(z p raw e j) je d n o c z e ś n ie  

w  ro li ks . S ta n is ła w a  

S tre ic h a  fo t .  P io tr 

P. R u szko w sk i

parafii -  ks. Jacka Jakubowicza. Po 
m szy specjalny wykład dla m łodych  

księży wygłosił świadek zamachu na 
pierw szego proboszcza -  ks. Stani­
sława Streicha -  autor książki, którą 
w imieniu wydawcy (Stowarzyszenia 
Kulturalno-Oświatowego „Forum Lu- 
boriskie”) w ręczono gościom .

P io tr  Paweł R uszkow ski
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Na zbożny cel
Festyn parafialny w  Lasku -  dochód na dokończenie budowy nowej świątyni

W  niedzielę, 4 czerwca w pa­
rafii pw. św. M.M. Kolbe 
odbył się po raz siódmy 

parafialny festyn. Celem imprez jest

G w iazdą fe s ty n u  byt P io tr S zczepan ik  

fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

° s P odarz im p re zy  -  k s . p rob o szcz  Jó ze f 
chrzak w  p rzeb ra n iu , p o d cza s  zabaw y 
fo t - W ito ld  Szal

-W kfAJ;

04. OC.ZoOf
KAM MA- /  PAMElć

I Z  O  K i  G

W  tym  roku „c e g ie łk ą ” na budow ę now ego ko śc io ła  były dachów ki, k tó re  znajdą  s ię  

na  św ią tyn i. N azw iska darczyńców  zap isano  d la  po tom nych  fo t. Paweł Jankow iak

T radycy jn ie  n a jw ię kszym  z a in te re s o w a n ie m  c ie szy ła  s ię  lo te r ia  fa n to w a . Z e b ran i 

o cze ku ją  w ygra n e j fo t .  W ito ld  Szal

przede wszystkim integracja parafian 
i mieszkańców naszego miasta oraz 
zbieranie funduszy na budowę no­
wego kościoła i domu parafialnego. 
Przygotowania do festynu rozpoczę­
ły się już zimą, ponieważ organizacja 
przedsięwzięcia na taką skalę wymaga 
czasu. W organizację zaangażowanych 
było około 100 osób, a efekty pracy 
mogliśmy podziwiać w dzień imprezy. 
Całemu wydarzeniu atrakcyjności do­
dają wartościowe nagrody ufundowane 
przez sponsorów z Lubonia i okolic. 
Cieszy nasz obecność przedstawicieli 
władz miasta, dyrektorów zakładów, 
szkół i przedszkoli oraz kapłanów są­
siednich parafii. Dużą niespodziankę 
w tym roku sprawiły nam siostry el­

żbietanki z Puszczykowa, które wniosły 

wiele radości w  przebieg festynu. Na 
wszystkich gości czekało w tym dniu na 
boisku Szkoły Podstawowej nr 4 i Przed­
szkola nr 1 mnóstwo atrakcji, zarówno 
dla ciała jak i dla ducha. Zadowolone 
były maluchy, młodzież, dorośli oraz 
starsi. Można było pysznie zjeść oraz 

wyśmienicie się bawić, wygrywając przy 
tym liczne nagrody. Choć pogoda w tym 
roku nie dopisała, to uczestnicy nas nie

zawiedli i pozostali do samego końca. 
Nagrodą za wytrwałość i przemoczone 
ubrania był występ gwiazdy polskiej 
piosenki -  Piotra Szczepanika. Wiele 
pamiętających go osób m ogło prze­
nieść się w lata swojej m łodości, gdy 
kormorany przynosiły puste koperty 
na dziką plażę. Jesteśmy szczęśliwi, że 
po raz kolejny okazało się, iż klimat 
sukcesu imprezy tworzy nie pogoda, 
lecz ludzie i ich dobra wola dążenia 
do wspólnego celu.

D orota Franek

Je dn a  z w ie lu  fe s ty n o w y c h  ko n k u re n c ji fo t .  W ito ld  Szal

_____ c*?* / J

H  f Bk B

Testy w podstawówkach
W yniki

K
lasy szóste pisały 4 kwietnia 
test sprawdzający ich wiedzę 
pod kątem: czytania, pisania, 
rozumowania, korzystania z informacji 

i wykorzystywania wiedzy w praktyce. Na 
tle powiatu poznańskiego Luboń wypad!

Rodzinnie w „Czwórce”
Festyn rodzinny w  S zko le  P odstawowej nr 4

W
 sobotnie przedpołudnie, 3 
czerwca na boisku szkoły 
odbył się festyn rodzinny. 
Tego dnia uczniowie mogli sprawdzić 

swe umiejętności sportowe, a także wziąć 
udział w loterii fantowej, w której każdy 
los wygrywał. Natomiast kupony „ro­
werowe” uprawniały do późniejszego 
losowania roweru -  szczęśliwcem oka­
zał się Krzysztof Gawelski z IV c.

W czasie, gdy na boisku odbywa­
ły się mecze i różnorodne konkurencje 
sprawnościowe, rodzice mogli posiedzieć 
przy kawie i pysznym ciastku. Odbył się 
również krótki konkurs minilisty prze­
bojów. Na zakończenie wręczono upo­
minki najlepszym sportowcom z każ­
dej klasy oraz ogłoszono zwycięskie 
drużyny „w dwa ognie”.

Fanty na imprezę od miesiąca przy­
nosili uczniowie -  tym samym podzie­
lili się z kolegami zabawkami, przed-

G łów ną  n a g ro d ę  -  f ia ta  1 2 6  p w ygra li p a ń s tw o  

K u b ia ko w ie  fo t .  W ito ld  Szal

dobrze. Z danych statystycznych wynika, 
że „średnia za arkusz” wyniosła u nas 
25,7 punktów (na 40 możliwych). Dla 
porównania podajemy najlepszy i naj­
słabszy wynik w  powiecie: Suchy Las 
-  28 pkt., Kostrzyn -  22,6 pkt. (BJ)

K o le jk a  d o  lo te r ii,  w  k tó re j g łó w n ą  n ag ro d ą  by ł ro w e r 

fo t .  P aw e ł J a n ko w ia k

miotami, które dla jednych niepotrzeb­
ne -  dla innych stały się powodem do 
radości. Pyszne ciasta to zasługa mam, 
które, jak zwykle w takich sytuacjach, 
nie zawiodły i upiekły pyszności. Ze­
brane pieniądze zasilą budżet Rady 
Rodziców, która między innymi finan­
suje nagrody dla uczniów na zakoń­
czenie roku szkolnego. (J)



OŚWIATA
I W I M L Ite BBomwii

B/200B _________________________________________________________________________

Jedynka ma sztandar
Dzień 2  czerw ca 2 0 0 6  r. na d ługo zapadnie w  pam ięci spo łeczności 

szko lne j G im nazjum  nr 1  w  Luboniu. W tedy bowiem  odbyło się 
uroczyste  przekazanie te j p laców ce sztandaru z w izerunkiem  
Kardynała S tefana W yszyńskiego, patrona szko ły, ufundowanego 
przez Samorząd S zkolny oraz sponsorów -  przy jac ió ł szkoły.

U
roczystość przekazania p o ­
przedziła msza św. o godzinie 
9.00 w kościele pw. św. Jana 
Bosko w Luboniu, którą celebrował ks.

B is k u p  M a re k  J ę d ra sze w sk i o d p ra w ił u roczys tą  
m szę  św . na  k tó re j p o ś w ię c ił s z ta n d a r s z ko ln y  

fo t .  P aw e ł J a n ko w ia k

M ło d z ie ż  i k a d ra  u c z e s tn iczą ca  w  h is to ryczn ym  

w yda rze n iu  d la  sw o je j szko ły  

fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

W  s z k o le  o db y ła  s ię  u roczys ta  a k a d e m ia  w  k tó re j 
u cz e s tn ic z y ła  s p o łe c z n o ś ć  g im n a z ja ln a . G ośc i 

i u czn ió w  p o w ita ła  d y re k to r p la có w k i -  M a ria  

N ow a k  fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

qo

bp Marek Jędraszewski. Podczas mszy 
dokonano poświęcenia nowego sztan­
daru. Następnie wszyscy udali się do 
sali gimnastycznej, aby kontynuować 
uroczystości. Tutaj dokonano sym bo­
licznego przekazania sztandaru, który 
trafił od ofiarodawców, przez ręce pani 
dyrektor Marii Nowak, do przedstawicieli 
uczniów, tj. pocztu sztandarowego.

Listy okolicznościowe w im ieniu  
Wojewody Wielkopolskiego Tadeusza 
Dziuby i W ielkopolskiej Kurator Lu­
cyny Białk-Cieślak oraz życzenia 
w imieniu własnym złożyła pani Anna 
Rychlewska -  wizytator rejonowy. 
Następnie głos zabrał Burmistrz Lu­
bonia W łodzimierz Kaczmarek, który 
poinform ował m.in. o przekazaniu 

przez swój urząd, z okazji wręczenia 
sztandaru szkole, komputera do pra­
cowni komputerowej. Goście, przy­
byli na uroczystość z innych szkół, 
mieli również okazję złożenia gratu­
lacji i życzeń oraz kwiatów na ręce 
dyrektora szkoły.

Kolejnym punktem uroczystości 
był, wygłoszony przez ks. biskupa Mar­
ka Jędraszewskiego, wykład na temat 
Poznańskiego Czerwca 1956 r. i roli, 
jaką w  tych wydarzeniach odegrał sam 
Kardynał Stefan Wyszyński. Na zakoń­
czenie części oficjalnej, uczniowie 
gimnazjum, w prezentacji multimedial­
nej przygotowanej z pom ocą nauczy­
cieli, przybliżyli historię swojej szkoły 

oraz przypomnieli postać Prymasa 
Tysiąclecia. Następnie delegacja uczniów 
złożyła kwiaty pod tablicą pamiątkową 
z wizerunkiem patrona szkoły. Tego 
dnia w holu gimnazjum oraz w biblio­
tece można było oglądać okolicznoś­
ciową wystawę poświęconą wybitnemu 
Polakowi. Po części oficjalnej goście 
udali się na poczęstunek. (PJ)

W p is  k s . b is k u p a  M . Ję d ra s z e w s k ie g o  

d o  k ro n ik i s z ko ln e j 

fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

P rze m arsz  z k o ś c io ła  d o  szko ły  fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

Święto szkoły
Dzień urodzin Jana Pawła II (1 8  m aja) -  Dniem Patrona 
w  G im nazjum  nr 2

W
 tym roku klasy trzecie wzię­
ły udział w pielgrzymce 
do Sanktuarium Swięto- 

górskiego w Gostyniu. Celem wyjazdu 
było podziękowanie za trzy lata nauki 
w gimnazjum. Uczniowie pod opieką 
wychowawców oraz księdza Wojciecha 
Słomińskiego uczestniczyli we Mszy 
świętej, zwiedzili podziemia bazyliki 
oraz zabytkowe otoczenie klasztoru.

Z kolei klasy pierwsze i drugie 
modliły się podczas uroczystej Mszy 
świętej w kościele pw. św. Barbary. Na 
końcu nabożeństwa członkowie Szkol­
nej Caritas otrzymali legitymacje. Po 
Mszy nastąpił przemarsz uczniów i na­
uczycieli do szkoły. Na czele szedł pan 
Łukasz Budzyński ze sztandarem Gim­
nazjum.

W budynku szkoły odbyła się dal­
sza część uroczystości. Rozpoczęło ją 
wspólne wykonanie hymnu szkolnego. 
Wielkim przeżyciem dla wszystkich 
było spotkanie z dyrygentem i kom ­

pozytorem -  panem Stefanem Stuli-

G o ść  h on o ro w y  u ro c z y s to ś c i p ro fe s o r 

S te fa n  S tu lig ro s z

P rzem arsz  g im n a z ja lis tó w  z k o ś c io ła  do  szko ły

groszem, twórcą Chóru Chłopięco-Mę­
skiego „Poznańskie Słowiki”. W bardzo 
wzruszający sposób opowiedział o swo­
ich wizytach u Ojca Świętego i rozmo­

wach, jakie prowadził z tym wielkim  
Człowiekiem.

Następnie uczniowie klas I a i 11 b 
(przygotowani przez panią Kamillę 
Kursawe-Ciemny) przypomnieli waż­
ne momenty z życia Karola Wojtyły 
i już papieża Jana Pawła II. Insceniza­
cja składała się z kilku scen: młody 
Karol Wojtyła na boisku piłkarskim 
i w szkole; od pasji aktorskiej do po­
wołania; ksiądz Wojtyła i studenci; 
wybór na stolicę Piotrową; Jan Paweł 
II i młodzież; Ojciec Święty a Lednica; 

ostatnie chwile Papieża. Prezentacji 
towarzyszyła muzyka, m.in. w wyko­
naniu Arki Noego oraz piosenki śpie­
wane przez młodzież w Lednicy.

Tegoroczny Dzień Patrona znów  
był okazją do głębokiego zastanowie­
nia się nad słowami i dokonaniami Ojca 
Świętego. Młodzież, a zatem ci, na któ­

rych On najbardziej liczył, po raz ko­
lejny mogła odczuć mądrość przesłania 
Papieża -  Polaka i wyjątkowość Jego 
Osoby. (JW)

f
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Kochana Mamo...

P
odczas spotkań rodziców  
w wychowawcam i klas 24 
maja uczniow ie klasy II d 
pod kierunkiem  pani Jolanty Tu- 

rzańskiej zaprezentowali przez ra­
diow ęzeł szkolny audycję z okazji

„Bo, ja kocham moja mama”

W
 przeddzień święta mam  
uczniowie Szkoły Podsta­
wowej nr 4 brali udział

W ystę p  e n tu z ja s tyczn y  Ib

w apelu na ich cześć. Przygotowała 
go klasa I a pod  kierunkiem  sw o­
jej wychowawczyni pani Marleny 
Chrapkowskiej. Swój występ dzieci

Pies -  ratownik
Lekcja pokazowa w  SP 4

P
iątego maja naszą szkołę odwie­
dził ratownik WOPR-u. Towa­
rzyszył mu ogromny, czarny 
nowofunlandczyk. Rodan, bo tak się 

wabił nasz czworonożny gość, to pies-

P raktyczny p o k a z  b e zp ie czne g o  za cho w a n ia  s ię  p od cza s  a ta k u  p sa

ratownik posiadający specjalną licencję 
-  wyławia ludzi z wody. Choć wygląda 

imponująco i z pewnością jest dobrym 
psim ratownikiem, ja wołałbym, aby 

nie musiał ratować mi życia. D ow ie­
dzieliśmy się, że wiele osób wyciągnął 
z wody. Pan, który pracuje z Rodanem 
i bardzo dobrze zna inne psy oraz ich 
zwyczaje, opowiedział nam, jak nale-

Dnia Matki. Złożyły się na nią teksty 
poetyckie poświęcone mamom oraz 
piosenki w wykonaniu zespołu Arka 
N oego. Program został pow tórzo­
ny 25 maja dla całej społeczności 
szkolnej. (JW)

powtórzyły na prywatnym spotkaniu 
31 maja w św ietlicy szkolnej przed 
najważniejszymi widzam i -  m am a­

mi. Piosenki i wierszyki u niejednej 
mamy w yw ołały łezkę w oku. Dzieci 
wręczyły własnoręcznie wykonane 
laurki oraz korale z makaronu. (B )

ży się bronić przed ewentualnym ata­
kiem czworonoga. Dowiedzieliśmy się, 
że nie należy nigdy uciekać, lecz skulić 
się, osłonić szyję rękoma i poczekać aż 

pies zrezygnuje z ataku.

Spotkanie z Rodanem i jego opie­
kunem było bardzo interesujące. Przy­
dała nam się także lekcja odpowied­
niego zachowania podczas nieoczeki­
wanego zetknięcia się z groźnym psem. 
Wakacje tuż, tuż i nigdy nie wiadomo, 
co nas może spotkać.

M ik o ła j Szal

ld. 5 a

W Muzeom Pszczelarstwa
Uczniow ie G im nazjum  nr 2  w  Skansenie i M uzeum  Pszcze larstw a im. 
prof. Ryszarda K osteck iego w  Swarzędzu

W
ycieczka odbyła się w sobotę, 
20 kwietnia pod kierunkiem 
opiekunki kółka ekologicz­
nego, pani Joanny Taberskiej.

Na miejscu mieliśmy okazję włas­
noręcznie wykonać z wosku pszczele­
go świeczki o zabawnych kształtach, 
degustować przepyszny miód, obejrzeć 
ule będące eksponatami w  muzeum  
(miały one często bardzo wymyślne 
kształty -  od zwykłych, znanych wszyst­
kim, poprzez grzybki, rozmaite figury, 
w  tym postacie ludzkie, aż do minire- 
plik Katedry Poznańskiej lub Teatru 
Wielkiego). Niestety, nie było nam dane 
zobaczyć ich mieszkańców. Pani, która 
oprowadzała nas po muzeum, poin­
formowała nas, że wszystkie pszczoły 
wyginęły zimą, prawdopodobnie wsku­
tek jakiejś choroby. Dowiedzieliśmy się 
dużo o specyficznym, bardzo krótkim 
życiu pszczół, o królowej, robotnicach 

i trutniach, a także o początku ich ho­
dowli -  bartnictwie. Pani przewodnik 
wspomniała też o tradycjach pszcze­
larskich, strojach, ekwipunku prawdzi­

Szlakiem legend
SP 4  na S zlaku P iastow skim

W
 wyprawie wzięły udział klasy 
czwarte. Spotkaliśmy się 30 
maja ok. godz. 8:00 przed 
szkołą i wyruszyliśmy na Ostrów Ledni­

cki, aby zwiedzić Muzeum Pierwszych 
Piastów. Kiedy jechaliśmy autokarem, 
nasz pan przewodnik bardzo ciekawie 
i szczegółowo opowiadał o tym, co mi­
jaliśmy. Po dotarciu do celu obejrzeliśmy 
mapę i dokładny opis miejsca, w któ­
rym się znaleźliśmy. Na wyspie zoba­

Lekc ja  h is to r ii P o lsk i w  p lene rze

czyliśmy pozostałości grodu, w  którym 
przebywał Mieszko I z rodziną.

Mieliśmy okazję zakupić trochę 
pamiątek, co ucieszyło wszystkich 
uczestników wycieczki. Potem udali­
śmy się do Biskupina. Zobaczyliśmy

wego pszczelarza, poznaliśmy również 
kilka ciekawostek o tych owadach (np. 
że nie tolerują koloru czarnego, a trut­
nie nie mają aparatu liżąco-ssącego, 
przez co same nie mogą zdobywać 
pokarmu i po wygnaniu z ula giną 
śmiercią głodową). Powiedziano nam  
także kilka słów o jedwabnikach, po­
zyskiwaniu jedwabiu oraz szarańczy.

Po wyczerpującej prelekcji mieliśmy 
okazję kupić pamiątki w sklepiku.

Skansen stanowi unikatowy w ska­
li europejskiej zbiór uli ilustrujący, na 
ekspozycji plenerowej, historię bartnictwa 
i pszczelarstwa na ziemiach polskich. 
W skansenie tym znajduje się ponad 
230 okazów, w  tym 600-letnia barć wi­
ślana. Skansen powstał na terenie parku 
dworskiego w Nowej Wsi, na terenie 
Swarzędza, w  1963 r. przy Zakładzie 
Chorób Pszczół -  jednostce Instytutu 
Weterynarii w Puławach. W  1999 r. 
w pofolwarcznym budynku gospodar­
czym utworzono ekspozycję muzealną 
dotyczącą owadów użytkowych.

Iza b e lla  P aw lę ty  i  A n n a  P rzyb y ł

zdjęcia odkrywców tego miejsca oraz 
urządzeń, którymi się posługiwano 
podczas wykopalisk. Z bliska obejrze­
liśmy zrekonstruowaną osadę, falochron, 
wał obronny, pomost, bramę, plac, domy. 
Dowiedzieliśmy się, jak mieszkali pra­
dawni ludzie i wiele innych ciekawych 
rzeczy. Gdy już zwiedziliśmy Biskupin, 
pojechaliśmy do Kruszwicy. Odbyliśmy 
rejs po jeziorze Gopło i weszliśmy krę­
tym i schodami na Mysią Wieżę.

Zadowoleni i zmęczeni wróciliśmy 
do Lubonia. Ta wycieczka była najcie­
kawszą lekcją historii, jaka mogła się 
nam przydarzyć. Zapamiętamy ją na 
bardzo, bardzo długo...

M a jk a  K o m oro w ska , k l.  IV  a
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Zabytki Lubonia i okolic
W ystaw a z okaz ji Dnia Z iem i w  G im nazjum  nr 2

E
kspozycja „Zabytki mojej małej 
Ojczyzny” obejmowała plakaty 
przygotowane przez uczniów na 
temat zabytków Lubonia i Poznania. Dzięki 

temu społeczność szkolna miała możliwość 
zapoznać się z informacjami na temat tego, 
co warto obejrzeć i zwiedzić w najbliższej 
okolicy. Uczniowie często przechodzą obok 
obiektów, o których nic nie wiedzą, a są 
one istotnym elementem naszej historii. 
Również plakaty zawierające zdjęcia i in­
formacje o Poznaniu okazały się bardzo 
ciekawe. Uświadomiły młodzieży, ile jest 
ciekawych miejsc tuż obok nas.

Po angielsku
„K onkurs  w iedzy o kra jach ang lo języcznych”  w  G imnazjum nr 2

K
onkurs odbył się w maju i prze­
biegał w  dwóch etapach: część 
pierwsza -  eliminacje -  odby­
wała się w  poszczególnych klasach na 

lekcjach angielskiego. Uczniowie zgła­
szali trzyosobowe drużyny, a następnie 
rozwiązywali pisemny test w języku 
angielskim, którego pytania dotyczyły 
historii, geografii i kultury obszarów an­
glojęzycznych, głównie Wielkiej Brytanii 
i Stanów Zjednoczonych. Po zestawie­
niu wyników testów do części finałowej 
zakwalifikowano sześć drużyn.

Finałowe drużyny spotkały się 
w piątek, 19 maja o tradycyjnej dla 
Brytyjczyków godzinie piątej (five 
óclock). Każdemu zespołowi przydzie­
lono losowo flagę jednego z angloję­
zycznych państw w celu łatwiejszej 
identyfikacji i liczenia punktów.

U cze s tn icy  ko n k u rs u

W  pierwszej rundzie każda z drużyn 
wybierała pytania z „zagadkowego pud­
ła” podzielonego na różne kategorie takie 
jak: rodzina królewska, antypody, histo­
ria, literatura etc. Pytania były zróżnico­
wane pod względem trudności (za 1,2  
lub 3 punkty), więc drużyny musiały, 
oprócz wykazania się konkretną wiedzą, 
obrać odpowiednią strategię, by uzyskać 
jak najlepszy rezultat punktowy.

Konkurs prowadzony był w  języku 
angielskim -  wybierając pytanie, za­
wodnicy otrzymywali kopertę z jego

Na podstawie informacji umiesz­
czonych  na plakatach klasy przy­
g o tow ały  się  do konkursu w iedzy  
o lubońskich  i poznańskich  zabyt­
kach. W konkursie, który odbył 
s ię l7  maja, ryw alizow ali ze sobą  
p rzed staw icie le  klas p ierw szych  
i drugich. O dpowiadali na 20 pytań  
zam kniętych i 10 otw artych, które 
gruntow nie sprawdzały ich wiedzę. 
W  ryw alizacji najlepsi okazali się  

Ł ukasz P rzed w ojsk i i A rtur Stre- 
cker z klasy II b.

K a ta rzyn a  U rb a n ia k  i  Joanna Taberska

treścią, równocześnie prowadzący czy­
tał je na glos.

Następnym etapem było rozpozna­
wanie zdjęć charakterystycznych bu­
dynków lub zabytków przyrody m.in. 
Empire State Building w  Nowym Jor­
ku, pałac Buckingham w Londynie, 
Wielki Kanion, Stonehenge, Wodospad 
Niagara, Opera w Sidney etc.

Kolejna runda dotyczyła muzyki 
-  drużyny musiały rozpoznać wyko­
nawców popularnych piosenek i podać, 
z jakiego kraju pochodzą. Ponieważ 
muzyka stanowi jedną z ulubionych 
rozrywek młodzieży, z odpowiedziami 
na te pytania nie było większych kło­

potów.
W kolejnej konkurencji uczestni­

cy losowali m onety jednofuntowe 
o różnych rewersach (na awersie jest

zawsze podobizna panującej królowej 
Elżbiety II), a ich zadaniem było roz­
poznanie umieszczonych na monecie 
symboli krain wchodzących w skład 
Wielkiej Brytanii (Anglia -  róża, dąb; 
Walia -  smok, por; Szkocja -  oset, lew; 
Irlandia Północna -  krzyż celtycki 

i inne)
Do finałowej rundy pytań uczest­

nikom potrzebne były przydzielone im 
wcześniej flagi poszczególnych państw. 
Tym razem pytania nie były kierowa­
ne po kolei do poszczególnych drużyn,

ale czytane wszystkim. Drużyna, która 
najszybciej zasygnalizowała chorągiew­
ką znajomość odpowiedzi, odpowia­
dała na pytanie. W szyscy uczestnicy 
konkursu wykazali dużą wiedzę nie 
tylko z samego języka angielskiego, ale 
i realiów krajów, gdzie jest on językiem 

urzędowym.
Zwycięzcami konkursu okazała się 

reprezentacja klasy II d w  składzie:

Przedszkolaki w plenerze
W yprawa do gospodarstw a agro turystycznego

D
zień Dziecka w Przedszkolu 
nr 5 jest dla naszych milusiń­
skich wyjątkowy. W związku 
z tym i wycieczka, na którą tego dnia 

pojechały dzieci, była wyjątkowa.

P rze dszko la k i w  M a ria n k o w ie

130 dzieci wraz z personelem prze­
mierzyło trzema autokarami trasę 90 km, 
aby znaleźć się w Mariankowie -  nie­
wielkiej, urokliwej wiosce położonej na 
północno-zachodnich krańcach Wiel­
kopolski. Przedszkolaków ugościli go­
spodarze malowniczo otoczonego la­
sami gospodarstwa agroturystycznego, 
którego zabudowania, gruntownie od­
restaurowane i zmodernizowane po­
chodzą z końca XIX wieku.

Dzieci zwiedziły minizoo, a w nim 
dzikie zwierzęta i m.in. świnie, sarny,

Dziękujemy
Bank uprzyjem nił dz iec iom  ich św ię to

W
 imieniu dzieci ze świetlicy 
socjoterapeutycznej skła­
damy serdeczne podzię­
kowania fundacji „Bank Dziecięcych 

Uśmiechów” działającej przy WBK Bank 
Zachodni, a szczególnie dyrektorowi 
Oddziału w Luboniu -  panu Marko­
wi Tuczyńskiemu, za zaproszenie do 
kina IMAX.

1 czerwca, z okazji Dnia Dziecka,
25-osobowa grupa z SP 4 pojechała 
do kina mieszczącego się w centrum 
handlowym PLAŻA na projekcję trój­
wymiarowego filmu pt. „Podwodny las” 
Wrażenie było ogromne. Dzieci „zeszły” 
do głębin podwodnych i obejrzały, jak 
toczy się życie na dnie jezior i mórz. 
Dzięki specjalnym okularom miały

Marta Grzeszkowiak, Olga Nowaczyk, 
Katarzyna Walczak. Trzy najlepsze 
drużyny zostały nagrodzone dodat­
kowym i punktami z języka angiel­
skiego.

Konkurs przygotowały i poprowa­
dziły Agnieszka Anioła i Katarzyna 
Kaczmarek.

A gn ieszka  A n io ła

osły, lamy, kuny. Podziwiały też zabawę 
małych koziołków, które trykały się tak, 
jak te na wieży ratuszowej w Poznaniu. 
Podpatrywały, z jaką troską mama klacz 
opiekuje się swoim źrebiątkiem. Wiel­

ką radość sprawiła dzieciom przejażdż­
ka bryczką oraz na grzbiecie kucyka. 
Nie sposób było ominąć kolorowego 
placu zabaw znajdującego się na tere­
nie gospodarstwa, który swoim wypo­
sażeniem kusił każdego przedszkolaka. 
Całodniowy pobyt na świeżym powie­
trzu w przepięknej scenerii, w  towa­
rzystwie zwierząt sprawił, że tegorocz­
ny Dzień Dziecka dzieci uznały za 

szczególny.
Jo lan ta  Łączkow ska

nauczycielka

wrażenie, że znalazły się wśród ośmio­
rnic, żarłaczy i innych mieszkańców 
środowiska wodnego. Po ekscytującej 
projekcji dzieci udały się do kinowej 
kawiarenki na przepyszne lody. Później 
obejrzały występy zespołów artystycz­
nych w centrum PLAŻA.

Pełne wrażeń, radosne wróciły  
do Lubonia około 20.30. Ten Dzień  
Dziecka na długo zapadnie w pa­
mięci wszystkich uczestników zajęć 
św ietlicy socjoterapeutycznej przy 
SP 4. Jeszcze raz serdecznie dzięku­
jemy fundacji Bank Dziecięcych  
Uśmiechów.

H a lin a  Strzesak 

i  A n n a  S aw icka -B a ran iak  

o p ie ku nk i św ie tlicy
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Gimnazjalne Potyczki 
w Szczecinie
Uczennice G im nazjum  nr 2  w  fina le  O gólnopolskiego Konkursu 
Ekonom icznego

R
eprezentacja Gimnazjum nr 2 
w Luboniu w składzie: Magda 
Frąckowiak, Adrianna Targal- 
ska i Natalia Wesołowska pod opieką 

p. Doroty Frąckowiak uczestniczyła 
18 maja w finale regionalnym Ogól­
nopolskiego Konkursu Ekonomicznego 
Gimnazjalne Potyczki. Odbywał się on 
w Szczecinie.

S to is k o  g im n a z ja lis te k  z L u b o n ia

Omnibus Lubonia

W
 piękny, słoneczny dzień, 24 
maja, odbył się w Szkole 

Podstawowej nr 4 po raz 
czwarty Międzyszkolny Konkurs OM­

NIBUS. Uczestnikami, zgodnie z regu­
laminem, były 3-osobowe reprezentacje 
wszystkich lubońskich podstawówek,

M a rta  C ykow iak  o d b ie ra  ks ią ż k ę  -  nag rodę

które przybyły do Czwórki z opieku­
nami i kibicującymi im kolegami. Or­
ganizatorem konkursu była corocznie 
nauczyciel matematyki i informatyki 
w SP 4 -  Grażyna Stojecka.

Nie miałyśmy łatwego zadania. 
W  ubiegłym roku było trudno, ale w  tym 
roku jeszcze trudniej. Jedno z zadań 
stanowiła prezentacja oferty edukacyj­
no- ekonomicznej szkoły. Na szczęście, 
w naszym gimnazjum bardzo dużo się 
robi w tym kierunku. Mogłyśmy mówić 
godzinami, jednak miałyśmy ograni­
czony czas. Jury zachwyciła nasza pre­
zentacja. Inni uczestnicy z zazdrością 
mówili, że chcieliby uczęszczać do na­
szego gimnazjum. Kolejne zadania 
sprawdzały wiedzę ekonomiczną. Świet­

nie sobie radziłyśmy. Musiałyśmy rów­
nież napisać krok po kroku biznes plan. 
Była to jedna z trudniejszych prób. Na 
zakończenie potyczek zostawiono naj­
bardziej ekonomiczne zadanie -  nale­
żało ułożyć, podliczyć i podsumować 
budżet. Uff, to były naprawdę trudne 
konkurencje. Jednak nie dla nas.

Po raz kolejny nasi koledzy i kole­
żanki są z nas dumni. Spisałyśmy się 
świetnie. Zajęłyśmy drugie miejsce. Tym 
samym znalazłyśmy się wśród dwuna­
stu drużyn startujących w  ogólnopol­
skim finale. Odbędzie się on 10 czerw­
ca w  Warszawie, w głównej siedzibie 
NBP. Trzymajcie za nas kciuki!

M agda  F rą cko w ia k

Swoje szkoły reprezentowali:
SP 1: Paulina Adamska, Magdale­

na Frąckowiak i Magdalena Jendras
SP 2: Mateusz Kacza, Maciej Ba- 

rełkowski i Daniel Janowski
SP 3: Anna Kosmaczewska, M oni­

ka Borowiak i Julia Ciążyńska
SP 4: Marta Cykowiak, Paweł Rothe 

i Kacper Rybacki
Konkurs składał się z dwóch za­

sadniczych etapów. Pierwszy miał na 
celu wyłonienie uczestników ścisłego 
finału i polegał na udzieleniu prawid­
łowych odpowiedzi na 10 pytań. By 
wszyscy mieli równe szanse, uczestni­
cy losowali miejsca i zasiadając w  ław­
kach, pracowali przez 10 minut. W  tym 

czasie uczniowie SP 4 w dowcipny 
sposób pokazali kibicom, jak można 
zinterpretować znaną piosenkę „Wlazł 
kotek na płotek” i zaprezentowali wier­
sze Emilii Waśniowskiej.

Jury pod przewodnictwem pani 
Ewy Szymańskiej-Świerkiel, z jurorami: 

Ireną Skrzypczak -  radną powiatu 
poznańskiego i przyjacielem szkoły, 
Małgorzatą Kubiak (SP 1), Jolantą Je­
zierską (SP 2), Ewą Ruszkowską (SP 3)

i dyrektor Elżbietą Talkowską (SP 4) 
wyłoniło 5-osobową grupę finalistów. 
Szkoła nr 1 miała w  finale dwie przed­
stawicielki, pozostałe po jednej osobie. 
W ścisłym finale znalazł się najmłod­
szy uczestnik, czwartoklasista Daniel 
Janowski. Uczestnicy walczyli o każdy 
punkt bardzo zażarcie, często uzysku­
jąc identyczną, maksymalną ilość 
punktów. Poza pierwszą serią pytań, 
wszystkie pozostałe przygotowane były 
w  formie multimedialnej, co umożli­
wiło uczestnikom odpowiadanie jed­
nocześnie na te same pytania. Zgodnie 
z tradycją i regulaminem jedna z kon­
kurencji była testem manualno-spraw- 
nościowym, w tym roku liczono bilon 
(bywało już obieranie ziemniaków, 
oddzielanie białka od żółtka, orygami 
itp.). Po rozegraniu wszystkich 7 kon­

Mówimy po poznańsku
Konkurs gw ary poznańskie j w  G imnazjum nr 2

W
 konkursie zorganizowanym 
przez bibliotekę szkolną 9 
maja wzięli udział przed­
stawiciele wszystkich klas. Przygoto­

wywali się na podstawie materiałów 
udostępnionych przez bibliotekę. Ucz­
niowie zmierzyli się z testem, który 
składał się z dwóch części. Najpierw 
zespoły klasowe musiały wykazać się 
znajomością słownictwa gwarowego. 
Część druga wymagała natomiast umie­
jętności przełożenia tekstu z gwary na 
język literacki.

Wszystkie klasy włożyły bardzo 
dużo pracy w przygotowanie się do 
konkursu i wybrały na swoich repre­
zentantów prawdziwych poznaniaków. 
Najlepsza była Zuzanna Am broży  
z klasy II d. II miejsce zajęła reprezen­
tacja klasy I d -  Weronika Czajka

Tęga głowa SP 4
9 m aja odbył s ię  konkurs na Omnibusa S zkoły P odstawowej nr 4

U
czestnikam i byli w tym  
roku uczn iow ie klasy 6 a, 
którzy przeszli dwa kolejne 
etapy elim inacji. Pani Grażyna Sto­

jecka, która wym yśliła ten konkurs 
i opracowała jego regulam in, jak co 
roku od  16 lat przygotowała zestaw  
pytań i zadań.

Pytania były bardzo zróżnicowa­
ne, niektóre dotyczyły rządu, a inne 
Biblii. W śród zadań znalazły się m a­
tematyczne, przyrodnicze, polityczne 
i językowe i, co było zaskoczeniem, 
techniczne. Uczestnicy za poprawne 
odpowiedzi otrzymywali punkty i taką 
samą ilość cukierków. W  czasie spraw­
dzania odpowiedzi przez jury czas 
umilała nam muzyka. W  skład kom i­
sji wchodziły panie: dyrektor Izabela

kurencji jury przystąpiło do liczenia 
punktów, a zebrani posłuchań hip-ho- 
powca Mezo, który przypomniał im, 
co jest w życiu ważne.

Zwyciężczynią konkursu została 
Marta Cykowiak ze Szkoły Podstawo­
wej nr 4 i to na jej cześć zagrano „Jesteś 
zwycięzcą” zespołu Quinn tak głośno, 
jak tylko sprzęt nagłaśniający potrafił.

Na zakończenie konkursu wszyscy 
uczestnicy zostali obdarowani pamiąt­
kowymi dyplomami i słodyczami. 
Marta z rąk jurorów otrzymała piękną 
nagrodę książkową. Nagrodzony został 
także Maciej Barełkowski, który zajął 
drugie miejsce i niewiele, bo jeden 
punkt dzielił go od zwycięstwa.

Konkurs wpisał się na dobre w  na­
szą szkolną rzeczywistość.

U czenn ice  6 a

P odczas p o tycze k  z gw a rą  p o zn a ń ską

i Joanna Wojtkowska. III miejsce ex 
aequo zajęły klasy III a reprezentowa­
na przez Jakuba i Karola Anioła oraz 
III b, której przedstawicielkami były 
Barbara Roszak i Anna Kończal. Zwy­
cięzcom gratulujemy.

K.U. i K.W-J.

Poprawka, Halina Strzesak i Renata 
Łukaszewska. Walka była zacięta. Przed­
stawiamy wyniki: Marta Cykowiak 
-  13 pkt, Paweł Rothe -  22 pkt, Kacper 
Rybacki -  25 pkt

Omnibusem szkoły w  roku szkolnym 
2005-2006 został Kacper Rybacki.

Radość zwycięzcy była wielka. 
Wydawał się być zaskoczony, wręcz 
oszołomiony. Na koniec zrobiono pa­
miątkowe zdjęcia i zgodnie z tradycją, 
specjalnie na cześć laureata odtw o­
rzono utwór, którego tytuł przetłuma­
czony na język polski brzmi: „Jesteś 
zwycięzcą”.

Kiedy nastąpił koniec konkursu, 
uczestnicy obrzucili widownię cukier­
kami.

uczennice V I a
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Jedna z tysięcy
S zós to k las is tka  z SP 1  lau rea tką  konkursu „Z ło ta  Żabka”

Z
’ łota Żabka” to konkurs 

organizowany od kilku lat 
przez Fundację Edukacji

Społecznej „Ekos”. Jego adresatem są 
uczniowie szkół podstawowych, któ­
rzy pragną sprawdzić swoje umiejęt­
ności w  dziedzinie matematyki i języka 
polskiego. Głównym atutem tego kon­
kursu są oryginalne zadania, które nie 
sprawdzają encyklopedycznej wiedzy, 
lecz odwołują się do wyobraźni, sze­
rokiej wiedzy życiowej oraz promują 
twórcze myślenie.

W  tegorocznej edycji „Złotej Żab­
ki” w dziedzinie języka polskiego i li­
teratury wzięło udział 9 275 uczestni­
ków, w tym również uczniowie z naszej 
szkoły. Trzy szóstoklasistki: Magdalena 
Frąckowiak, Magdalena Jendras i Pau­
lina Reszela zakwalifikowały się do 
drugiego etapu konkursu, który odbył się 
w  Swarzędzu.

M iło było nam się dowiedzieć, że 

uczennica klasy VI c Paulina Reszela 
została laureatką VI Konkursu dla Ucz­
niów Szkół Podstawowych „Złota Żab­
ka” 2005/2006. Paulinę zaproszono na 
uroczystość ogłoszenia wyników i wrę-

„Kangur” w SP 3

W
 marcu w naszej szkole skakał 
Kangur -  Międzynarodo­
wy Konkurs Matematyczny. 
Razem z nim skakało około 55 uczniów 

z klas III, IV, V VI, którzy przez 75 minut 
zmagali się z zadaniami matematycznymi. 
W konkursie uczniowie mogli sprawdzić 
swój poziom wiedzy oraz wykazać się 
szybkim myśleniem. Konkurs odbywał się

32 i

J a s iu  W ic h n ia re k  -  n a jle p s z y  w  ka te ­

g o rii M a lu c h

We własnym gronie
przykład podał Poznań -  opubliko­
waną w jednym z dzienników listę 
radnych Rady Miasta Poznań, którzy 
nie przychodzą na spotkania ze swo­
imi wyborcami.

P au lin a  R e sze lska  ze s ta tu e tk ą  
„Ż ó łte j Ż a b k i"  i d y p lo m e m  la u re a tk i 

fo t .  Z b ig n ie w  C zeka ła

czenia nagród, która odbyła się 8 kwiet­
nia w Swarzędzu. Tam otrzymała dyplom 
oraz statuetkę Złotej Żabki a także na­

grodę książkową. Laureatce serdecznie 
gratulujemy!

J. Lehm an

opiekunka  kó łka  recytatorskiego w  SP 1

w dwóch kategoriach wiekowych Maluch 
(kl. III -  IV), gdzie można było uzyskać 
maksymalnie 120 punktów, Beniamin (kl. 
V -  VI), w którym można było otrzy­
mać 150 punktów. Wśród najlepszych 
osób wyróżnionych przez Wielkopolskie 
Towarzystwo Matematyczne „Kangur” 
znaleźli się również uczniowie naszej 
szkoły. Najlepszy wynik w grupie Ma­
luch uzyskał Jasiu Wichniarek z kl. IV b, 
który zdobył 107,50 punktów i otrzy­
mał dyplom z wynikiem bardzo dobrym. 
Na drugim miejscu znalazł się Krzysiu 
Neubauer z kl. IV b, który uzyskał 92,50 
punkty i zdobył wyróżnienie. W kategorii 
Beniamin najlepsza okazała się Marysia 
Radziszewska z kl. V a, która uzyskała 

93,75 punktów i zdobyła wyróżnienie. 
Wymienione osoby zostaną nagrodzo­
ne w dniu zakończenia roku szkolne­
go. Wszystkim wyróżnionym gratuluję 
wiedzy matematycznej, życząc dalszych 
sukcesów w nauce, a pozostałych zachę­
cam do zabawy za rok.

K in g a  H arem za

Swoimi refleksjami podzielił się Zyg­
munt Kukuła. Poparł koalicję rządową 
PiS, LPR, Samoobrony. Poinformował, że 
w Luboniu ożywi działalność Koła PIS, 
by ugrupowanie to mogło przystąpić do 
wyborów samorządowych i osiągnąć 
w nich jak najlepszy rezultat.

R ob e rt W rze s ińsk i

Wrażliwi chłopcy z „Jedynki”

W
 Szkole Podstawowej nr 1 
w Puszczykowie odbył się 22 
maja Pierwszy Międzyszkol­
ny Konkurs Piosenki Małolata. Dzieci 

występowały w trzech grupach wieko­
wych. SP 1 w Luboniu reprezentowali:
Kevin Krupka, Jakub Rotnicki, Jan Ko- 
tyński, Marta Rolska, Iga Skrzypczak 
i Martyna Czajkowska.

Okazało się, że nasi chłopcy nie 
tylko świetnie grają w piłkę, ale też są 
wrażliwi na muzykę i jej piękno. W gru­
pie wiekowej klas II i III zdobyli: II 
miejsce -  duet Kevin Krupka i Jakub 
Rotnicki, a Jan Kotyński -  solo -  III 
miejsce. Chłopcy otrzymali puchary 

ufundowane przez burmistrza Pusz­
czykowa, dyplomy i maskotki.

Jak widać, chłopcy potrafią wyko­
rzystać talent, jaki został im dany.
Chętnie uczestniczą w zajęciach chór­
ku i pracują nad muzycznym repertu­
arem. Obronili płeć męską! Na kon­
kursie wystąpiło czterech chłopców

Luboń w obiektywie
Konkurs fo tog ra ficzny  w  SP 3

J
uż w pierwszych dniach roku szkol­
nego 2005-2006 powstała myśl, aby 
zakątki naszego miasta ukazać na 
zdjęciach. Dlatego właśnie zrodził się 

pomysł zorganizowania konkursu 
fotograficznego pod hasłem „Luboń 
w jesiennej szacie”, „Luboń w wiosen­
nej szacie”. I tak od myśli do czynu... 
Pojawiły się najpierw zdjęcia ukazujące 
Luboń w barwach jesiennych, a następnie 
wiosennych. Napłynęło wiele fotogra­
fii, ciekawych zarówno pod względem 
pomysłu jak i techniki wykonania. 22 
maja komisja w składzie: dyrektor G. 
Leciej, E. Ruszkowska, P. Nowaczyk, K. 
Haremza wyłoniła laureatów konkursu. 
Wśród autorów najlepszych fotografii 
znaleźli się: Weronika Ekwińska kl. VI a, 
Jarosław Turczyn V a, a wyróżnienia 
otrzymali Dominika Czajka V a, Sara

Egzamin ze znajomości UE
Konkurs W iedzy o Krajach Unii Europejskie j w  G im nazjum  nr 2

K
onkurs zorganizowały 8 

maja panie Wioletta Nyczka 
i Patrycja Bukowiecka. Brali 
w nim udział uczniowie klas drugich 

i trzecich.
Gimnazjaliści musieli się wykazać 

znajomością państw członkowskich, ich 
stolic, flag oraz miejsc związanych ze 
Wspólnotą Gospodarczą. Musieli wyka­
zać się praktyczną znajomością języka 
angielskiego bądź niemieckiego. Rozpo­
znawali twarze słynnych europejskich

M a li p io s e n k a rz e  z SP 1

i wszyscy otrzymali nagrody. Brawo! 
Dziewczynki zdumione, niektóre nawet 
ze łzami w oczach, przyjęły zasłużone 

zwycięstwo chłopców.
Trzymamy kciuki za dalszy m u­

zyczny rozwój chłopców i życzymy 
kolejnych sukcesów.

Beata D u d z iń ska

Z w yc ięscy  i w yróżn ien i

Orłowska IV a, Krzysztof Neubauer IV b 
i Klaudia Wilczewska V b. W ymienio­
nym osobom  serdecznie gratulujemy. 
Na koniec pozostaje nam podziękować 
wszystkim uczestnikom konkursu i po­
wiedzieć: próbujcie za rok.

Ewa R uszkowska, K in g a  H arem za  

organizatorzy

osobistości politycznych. Poziom uczest­
ników okazał się wysoki. Po wielu kon­
kurencjach i dogrywce jury pod kierow­
nictwem dyrektor Anny Krzyżaniak 
wyloniło zwycięzców. Najlepsi okazali się 
uczniowie klasy III c, drugie miejsce 
zdobyta klasa II d, trzecie -  II e.

Nagrody dla gimnazjalistów ob­
darzonych największą wiedzą na temat 
krajów członkowskich UE ufundował 
Urząd Komitetu Integracji Europejskiej 
w Warszawie. (JW )
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Posłanka młodzieży

U
czennica klasy III b  G im na­
zjum nr 2 M arta Taberska zo­
stała posłanką na Sejm Dzieci 
i Młodzieży. N apisała pracę na  tem at 

„Człowiek w zgodzie z naturą”. 1 czerwca 
w raz z innym i m łodym i parlam enta­
rzystam i z W ielkopolski wzięła udział 
w specjalnej sesji Sejmu. (G2)

Relacja M arty w  kolejnym  n u ­
m erze „W ieści Lubońskich”

M a rta  T a b e rs k a  u W o jew ody

Laureatka
Uczennica G im nazjum  nr 1  wśród najlepszych w  w o jew ódzkim  
konkurs ie  „P oznajem y O jcow iznę”

W
 bieżącym  roku szkolnym 
uczniowie klas trzecich Gim­
nazjum nr 1 im. Kardynała 
Stefana Wyszyńskiego w Luboniu brali 

udział w Ogólnopolskim  M łodzieżo­
wym Konkursie „Poznajemy Ojcowiznę” 
-  edycja 2005-2006, organizow anym  
przez K uratorium  Oświaty w Pozna­
niu i PTTK.

Spośród wielu propozycji nadesła­
nych z województwa wielkopolskiego 
wyróżniona została m.in. praca uczen­
nicy klasy III a -  Justyny Bąkowskiej 
na tem at „ H istoria mojej ojcowizny...”. 

Lubońska gim nazjalistka została lau­
reatką finału wojewódzkiego w kate­

Pierwsze w województwie
Gim nazjum  nr 1  zw yc ięzcą  w o jew ódzkiego etapu konkursu 

„M o ja  szko ła  w  Unii Europe jsk ie j”

O
d stycznia do kwietnia br. Gim­
nazjum nr 1 brało udział w IV 
edycji program u Urzędu Ko­
m itetu Integracji Europejskiej (UKIE) 

pod  hasłem  „M oja szkoła w Unii Eu­
ropejskiej”. Jego istotą było p rzepro­
wadzenie działań inform acyjno-edu­
kacyjnych w śród m łodzieży szkolnej 
dotyczących szans i perspektyw  dla

lew e j: D o ro ta  M ich a ło w icz , P a u lin a  N ado l- 
s a . Joanna  P rzybyła i K a ta rzyn a  K ęsy

gorii prac indywidualnych -  nośniki 
elektroniczne.

Spotkanie laureatów oraz ich opie­
kunów  odbyło się 19 maja w  Urzędzie 
W ojewódzkim, w Sali Sesyjnej. Laure­
aci otrzym ali nagrody i dyplomy z rąk 
Wielkopolskiego Kuratora Oświaty oraz 
Dyrektora Ośrodka Doskonalenia Na­
uczycieli w Poznaniu.

Celem  konkursu  było poznanie 
własnego dziedzictw a kulturowego, 
a przede wszystkim kształtowanie 
w uczniach poczucia własnej tożsam o­
ści regionalnej.

D o ro ta  M ic h a ło w ic z

m łodzieży w rozszerzającej się Unii, 
zrozum ienia procesu integrowania się 
państw i jego znaczenia dla kierunków 
rozwoju UE w przyszłości.

Uczniowie wzięli również udział 
w konkursie na pracę autorską zwią­

zaną z podanym  przez UKIE tematem. 
W  wyniku elim inacji wojewódzkich 

w kategorii szkół gimnazjalnych zwy­
ciężyła praca zbiorowa uczennic z kla­
sy III c: Joanny Przybyły, Katarzyny 
Kęsy, Pauliny Nadolskiej.

Decyzją W ojewódzkiej Komisji 
Oceniającej z 24 kwietnia 2006 r. G im ­
nazjum n r 1 im. w Luboniu przyznano 
I miejsce w  etapie wojewódzkim  IV 
edycji Program u „Moja szkoła w  Unii 
Europejskiej”.

Uroczystość wręczenia nagród 
odbyła się 6 czerwca w  W ielkopolskim 

Urzędzie W ojewódzkim  w Poznaniu.
D o ro ta  M ic h a ło w ic z

Znają swojego patrona
Finał szkolnego konkursu w iedzy o Tadeuszu Kutrzebie

K
wiecień to miesiąc, który w SP 3 
każdego roku poświęcony jest 
gen. dyw. Tadeuszowi Kutrzebie. 
Tym razem uczniowie klas IV-VI mogli 

wykazać się swoją w iedzą o Jego życiu 
i działalności patriotycznej w konkursie 
historycznym zorganizowanym pod ha­
słem „ Znam swojego patrona”. Pierwszy 
etap odbył się właśnie w  kwietniu, na 
lekcjach historii. Najpierw uczniowie pre­
zentowali zdobyte przez siebie informacje 
o patronie, a następnie rozwiązywali test 
sprawdzający ich wiedzę dotyczącą życia 
Tadeusza Kutrzeby. Do drugiego etapu 
zakwalifikowali się tylko ci, którzy znali 
życiorys generała najlepiej.

Finał konkursu odbył się 25 maja.
Uczestniczyło w  nim  15 przedstawicie­
li klas IV-VL. Uczniowie zaprezentowa­
li przygotowane przez siebie plakaty 
reklamowe, które m iały przekonać 
wszystkich, iż Tadeusz Kutrzeba posia­
dał właśnie takie cechy charakteru, 
które pow inni naśladować, że w  pełni

W szkolnym teatrze
Hum orystyczna adap tacja  „K ró lew ny Ś n ieżk i”

O
d kilku lat w Szkole Podstawowej 
n r 1 działa kółko recytatorskie, 
które rozwija zamiłowania ucz­
niów do czytania poezji a także przygo­

towuje przedstawienia szkolne. W  tym  
roku przeważającą część zespołu stanowią 
uczniowie klas szóstych. Postanowili oni 
w hum orystyczny sposób pożegnać się 
ze znaną baśnią pt. „Królewna Śnieżka”. 

I choć w inscenizacji znalazła się piękna 
królewna, zła królowa, książę, myśliwy 
i krasnoludki, to jednak była to zupełnie 
inna historia od  tej, k tórą opowiadają 
dzieciom rodzice. W  przerwach między 
scenami „Królewny Śmieszki” pojawia­

ły się reklamy, bohaterowie tańczyli do 
znanych piosenek („Jak się masz, kochanie”, 
„Chłopaki nie płaczą” i in.), a królewna 
wysyłała e-maile do swego ukochanego. 
Salwy śm iechu wywoływało pojawie­
nie się krasnali -  biznesm enów z n ie­
odłącznymi telefonami komórkowymi.

A kto rzy  z p rz e d s ta w ie n ia  „K ró le w n a  Ś m ie s z k a "  fo t .  Z b ig n ie w  C zeka ła

zasługuje on  na m iano prawdziwego 
patrioty i wielkiego Polaka. Przedsta­
wili też wykonane przez siebie portrety 
generała oraz wiersze ułożone na jego 
cześć. Każdy uczestnik m usiał także 
opisać przebieg i znaczenie Bitwy nad 
Bzurą.

Komisja oceniła wszystkie wykona­
ne przez uczniów zadania, w wyniku 
czego I miejsce zajęła: Dominika Czajka 
z kL V  a, II -  Weronika Araszkiewicz VI a, 
III -  równorzędnie: M onika Borowiak 
VI a i Katarzyna Więckowska IV a.

W yróżnienia otrzymały: M onika 
Borowiak za plakat reklamowy, Sara 
Orłowska za wiersz o T. Kutrzebie, We­
ronika Araszkiewicz za portret patrona 
oraz Zuzanna Szymanda za najlepszą 
pracę pisemną.

Wszystkie prace uczniów zostały 
wyeksponowane w  holu szkoły, tworząc 
piękną wystawę odzwierciedlającą sza­
cunek, jakim  uczniowie darzą swojego 
patrona. (BJ)

Ulubieńcem  widzów stał się natom iast 
niezbyt rozgarnięty myśliwy Józio (postać 
tę z wielką fantazją wykreował uczeń kl. 
VI a -  Jakub Jułkowski).

W  ciągu dwóch dni (11 i 12 maja) 
przedstawienie obejrzeli wszyscy ucz­
niowie naszej szkoły, poczynając od klas 
zerowych a kończąc na klasach szóstych. 
Zgodnie z tradycją zaprosiliśmy także 
dzieci z przedszkola Sióstr Służebniczek 
oraz z „Calineczki”. Osobne przedsta­

wienie przygotowano dla nauczycieli 
i rodziców aktorów. Nasz spektakl został 
przyjęty bardzo życzliwie przez wszyst­
kich widzów. A ktorom  gratulowano, 

a nawet proszono o autografy. Najwięk­
szą satysfakcję sprawiał jednak śmiech 
na sali, który wynagrodził kilkumiesięcz­
ny tru d  włożony w przygotowanie in ­
scenizacji.

J. Lehm an

opiekunka kó łka  recytatorskiego w  SP 1
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Mistrzowie powiatu
Sukcesy lubońskich uczn iów  w  XXIX Pow ia towym  Turnieju 
Bezp ieczeństw a w  Ruchu Drogowym

Karpacz oczami VI b
U czniow ie C ieszkow ianki w  Karkonoszach

W
 tym roku turniej rozegrany 
został w Kostrzyniu Wielko­
polskim (dla szkół podsta­
wowych) i w Zespole Szkół Budowlanych 

w  Poznaniu (dla gimnazjów). Luboń 
reprezentowany był przez SP 1 (Remi­

Z u za n na  W itu ls k a  z g im n a z ju m  n r 2  w  k o n k u ­

re nc ji row e row e j fo t .  Z b ig n ie w  C zeka ła

giusz Szostak, Filip Okupniak i Wojciech 
Sołtysiak) i Gimnazjum nr 2 (Mateusz 
Lewandowski, Jakub Okupniak i Zu­

„Uzależnieniom -  nie!”
IV konkurs m iędzygm inny

F
ormuła konkursu została w tym 
roku rozszerzona o tematykę zwią­
zaną z narkomanią, a gospodarzem 
było lubońskie Gimnazjum nr 1. Udział 

w konkursie brali przedstawiciele Gim­
nazjów nr 1 i 2 w Puszczykowie, gim ­
nazjów z Mosiny, Komornik i Lubonia. 
Nad imprezą czuwała komisja, w skład 
której wchodziły: przewodnicząca -  Ewa 
Szymańska-Swierkiel, Beata Rutkowska, 

Izabella Wasiak, psycholog- terapeutka 
Dorota Kubiak-Wosiewicz oraz komi­
sarz policji Ewa Szała-Górna.

Konkurs przebiegał w pięciu etapach.
W pierwszym z nich uczniowie zma­
gali się z pytaniami zadawanymi przez 
komisję. Drugi polegał na prezentacji 
w dowolnej formie przygotowanych

WIIMI

P edagog  M a łg o rza ta  S za jek , A lic ja  W itu c k a -P is k o rs k a  o raz  d rużyna  zw yc ię ska  
G 1  w  s k ła d z ie : W e ro n ik a  K re m er, M a rta  S krzyp ie c , V e n e s s a  A ra szk ie w icz , 

W e ro n ik a  T o m a s z e w s k a

zanna Witulska). Drużynami opieko­
wał się Zbigniew Czekała.

Zadaniem zespołu młodszego była 
obrona drugiego miejsca z ubiegłego 
roku. Chłopcy wykazali się dużą w ie­
dzą z zakresu przepisów ruchu dro­
gowego i um iejętnościam i jazdy na 
rowerze. Niestety, to nie wystarczyło, 
by pokonać zespół ze Stęszewa. W tur­
nieju zajęli trzecie miejsce, ale drugie 
w  pow iecie grodzkim, co uniem ożli­
wiło im dalszy udział w turnieju, tym  
razem na szczeblu wojewódzkim.

Nieco później rywalizowali gim ­
nazjaliści. Po raz kolejny nie zawiedli 
i odnieśli jeszcze większy sukces. Awan­
sowali do szczebla wojewódzkiego, 
zajmując w turnieju pierwsze miejsce. 
Niestety, w  Koninie już tak dobrze nie 
było. Po raz kolejny odczuliśmy brak 
miasteczka ruchu drogowego na naszym 
terenie. Jedynym pocieszeniem może 
być sklasyfikowanie Mateusza jako 
drugiego zawodnika turnieju.

Z b ig n ie w  Czekała

wcześniej scenek i haseł związanych 

z uzależnieniami. Następnie grupy 
prezentowały ulotki, po czym przeszły 
do najprzyjemniejszej części konkursu 
jaką było rozwiązywanie krzyżówki 
oraz układanie z rozsypanki modelu 

zdrowego człowieka.
W szyscy uczestnicy wykazali się 

ogromną wiedzą na temat pojawienia się 
uzależnień i skutecznej walki z nimi. 
Najwięcej punktów, a zarazem tytuł 
zwycięzcy otrzymało Gimnazjum nr 1 
z Lubonia. Nagrody dla zwycięzców  
ufundowała Stacja Sanitarno-Epide­
miologiczna w Poznaniu, której przed­
stawiciele przyglądali się konkursowi. 
Sponsorem i fundatorem nagród była 
Gminna Komisja Rozwiązywania Prob­

lemów Alkoho­
lowych w Lubo­
niu.

Tegoroczny 

konkurs przyczy­
nił się do posze­
rzenia wiadomo­
ści o uzależnie­
niach i uświado­
mił młodym  
ludziom, jakie są 
konsekwencje 
nałogów. (GI)

T
ak każda klasa szósta, postanowiliśmy 
wybrać się na kilkudniową wycieczkę. 
Mieliśmy do wyboru kilka miejsco­
wości i zdecydowanie wygrał Karpacz. 

Zaczęliśmy planować wycieczkę. Na na­
szych szkolnych komputerach powstawały 
prezentacje, tabele z kosztami i wykresy, 
a w tym wszystkim pomagała nam nasza 
wychowawczyni, nauczycielka informatyki 
-  Joanna Kordzińska. Wszyscy z niecierp­

K la s a  V lb  zdoby ła  Ś n ie żkę

liwością wyczekiwali dnia wyjazdu, który 

nastąpił 11 maja.
Pierwszą atrakcją naszej wycieczki 

było wejście na wodospad Kamieńczyk. 
Wszyscy dostali śmieszne, kolorowe ka­
ski, które zabezpieczały nasze głowy przed 
mechanicznym uszkodzeniem. Drugim 
punktem podróży było Western City. 
Zobaczyliśmy tam przedstawienie, mó­
wiące o napadzie na bank, ogromną ilość 
kowboi i koni. Mieliśmy możliwość sko­
rzystania z wielu atrakcji, startowania 
w konkursach i zostania kowbojem, tra­
perem lub szeryfem.

W Karpaczu mieszkaliśmy w pensjo­
nacie „Ustronie” który okazał się wspania­
łym miejscem wypoczynku. Następnego 
dnia wspinaliśmy się na Śnieżkę. Na szczy­
cie mieliśmy okazję obejrzeć kościółek, 
który jest najwyżej położonym obiektem 
sakralnym w Polsce oraz przekroczyć gra­
nicę polsko-czeską. W drodze do świątyni 
Wang wstąpiliśmy do schroniska „Samot­
nia” położonego nad Małym Stawem. 
Widoki były przepiękne! Świątynia Wang

Prezydent z Lubonia
i wybitnych artystów. Na jego pogrzeb, 
przyszedł wielotysięczny tłum. Stryj pana 
Andrzeja -  Tadeusz Wituski -  był pia­
nistą, profesorem warszawskiej Akademii 
Muzycznej. W 1937 r. brał udział w Kon­
kursie Chopinowskim.

Pan Andrzej natomiast z muzyką 
związany jest od dzieciństwa. Z czasem 
stał się menadżerem, działaczem i propa­
gatorem dobrej muzyki. Od 1972 r. dzia­
ła w Towarzystwie Muzycznym im.

to kościół ewangelicki zbudowany na 
podstawie statku Wikingów wyłącznie 
z drewna, bez użycia gwoździ Wieczorem 
pojechaliśmy na letni tor saneczkowy. 
Skorzystaliśmy z dwóch torów: rurowego 
i szynowego. Było wspaniale!

Trzeciego dnia zwiedziliśmy Sztolnię 
Kowary, gdzie poznaliśmy przebieg pra­
cy górników przy wydobyciu m.in. uranu 
i rud żelaza. Nasz przewodnik opowiadał

A u to rk i w s p o m n ie ń

bardzo ciekawie, a do tego był niezłym 
figlarzem, za co serdecznie mu dziękuje­
my. W drodze do domu wstąpiliśmy do 
Aquaparku w Polkowicach. Wyszaleliśmy się 
do granic możliwości.

W szkole, na lekcji informatyki po­
segregowaliśmy zdjęciarwykonane naszy­
mi aparatami cyfrowymi i do wykonanych 
wcześniej prezentacji dołączyliśmy naj­
ciekawsze zdjęcia Uważamy, że wyciecz­
ka była bardzo udana, ciekawa i wesoła, 
a dzięki temu, że zgraliśmy zdjęcia na 
płyty, będziemy ją bardzo długo pamiętać 
i mile wspominać.

M arysia  Radoła, Magda Rybarczyk, Zosia 

Sabatowska, Jagoda F ib iger

H. Wieniawskiego, w którego Zarządzie 
zasiada od 1991 r. W 1997 r. został wybra­
ny prezesem Zarządu i sprawuje tę funk­
cję do dziś. Za swe zasługi został odzna­
czony m.in. Krzyżami Oficerskim, Kawa­
lerskim i Komandorskim Orderu Odro­
dzenia Polski oraz (trzykrotnie) Odznaką 
Zasłużonego Działacza Kultury.

M agdalena W ożn iak

Od autorki: W ywiad został przeprowadzony 

1 czerwca 2006 r. 24 lata wcześniej, 1 czerwca 

1982 r., Andrzej W ituski otrzyma! nominację 

na stanowisko prezydenta Poznania.
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Z życia PTTK
Honory

Podczas posiedzenia Zarządu 8 
maja prezes Oddziału Eugeniusz Ko­
walski wręczył Kołu nr 2 „Lubonianka” 
(25 lat działalności) i Kołu nr 14 „Fo­
sfory” (20 lat działalności) Dyplomy 
Zarządu Głównego PTTK za Zasługi 
w Upowszechnianiu Turystyki i Kra­
joznawstwa. Maria Błaszczak, Leszek 
Cudera i Jan Błaszczak zostali wyróż­
nieni i odznaczeni Srebrną Honorową 
Odznaką PTTK przyznaną Uchwałą Za­
rządu Głównego PTTK za całokształt 
działalności w  dziedzinie turystyki 
i krajoznawstwa.

Srebrna

donorowa
Oznaka
PTTK

f° t. Jan

Paszczak

Podczas | 

rajdu na 

w ytrw ałość 
fo t. Jan 

B łaszczak

Dla wytrwałych
20 maja odbył się IV Rajd „Na wy­

trwałość” organizowany przez Oddział 
Luboń. Wzięli w nim udział uczniowie 
z zainteresowanych szkół z Lubonia i Ko­
mornik. Szkolne Koła Krajoznawczo-Tu­
rystyczne (SKKT) reprezentowane były 
przez uczniów SP 1 w  Luboniu i SP Ko­
morniki oraz Gimnazjum nr 1 i 2 z Lu­
bonia. Ogółem w imprezie uczestniczyło 
prawie 160 dzieci i młodzieży oraz kilku­
nastu dorosłych członków Oddziału.

Uczestnicy szli dwoma trasami. Star­
si uczniowie rozpoczęli wędrówkę z łasz­
kowa koło Śremu (kierownik trasy dłuż­
szej -  ok. 20km -  Zbigniew Czekała), 
młodsi z Drużyny k. Mosiny (kierownik 
trasy ok. 16km -  Leszek Cudera). Wę­
drowaliśmy pośród przepięknej przyro­
dy Rogalińskiego Parku Krajobrazowego, 
przez leśne szlaki, zielone pola i kwieci­
ste łąki. Metę rajdu usytuowano w „Ko-

Przed s c h ro n is k ie m  na  Ś lęży fo t. Jan B łaszczak

rzonkowie” Jest to 7-hektarowy kompleks 
rekreacyjny w formie powstającego mia­
steczka country i wioski indiańskiej 
z wigwamami. Usytuowany jest w obrę­
bie wsi Sowinki i Baranówko w  gminie 
Mosina. Na wszystkich czekało wiele 
atrakcji. Można było jeździć na koniach 
oprowadzanych przez „Indian”, uczyć się 

kroków tańca country przy muzyce, 
zwiedzać wigwamy i powstające saloony 
czy przejść przez tor przeszkód. „Indianie” 
malowali twarze we wzory plemienne. 
Były również kiełbaski z rożna. Pogoda 
dopisała i wszyscy w dobrych humorach 

wracali do domów.

Na Przedgórzu Sudeckim
W  sobotę, 27 maja uczniowie z kół 

SKKT z SP 1 i Gimnazjum nr 2 udali się 
na kolejną cykliczną wycieczkę pod  
hasłem „Wiosna na Ślęży”. Tradycyjnie 

odwiedziliśm y bazylikę św. Jadwigi 
w Trzebnicy w  kościele zbudowanym  
pw. św. Bartłomieja i NM P z kaplica­
mi św. Jana i św. Jadwigi oraz grobami 
Piastów Śląskich. Następnie z przełę­
czy Tąpadła przeszliśmy na Ślężę (718 m  

n.p.m.) do Dom u Turysty PTTK im.
R. Zmorskiego. Po krótkim odpoczyn­
ku i zwiedzeniu okolicy z wieżą w i­
dokową, kościółkiem i kultową rzeźbą 
kamiennego niedźwiedzia wyruszyli­
śmy w kierunku W ieżycy z kamienną 
15-metrową wieżą widokową. Dalej 
szlak prowadził do Schroniska „Pod 
Wieżycą” w  Sobótce, gdzie czekał na 
nas autokar, którym powróciliśmy do 

Lubonia. (J.B.)

Szlakiem Wału Pomorskiego
Koło nr 3 „N aram ow ice”  z Oddziału PTTK w  Luboniu z w yc ieczką  
tu rys tyczno -kra joznaw czą z cyk lu  „O dw iedzam y m ie jsca pam ięci 
narodowej”  na W ale Pom orskim

W
ał zbudowali Niemców  
w okresie międzywojen­
nym w celu obrony wschod­
nich granic Trzeciej Rzeszy. Ciągnął się 

od Słupska przez Biały Bór Szczecinek, 
Wałcz, Tuczno i Drezdenko do Gorzo­
wa. Dalsze obwarowania stanowił Mię­
dzyrzecki Rejon Umocnień. Najbardziej 
rozbudowane i najsilniejsze umocnienia 
powstały w  rejonie Nadarzyć, Wałcza 
i Tuczna w latach 1934-36. Przełamywa­
nie Wału Pomorskiego w lutym 1945 r. 
przez wojska radzieckie i I Armię Wojska

Przed Izbą P a m ię c i N a ro d o w e j w  Z d b ic a c h  fo t .  Jan B łaszcza k

Polskiego zostało okupione krwią wielu 
poległych i rannych żołnierzy. Po stro­
nie polskiej było 3 130 zabitych i 5 905 
rannych, 6 617 zaginionych, 349 cho­
rych i ewakuowanych. Ponad 16 tysię­
cy żołnierzy zostało wyeliminowanych 
z dalszej walki o wyzwolenie ojczyzny. 
Po wojnie większość fortyfikacji zosta­
ła wysadzona w  powietrze przez Armię 
Radziecką. Obecnie pozostałości Wału 
giną, zarastane lasem, niszczone przez 
zbieraczy złomu i nieubłaganym dzia­
łaniem czasu.

Podczas wycieczki, 3 czerwca, zwie­
dziliśmy wiele miejscowości związanych 
z walkami o zdobycie i przełamanie 
obrony zacięcie broniących się wojsk 
hitlerowskich. W Podgajach znajduje się 
pomnik poświęcony 32 żołnierzom I Ar­
mii WP wziętych podczas walk do nie­
woli przez Niemców, związanych drutem 
kolczastym i spalonych żywcem w sto­
dole. W  Zdbicach, w centrum wsi, w Iz­
bie Pamięci Narodowej czynna jest 
wystawa „Las świadkiem walk o Wał 
Pomorski”. Po zaciętych bojach wieś 
wyzwolili żołnierze 12 Pułku Piechoty 
4 Dywizji Piechoty im. Jana Kilińskiego 
4 lutego 1945 r. Ciężkie walki toczyły się 
również o zdobycie Przesmyku Morzy- 
ca (znajdowało się tutaj 11 potężnych 
schronów żelbetonowych) i miasta Wałcz. 
Fortyfikacja, tzw. „Czapa Hitlera” usytu­
owana jest na południowo-wschodnim

skraju miasta. Na wysokim wzgórzu 
w  otoczeniu jeziorka i podmokłych łąk 
Niemcy wybudowali potężne bunkry 
o kilku kondygnacjach, połączone ze sobą 
podziemnymi korytarzami. Na żelbeto­
wych stropach znajdowały się kopuły 
z działami i bronią maszynową. Po okrą­
żeniu miasta i całonocnych bojach na 
przedpolu, a potem w walkach ulicznych, 
wojska 47 Armii Radzieckiej przy współ­
udziale 4 DP im. J. Kilińskiego 11 lutego 
1945 r. zdobyty Wałcz. Na przedmieściach, 
na skraju lasu „Bukowina”, znajduje się

Cmentarz Wojenny żołnierzy polskich 
i radzieckich, poległych w  walkach o zdo­
bycie umocnień Wału Pomorskiego.
W mogiłach zbiorowych spoczywa tu 
4 390 żołnierzy I Armii Wojska Polskie­
go i 1 638 żołnierzy Armii Czerwonej, 
ekshumowanych z licznych mogił roz­
rzuconych po okolicznym terenie.

Zwiedziliśmy również Borne Suli­
nowo, w którym w  łatach 1933-39 hit­
lerowcy utworzyli poligon wojskowy 
i zbudowali ogromną bazę wojskową 
z miastem militarnym z przeznaczeniem 
dla szkoły artylerii Wermachtu. W  Gar­
nizonie Gross Bom  stacjonowały jed­
nostki dywizji pancernej Heinza Gude- 
riana przed wrześniowym atakiem na 
Polskę w  1939 r. Na dużym obszarze 
poligonu zniwelowano teren w  sposób 
imitujący pustynię, na którym ćwiczyły 
oddziały Afrika Korps, dowodzone przez 
gen. E. Romla, przed jego inwazją na 
Afrykę. Garnizon chętnie odwiedzał 
Hitler z przyjaciółką Ewą Braun. Po 
wojnie Armia Czerwona przejęła Borne 
Sulinowo oraz tereny poligonu, utrzy­
mując ich charakter militarny o szcze­
gólnym znaczeniu. Miasto zostało ogro­
dzone betonowym murem z licznymi 
wieżami strażniczymi, nikt nie mógł się 
tutaj dostać ani stąd wyjść. Powstała 
najbardziej strzeżona baza Północnej '
Grupy Wojsk Radzieckich, z rozloko- 35 
wanymi w  zamkniętych sektorach róż- ™
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Wędkarski Dzień Dziecka
B/200B _______________________________________________________________

Nad zalewem  Kocie Doły odbył się 3  czerw ca ko le jny Festyn 
W ędkarski z okaz ji Dnia D ziecka, k tó ry  organ izow ało ko ło  PZW 
„Lubon ianka”

D
zieci podzielono na 4 kategorie 
wiekowe. Startowali zarówno 
chłopcy jak i dziewczęta. Oto 
odnotowane rezultaty:

U cze s tn icy  i nag ra d zan i fo t .  P aw e ł Ja n ko w ia k

■  dziewczęta i chłopcy rocznik 1997- 
1999:1. Marcin Wesołowski -  1410 pkt.,
2. Alicja Kunz -  45 pkt., 3. Jagoda Tesz- 
ner -  35 pkt.;
■  dziewczyny rocznik 1993-1996:1. 
Karolina Piotrowska -  135 pkt., 2. Pau­
lina Komischke -  80 pkt., 3. Magdale­
na Czeszyńska -  40 pkt.;

Sponsorzy zawodów wędkarskich  
z okazji Dnia Dziecka:

Urząd Miasta w Luboniu, Gmin­
na Komisja Rozwiązywania Prob­
lem ów  A lkoholow ych w Luboniu, 
Firma „N ovol”, Koło PZW „Lubo­
nianka”, Zakłady Chem iczne w Lu­
boniu, Spółdzielnia M ieszkaniowa  
„Lubonianka”, pan Grzegorz Scheffs, 
Zakład Zadrzewień i Rekultywacji 
Zieleni Zbigniew Jurga, Usługi Bu- 
dow lano-R em ontow o-lnstalacyjne  
M ałgorzata Ratajczak, „Konstal” 
Tadeusz Podbylski, PPHU „M INI- 
M AX” Artykuły M etalowe Krzysz­

Dywalizacja wędkarzy
Zawody ko ła PZW  „Lubon ianka”

N
ad jeziorem Trzaskowo roze­
grano 7 maja imprezę o Puchar 
Prezesa Koła. Osiągnięte przez 
uczestników wyniki świadczą o bardzo 

wysokim poziom ie zawodów.
Juniorzy: 1. Damian Ratajczak -  5880 

pkt., 2. Bartosz Bugajewski -  3705 pkt.,
3. Mateusz Chojnacki -  3195 pkt.;

seniorzy: 1. Adrian Andersz -  7685 
pkt., 2. Tadeusz Nowicki -  5250 pkt.,
3. Tadeusz Podbylski -  555 pkt.

■  chłopcy rocznik 1993-1996:1. Damian 
Nowicki -  1930 pkt., 2. Damian Soliwoda 
-  430 pkt., 3. Jakub Zawielak -  400 pkt.;
■  dziewczyny i chłopcy rocznik 1992:
1. Michał Komischke -  1600 pkt.,

2. Jakub Łabiński -  635 pkt., 3. We­
ronika Kremer -  315 pkt.

Dzień później m łodzi wędkarze 
koła PZW „Lubonianka” udali się nad 
jezioro Lipówka we Wrześni, gdzie 
odbywały się zawody spławikowe Okrę­
gu Poznańskiego również z okazji Dnia 
Dziecka. Znakomicie w grupie wieko­
wej do 13 lat spisał się Damian Nowi­
cki, który złowił 3325 gram ryb i zwy­
ciężył! Startowało 50 zawodników. 
W grupie wiekowej 14-16 lat (tu węd­
kowało 47 zawodników) nasi chłopcy 
zajęli następujące lokaty: 4. Mateusz 
Chojnacki -  1270 pkt., 5. Bartosz Bu- 
gajewski -  1030 pkt., 16. Michał Przy­
bylski -  395 pkt., 17. Piotr Pawlak -  360 
pkt., 22. Jakub Tuliszka -  265 pkt.

Opiekunami chłopaków na zawo­
dach byli: Wojciech Skibiński -  prezes, 
wiceprezesi: Kazimierz Maciejewski 
i Tadeusz Podbylski oraz gospodarz 
koła Tadeusz Nowicki.

P rzem ysław  K w ia tk o w s k i

to f K ozłowski, Sklep O dzieżow y  
„Jolanta” Maria Fibiger, Przedsię­
biorstwo Handlowe „Skrzat” Sylwe­
ster Filipow icz, PHU „M afex” SC 
Maciej Burzyński i Rafał Kaczmarek, 
Sklep Wędkarski Maria Mazurczak, 
Państwo Eugenia i Stanisław But- 
kowie, Kwiaciarnia „Szafran” Elżbie­
ta Szafran, Naprawa Obuwia Błażej 
Kokornaczyk, Sklep W ędkarsko- 

Z oolog iczny  T. Cegłow ski, Firma 
„Jaxon” Andrzej Podeszwa, Cukier­
nia „Krzyżan” Piotr Krzyżański

Dwa tygodnie później rozegrano 
nad Wartą Mistrzostwa Koła. Wśród 

juniorów zdecydowanie wygrał utalen­
towany Dam ian Ratajczak, który zło­
wił 1510 gram ryb. Drugi był Piotr 
Pawlak -  350 g, a trzeci Tomek Orze­
chowski -  275. Najlepszym seniorem  
okazał się M ichał M azurczak -  1255 
gram, który wyprzedził Tadeusza N o­
wickiego -  950 g i Tadeusz Podbylskie- 
go -  545 g.

Przemysław Kw iatkowski

Odszedł trener tysiąclecia
W spom nienie pobytu Kazim ierza Górskiego w  Luboniu

Z
 marł (23 maja) uznawany za 

trenera tysiąclecia Kazimierz 
Górski. Nie wszyscy pamięta­
ją, że ta bardzo zasłużona dla naszego 

kraju postać gościła niegdyś w Luboniu. 
Miało to miejsce podczas obchodów  
50-lecia Lubońskiego Klubu Sporto­
wego w 1993 r. Wizyta wiązała się z hi­
storycznym awansem naszego zespo­
łu do III ligi. Wówczas pan Kazimierz 
sprawował funkcję prezesa Polskiego 

Związku Piłki Nożnej.

K a z im ie rz  G ó rsk i w  L u b o n iu  w  1 9 9 3  r. 

fo t. P io tr P. R uszko w sk i

Szlakiem Walu Pomorskiego
nymi jednostkami wojskowymi. Na 
terenie znajdowały się także obiekty 
cywilne: sklepy, szkoła, przedszkole, hala 

sportowa, stadion, kino i poczta. Dla 
oficerów z rodzinami wydzielono spe­
cjalne budynki, a dla kadry dowódców  

przeznaczono część willową. Był tu 
szpital, hotel, budynki sztabu i wywiadu, 
budynek prokuratury, żandarmerii oraz 
obiekty straży pożarnej. Miasto posia­
dało swoją stację kolejową z rampą za 
i wyładowczą. W Bornym Sulinowie 
stacjonowała 6 Gwardyjska Witebsko- 
Nowogrodzka Dywizja Zmechanizowa­
na, pod dowództwem generała Wikto­
ra Dubynina, licząca 10 tysięcy żołnie­
rzy. Razem z rodzinami oficerów i pra­
cownikami obsługi cywilnej mieszkało 
tutaj kilkanaście tysięcy osób. Borne 
Sulinowo -  tajny obiekt militarny nie 
figurował w żadnej ewidencji, a na ma­
pach i w atlasach był oznaczony jako 
teren leśny. Nie wymieniano w żadnym 
dokumencie topograficznym i urzędo­
wym nazwy miasta, a jako obiekt tajny, 
był wyjęty także spod jurysdykcji pol­
skiego wymiaru sprawiedliwości i ze 
struktury terytorialnej kraju. Dopiero 
po prawie pół wieku (1945-1992) ukry­
te przed Polakami miasto objawiło się 
niespodziewanie w październiku 1992 r. 
Po wyjeździe ostatniego żołnierza Armii 
Federacji Rosyjskiej oWekt przejął 41

S p o tk a n ie  w  U rzędzie  -  B iu ro  R ady M ie js k ie j.
Od lew e j: W ło d z im ie rz  K a czm are k , K a z im ie rz  
G ó rsk i, S ta n is ła w  B u tka , N N, R yszard D o la ta , 
W ła dys ła w  S zcze p an iak  fo t. P io tr P. R uszkow sk i

Podczas swojego pobytu spotkał się 
z władzami Lubonia oraz z zarządem 
klubu z ulicy Rzecznej. Był także na 
wieńczącym awans, wygranym spot­
kaniu ligowym z Zamkiem Gołańcz 

2:1. Następnie uczestniczył w popołu­
dniowych i wieczornych obchodach 
jubileuszowych.

Pan Kazimierz Górski żył 85 lat.
Wszyscy zapamiętamy go jako najlep­
szego trenera w historii polskiego fut­
bolu. Pogrzeb odbył się 2 czerwca na 

cmentarzu Powązkowskim w Warsza­
wie. Część Jego pamięci!

W ła d y s ła w  S zczepaniak 

P rzem ysław  K w ia tk o w s k i

Pułk Zmechanizowany WP, pilnując 
przed grabieżą w celu przekazania wła­
dzy cywilnej. W marcu 1992 r. Rada 
Gminy w  Silnowie wyraziła wolę prze­
jęcia miejscowości Borne Sulinowo.

Oprócz obiektów militarnych zwie­
dziliśmy także rezerwat przyrody „Diab­
li Skok” utworzony w 1961 r. dla ochrony 
starodrzewu bukowego i mieszanego 
z przewagą sosen i dębów, o bogatym 
runie.

Wycieczkę zorganizowano z okazji 
30-tolecia Kola „Naramowice”, jej kie­
rownikiem był kol. Roman Garczyk.

M a ria  i  Jan B łaszczakow ie

N a b o is k u  S zko ły  P o d s ta w o w e j n r 4  z a n io n to * ,an 

now e  ko sze  d o  gry. fo t. P a w e ł Ja nko w iak



□ r u n i

Kompromitacja

Z
espół Stelli Luboń fatalnie spi­

sywał się w rundzie wiosennej 
sezonu 2005-06. Zajmując ostat­
nie miejsce w tabeli klasy okręgowej, 

już przed końcem rozgrywek, drużyna 
prowadzona od niedawna przez Ryszar­
da Marcinkowskiego, była pewna spad­
ku do A klasy. Najlepiej sytuację klubu 
określił trener Marcinkowski po meczu 
z GKS Gułtowy: To kompromitacja! Nic 
dodać, nic ująć...

O to  o sta tn ie  w y n ik i S te lli Lu­
boń :
Stella Luboń -  Piast Kobylnica 1:1 
Stella Luboń -  1922 Lechia Kostrzyń

2:3
Vitcovia Witkowo -  Stella Luboń 4:1 
Stella Luboń -  Unia Swarzędz 0:2 
Stella Luboń -  GKS Gułtowy 0:1

W.S. i  P.K.

Marzenia o czołówce
Wywiad z Henrykiem Wróblem

P
rzemysław Kwiatkowski: Na 
wstępie gratuluję Panu pewnej 
pozycji LKS-u w  IV lidze.

Henryk Wróbel: Dziękuję bardzo. 
P.K.: Jak Pan o c en ia  m in ion y , 

niew ątp liw ie  trudny sezon  p iłkar­
ski?

H.W.: Początki m ieliśm y bardzo 
trudne, głównie ze względu na opóź­
niony okres przygotowawczy. Jednak 
z każdym kolejnym m eczem  nasz ze­
spół robił postępy i przyznam, że już 
po zakończeniu rundy jesiennej byłem 

spokojny o utrzymanie LKS-u w IV 
lidze.

P.K.: Pom im o odebrania 4 punk­
tów  za grę nieuprawnionych zawod­
ników (walkowery przeciw Luboniowi 
w meczach z Polonią Chodzież i War­
tą Śrem -  przyp. red.)!?

H.W.: Tak, gdyż po pierw szej 
rundzie m iałem  przegląd, jaki p o ­
z iom  prezentują w szystk ie  ekipy  
IV-ligowe. M ogłem  zakładać, że stać

Radość i smutek
W odmiennych nastrojach zakończyły rozgrywki lubońskie kluby 
piłkarskie. Zarówno LKS ja k  i S te lla Luboń walczyły w  tym  sezonie 
o utrzymanie, ale ty lko  tem u pierwszemu udało się zrealizować swój cel

Z
askakująco dobrze poczynała so­
bie prowadzona przez Henryka 
Wróbla ekipa LKS-u. Pomimo 
faktu, że piłkarze tego klubu grali za dar­

mo (czego nie ukrywał nawet zarząd), 
lokata w środku tabeli budzi uznanie. 
Na uwagę zasługuje także odważne sta­
wianie na młodzież, szczególnie na wy­
chowanków klubu. Mateusz Michalski, 
Maciej Królik czy Radek Biały praktycz­
nie przez cały sezon należeli do podsta­
wowych zawodników zespołu. Ogólnie,

Końcow a tabe la  
k lasy  okręgow ej
1. Lechita Kłecko 25 67 82:14
2. Unia Swarzędz 25 67 67:16
3. Kłos Zaniemyśl 25 48 44:30
4. Grom Ciepłownik Plewiiska

25 43 45:22
5.1922 Lechia Kostrzyn:25 39 45:41
6. TPS Winogrady 25 31 26:36
7. Lipno Stęszew 25 30 40:43
8. Kotwica Kórnik 25 29 29:32
9. Piast Kobylnica 25 29 27:42
10. KS Łopuchowi 25 28 37:52
11. Vitcovia Witkowo 25 25 32:48
12. Zjednoczeni Trzemeszno

25 24 21:43
13. GKS Gułtowy 25 21 26:52
14. Stella Luboń 25 16 21:71

-  trenerem Lubońskiego Klubu Sportowego

nas sp okojn ie  na ligow y  byt, p o ­
m im o w spom nian ych  strat p u n k ­
tow ych.

P.K.: Czy chciałby Pan kogoś wy­
różnić?

H.W.: N ie chcę dawać indywidu­
alnych ocen, gdyż wszystkim chłopa­
kom należą się słowa uznania i p o ­
chwała. Inne kluby płaciły swym  za­
wodnikom  różne profity, u nas piłka­
rze grali za darmo. To również ma 
swoją wymowę.

P.K.: Jakie ma Pan plany związa­
ne z LKS-em?

H.W.: Proszę mnie o to na razie 
nie pytać, bo trudno przewidzieć, jak 
dalej potoczą się losy klubu. Jeśli uda­
łoby się poukładać organizacyjnie 

i finansowo drużynę, to mogę zapew­
nić, że LKS może spokojnie powalczyć 
o czołówkę IV ligi. Zobaczymy jednak, 
co będzie dalej...

P.K. Dziękuję za rozm owę i życzę 
realizacji planów.

całej ekipie LKS-u należy się pochwała 
za ambicję i wolę walki, pomimo bardzo 
trudnej sytuacji organizacyjno-finan­
sowej klubu (o tych sprawach piszemy 
obok). Jeśli uda się poukładać sprawy 
organizacyjne, istnieje szansa zachowa­
nia drużyny na przyzwoitym IV-ligo- 
wym poziomie.

Tylko jeden sezon trwała przygoda 
Stelli Luboń z klasą okręgową. Po niezbyt 
udanej rundzie jesiennej przyszła fatal­
na wiosna. Nie pomogła nawet zmiana

szkoleniowca. Ryszard Marcinkowski 
nie okazał się lekarstwem na zwycięstwa. 
Bilans mówi sam za siebie: żadnej wy­
granej, zaledwie jeden zdobyty punkt 
w  7 meczach i stosunek bramkowy 4:22. 
Uderza szczególnie brak zaangażowania 
zawodników w  ostatnich meczach. Wą­
ska ławka rezerwowych, a szczególnie 
nieprofesjonalne podejście niektórych 
piłkarzy do spotkań mistrzowskich, 
również miały wpływ na spadek zespo­
łu do A klasy. Jeśli w  klubie z Żabikowa 

w przerwie letniej nie dojdzie do zmian, 
zarówno kadrowych jak i organizacyj­
nych, to chyba nieprędko Stella Luboń 
ponownie zawita do okręgówki...

IV liga

LKS pewny swego
Luboński K lub S portow y bez problem ów utrzym ał s ię  w  IV lidze

S
ytuacja w dole tabeli tak się skom­
plikowała, że do końca trwała walka 
o uniknięcie spadku. Nie dotyczyło 
to jednak podopiecznych Henryka Wrób­

la, którzy ostatnie mecze rozgrywali na 
pełnym luzie.

Nim jednak lubonianie mogli pozwo­
lić sobie na taki stan, musieli gromadzić 
punkty. Na początek drużyna podejmo­
wała na własnym boisku Sokoła Rako­
niewice. Pojedynek rozegrano w  dniu 
Święta 3 Maja. Mecz nie był wielkim wi­

dowiskiem i zakończył się podziałem 
punktów 1:1. Bramkę dla naszego zespo­
łu zdobył Sławomir Marchewka.

Niezwykle istotne spotkanie LKS 
rozegrał 7 maja, gdy do Lubonia zawita­
ła ekipa Wełny Rogoźno. Przed tą kolejką 
goście nosili niechlubne miano „czerwo­

M e cz  LKS-u z W e łn ą  R ogoźno (7  m a ja ) fo t .  P aw e ł Ja n k o w ia k

nej latami”. Po meczu stan się nie zmienił. 
Po golu Jonasza Jeżewskiego z rzutu wol­
nego w drugiej połowie, lubonianie zwy­
ciężyli 1:0. Ten sam zawodnik pod koniec 
potyczki nie wykorzystał rzutu karnego. 
Trzeba obiektywnie przyznać, że poziom 
tego spotkania był bardzo niski.

Kolejne 3 punkty, ale dzięki o wie­
le lepszej grze, lubonianie zgarnęli 
10 maja, w zaległym meczu 18 kolejki 
z Lubuszaninem SAPA Trzcianka. Po 
trafieniach obrońcy Tomka Wawrzon- 
kowskiego oraz wychowanków klubu 

z ulicy Rzecznej, Mateusza Michalskie­
go i Macieja Królika, LKS pokonał 
przeciwnika 3:0. W tym momencie 
bezpieczeństwo utrzymania pozycji 
było niemal na wyciągnięcie ręki.

Na koniec poruszmy inny temat 
-  stan lubońskich boisk. Płyta Stelli 
Luboń, pomimo remontu, jest w  oapła- 
kanym stanie. Po meczu z Mosiną stan 
boiska LKS-u najlepiej określił członek 
klubu Ryszard Dolata, mówiąc, że zo­
stało „dobite”. Wpływ na to miała fatal­
na pogoda, a w  efekcie całkowite znisz­
czenie murawy na obiekcie. Jeśli w najbliż­
szym czasie któryś z naszych klubów 
nie postara się o kapitalny remont boi­
ska, przyjdzie moment, że Wielkopolski 
Związek Piłki Nożnej nie dopuści lu­
bońskiego klubu do rozgrywek. Oby 
tak się nie stało.

W ła dys ła w  Szczepaniak 

P rzem ysław  K w ia tko w sk i

Nie nastąpiło to jednak w kolejnym 
spotkaniu, kiedy Luboński Klub Sporto­
wy rywalizował na wyjeździe z Wartą Śrem 

Gospodarze potrzebowali punktów jak 
powietrza i próbowali wydrzeć je pod­
opiecznym Henryka Wróbla wszelkimi 
sposobami. Ostatecznie dopięli swego 
i pokonali LKS 2:1. Na gola zdobytego 

przez Macieja Królika w 17. minucie go­
spodarze odpowiedzieli bramkami Mi­
chała Błaszyka w  45. oraz Damiana Pia­
seckiego w  62. minucie.

Oto skład naszego zespołu z tego 
meczu: Ostrowski -  Biały, Bubacz, Fran­
kowski, Jeżewski, Królik, (62. Jakubczak), 
Siejek, Wawrzonkowski, Marchewka, Gło­
wiński, Nowak.

Do niespodzianki dużego kalibru 
doszło w  meczu Tl kolejki rozegranej...

27 maja. Do naszego miasta zawitała bo­
wiem czołowa drużyna rozgrywek -  Spar- 
ta Oborniki. Po świetnie rozegranej par­
tii LKS pokonał rywala 1:0, a złotą bram­
kę zdobył Robert Siejek. Co ciekawe 
w  rundzie jesiennej padł identyczny re­
zultat, tyle że na stadionie w Obornikach. 
-  Oba zespoły prezentują podobne umie­
jętności i na boisku było to widoczne -  oce­
nił trener Wróbel.

To zwycięstwo dało naszym chłopa­
kom duży komfort, gdyż praktycznie na 
3 kolejki przed końcem zapewnili oni 
sobie IV-ligowy byt.

W  zupełnie odmiennej sytuacji był 
kolejny rywal LKS-u -  Polonia Środa, 

do której nasz zespół udał się 24 maja. 
Lubonianie potraktowali to spotkanie
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Kronika Policyjna
0 -6 18 13 0  007  lub 0-018 0 3 1 0 0 7

Kronika Straży Miejskiej
■  1/2.05. -  między 23.50 a 14.00 na ul. 
Sikorskiego uszkodzono sam ochód  
marki Toyota Yaris.
■  2.05. -  o godz. 3.15 wybito szybę 
i włam ano się do sklepu PSS Społem 
przy ul. Wawrzyniaka. Łupem padło 

kilka butelek piwa, które porzucono. 
Policja ustala sprawcę.
■  4.05. -  miedzy 8.00 a 9.00 z pomiesz­
czeń magazynowych skradziono toreb­
kę i telefon komórkowy na szkodę 
personelu sklepu przy ul. Kościuszki.
■  5.05. -  o godz. 17.10 zatrzymano 30- 
letniego mężczyznę, który posiadał 
marihuanę.
■  5.05. -  między 11.35 a 16.05 sprzed 
Gimnazjum nr 2 skradziono rower 
górski.
■  8.05. -  między 14.00 a 16.00 z ul. 
Wschodniej skradziono sam ochód  
marki Fiat Cinquecento.
10.05. -  zgłoszono kradzież blachy alu­
miniowej z jednej z posesji przy ul. 
Fabrycznej. Kradzież miała miejsce ok. 
22-24 kwietnia br.
■  13/14.05. -  między 2.00 a 13.00 z po­
sesji przy ul. Sienkiewicza skradziono 
lampy ogrodowe.
■  14.05. -  o godz. 1.40 na ul. Armii Po­
znań zatrzymano nietrzeźwego kie­
rowcę samochodu marki Opel Astra 
(1,34 promila) -  mieszkańca Kórnika.
■  17/18.05. -  między 18.30 a 5.05 uszko­
dzono szybę sklepu przy uL Osiedlowej.
■  18.05. -  między 13.20 a 13.30 z ul. 
Żabikowskiej skradziono bardzo kosz­

towny rower. Jednoślad był ubezpieczo­
ny na 13 tys. zł.
■  18.05. -  o godz 1229 dokonano oszustwa 
polegającego na doładowaniu obcego kon­
ta za pomocą telefonu komórkowego.
■  19/20.05. -  między 18.00 a 8.00 na ul. 
Armii Poznań skradziono osłony po­
wietrza od samochodu dostawczego 
marki Man.
■  20.05. -  o godz. 16.28 27-letni miesz­
kaniec Lasku usiłował popełnić samo-

W maju skradziono w Lubo­
niu 5 samochodów i 3 rowery

Komunikaty Policji
■  Komisariat Policji w  Luboniu ostrzega miesz­

kańców przed wysyłaniem kopii dowodów oso­

bistych jakoby na potrzeby giełdy internetowej 

Allegro. Giełda A llegro oświadcza, że nie w y­

maga takich procedur, a podszywająca się pod 

tę firm ę osoba, może wykorzystać takie dane 

w  niewiadomym celu (np. zaciągnąć pożyczkę 

w banku). Policja inform uje również, że każde 

zagubienie dokum entu tożsamości pow inno 

być zgłoszone placówce, która go wystawiła, 

a nie policji.

■  P o jaw ił się proceder fałszywych p rom o ­

c ji sm s-owych. O fia ry  „p ro m o c ji”  do łado ­

bójstwo poprzez powieszenie. Próbę 
samobójczą udaremnili sąsiedzi.
■  20/21.05. -  między 20.00 a 9.00 na ul. 
Jaśminowej uszkodzono sam ochód  
marki Kia.
■  21.05. -  między 7.20 a 8.20 z pl. Bo- 
janowskiego, w trakcie mszy św., skra­
dziono sam ochód marki Fiat Cinque- 
cento.
■  21/22.05. -  między 23.50 a 7.50 z ul. 
Topolowej skradziono samochód mar­
ki Ford Eskord.
22.05. -  między 8.30 a 14.15 z pl. Boja- 
nowskiego skradziono samochód mar­
ki Volkswagen Polo.
■  23.05. -  o godz. 10.55, dzięki reakcji 
urzędniczki z Urzędu Miasta Luboń oraz 
Straży Miejskiej, udarem niono próbę 
kradzieży samochodu marki Volkswa- 
gen Polo z pl. Bojanowskiego. Trwają 
czynności zmierzające do ustalenia 

sprawcy.
■  23.05. -  zgłoszono kolejne oszustwo 
internetowe na giełdzie Allegro przy 
zakupie telefonu komórkowego, które 
miało miejsce 28 lutego.
■  23.05. -  o godz. 15.38 na ul. Ponia­
towskiego zatrzymano nietrzeźwego 
rowerzystę (1,61 promila).
■  26.05. -  o godz 9.00 dokonano oszustwa 
internetowego przy zakupie telefonu 
komórkowego na giełdzie Allegro.
■  27.05. -  między 16.30 a 16.40 z par­
kingu Pajo skradziono rower.
■  28.05. -  między 11.00 a 11.20 na ul. 
Żabikowskiej uszkodzono sam ochód  

marki Seat Almera (zarysowanie karo­

serii).
■  30.05. -  o godz. 18.20 z zaplecza skle­
pu przy ul. 11 Listopada skradziono 

telefon komórkowy.
■  30/31.05. -  między 22.15 a 6.00 z ul. 
Sikorskiego skradziono sam ochód  

marki Ford Fiesta.
■  31.05. -  o godz. 21.20 20-letni miesz­
kaniec Lubonia popełnił samobójstwo, 
rzucając się pod pociąg na torach przy 

ul. Dworcowej.
Na podstawie danych z p o lic ji 

opracowała K a ta rzyna  F rąckow iak

w u ją  n ie  własne, lecz obce kon to  te lefonu 

kom órkow ego.

■  W  kom isariac ie  jest do odebrania p le ­

cak m łodzieżow y z zawartością. Zna lez io ­

no go p rzy ul. Leśmiana na w ysokości p o ­

sesji n r  19.

■  W yznaczono nagrodę za inform acje dot. 

roweru firm y  Giant (niebieski), k tó ry  został 

skradziony 5 maja sprzed G im nazjum  n r 2.

■  Nadal aktualna jest nagroda za wskazanie

sprawców uszkodzeń ogrodzenia R odzin ­

nych O grodów  D zia łkow ych „C he m ik ” (tel. 

do prezesa -  0606 227 502). (K .F .)

0 -6 1 8 1 3 1 0 8 6

W
 maju Straż Miejska wyko­
nała łącznie 410 różnego 
rodzaju interwencji. Uka­
raliśmy mandatami karnymi 51 osób 

na łączną kwotę 5 250 zł.
Niestety, kierowcy pojazdów mecha­

nicznych, którzy popełnili wykroczenia, 
za które karą dodatkową są punkty kar­
ne, zebrali w  maju łącznie 172 pkt.

Zabezpieczaliśmy w tym miesiącu 
przejazd dwóch rajdów rowerowych , 
a także uroczystości związane z ob­
chodami rocznicy uchwalenia Konsty­
tucji 3 Maja oraz obchody 62. roczni­
cy zamordowania gen. Henryka Ko- 

walówki i jego żołnierzy.

Kronika Strażacka
0 -6 1 8 1 3 0  0 0 8  lub 0 -6 1 8 1 0 2  8 2 6

W
 maju jednostka OSP od­
notowała 27 interwencji: 
18 pożarów oraz 9 miej­
scowych zagrożeń. Akcje miały miej­

sce w Luboniu, Poznaniu, Rosnówku, 
Komornikach, Wirach, Puszczykowie 
i Plewiskach. Do najważniejszych za­
liczyć należy:
■  wypadek drogowy w Poznaniu na 
ul. Głogowskiej (8 maja), wskutek któ­
rego dwie osoby przewieziono do 
szpitala;
■  11 maja w Luboniu na ul. Osiedlowej 
wyciągaliśmy dwa gołębie z przewodu 
wentylacyjnego w łazience mieszkania;

Ogień w Pyrach

W
 godzinach przedpołu­
dniowych, 7 czerwca, 
w wyburzanym bu­
dynku byłych Zakładów Ziemnia­

czanych wybuchł pożar. Paliło się 
poddasze i papa. Lubońska Ochot­
nicza Straż Pożarna uporała się 
z ogniem  w ok. 20 minut.

(M .M .)

W yg ląd a ło  g roźn ie  fo t .  M o n ik a  M a js n e rs k a

M asz ży łkę  społecznika, cen isz w artości chrześcijańskie  i 
narodow e, n ieobcy Ci kom puter i Internet, gotów  jesteś 
pośw ięcić cząstkę w o lnego czasu na dyżury w  siedzib ie 

stow arzyszenia?
C zekam y na C iebie 

STOWARZYSZENIE
„SOLIDARNI W PRAWDZIE I MIŁOSIERDZIU”

62-031 Luboń, P onia tow skiego 14/2 
te l.81 -057 -71  i 81-034-21 

w w w .solidarn i.p l e-m ail: poczta@ solidarn i.p l 
(nie w yk jyczam y przyszłościow o pracy eta tow ej)

W  maju odbyły się także spotkania 
dzielnicowych z Komisariatu Policji 
w Luboniu i Straży Miejskiej Miasta 
Luboń z mieszkańcami naszego miasta. 
Odbyły się w Szkole Podstawowej nr 3, 
Spółdzielni „Lubonianka”, Bibliotece 
Miejskiej, Szkole Podstawowej nr 4 
i Gimnazjum nr 2. Przekazano nam 
wiele uwag na temat problemów nur­
tujących mieszkańców poszczególnych 
części miasta, które starać się będziemy 
możliwie skutecznie rozwiązywać. Cykl 
podobnych spotkań pragniemy powtó­
rzyć pod koniec roku.

Paweł D y b czyń sk i 

kom endant Straży M ie jsk ie j

■  20 maja w Luboniu na ul. Kasprzaka 
zdejmowaliśmy kota z drzewa.

R. Sobociński 
sekretarz OSP w Luboniu

Podziękowanie
Za pośrednictwem „Wieści Lu- 

bońskich” Zarząd Ochotniczej Straży 
Pożarnej pragnie podziękować Panu 
Tadeuszowi Banaszakowi za bezinte­
resowną pomoc w naprawie instalacji 
wodnej w pomieszczeniach OSP.

Z . T w a rd o w sk i 

prezes OSP w  Lubon iu

I

http://www.solidarni.pl
mailto:poczta@solidarni.pl
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Nasza krzyżówka

L
itery z pól ponumerowanych 
od 1 do 46 tworzą rozwiązanie, 
które po wpisaniu do kuponu 
należy do końca czerwca, na kartce 

pocztowej dostarczyć do redakcji (ul. 
Sikorskiego 46) lub wrzucić do którejś 
z pięciu niebieskich skrzynek „Wieści 
Lubońskich” na terenie miasta. Wśród 
osób, które poprawnie odgadną hasło, 
wylosujemy odbiorcę nagrody ufundo­

P oz iom o:
I )  ścięcie g łow y

4) rzeczka, s tru m yk

7) najwyższa góra na Krecie

8) in te rna t

9) szachraj, oszust

10) boleń

I I )  rodzaj abażuru wiszącej lam py

14) k rzew  podobny do czarnej porzeczki 

17) wypłacasz z niego pieniądze 

21) obcięła w łosy Samsonowi
24) spis spraw sądowych

25) kaw a łk i m ięsa w  sosie

26) ischias
27) zaopatryw anie  kogoś w  środk i fin an ­

sowe

POLECAMY PRZEJAŻDŻKI

K U C Y K A M I
NA SIODLE ORAZ BRYCZKĄ 

PRZYJEDZIEMY NA g 
RÓŻNE IMPREZY 

KOMUNIE, FESTYNY, DO SZKÓL 

I  PRZEDSZKOLI
L 0 - 6 1 8 - 9 9 3 - 1 0 8 J

wanej przez lubońską firmę WILLA 
MONTANA.

Rozwiązanie krzyżówki zamiesz­
czonej w ub. miesiącu brzmiało: „Lu­
boński Konkurs Pięknego Czytania”. 
Nagrodę wylosowała Sylwia Nowak  
z ul. Galla. Gratulujemy! Po odbiór 
niespodzianki zapraszamy do redakcji 
(ul. Sikorskiego 46) w godzinach dy­
żurów.

29) stan w  B razy lii

31) ind y js k i stró j kobiecy

32) prze łożony klasztoru

33) dawna sto lica RFN

34) tka n in y

P ionow o:
1) naja

2) sok owocowy, u lepek

3) np. kraw iecka
4) daw ny tea tr na Targów ku

5) b ibe lot, św iecidełka
6) sto licą jego A m m an
12) kochała Kalego
13) o tw ó r w  pokładzie  sta tku
15) część sp ła ty

16) kończyny dolne
17) herbata z m lek iem

18) nazwa k o m ó rk i
19) n ie jedno  w  łańcuchu

20) w  muzyce bardzo pow o lne  tem po

22) pow ieść Prusa
23) potocznie  o m łodych  dziewczynach

27) występuje po  raz p ie rw szy pub liczn ie

28) wykaz, spis zawierający dane ludności

30) w ie lo k ro tn y  m is trz  sportu

(B .S .)

i’m  lov in ’ i f
Jeśli jes te ś osobą am bitną i energiczną, zdecydow aną 

w ziąć sw oją przyszłość w e w łasne ręce, ta oferta pracy na pew no Cię 
zainteresuje.

Z O S T A Ń  P R A C O W N IK IE M  
re s ta u ra c ji M c D o n a ld łs w  P o zn an iu  

p rz y  u l. G ło g o w skie j 432 (p rz y  C .H . A u c h a n )

M cD onald's proponuje atrakcyjną pracę, poprzedzoną 
profesjonalnym , bezpłatnym  szkoleniem , po którym: 

poznasz w szystkie zasady produkcji w  wielkiej firmie,
zaczniesz pracę odpow iedzialną, w doskonale zorganizow anym  zespole. 

O trzym asz pracę, która będzie w yzw aniem  dla Twoich am bicji 
i um iejętności, dając Ci m ożliw ości aw ansu w m yśl zasady: 

W S Z Y S T K O  J E S T  M O Ż L IW E ,  J E Ś L I Z E C H C E S Z

D ośw iadczenie w  gastronom ii nie jes t w ym agane.

Osoby zainteresow ane ofertą prosim y o zgłaszanie się do restauracji M cD onald s 
w Poznaniu przy ul.G łogow skiej 432 (przy C.H. A uchan) tel. 89350-77

kom .0694 495 978 (H3034)
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IV liga

LKS pewny swego
Luboński K lub S portow y bez problem ów utrzym ał się w  IV lidze

bardzo serio. -  Muszę pochwalić moich 
chłopaków za bardzo uczciwe podejście 
do tego spotkania pomimo różnych propo­

zycji ze strony rywala -  relacjonuje Hen­
ryk Wróbel. Dodać można, że w  II po­
łowie sędzia meczu podyktował 2 rzuty 
karne dla Polonii oraz w  70. minucie 
wyrzucił z boiska Tomka Wawrzonkow- 
skiego! Pomimo tego nasz zespół poko­
nał rywala 3:1, a bramki dla LKS-u zdo­
byli: Sławomir Marchewka -  2 oraz 
Dominik Ciesiołka.

Gorzej było w następnym meczu. 
Tym razem do Lubonia przyjechała inna 
ekipa bardzo potrzebująca punktów -  

KS 1920 Mosina. Do przerwy goście 
prowadzili 1:0. Kolejne 2 gole rywala 
wzbudziły mieszane uczucia zgromadzo­
nych kibiców. Honor LKS-owi uratowa­
li wychowankowie Mateusz Michalski 
i Krzysztof Bartoszak, którzy doprowa­
dzili do stanu 2:3 dla Mosiny. -  Po meczu 
w Środzie wyraźnie uszło powietrze z  mo­

ich podopiecznych. Ponadto nie spodzie­
wali się oni chyba, że Mosina stawi aż tak 
zacięty opór -  skwitował szkoleniowiec 

LKS-u.

Oto tabela IV ligi północnej po 29 
kolejkach:
1. Nielba Wągrowiec 29 76 84:17
2. Sparta Oborniki 29 65 69:24
3.TS 1998 Dopiewo 29 59 58:30
4. Polonia Nowy Tomyśl

29 46 52:44
5. Sokół Rakoniewice 29 44 40:45
6. MKP 1999 Piła 29 43 41:30
7. Sokół Damasławek 29 38 47:51
8. LKS 29 38 32:40
9. Lubuszanin SAPA Trzcianka

29 35 32:45
10. Huragan Pobiedziiska

29 34 43:53
11. Polonia Chodzież 29 32 35:61
12. Sokół Pniewy 29 31 40:53
13. KS 1920 Mosina 29 31 36:58
14. Warta Śrem 29 30 40:62
15. Polonia Środa 29 28 31:55
16. Wełna Rogoźno 29 24 29:41

PS Zespół Nielby Wągrowiec roze­
gra mecz barażowy ze zwycięzcą IV ligi 
południowej Jarotą Jarocin o wejście do 

III Ugi.
Przemysław K w ia tkow sk i

i 38
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Z serca
■ Kochanej córce K atarzynie D a ł­
kowskiej z okazji 35. urodzin -  dużo 
zdrowia, szczęścia, pomyślności -  sto 
lat życia i radości. Być m oże masz 
inne życzenia, a więc życzę ich speł­
nienia -  mama.
■ Kochanym wnukom Jolce i W itowi 
Zakrzewskim z okazji imienin -  dużo 
zdrowia i szczęścia życzy babcia Ela.
■ Kochanej M onice Troszczyńskiej 
z okazji 14. urodzin -  dużo zdrowia, 
dobrych wyników w nauce, uśmiechu 
na co dzień życzy babcia.
■ Genowefie Pająk z okazji 75. urodzin 
-  dużo zdrowia, szczęścia, pomyślności, 
sto lat życia i radości życzą Monika, Zby­
szek, Tomek, Janusz, Przemek, Irka.
■ Panu W ładysławowi Szczepaniako­
wi z okazji imienin życzymy szczęścia, 
pomyślności oraz niezapomnianych 
przeżyć podczas mundialu.
■ Z okazji im ien in  P io tr o w i P a­
w ło w i R u szk o w sk iem u  -  redak­

torow i naczelnem u -  najserdecz­
n iejsze  życzen ia , zdrow ia, szczęś­
cia i w życiu pow odzen ia  -  zesp ó ł 
redakcyjny.
■ Panu Antoniem u Przybylskiemu  
z okazji imienin życzymy satysfakcji 
z prowadzenia Towarzystwa M iłośni­
ków Miasta Lubonia oraz kolejnych 
udanych inicjatyw.
■ Pawłowi Krzyżostaniakowi najser­
deczniejsze życzenia imieninowe, speł­
nienia marzeń i wszelkiej pom yślno­
ści w życiu osobistym i zawodowym  
życzy „WL”.
■ Pawłowi Jankowiakowi z okazji imie­
nin -  szczęścia, pogody ducha i uchwy­
cenia w obiektywie (i nie tylko), togo 
co nieuchwytne -  „WL”.
■ Pani Jolancie Pieprzyckiej -  kie­
rownik Miejskiego Ośrodka Pomocy 
Społecznej życzymy satysfakcji z pracy 
dla potrzebujących oraz pomyślności 
w życiu osobistym.

Uwaga! Wycieczka!

P
olski Związek Emerytów Ren­
cistów i Inwalidów Koło nr 61 
w Luboniu organizuje 8 lip- 
ca wycieczkę autokarową: G niezno  

-  Biskupin. Koszt 20 zł.
Zapisy łącznie z wpłatą przyj­

mujemy do 15 czerwca, w każdy

Zjazd absolwentów AE

Z
 okazji 80-lecia Akademii Ekono­
micznej w Poznaniu, w imieniu 
władz Uczelni i prezesa Sto­
warzyszenia Absolwentów, pozwalam 

sobie zaprosić na Zjazd Absolwentów, 
który odbędzie się 7 października  
br. w gmachu szkoły.

wtorek od godz. 12.00 do 14.00 w świet­
licy Spółdzielni Mieszkaniowej „Lu- 
bonianka”.

C hę tnych  zapraszamy.

B ogum iła  K o ź lik  

przewodnicząca PZER iI

W szelkie informacje oraz for­
mularze zgłoszeniowe znajdują się 
na stronie: www.ae.poznan.pl/ab- 
solw enci/

d r  Jacek T rębeck i

p e łn o m ocn ik  rektora 

ds. organ izacji zjazdu

•• •

Z SERCA / KOLACJA WE DWOJE - CZERWIEC 2006
................. ..  • rr

adres Jub ila tów  (K o lac ja  w e dw o je )
’ IMIONA I NAZWISKA PROSIMY PISAĆ DRUKOWANYMI LITERAMI

Ą BEZPŁATNA

Kolacja we dwoje
■ Barbarze i W ładysławowi Szczepa­

niakom z okazji 30. (perłowej) roczni­
cy ślubu, abyście dalej szli przez życie, 
trzymając się m ocno za ręce, zawsze 
uśmiechnięci, zawsze razem, zawsze 
pewni swoich uczuć życzą -  Karolina 
i Przemek.
■ Karinie i Zbyszkowi Plucińskim

z okazji 2. rocznicy ślubu -  m oc ser­
decznych życzeń oraz błogosławieństwa 
Bożego na dalsze, wspólne lata życzą 
rodzice Danuta i Zygmunt Plucińscy.
■ Cioci i Wujkowi -  Karinie i Zbysz­

kowi Plucińskim  z okazji 2. rocznicy 
ślubu -  błogosławieństwa Bożego na 
dalsze wspólne lata życzy bratanica 
Adrianna Plucińska.
■ Halinie i Jerzemu Byczyńskim wszel­

kiej pomyślności z okazji 30. rocznicy 
ślubu -  zdrowia, szczęścia, i radości 
życzy córka Asia z Michałem.
■ Z okazji 30. rocznicy ślubu kocha­

nym Rodzicom Grażynie i Marianowi 
Schneider dużo zdrowia i spełnienia 
marzeń oraz uśmiechu na co dzień życzą 
Karolina z mężem i córkami.
■ Z okazji 30. rocznicy ślubu kocha­

nym Rodzicom Grażynie i Marianowi 
Schneider -  dużo zdrowia, szczęścia

i zadowolenia rodzinnego życzy Ag­
nieszka z mężem i Wiktorią.
■ Z okazji szczęśliwej „siódemki”

-  Anecie i P iotrowi Gierkom -  na­
stępnych szczęśliwych siódemek życzy
c. Teresa.
■ Kasi i Przem kowi Jelińskim dużo 

miłości i optymizmu z okazji 10. rocz­
nicy ślubu życzą Beata i Piotr Kocur 
z dziećmi.
■ Z okazji 10. rocznicy ślubu wspa­

niałym Dzieciom -  Kasi i Przem ko­
w i Jelińskim -  obfitych łask Bożych 
życzą rodzice.
■ Kochanym Rodzicom, Córce, Zięciowi

-  M onice i Zbyszkowi Sm udzińskim  
z okazji 30. rocznicy ślubu -  zdrowia, 
spokoju, wszystkiego co najlepsze i po­
gody ducha na dalsze lata wspólnego 
życia we dwoje życzą synowie: Tomek, 
Janusz, Przemek, synowa Irena oraz 
mama Genowefa.

W tym miesiącu na kolację do Restau­
racji NOVA w Puszczykowie pojadą 

państwo Barbatra i Władysław Szcze­
paniakowie. Życzymy przyjemności. Po 

odbiór zaproszenia prosimy zgłosić się 
do redakcji w godzinach dyżurów.

S
towarzyszenie Ludzi Dobrej Woli w Luboniu dziękuje wszystkim Dar­
czyńcom za przekazanie 1 procenta podatku.

Zapewniamy, że ten dar serca spożytkujemy na pom oc dla najbar­
dziej potrzebujących członków naszej lokalnej społeczności.

W  ich im ie n iu  gorąco Państwu dzięku jem y 

A d a m  G ab le r 

prezes Stowarzyszenia

Księżom  -  P roboszczowi i  W ika riuszow i z pa ra fii 

pw. w. Jana Bosko, Zna jom ym , Sąsiadom, M łodz ieży  

oraz W szystk im , k tó rzy  d z ie lili z nam i sm utek i żal 

w  bolesnych dla nas chw ilach, za udz ia ł w  osta tn im  

pożegnaniu, złożone k w ia ty  oraz in tencje mszalne za duszę 

śp.
R o b e r t a  J a g ł o w s k i e g o

serdeczne podziękow ania składa 

rodzina

Pogrążeni w  w ie lk im  sm utku zawiadam iam y, 
że 24 maja 2006 r. po  d ług ie j chorobie 

w  w ieku  86 la t odeszła od nas

śp.A N N AK IE D A C Z  -  R A D Z IE JO W S K A
z B o żaw o la  R o m a n o w sk ic h

U rodzona w  Horożance na W o łyn iu , absolwentka szkoły s ióstr 
urszu lanek w  Stanisławowie, w  1940 r. zesłana do Kazachstanu. 
Ż o łn ie rz  W ojska Polskiego, sekretarka Sztabu generała Andersa 

przeszła cały szlak b o jo w y  I I  Korpusu.
Absolw entka, b ib lio teka rz

i  p ro fesor C o lum b ia  U n ive rs ity  w  N o w ym  Jorku.
Gorąca pa trio tka , ak tyw na działaczka P o lon ii A m erykańskie j 

i stowarzyszeń kom batanckich  w  Polsce i za granicą. 
H ono row a  obywate lka M iasta Poznania, 

d w u k ro tn ie  odznaczona Krzyżem  Zasługi.
Związana z naszą społecznością poprzez osobę swojego męża, 

pp łk . Z b ign iew a Kiedacza, 
którego im ię  od  1998 r. nosi nasza Szkoła, 

gościła u nas w ie lo k ro tn ie , uśw ietn ia jąc swoją 
obecnością uroczystości szkolne.

D z ięk i Jej w spom n ien iom  m ie liśm y okazję 
poznać losy Patrona naszej Szkoły.

C ioc iu  H an iu , pozostaniesz na zawsze w  naszych w spom nien iach 

Społeczność Szkolna
LO im . pp łk . Z b ign iew a Kiedacza w  Lubon iu

Ali

http://www.ae.poznan.pl/ab-solwenci/
http://www.ae.poznan.pl/ab-solwenci/


UbUlHMIA

Śluby:
27.05.2006 r.

■ Sławomir Perkowski i Wioleta Maria 
Szymczak

Zgony:
14.05.2006 r.
■ Krystyna Kosiorek, 59 lat 
19.05.2006 r.
■ Helena Lipiecka, 88 lat 
20.05.2006 r.
■ Leokadia Ferenc, 78 lat 
23.05.2006 r.
■ Edmund Klóska, 82 lata 
27.05.2006 r.
■ Marianna Nowacka, 87 lat

Z-ca K ie row n ika  USC 

mgr Urszula Kasprzak

Pani

mgr Izabeli Cieślak
nauczycielce 

Szkoły Podstawowej n r  2 

głębokie w yrazy

w spółczucia 

z pow odu  śm ierci 

M a t k i  

składa

społeczność Szko­

ły Podstawowej n r  2 

im. A ugusta 

hr. Cieszkowskiego

ZAPLANUJ WAKACJE 
SWOJEGO DZIECKA

M orze - S ianożęty 
G óry - Szczyrk 
M azury - Piecki 

W ęgry - Balaton - S iofok

Centrum Obozów i Kolonii „SOKRATES” 
Tel. 0-618-172-554 www.sokrates.abc.pl

Profesorowi dr. hab. 
Krzysztofowi Molińskiemu, 

z okazji mianowania przez 
Prezydenta RP na najwyż­

szy stopień naukowy -  gra­
tulacje składają: Redakcja 

„Wieści Lubońskich”, człon­
kowie Zarządu Stowarzysze­
nia „Forum Lubońskie" oraz 

Klub Polityczny „Samorzą­
dowe Forum Obywatelskie”.

Ogłoszenia drobne
■ Zagubiony pies jamnik -  czarny z obro­
żą, czeka od maja na właściciela, tel. 
8 130 730
■ Niemiecki -  korepetycje, tel.0600 351 347 
(001)
■ Tapicerstwo meblowe -  usługi, Luboń 
uL Jagiełły 12A, tel. 0618 130 540 (w godz. 
16.00 -  20.00) (002)
■ Zespół jednoosobowy -  wesela, uro­
czystości, tel. 0618 305 455 (005)
■ Zespół muzyczny „Rychu Band” -  biesia­
dy, wesela, country, teL 0618 105 086 (012)
■ Zakład szklarski -  szklenie okien u klienta 
w  domu i w  warsztacie, Luboń, uL Mazurka 8, 
teL 0618 131 631,0607 671377 (017)
■ Korepetycje z matematyki i chemii, 
tel. 0509 728 962 (024)
■ Korepetycje z mikroekonomii, tel. 
0509 728 962 (025)
■ Układanie mozaiki parkietowej, par­
kietów, cyklinowanie (doświadczenie), 
tel. 0618 133 945 (026)
■ Mycie okien, czyszczenie dywanów, 
tel. 0509 211 566 (030)
■ Kupię mieszkanie 3-pokojowe na par­
terze w nowym budownictwie (bezczyn- 
szowe) w Luboniu lub zamienię miesz­
kanie 3-pokojowe -  Dębiec z dopłatą 
na 3-pokojowe (parter) w Luboniu, tel. 
0618 104 938,692 081 736 (031)
■ Usługi elektryczne, tel. 692 396 282 
(032)
■ Korepetycje z niemieckiego, tel. 
0604 067 273 (032)
■ Junkersy, kotły c.o. kuchenki, instala- 
torstwo -  awarie, tel. 0602 299 146, 
0618 629 890,0618 131 422 (034)
■ Wynajmę pokój -  samodzielny z ła­
zienką (może być biuro), teL 0618 131 966 
(035)
■ Potrzebna pani do opieki nad chorą 
leżącą -  2 razy w  miesiącu, tel. 
0694 726 977;
■ Wykształcenie średnie, doświadczenie 
-  zaopiekuję się dzieckiem, tel. 
0618 106 341;
■ Przyjmę uczniów w naukę zawodu 
lakiernika samochodowego z dniem  
1.09.2006 r„ tel. 0601 714 090, tel. 
0618 131 544
■ Lakiernika samochodowego przyjmę, 
tel. 0601 714 090, tel. 0618 131 544;
■ Doświadczona opiekunka zaopieku­
je się dzieckiem u siebie w domu, tel. 
0618 105 508;
■ 20-letni student szuka pracy na okres 
wakacji -  prace pomocnicze; dom, ogród 
budowa. Posiadam prawo jazdy kat. B, 
tel. 508 227 524;
■ Zatrudnię na stację paliw BP na ul. 
Głogowskiej 232, tel. 0618 326 045;
■ 28-latka, wykształcenie średnie -  han­
dlowe, prawo jazdy, własne auto -  szu­
ka pracy w każdym zawodzie na cały 
lub pół etatu, tel. 0505 019 450;
■ Przyjmę do pracy: tynkarzy, murarzy, 
malarzy, płytkarzy, pracowników do

ociepleń oraz pracowników ogólnobu­
dowlanych, tel. 513 130 522;
■ Zaopiekuję się dzieckiem, w jego domu 
od września, października br., tel. 
608 316 968;
■ Restauracja -  pizzeria przyjmie ku­
charza - pizzera, tel. 0-601 162 600.
■ Poszukuję przedstawiciela handlowe­
go - teren Poznania i okolicy, 
tel. 0-618 131 031. (rV-VI)
■ Zatrudnimy krawcowe oraz szefową 
produkcji -  Zakład Krawiecki w  Mosi­
nie, tel. 0-618 132 862, kom. 0-602 198 517. 
(rV-VII)
■ Centrum Opiekunek i Pracowników 
Domowych ELITA poszukuje opiekunek 
do dzieci (również chorych i niepełno­
sprawnych), opiekunek osób starszych, 
rehabilitantek, pań do prowadzenia domu 
i prasowaczek, tel. 0-618 611 252 (pn. 
-  pt. od 8.30 -  16.30).
■ 23-letnia studentka z doświadczeniem 
zawodowym w  biurze podejmie prace 
w  wakacje (czerwiec - wrzesień). Rów­
nież dodatkową, tel. 0-502 674 133.
■ Firma o profilu budowlanym przyjmie 
pracownika do obsługi klientów w sa­
lonie sprzedaży stolarki -  praca w Lu­
boniu. Oferty pisemne składać w  redak­
cji „WL” lub wrzucać do niebieskich 
skrzynek pocztowych „Wieści Lubońskich” 
rozmieszczonych na terenie Lubonia.
■ Matematyka, Fizyka - korepetycji 
udziela student Politechniki Poznańskiej, 
tel. 813 07 15,0606 44 33 79.
■ Chemia - tel. 813 07 15,0606 44 33 79.
■ Testy gimnazjalne - przygotowanie do 
testów matematyczno-przyrodniczych, 
tel. 813 07 15,0606 44 33 79.
■ Zakłady Chemiczne Luboń sp. z o. o. 
poszukują pracowników z wykształce­
niem zasadniczym chemicznym lub 
średnim chemicznym. Oferty prosimy 
składać na adres: 62-030 Luboń, ul. Ro­
mana Maya 1 tel. (061) 89 00 231, fax 
(061) 89 00 406, www.lubon.com.pl, 
e-mail: lubon@lubon.com.pl
■ Sprzedam lokal do adaptacji na cele 
mieszkaniowe o powierzchni 82,8 m 2; 
tel. 0 618 933 649 (h)
■ Wynajmę piwnicę 80 m2 z zapleczem 
sanitarnym, niezależne wejście, blisko auto­
strady, teL 605 822 856,0618 139 606 (h)
■ Nauka tańca -  młodzież, dorośh (gru­
powo, indywidualnie); teL 0 607 268 470; 
(h042)
■ Przyjmę ucznia w  naukę zawodu: 
mechanik pojazdów samochodowych 
z dniem 1.09.2006; tel. 0 618-106-786 
(h IV-VI)
■ Stolarz -  meble, budowlanka pełen 
zakres, tanio i solidnie; tel. 886 372 065 
lub 0 618 106 124 (h VI, VII)
■ Oddam w najem garaż, ul. Osiedlowa; 
tel. 508 178 773 (h)
■ Angielski konwersacje, tłumaczenia, 
lekcje, itp. tel. 0607-398-713 lub 
061-8-139-703
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(  SKLEP FIRMOWY “AURELIA” A
zaprasza

u l .  S t r e i c h a  2 9
p n - p t  1 1 . 0 0 - 1 7 . 0 0 ,  s b  1 1 . 0 0 - 1 3 . 0 0  

t e l .  0 - 6 1 8 - 1 0 2 - 3 1 4  
k o m .  0 6 0 3 - 4 2 3 - 3 7 9

p o le c a m y :
- o d z ie ż  d am ską,

- ża ło b n ą
(w s zy s tk ie  ro zm iary )

Sprzedam dług ciążący na:
Jan Rychły - Usługi Samochodowe

Luboń, ul. Cieszkowskiego 1 
inf. Henryk Bugaj tel. 0-506 150 370

;mo85)_______________________________________________________________________________________

Is tn ie je  m o ż liw o ś ć  b ezp ła tneg o  dop a so w a n ia  
lu b  sk ró c e n ia  za ku p io n e j odz ieży  

P o leca m y SZYCIE M IAROW E 
oraz PRZERÓ BKI ODZIEŻY

w  ba rdzo  k o n k u re n c y jn y c h  cenach  
P rz y jm u je m y  odz ież  do  czyszczen ia

(06015)

Montaż Anten RTV-SAT
INSTALACJE INDYWIDUALNE 
i ZBIORCZE
NAPRAWY, MODERNIZACJE 
KABLOWANIE BUDYNKÓW 
DOMOFONY

CYFRA +
Jerzy Sassek

kom. 0-608 369 652  
(b602D tel. (0 6 1) 63-36-525
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L I C E N C J O N O W A N E

B IU R O  R A C H U N K O W E
W  L U B O N I U  I P O Z N A Ń - R A T A J E

♦  k s i ę g i  h a n d l o w e

♦  K P iR
♦  r y c z a ł t ,
♦ V A T
♦  p ł a c e
♦  Z U S

tel.0-618-106-977,501-723-399

n a j e m
; ; S > °

S U P E R  N O W O C Z E S N E

KARNISZE
H U R T  - D E T A L  - S I U

tel. 813 08 44
(b3020)

W  P E Ł N I K O M PL E K SO W A  
FIR M A  O B SŁ U G O W A  

W  L U B O N IU

M O N S E R W IS
C A T E R IN G

B A N K IETY , K O M U N IE , G R IL L E ,
D A N IA  G A R M A Ż E R Y JN E , 

M Y C IE  O K IE N , 
C Z Y S Z C Z E N IE  D Y W A N Ó W

tB3010)T E L .  5 0 9  2 1 1  5 6 6

(B 3037) r

LODOWKI
ZAMRAŻARKI

LADY
NAJTAŃSZE NAPRAW Y  

U KLIENTA

T E L .  0 - 6 1 8 - 3 2 3 - 3 4 9

■ IN FO R M A TO R  LUBOŃSKI ®  KI
■ K O M IS A R IA T  P O L IC J I

ul. P ow s ta ń ców  W lkp . 34 
tel. 8 13 -0 9 -97  lub  8 93 -1 0-97

■ P O G O T O W IE  O Ś W IE T L E N IA  
D R O G O W E G O
tel. 8 56 -1 7-22

■ P O G O T O W IE  R A T U N K O W E
ul. P u łask ie g o  15, tel. 8 13 -0 9 -99

■ P O G O T O W IE  W O D . - K A N .
M osina, te l. 8 13 -21-71 , 8 19 -7 7 -85  (24h)

■ P O S T E R U N E K  E N E R G E T Y C Z N Y
ul. Fa b ryczna  2, tel. 8 13 -0 3-02  (6 .00 - 
16 .45) po  tych  godz . 991 (pog. P ozn a ń )

■ S T R A Ż  M IE J S K A
ul. P on ia tow sk ieg o  20, tel. 8 13 -1 9-86  
(pon: 9 .0 0 -2 2 .0 0 , w t-p t7 .3 0 -2 2 .0 0 , 
s o b :7 .00-15 .00 ), FAX 813-90-91

■ S T R A Ż  P O Ż A R N A
ul. Ź a b ikow ska  36, tel. 813 -0 9-98  
0 -6 18  102 826

■ A P T E K I
p l. B o ja n o w s k ie g o  3, tel. 8 13 -0 2-82  
c zyn na  8 .0 0  -  2 0.00, w  s o b o ty  8 .00  - 
14.00
u l. Ź a b ik o w s k a  16 (Z ło ty  L e k ), tel. 
813-08-11
c zyn na  9 .00  - 2 2 .0 0 , w  so bo ty  9 .00  - 
18.00
u l. Ź a b ik o w s k a  62 (p a w ilo n ) , tel. 810- 
2 5-70
c zyn na  8 .0 0  -1 8 .0 0 ,  w  so bo ty  8 .00  - 
13.00
u l.  K o ś c iu s z k i 51, te l. 8 10 -3 1-85  
czyn na  8 .0 0  -  2 1.00, sobo ty  8 .00  - 
14.00
u l. K rę ta , te l.8 1 0 -5 5 -9 3
czyn na  9 .0 0  -  18.00, so bo ty  9 .00  -
13.00
C e n tru m  P a jo , pn. - sob. 9 - 2 1 ,  n iedz. 
1 0 - 1 9
u l. K s . S tre ic h a  27, te l. 813-07-81  
czynna  8 .0 0  - 19.00, so bo ty  8 .00 -1 4 .0 0

■ B IB L IO T E K A  M IE J S K A  -
h ttp jZ /w w w .b ib lub.com .p l 
ul. Ź a b ikow ska  4 2 , tel. 813 -0 9-72  
c z y n n a : p n , śr, pt. 12 - 20, w t, czw , 9  - 
15, sob. Ś -1 3

■ F IL IE  B IB L IO T E K I M IE J S K IE J
F il ia  n r  2  -  ul. A rm ii P ozn a ń  (Ośr. 
K u ltu ry )
pn. i pt. 12 -  19, te l. 0505-267 -061  
F il ia  n r  3 -  Z a k ła d y  C h em iczn e  
(P rzych o dn ia )
w t. 9  - 1 5 ,  czw. 12 -1 9 ,  te l. 0 50 5 -26 7 - 
061
F il ia  n r  4  -  ul. S ob ie sk ie go  9 7  (O środek

K u ltu ry )
w t., czw. 12 -  19, p t 9  - 1 5 ,  te l. 0 60 7 -87 4 - 
382

■ B U R M IS T R Z  L U B O N IA
d r W łod z im ie rz  K aczm arek, 
te l. 813-01-41

■ G A B IN E T Y  S P E C J A L IS T Y C Z N E  
P O S IA D A J Ą C E  K O N T R A K T  Z  N FZ
Poradnia G inekologiczno-Położnicza
- GIN-POL, u l. P on ia tow sk ieg o  20, tel. 0- 
6 18 -1 30 -9 1 7
- Gabinet Okulistyczny „O KO ", ul. 
P on ia tow sk ieg o  20,

pok. 204 , tel. 0 -618 -104 -831
- M E D  LU X , ul. K ośc iuszk i 53, tel. 
0 -6 18 -1 39 -2 23  (oku lis ta , ka rd io log , 
o rtop e da , d erm ato lo g , la ryngo log , 
a le rgo lo g )
- L O G O S , ul. S ob ie sk ie go  55A , tel. 
0 -6 1 8 -1 0 5 -9 0 6  (P o radn ia  Zd ro w ia  
P sych iczne go , P orad n ia  Leczenia  
U za le żn ie ń )
- ART-MED, u l. ks. S tre icha  27, tel. 
0 -6 1 8 -1 39 -9 23 , fax. 0 -6 18 -1 39 -2 57  
(ch iru rg , la ryn go lo g , n eu ro lo g )
- PERFEKT-DENT, P rzychodn ia  
S to m a to log iczn a , ul. P on ia tow sk ieg o  20, 
tel. 0 -618 -130-901
- MILMED, ul. L eśm ian a  10 

te l. 0 -6 18 -9 31 -2 50
Gabinety Stomatologiczne
- u l. d r R om ana  M aya 1A, te l.0 -6 1 8 -9 9 4 - 
862
- u l. A rm ii P ozn a ń  32, te l. 050 3  5 18  740
- u l. S zko lna  36A , te l. 0 -6 18 -9 92 -1 47
- u l. K ośc iuszk i 17. te l. 0 -6 18 -1 39 -2 85

■ G IM N A Z J A
N r 1, ul. A rm ii P ozn a ń  27, 
tel. 8 10 -2 8 -38
N r 2 . ul. K o łłą ta ja  1, tel. 8 93 -2 3 -16

■ G R U P A  A A  A v a n t i
sp o tka n ia : ś roda, godz. 18.00 
w  O śro dku  K ultury, A rm ii P ozn a ń  51 a

ul. N ie p od le g łośc i 11, te l. 813-05-51  
e -m a il: k o m -lu b @ ko m .lu b .co m .p l

■ K O M U N IK A C J A  A U T O B U S O W A  
S pó łka  z  o .o  "T R A N S L U B " ul. 
P rze m ys ło w a  13. tel. 813 -0 1-45

■ L IC E U M  O G Ó L N O K S Z T A Ł C Ą C E  
Z a o c z n e  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą c e  
P o lic e a ln e  S tu d iu m  In fo rm a ty c z n e
ul. A rm ii P oznań  27. te l. 8 10 -2 2 -78

■ L U B O Ń S K I O Ś R O D E K  K U LTU R Y
ul. S o b ie sk ie go  97, te l. 813 -0 0-72  
Pn.-czw .: 8 -2 0 , p t. 8 -15

■ M IE JS K I O Ś R O D E K  P O M O C Y  
S P O Ł E C Z N E J
ul. Ź ró d la n a  1, tel. 8 10 -5 0-85

■ M U ZE U M  M A R T Y R O L O G IC Z N E
ul. N ie z ło m n ych  2, tel. 813-06-81

■ P O C ZTY
L u b o ń , u l. Ź a b ikow ska  62, te l. 8 1 3 -0 3 - 
52
c zyn na  pn. pt. 8 .0 0  - 19.00, so bo ty  8 .00  
-1 4 .0 0
Oddziały:
- u l. P on ia tow sk ieg o  3, tel. 8 13 -0 2-33  
czyn na  pn. - p t. 8 .0 0  - 19.00,
-  u l. S ob ie sk ie go  97, tel. 813 -0 2-64  
czyn na  pn. - pt. 8 .00  -1 8 .0 0

■ P O R A D N IA  
P S Y C H O L O G IC Z N O - 
P E D A G O G IC Z N A
te l. 8 13 -0 1 -73  pn-p t: 7 .0 0 -1 5 .0 0

■ P R Z Y C H O D N IE
P rz y c h o d n ia  L e k a rz a  R o d z in n e g o  
ul. O krze i 65, tel. 8 13 -0 3 -62  
P rz y c h o d n ia  L e k a rz a  R o d z in n e g o  
ul. P on ia tow sk ieg o  20, tel. 810-48-31  
G a b in e ty  L e k a rz y  R o d z in n y c h  
ul. dr. R o m a na  M aya  1a, tel. 890 -0 4-85  
P o m o c  d o ra ź n a  p o  18.00, w  n ie d z ie le  
i ś w ię ta
- P og o to w ie  R a tun kow e , ul. P u łask ie g o  
15

te l. 8 13 -0 9 -99
P ie lę g n ia rs k i O ś ro d e k  M e d y c y n y
Ś ro d o w is k o w o -R o d z in n e j
"P A N A C E U M ’’
ul. P on ia tow sk ieg o  20, tel. 813-12-11

■ S P Ó Ł D Z IE L N IA  M IE S Z K A N IO W A  
"L U B O N IA N K A "
ul. Ź a b ikow ska  62, tel. 813-01-71

■ S T A C J A  P K P
ul. D w orcow a , tel. 6 33 -3 8 -16  (6 .00 - 
16 .45) o k ie n ko  ka sow e

|  S Z K O Ł Y  P O D S TA W O W E
N r 1, ul. P on ia tow sk ieg o  10, 
tel. 8 13 -0 4-92
N r 2, u l. Ź a b ikow ska  40, tel. 813 -0 3-92  
N r 3 , u l. D ą b row sk ieg o  2a, tel. 8 13 -0 4- 
42
N r 4 , u l. 1 M a ja  10, tel. 813-03-81

■U R ZĄ D  M IE JS K I w  L U B O N IU
pl. B o jan ow sk ieg o  2 , tel. 813-00-11 
e -m a il: o ffice @ lub o n .w o k iss .p l 
c zyn n y  pn.: 9 -1 7 , w t.-p t.: 7 .3 0  -1 5 .3 0

IL U B O Ń S K IE  S TO W A R Z Y S Z E N IE  
H IS TO R Y C ZN E
ul. A rm ii P ozn a ń  51 a

■PTTK
ul. Ź a b ikow ska  60 -  pon. 1 7 .1 5 -1 9 .0 0

■TOW . M IŁ O Ś N IK Ó W  M IA S T A  
L U B O N IA
ul. S ob ie sk ie go  97,
SEKCJA HISTORYCZNA,
Kom . 0 60 4 -86 9 -1 02 , e -m a il: 
p rzem ys la w .m a ckow iak@ w p .p l

■ P R Z E D S Z K O LA
P rz e d s z k o le  S ió s tr  S łu ż e b n ic z e k , pl.
E. B o jan ow sk ieg o , tel. 8 13 -0 1 -22  w.
61
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le  
„C z a ro d z ie js k i O g ró d " ,  ul.
K on o pn icka  14, tek 810 -2 0-32  
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le  
„C a lin e c z k a " ,u l.  P on ia tow sk ieg o  42a, 
tel. 813 -9 5-55
N ie p u b lic z n e  P rz e d s z k o le  „C h a tk a  
S k rz a tk a " , u l. 11 L is top ad a  63, tel. 
8 10 -2 7-53
P rz e d s z k o le  n r  5 „W e s e li
S p o r to w c y " ,  ul O s ie d lo w a  19, tel. 
8 13 -0 9-40
P rz e d s z k o le  n r  1 "P o g o d n e  
P rz e d s z k o le " ,  ul. S ob ie sk ie go  65, 
te l.8 1 3 -01 -0 2
P rz e d s z k o le  “ T ip -T o p k a  O d k ry w c y " ,
u l. K on a rzew sk ie go  10. tel. 810 -2 3-06

■ K O M IN IA R Z , tel. 8 10 -3 7 -42

■K O Ś C IO Ł Y  
ś w . B a rb a ry
Pl. B o jan ow sk ieg o  12, te l. 813-04-21
ś w . J a n a  B o s k o
ul. Ja g ie łły  11, tel. 813-04-51
ś w . M a k s y m il ia n a  K o lb e
ul. 1 M a ja  4 , tel. 8 13 -0 6 -70
S A N K T U A R IU M  B Ł . E D M U N D A
B O J A N O W S K IE G O
pl. E. B o jan ow sk ieg o , tel. 8 13 -0 1 -22

■ B A N K O M A T Y  C Z Y N N E  24 G O D Z IN Y
W B K , ul. K ośc iuszk i,
P K O  BP, ul. S iko rsk ie go  
P eK a O  S .A ., ul. Ź a b ikow ska  66 
(C en trum  P a jo )
S BL, p l. B o jan ow sk ieg o  2

X

P raco w n ia  odzieży  
skórzanej 

poleca:
odzież skórzanq  

w  dużym  w yb o rze  
w z o ró w  i k o lo ró w  

Luboń
ul. A k a c jo w a  17 

te l. 813-02-19(06056)

O S K  L ID E R
NAUKA JAZDY KAT. A, B 
PUNTO-KLIMATYZACJA

RATY!!!C 0-618-102-266 
0-504-324-174

________  nr zezw. 00343021

" L l  <KiNlU>
ZA P R A S ZA  NA KURS NAUKI JAZDY KAT. A. B, C, 6

ZA P IS Y  W  K A ŻD Y W TO R E K  
O  G O D ZIN IE  18.00

miejsce spotkania: D O M  KULTURY  
W  LUBONIU - ul. Sobieskiego 97

TE L . 810-69-65  lub 0602-533-529
M a te r ia ły  s z k o le n io w e S U P E Rg ra tis  
Naszym atutem:
• nauka na nowych samochodach Fiat Punto III 
- możliwość wjazdu na plac manewrowy własnym pojazdem

C E N /*

• ratv 50zł miesie

httpjZ/www.biblub.com.pl
mailto:kom-lub@kom.lub.com.pl
mailto:office@lubon.wokiss.pl
mailto:przemyslaw.mackowiak@wp.pl


MOSKITIERY
SIATKI PRZECIW 

OWADOM 
NA OKNA I DRZWI

(f3064)

p r o d  u  k e j a  
m o n t a ż

Luboń, ul. Nowiny 2,
tel. 0-618-130-328, kom. 602-623-390

SKLEP ARTYKUŁY INSTALACYJNE
LUBOŃ, UL. SIKORSKIEGO paw. 10, TEL.0^ ^ ! ™

OFERUJE: RATY
- rury i kształtki PCV, miedziane BEZ

- grzejniki PURMO, RADSON, RADIATOR, FERROLI 
- piece gazowe, junkersy

PORĘCZYCIEU

- umywalki, kompakty, wanny akrylowe, kabiny CZYNNE:
- baterie umywalkowe, wannowe i inne PON-PT: 8-18

- wyposażenie łazienek: wieszaki, półki, lustra itp. SOB: 10-14
(MO81)

U S Ł U G I  K R A W I E C K I E
w  k o m p l e k s i e  „ G E S A ”  u l .  P a d e r e w s k i e g o  1 8  

( n a p r z e c i w  , , P A J O ” ) ,  t e l .  6 0 4  6 6 2  8 5 9

- szyc ie  m iarow e dam skie , m ęskie
- popraw ki, przeróbki, w szyw an ie  zam ków
- szycie  firan
- napraw y m aszyn do szycia 
(rów n ież dom ow e) 
godz. o tw arcia: pn.-pt. 10-16, sob

H3071)

x  W

TŁUMIKI
KATALIZATORY

PHU „AGROL” oferuje: 
ŻALUZJE ROLETY 

MOSKITIERY
PRODUKCJA, MONTAŻ, NAPRAW A 

ROLETKI M ATERIAŁOW E 
ŻALUZJE POZIOM E I PIONOW E 

M OSKITIERY O KIENNE I DRZW IOW E 
PROMOCJA ■ ROLETKI MATERIAŁOWE od 33 zl szt. 

Tel. 0-618-931-371 kom. 0609-127-198 
po godz. 17.00 (b1012,

N A P R A W A
PRALEK

w s z y s tk ie

kom. 504-274-213 
tel. 833-12-96

- s p o r t o w e  t łu m ik i
-  s p o r to w e  k o ń c ó w k i
- s t r u m ie n ic e
- t łu m ik i  d r g a ń
- w ie s z a k i  g u m o w e
- u s z c z e lk i

SPRZEDAŻ - MONTAŻ

8 , 0 - S j -6 2

- NAPRAWA
WSZYSTKIE MODELE

RÓWNIEŻ DO SAMOCHODÓW CIĘŻAROWYCH

Laureat konkursu 
“Najlepsze w Polsce*

(B6004) w w w .tlum iki-m otor.poznan.pl
Luboń, ul. Mokra 3 (,3068>

(dojazd ul. Panka - pierwsza w prawo za stacją ORLEN, kierunek Wiry)

Z aŁ M  Remontowo -  BudowlANy 
W aIćemar Lehmann 
LuboŃ, ul. ŻAbikowskA 25 

^ J eL 8 1 5 4  9^60__________ (B6oi8jy

K A R C H ER
SZYB K O  SC H N Ą C Y

c z y s z c z e n i e  d y w a n ó w ,  
w y k ł a d z i n

i t a p i c e r k i  m e b l o w e j  1 
t e l .  0 - 6 1 8  3 0 3  1 0 2  *  

k o m .  0 - 6 0 8  8 4 7  4 9 6  
Dojazd gratis (Luboń)

KONSTRUKCJE STALOWE
SPAWANIE ALUMINIUM 

KRATY PŁOTY BRAMY SCHODY

I

62-030 Luboń, ul. Pułaskiego 6
teł. (061) 810-29-38, fax 893-3746 (B 6023)

NAPRAWA
TELEWIZORY

m agnetow idy, p ilo ty , 
tunery satelitarne, m agneto fony, 

ra d ia  sam ochodow e

tel.810-25-43 
Luboń, ul. Pułaskiego 14

kom. 505-584-276 <b6°24’

SKROK - UBEZPIECZENIA 
KREDYTY

ZAPISUJEMY DO PRYWATNEJ 
KASY CHORYCH MEDIMAK

•Ubezpieczenia •Kredyty:
- komunikacyjne - gotówkowe
- mienie - konsolidacyjne
- życie - chwilówki
- OFE - hipoteczne

Biuro: Luboń, ul. Paderewskiego 18, tel. 810 46 79, kom. 602 139 517 
www.skrok-ubezpieczenia.webpark.pl, e-mail: gings@pro.onet.pl

JU LIU S Z  M IC H A LA K

w y n ó b  < spRZEĆAŻ
motoryzacyjne i  specjalne 

L u boń
u l. A rm ii P oznań 3 8  
te l. / fa x  8 1 3 -1 6 -9 5  ,
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http://www.tlumiki-motor.poznan.pl
http://www.skrok-ubezpieczenia.webpark.pl
mailto:gings@pro.onet.pl


M A L I B U
jŃSTALACYJNO - METALÓW^]

AUTO-MECHANIKA

11 LISTOPADA 140A
(Pętla autobusowa)

SOLARIUM
Drugi punkt:
ul. S IK O R S K IE G O  9

8103-714
PON-PT 10.00 - 21.00 
SOBOTA 9.00 - 16.00Fryzjer

P O N -P T  10.00 - 18.00 
SO B O TA  9.00 - 14.00

. G A B I N E T  „
KOSMETYCZNY

- M A N IC U R E
-P E D IC U R E
- O C Z Y S Z C Z A N IE  
-W O S K O W A N IE  
-H E N N A , M A S A Ż E  
-K O L C Z Y K O W A N IE
-  M A K IJ A Ż  
-T IP S Y  
- A K R Y L E

P O N - P T  9 . 0 0 - 2 1 . 0 0  
S O B O T A  9 . 0 0 - 1 5 . 0 0

SKLEP „U HANKI”
Poleca:

•  bieliznę •rajstopy
•  konfekcję niemowlęcą

Wyprzedaż odzieży dziecięcej
Luboń, ul. 11 Listopada

(pętla autobusowa) (,1049)
otwarte: pn.-pt. I O-l 8, sob. 10-1430

a r ty k u ły  in s ta la c y jn e :
miedziane, zgrzewane PP, 
kanalizacyjne, sanitarne 

GRZEJNIKI ALUMINIOWE
a r ty k u ły  m e ta lo w e :
śruby, wkręty, gwoździe, 

narzędzia, łączniki ciesielskie 
PIECE GAZOWE, 

WĘGLOWE, MIALOWE

in s ta la c y jn e  
w o d -k a n -g a z -c o  

ś lu s a rs tw o  
re m o n ty  

ZAPRASZAMY
Luboń, ul. Skowronkowa 4 
tel. 810-18-95, 502-582-311
CZYNNE I I I  a* A 

pn-pt8-18 1  » T l l  B  M

sob 8-14 (F6014) r

Usługi 
Instalator

Wod-kan, gaz, C.O. 
ul. Skowronkowa 4 

tel. 502 582 311

(F6057)

WYKŁADZINY,
CHODNIKI

O b s z y w a n ie , la m o w a n ie  
ró w n ie ż  u k lie n ta , 

w y k o n y w a n ie  n a s to p n ic ,
o b s z y w a n ie  paskó w .

Luboń, ul. Prusa 3
tel. 810 24 92, kom. 0602 327 011

Tomasz Mroskowiak
W i r y  k .  P o z n a n ia ,  u l .  K o m o r n ic k a  7 0 ,  t e l .  0 - 6 1 8 - 1 0 6 - 7 8 6

mercedes
P O L E C A :

naprawy samochodów:
►osobowych •dostawczych •ciężarowych
BIURO RACHUNKOW OŚCI „C ALC U LU S”

Ewa Ceglarek
Doradca podatkowy nr 00984

Od 1991 roku  p ro w a d z im y  ko m p le k s o w ą  o b s ługę  firm  w za kres ie : 
EŁIDoradztwo p o d a tko w e
fflK s ię g o w o ś ć  (p e łn a , KPiR, ry cza łt, e w id e n c je  VAT, . . . )  S
LEJKadry i p łace  I

CDZUS e le k tro n ic z n ie  te l. 061 81 0 2  458
kom . 601 769870

L u b o ń  u l J. M a z u rk a  17 . . . . . . .  calcu lus@ poczta .onet.p l
c z y n n e  o d  pn . do  p t. w  g o d z . o d  10 .00  d o  17 .00

w w w .calcu lus.w .p l

AKARCHER
c zy s zc ze n ie  d yu u a n ó u j, 

w y k ła d z in  i v e rtic a li 
( ż a lu z je  p io n o u u e ), 
ta p ic e rk i m e b lo w e j

i s a m o c h o d o w e j  

tel. 867-02-37 , 0508-945-633

DOJAZD GRATIS

OBUWIE
WE WZORY

LUBO
OTW ARTE: PN-PT 10.00 - 17.00 
(13043) SOBOTA 10.00-13.00

B I U R O  R A C H U N K O W E

KOMPLEKSOWA OBSŁUGA PODMIOTÓW GOSPODARCZYCH 
ELEKTRONICZNE PRZEKAZYWANIE DOKUMENTACJI ZUS 

ODBIÓR DOKUMENTÓW OD KLIENTA - GRATIS!!!

te l. 813-06-88 (od  9.00 do  12.00), te l. 899-05-11
kom . 0603-194-378 (R6005)

HURTOWNIA KOSTKI BRUKOWEJ
K O STK A  BRUKOW A (G RAN ITO W A , BETO N O W A ),
D O R A D ZTW O , POM IAR, G R A T IS 
ZAPEW NIAM Y T R A N S P O R T  (ŻWIR, PIASEK  ITP.),
BLOCZKI BETON O W E PRA SO W A N E (EUNDAM ENTY)
SAMOCHODY $ AMOZAŁADOW CZEI SAMOWYŁADOWCZE (602 17 89 89

NISKIE
CENY!!!

D E L IK A T E S Y  C O R M E R  :  p ie c z y w o  • n a b i a ł

Specjalność - słodycze zachodnie 

w super cenie. 
Oferujemy alkohole 

oraz wędliny
Tanie papierosy

PN.-20B. 6.00-21.00
NIEDZ. 10.00-20.00 ŚWIĘTA 10.00-1?.00

^ 9 9 - 3 1 - 1 7s k rz y ż o w a n ie  u l. P o z n a ń s k ie j i  B u c z k a

oferu jem y:
- a d a p ta c ja  poddaszy na cele m ieszka lne
- w en ty lac ja  d la  dom u
- p race  b lacha rsko -deka rsk ie
- p race  ciesie lskie
- p race  re m o n to w o -b u d o w la n e

ZAKŁAD BUDOWLANO-REMONTOWY
" D A C H  -  S E R W IS "

T o m a s z  J u rg a  
Z a k ła d  d y p lo m o w a n y  

C Z ŁO N E K  PO LS K IE G O  STOWARZYSZENIA DEKARZY

,130701

Luboń, ul. Nowa lc 
kom. 0604-214 390 

tel. 893-44-66 
www.dach-serwis.net 

e-mail: biuro@dach-serwis.net
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BIURO RACHUNKOWE^
„CASH”

62-031 Luboń, ul. Kościuszki 8 
tel. 899-51-21, kom. 0502-594940

e-mail: cash@sote.pl
czynne od 10.00 do 16.00

POZBĄDŹ SIĘ STARYCH SPOSOBÓW CZYSZCZENIA
WYPRÓBUJ KARCHERA

9KKRCHER

Usługi introligatorskie
i  - oprawa prac dyplom ow ow ych, 
m agisterskich, usługi ekspresowi 

- książek, czasopism 
- inne prace in tro liga to rsk ie  

- w izytów ki

Biuro istnieje od 1995 roku.
Posiada ŚWIADECTWO KWALIFIKACYJNE 
wydane przez Ministra Finansów nr 8314/98

Pełna profesjonalna obsługa firm w zakresie:
- książka przychodów i rozchodów
- księgi handlowe (Reooga)
- ryczałt Uwaga:
- ewidencja płac Przygotowujemy
. kadry wnioski o zwrot VAT-u
- ZUS wysyłany elektronicznie od materiałów
- kapitał początkowy remontowo-budowlanych

O F E R T A :
♦CZYSZCZENIE DYWANÓW I WYKŁADZIN 

♦  CZYSZCZENIE MEBLI TAPICEROWANYCH 
♦C ZYSZCZENIE TAPICEREK SAMOCHODOWYCH

ceny konkurencyjne!!!

i
,

Luboń, ul. Paderewskiego 29 
tel.810-24-35, 0603-317-256

' czynne do  godz. 20.00 (r6057)

E L E K T R O M E C H A N IK A
S A M O C H O D O W A
Naprawa:
- Rozruszniki
- Alternatory
- Instalacje elektr.

WYSTAWIAMY 
FAKTURY VAT

Montaż:
- Radia

TEL 0-618 104 583 
KOM. 508 212 958; 502 483 823 
DOJAZD DO KLIENTA GRATIS

- Alarmy
- Blokady Niedźwiedź Lock
Michał Roszak <r3056>

62 -030  Luboń te l. 8 1 3 -1 5 -1 8  
ul. D ożynkow a 7A  ko m . 0 6 0 2 -5 5 5 -3 4 6

Ręczna M yjn ia  
S am ochodow a

Luboń, ul. Traugutta 3 
w okresie zimowym ogrzewana 

tel. 513 320 663 
(i3002> kom. 501 437 397 
Czynne od pon. do soboty 9-20

TIPSY
Z D O B IE N IE  P A Z N O K C I
USŁUGI KOSMETYCZNE

MANICURE, PEDICURE
HENNA, OCZYSZCZANIE TWARZY 

ALGI, MASAŻ TWARZY I CIAŁA, MAKIJAŻE

W  A T R A K C Y J N Y C H  C E N A C H ! 

Z D O J A Z D E M  D O  K L IE N T A !

T E L . 504 265 187 ,i301s,

ŚL- o & (J3014

W ypożycza ln ia  - sp rzedaż  
Otwarte:
pn.-pt. 16.00-20.00 
sob. 10.00-14.00 
62-030 Luboń 
ul. Kościuszki 88 
tel. kom.:
0-512 948 407, 
0-512 948 408
www.amore.slub.pl

= NAPRAWA = 
= LODÓWEK = 
= ZAMRAŻAREK =

Q3022)

TEL. 0602-672-815

NAPRAW A
LODÓWEK - ZAMRAŻAREK

Naprawy w domu klienta
Ekspresowo - Tanio! 03020)

te l. 810-75-30, kom . 0501-48-22-21

O ś r o d e k  s z k o l e n i a  k i e r o w c ó w  
K A J A

Z A P R A S Z A  N A  K U R S  P R A W A  J A Z D Y  K A T .B  
£ 5 0 0  1 0 5  1 7 1 , 5 0 1  8 9 4  5 0 7 ,  8 1 3  1 6  0 3  

SZCZEGÓ LNE PROM OCJE PATRZ: w ww .naukajazdy-kaja.pl 
ZAPISY: WYKŁADY:

Poniedzia łek godz. 16.00 Szkoła Podstaw ow a nr 3 Poniedziałek i Środa Szkoła Podstawowa nr 3
w  Luboniu ul. D ąbrow skiego 2a (sala44) w Luboniu ul. Dąbrowskiego 2a (sala44) godz. 16.00

W torek godz. 17.00 G im nazjum  Wtorek i czwartek Gimnazjum
w  Kom ornikach ul. Pocztow a 30 (s a la l)  w Komornikach ul. Pocztowa 30 (sa la l)  godz. 17.00

A t r a k c y jn a  c e n a ,  R a ty ,  N o w e  A u t a ,
M a t e r ia ły  s z k o le n io w e  w  c e n ie  k u r s u  (książki, testy, płyty CD), 

D u ż y  p la c  m a n e w r o w y  (dla naszych kursantów 
możliwość wjazdu na plac i ćwiczeń własnym autem)

LODÓWKI
KOSTKARKI

ZAMRAŻARKI
T a n iu tk o  u  k l ie n t a !

(13021)

TEL. 810-74-54

HURTOWNIA
CZĘŚCI

JAPOŃSKICH
? I KOREAŃSKICH

toyota mazoa h o n d a  
<jń$> DAEWOO

L u b o ń , u l. A r m ii  P o z n a ń  2 3 B
tel. 061 8131-734, 8139-333, www.beraf.poznan.pl

K O M P U T E R Y  D O W O L N E J  K O N F I G U R A C J I

K O M P U T E R Y
• KOMPUTERY
•DRUKARKI sklep internetowy:
. MONITORY wyyw^mę?terbit.ęęm.pl

• OPROGRAMOWANIE
• AKCESORIA
• ELEMENTY SIECIOWE

►SPRZEDAŻ
► NAPRAWA KOMPUTERÓW 

I MONITORÓW
► MODERNIZACJA

L u b o ń  E-m@il: biuro@ m asterb it.poznan.pl 
u l. K o ś c iu s z k i 1a

R
A

T
Y

tel./fax 813-10-69 (F6022)

[ ® © W E

VAT
COAT1NGS1

© Z 5 \ [R 5 B < S > © IX ]<  

0

ż  MaxMeyer
C A R  R E F I N I S H *

LAKIERY
W SPRAYU — c * s  m

M I E S Z A L N I A  K O M P U T E R O W A

Z A K Ł A D  Z E G A R M IS T R Z O W S K I

Luboń, ul. Żabikowska 6 2 ,  

tel. S V 0  5 5  9 ?  2 2
N A PR A W Y  zegarków, zegarów, budzików, 

urządzeń elektrycznych 
SPRZEDAŻ zagarków, zegarów, budzików, 

okularów przeciwsłonecznych
B ATE R IE  DO W SZY STKIC H  URZĄDZEŃ

Zaprasza
pn.-pt. 10.00 - 17.OO, sob. 10.00 -12.00

B iu ro  O b ro tu  N ieruchom ościam i

“ L E G A T ® "
mgr Elżbieta Mizerka-Szmyt 

Licencja nr 1363
Kupno, sprzedaż, zamiana, 
najem, podział lokali, 
nieruchomości.
Pełna obsługa prawna, 
notarialna, geodezyjna. (fóo24)

Luboń, ul. Drzymaty3 
te l./fa x  + 4 8 /0 6 1 8 1 3 0 4 9 1 , tel. 0 6 1 8 9 3 2 3 8 9  

legat.em@neostrada.pl

I z M a r k
OFERUJE:

Firany (szycie na miarę), 
Obrusy, serwetki 

Bieliznę damskę, męskq, 
dziecięcq

Rajstopy, pończochy, skarpety 
Dresy, bluzy, leginsy

ŻALUZJE POZIOME
134 kolory

ROLETKI MATERIAŁOWE 
320 wzorów 

ŻALUZJE PIONOWE 
220 wzorów

ROLETY ZEWNĘTRZNE

produkcja-montaż-serwis 
2 LATA GWARANCJI

wymierzanie gratis!!!!!
(F6018)

Luboń, ul. Sobieskiego 2
tel. 893-26-49, kom. 601-712-606

mailto:cash@sote.pl
http://www.amore.slub.pl
http://www.naukajazdy-kaja.pl
http://www.beraf.poznan.pl
terbit.%c4%99%c4%99m.pl
mailto:biuro@masterbit.poznan.pl
mailto:legat.em@neostrada.pl


OFERUJEMY PEŁEN
PAKIET UBEZPIECZEŃ 

POJAZDÓW MECHANICZNYCH, 
MIESZKAŃ, BUDYNKÓW, 

KOMPLEKSOWE UBEZPIECZENIE FIRM 
KONSULTACJE I DORADZTWO

NAJTANIEJ OC

USŁUGI ŚLUSARSKIE 
KRATY, OGRODZENIA 
PRACE SPAWALNICZE

Krzysztof Goździewski 
ul. 11 Listopada 106 * 62-031 LUBOŃ 

(W 6004) tel. 813-16-67* kom. 0502-225-667

G A B IN E T
LEK A R ZA

R O D Z IN N E G O
Lek. MEd. JAN BANASIUK

czyNNy od poNiEdziAłku do piĄiku

REjesTRAcjA C L 6 1 8  9 0 0  4 8 5  
AAbiNET 0  6 1 8  9 9 4  8 6 1

(16073)

czynne:
pn-pt 10-18, sob 10-14

(W6007)

Luboń, ul. 11. L istopada 104 
tel. 899-21-64, kom. 601-318-367

, FIRMA
OGÓLNOBUDOWLANA 

„M H - BUD”
Hieronim Berdyszak
ul. A rm ii P o zn a ń  57a  

62-032 L u b o ń  
te l . / fa x  813-18-00 w .3 3  

ko m . 0601-574-487
Oferuje profesjonalne 

wykonanie usług w zakresie: 
•  m a lo w a n ia

•  ta p e to w a n ia
•  s z p a c h lo w a n ia  

•m o n ta ż u  śc ian  d z ia ło w y c h  
z p ły t g ip s o w o -k a r to n o w y c h

•  m o n ta ż u  su fitów  
p o d w ie s z a n y c h  z p ły t 
g ip s o w o -k a r to n o w y c h  s
•  u k ła d a n ie  p ły te k  j

G w a ra n tu je m y  w ysokq jakość  
usług w yko n yw a n ych  

now oczesnym i te c h n o lo g ia m i 
oraz konku rency jn e  ceny . 
W ys taw iam y fak tu ry  VAT.

Kontakt telefoniczny w  godz. 18-22

>

)LECA W SPRZED AŻY HURTOWEJ I DETALICZNEJ
JKI ŻAKARDOWE, HAFTOWANE, WOALE IGIPU 

)BRUSY, BIEŻNIKI, SERWETKI 
;CZNIKI FROTTE I ŚCIERKI KUCHENNE 

COCE, KOŁDRY I ARTYKUŁY POŚCIELOWE 
PARASOLE
INNE ARTYKUŁY DEKORACYJNE 
[YCIE FIRAN NA WYMIAR 
)LETKI MATERIAŁOWE - CENY PROMOCYJNE 

LUBOŃ, UL. ARMII POZNAŃ 57a
(w jazd przy sklepie "SEZAM")

TEL. 8 1 3 -1 8 -0 0 , 8 1 0 -2 8 -2 7
ZAPRASZAMY

PO N, W T, C ZW , PIĄTEK 9 .0 0  - 16 .00 
ŚRO DA 10 .00  - 2 0 .0 0  

SO B O TA  1 0 .0 0 -  13 .00
ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW

Kupiłeś samochód, przyjdź 
do nas! Pomoc w załatwieniu 

akcyzy i zaświadczenia 
VAT-25, odprawy celne, Intrastat

-KABEK-BIS-
K a ta rz y n a  H o ffm a n n  

6 2 -0 3 0  L u b o ń , u l. C h o p in a  9 
te l. k o m . 0 5 0 1 -3 0 3 -1 2 6  
te l. / fa x  0 -6 1 8  131 6 7 6

W 6023)’

MYJNIA
RĘCZNA

u l .  1 1  L i s t o p a d a  1 0 4  
k o m .  0 6 9 3 - 8 2 2 - 7 9 5

(W6016)

J
A (W6014)

EAN D’ARCEL

FRYZJER DAMSKO-MESKI N O W O Ś Ć !

Zabieg czekoladowy 
Lifting Afrodyta

SERDECZNIE ZAPRASZ
KOSMETYKA

SOLARIUM-TIPSY
pełen zakres usług Pon-Pt: l l . 0 0 - l9 .0 0  Sob: 8.0'LUBOŃ, UL MAZURKA 1, tel. 810-25-73

BOAZERIAWTRÓB-SPItZEKAŻ
sze rokość  k ry c ia  85 m m  (112)

I s f  1—J

sze rokość  z  p ió re m  95 m m  (120)

ZAKŁAD STOLARSKI (s6006) 
ANDRZEJ RATAJCZAK

ul. JURAN DA  24, 62-032 LUBOŃ 
TEL./FAX 810-53-33

(PRZYJMĘ UCZNIÓW ) ^006

PŁYTKI CERAMICZNE 
PANELE PODŁOGOWE

C H A  F t S  C \A /O  -  K I E H N I C  Z l / l / ć ?
k o m p l e k s o w a

• ARMATURA SANITARNA
• KABINY NATRYSKOWE, BATERIE 
•MEBLE KUCHENNE
• ZABUDOWY WNĘK
• USŁUGI-WYKONAWSTWO

A L O J Z Y  K W A P IS Z E W S K I 6 2 -0 3 2  L U B O Ń , U L . 1 M A J A  22
* S IE Ć  N A P R A W C Z A  PZU
* w s p ó łp ra c a  z e  w s z y s tk im i u b e z p ie c z e ln ia m i
* n a p ra w a  a u t w s z y s tk ic h  ty p ó w
* ro z liz c z e n ia  g o tó w k o w e  i b e z g o tó w k o w e
* a u to  z a s tę p c z e  na  c z a s  n a p ra w y  ___________________________
* p o m o c  d ro g o w a
* m o ż liw o ś ć  n e g o c ja c ji c e n  ZAKŁAD CECHOWY OD 1976 ROWj

ZAPRASZAMY: pn.-pt. godz. 8-16 sob. 8-14 WWW a lo ida  net 
tel/fax (0-61)813 90 51 kom. 0501 462 965 ' ^ i

SK L E P ROW EROW Y *** SER W IS
RATY!!! RABATY

SKLEP (
ZAPRASZAMY: 

pn-pt 9.00-17.00 
sob 9.00-14.00 Rowery: UNIBIKE

leszmar lubon
a c i- projekt ul. Fabiyona 21

t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 5 ,  t e l .  8 1 0 - 2 1 - 6 7

(r6053)
Części: S h im a n o ,  S R A M ,  R S T ,  S U N T O U R  

Stroje rowerowe 
Serwis narciarski

Luboń, ul. Strumykowa 16 Czynne: 10-18
tel.813-18-18 x ,3om Sobota 10-Jj. J



U j b o ń ,  u l ,  f e i d i  5 1

8  0515-164-361

Okulary od 39 zł

Soczewki kontaktowe

Komputerowa obróbka szkieł

P n  - P t  9 - 1 7  
S o b o t a  9 - 1 4

(j6016:

P R Y W A T N Y  G A B I N E T  L E K A R S K I
lek. MEd. JAN BANASIUK

ul. dit. Romana Ma\'a l a (pRzy ZAkkdAch ChEMiczNych), teL 0 ' 6 l  8  9 0 0  4 8 5 ,  teL O --618 9 9 4  8 6 1

- porady internistyczne
- EKG

- badania profilaktyczne 
(wstępne, okresowe, kontrolne)

- badania kierowców 
- m ożliwe przejęcie opieki 

lekarskiej (profilaktycznej) nad 
pracownikam i zakładów  pracy

(f6067)

GABINET CZYNNY od poNiEdziAłku do piĄfku: 8.004 2.00, 16.004 8.00

P osiadam y LABORATORIUM ANALITYCZNE czynne  od 7 .30-9.30

PIERROT STOMATOLOGIA 
TERAZ W LUBONIU
L U B O Ń , u l. S O B IE S K IE G O  55a

E S T E T Y K A  
I N D Y W I D U A L N I E  

D L A  C IE B IE

K O M P E T E N C JA  
I D O Ś W IA D C Z E N IE

•  KORONY I MOSTY NATYCHMIASTOWE
•  PRACE Z WŁASNEGO LABORATORIUM
•  LECZENIE ZACHOWAWCZE

S  0 - 6 1 8 - 3 2 4 - 7 7 0
SPECJALIZUJEMY SIĘ W KOMPLEKSOWYM REMONCIE ZĘBÓW

JA K O Ś Ć  B E Z  «* 
K O M P R O M IS U

PRYW ATNA PRZYCHODNIA  
STOMATOLOGICZNO - PROTETYCZNA  
LUBOŃ, UL. KOŚCIUSZKI 53, TEL. 0-618-103-031

U R O L O G

ZAPRASZAMY PONIEDZIAŁEK-PIĄTEK 10.00 - 2 0 .00  
CODZIENNIE SOBOTY 9 .0 0 -1 3 .0 0

STO M ATO LO G IA
•  Leczenie 

(dorośli i dzieci) 
zachodnie  
m ateria ły
i znieczulenia

•  Chirurgia  
stom atologiczna

PROTETYKA O RTO DO NCJA
•  Protezy szkieletow e  

akrylanow e
•  Korony, mosty  

porcelanow e, 
m etalow e, akrylanow e

•  W kłady dokorzeniow e
•  Naprawa protez

•  A paraty  
korekcyjne

•  Diagnozy  
ortodontyczne

. . . . . . . . . . . •  6 6 05 2)

•  U D Z IE L A M Y  ROCZNEJ G W A R A N C JI N A  NA SZE USŁUG I
•  PO R A D Y  I KO NSU LTAC JE BEZPŁATNE

D r n. med. K . A. Pruszewicz

choroby nerek, pęcherza moczowego, 
prostaty, narządów płciowych męskich 

ZABURZENIA POTENCJI 
IWZWODU POPRAWA SPRAWNOŚCI 

SEKSUALNEJ 
oraz

nietrzymanie moczu u kobiet

P rz y ję c ia  w  
1. i 3. w to re k  m ie s iąc a  

go d z . 1 5 .0 0 -  16.00
G a b in e ty  L e k a r sk ie  
u l. Ż a b ik o w sk a  62  

R e je s tra c ja  
te l. 81 4  17 11 

kom . 6 0 7  176  144
 (r3029)

S t u d i o  Z d r o w i a  z a p r a s z a  n a  m a s a ż  
u r z ą d z e n i e m  R o i  I e t  i c

Jak dzia ła Rolletic?
•R e d u ku je  ob ję tość m asowanych partii (w centym etrach) 
•W zm a cn ia  m ięśnie i napina skórę 
•P o p ra w ia  przem ianę m aterii i krążenie krwi 

•R e d u ku je  ce llu litis  i ue lastycznia skórę 
•R o z b ija  tkankę tłuszczow ą 

•A k tyw u je  układ lim fatyczny

spec, masażysta 
Krzysztof Handkiewicz
_________________________________________(f3066)

W ym agany strój sportow y

1 g o d z i n a  m a s a ż u  2 0  z ł  
p i e r w s z e  w e j ś c i e  g r a t i s ! ! !

C u b o ń , u l .  S i k o r s k i e g o  4 6 ,  t e l .  ( 0 6 1 )  8 1 0  3 8  O1  
\__ P r o s i m y  o  t e l e f o n i c z n e  u m a w i a n i e  w i z y t  (f3041y

0 - 5 0 7  7 8 1  9 0 0
m o ż l i w o ś ć  d o j a z d u  d o  k l i e n t a

SPECJALISTA

PSYCHIATRA
D oro ta  K is ie l-D ow e jko  

porady lekarskie , w izy ty  dom ow e, 
gab ine t p ryw atny

Poznań, ul. O po lska  58 
g ab in e t n r 104 

re jes trac ja  te le fo n iczna :
iioi8i 600  317  971

Niepubliczny Zespół Opieki Zdrow otnej 

Poradnia Ginekologiczno-Położnicza 

„G in -P o l"

62-031 Luboń, ul. Poniatowskiego 20 
tel.813-09-17

re jes trac ja  w  go d z in a ch  

p rz y jm o w a n ia  czynna : 
pon. 9 .0 0 4  3 .0 0  
w t. 1 4 .0 0 4  9 .0 0  

śr. 9 .0 0 4  3 .0 0  

czw . 1 5 .0 0 4  9 .0 0  
pt. 9 .0 0 4  2 .0 0

(F6015)

USG brzuszne i dopochwowe
U m o w a  z  N F Z

L 47



SALON OPTYCZNO-OKUUSTYCZNY ERENSKA
PAJO C E N TR U M  - u l. Zabikowska 

otw arte: poniedziałek-sobota 10

KOMPLEKSOWE BADANIE
- komputerowe badanie wzroku 

- badanie dna oka
- mierzenie ciśnienia wewnątrzgałkowego 

- aplikacja soczewek kontaktowych

Informacja ■  ■  ■ 
telefoniczna f | |
899-41-32 •  •  •

6 6 ,  P iętro  - BOX 17, te l .  8 9 9 -4 1 -3 2  
. 0 0 - 2 1 .0 0 ,  n iedziela 1 0 .0 0 - 1 9 .0 0

z x .x . . .  - r Ł,-A T R A K C Y JN E  f f f
OKULISTYCZNE ceny I l i  

USŁUGI OPTYCZNE
- soczewki okularowe, sferyczne, cylindryczne, 
dwuogniskowe, progresywne (wieloogniskowe)

- drobne naprawy okularów 
__________- okulary do komputera_________
( -  nowa kolekcja okularów przeciwsłonecznych)

A L L T A O  M A S S  A G  E S
Robert Kowalak

M A S A Ż E
- le c z n ic z e , k la syczn e ,

s e g m e n ta rn e
- k o s m e ty c z n e  ( tw a rz y )

- a k u p re s u ra
- le c z e n ie  bó lu  k rę g o s łu p a  
(o b rzę k i s taw ów , m ig re n y )
- n a s ta w ia n ie  k rę g o s łu p a

- ś w ia t ło te ra p ia , le c z e n ie  zm ian  
sk ó rn y c h  (trą d z ik ó w ) 

- f iz jo te ra p ia  m a n u a ln a  
- p o ra d y

- masaże u pac jen ta  w dom u

10% ZNIŻKI
OLA EMERYTÓW I RENCISTÓW oprawy od 

B A D A N IE  W Z R O K U  G R A T I S ! ! !

1 7 z ł ! P ro m o c ja  do  końca  cze rw ca  
co  3 za b ie g  - b e zp ła tn ie

Dojazd z profesjonalnym  
łóżkiem  do masażu

przy zakupie kom pletnej pary okularów (F6006)
Luboń, ul. Osiedlowa 22/20 
tel. 0507-087-535, 893-16-71

GABINET ORTOPEDYCZNY
POZNAŃ, UL. OPOLSKA 58, tel. 83 23 497 

(BUDYNEK BYŁEGO ZOZ-u, 1 kilometr od PAJO CENTRUM) 
w PONIEDZIAŁKI i CZWARTKI od godz. 19.00 

(konieczna rejestracja telefoniczna)
PRZYJMUJE

lek. med. TOMASZ WIŚNIEWSKI 
O rd yn a to r O d d z ia łu  O rto p ed ii i T raum ato log ii w  C en tru m  M e d y czn ym  HCP  

również wizyty domowe - tel. kom. 0 601 - 720 -119
____________________________________________________________  (F3017L

Niepubliczny Specjalistyczny
Zespół Opieki Zdrowotnej “ART-MED”
Luboń, ul. Ks. Streicha 27, tel. 813-99-23, fax 813-92-57

u m o w a  z  N F Z
Chirurg Laryngolog Neurolog
-m a łe  zab ieg i -m a łe  zab ieg i E E G

-b a d a n ie  s łuchu  -również w izyty domowe 
Poradnie czynne od poniedziałku do piątku: 8.00-20.00,

we wtorki: 14.00-20.00, w soboty: 8.00-12.00 <FI035)
Rejestracja w godzinach działalności przychodni!

NIEPUBLICZNY ZAKŁAD OPIEKI ZDROWOTNEJ
R M e d

LUBOŃ, ul. KOŚCIUSZKI 53 S  0-618-139-223 
czynny: poniedziałek - piątek od 8:00 do 18:00

ZAPRASZAMY DO PORADNI SPECJALISTYCZNYCH 
W RAMACH UMOWY Z N F Z

O K U L IS T A  D E R M A T O L O G
A L E R G O L O G  L A R Y N G O L O G  

K A R D IO L O G  O R T O P E D A
G A B I N E T Y  P R Y W A T N E :

•CHIRURG •CHOROBY PRZEWODU
•ONKOLOG •POKARMOWEGO
•ENDOKRYNOLOG •  DOBIERANIE OKULARÓW 
C e r y t i k a t I S O  *PU N K T POBRAŃ KRWI
C e r t y f i k a t  W ie lk o p o ls k a  J a k o ś ć

48 ,

MEDYCYNA PRACY 
W PEŁNYM ZAKRESIE
BADANIA PRACOWNIKÓW I POBRANIE

KRWI NA TERENIE ZAKŁADÓW PRACY
___________________________ ____________________



(F3061)

W E T E R Y N A R Y J N Y
d r  P a w e ł  A n to s i k
L u b o ń ,  u l .  S io s t r y  F a u s t y n y  1

czynne pn.-pt.
16 .30-20 .00

soboty - w izyty  umówione

<—> 0 -6 1 8 -9 9 -1 0 -2 7  
* *  0 -6 0 1 -4 0 5 -2 5 4

profilaktyka i leczenie zwierząt 
domowych i egzotycznych

zabiegi stomatologiczne, w tym: 
ultradźwiękowe usuwanie 
kamienia nazębnego

zabiegi chirurgiczne 
pełne badanie krwi 
szczepienia profilaktyczne 
badanie USG, RTG, EKG 
biopsja cienkoiglowa 
badanie cytologiczne 

pochwy suk
(określanie dni płodnych)

dr med. W. Skorupski
KARDIOLOG

gabinet: Poznań, ul. Palacza 86 
rejestracja telefoniczna codziennie

tel.0-618-619-740
_____________________________________ (B6002LZ

D r m ed . R o m an  K lim as
PRÓBY W YSIŁKOW E, EKG, HOLTER, ECHO-SERCA

G A B IN E T: Luboń, ul. 3 M aja 12 
C zynny: Pn., Śr.: 17oo-2O°°

Poradnia kardiologiczna
Poznań, ul. O po lska  58

Rejestracja te lefoniczna - tel. 813-10-31 ;ba050;

GINEKOLOGIA-POŁOZNICTWO
Doc. Jacek Koźlik 

Diagnostyka i leczenie

USG
Głowica brzuszna i dopochwowa

G A B IN E T
S T O M A T O L O G IC Z N Y ■ U R O L O G H

dr n. med. Wojciech Cieślikowski 
specjalista urolog-chirurg

- choroby układu m oczow o-p łc iow ego 
- leczenie operacyjne, endoskopowe 

(bez cięcia)
- laserowe usuwanie prostaty

Poznań, ul. 28 Czerwca nr 161 
tel. 0-618 333 949

(B3038)

Renata Przybylska
L uboń , ul. D r R. M a y a  1a

(przy Zakładach Chemicznych)

tel. 899-48-62
Umowa z NFZ (kasą chorych) 

Leczenie dorosłych i dzieci
g o d z .  p r z y ję ć :  

p o n . ,  ś r . ,  p t :  8 -1  3 
w t . ,  c z w . :  1 3 -1  8  (B3017)

SPECJALISTA SPECJALISTA
DERMATOLOG LARYNGOLOG

D anuta Dańczak d r nauk medycznych
tel. 0 - 6 1 8 -1 3 1 4 8 7  J a k u b  P a zd ro w s k i
godziny przyjęć: rejestracja telefoniczna
P ^ d u a ł e k  czwartek
1zs.uu-12.ju GABINEr tel. 0-618-131-487

Luboń, ul. Szafirowa 23
200m od Urzędu Miasta IF602S

Alina Kasprowicz
s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  

w e  w n ę t r z n y c h  
EKG
b ad a n ia  w s tę p n e  
b a d a n ia  o k res o w e  
b ad a n ia  k ie ro w c ó w  
w izy ty  d o m o w e  

przyjęcia: czwartki 17.00 • 18.00 
(po uzgodnieniu telefonicznym)
Luboń, ul. Armii Poznań 49 (b6016)
(na terenie Zakładu „Lubanta")
tel. kom. O 508-965-825, tel. dom. 813-07-38

G R 3 I N E T  L E K A R S K I

Rejestracja telefoniczna 
0-602-312-392 

lub wieczorem 810-29-41 
Luboń, ul. ŻABIKOWSKA 20A

D r n. m ed.
Lukrecja SITflRZ-W Q SIEW ICZ

* Porady ogólnolekarskie 
i anestezjologiczne
* Wizyty domowe
* Zwolnienia ZUS 

‘Szczepienia przeciw grypie
i żółtaczce

* Refleksoterapia (b60l4)
LECZENIE BÓ LU I ZM IA N  SKÓ RNYCH  

dużą LAMPĄ BIOPTRON 
REJESTRACJA TELEFO N IC ZN A :

62-031 LUBOŃ, ul. Rejtana 2 
tel. 813-02-07, tel. kom. 0602-595-708

N iepub liczny Stomatologiczny 
Zakład O p iek i Zdrow otnej

Poznań, ul. Zygalskiego 22 
[wejście od ul. Kwiatkowskiego) 

te l. O-618 305 776

•  Pełen zakres usług stomatologicznych
•  Leczenie próchnicy zębów,

leczenie kanałowe
•  Odbudowa zębów złamanych
•  Usuwanie zębów mądrości „ósemek”
•  Korony, mosty porcelanowe
•  Protezy szkieletowe,

bezklamrowe, akrylanowe

Świadczymy również usługi w ramach umowy z NFZ
N O W O Ś Ć  Z  USA 

SZYBKIE I BEZPIECZNE ,ORn,, 
W YBIELANIE ZĘBÓW

LAM PĄ BEYOND 
W  ZALEDW IE 30 M IN U T  

Z N A N E  Z PR O G R A M Ó W  TV:
np. C H C Ę BYĆ PIĘKNA 

C EN A  PR O M O C Y JN A  800 ZL 
K ORZYSTNY  SYSTEM RATALNY

* masaż
* irydodiagnostyka
* akupunktura
* apiterapia
* homeopatia
* bodyformer 

^(zabiegi w  zakresie
j p '  poprawy sylwetki ciała)

u l. K o ł łą t a ja  3  
6 2 - 0 3 1  L u b o ń

<Feo23> t e l .  8 1 0  4 1  0 5
O 6 0 4  2 6 1  0 9 0

W w w .o d e s s o s .m e r ix .c o m .p l
2Ż'll>a i l :o d e s s o s @ m e r ix .c o m .p ł

P R Z Y C H O D N IA
ST O M A T O L O G IC Z N A

M 1 L M E D
P E Ł E N  ZA K R E S U S Ł U G

P r z y j ę c i a :  
p n .  i p t .  1 5 -2 0 , 

w t . ,  ś r., c z w . 9 -2 0  
s o b . 9 -1 3  

U m ow a z  N F Z  
L u b o ń - Ż a b ik o w o ,  u l .  L e ś m ia n a  10 

( w ja z d  o d  P o n ia to w s k ie g o )
te l.  8 9 3 -1 2 -5 0 <fóoi9;

G A B IN E T
G IN E K O L O G IC ZN O  - P O ŁO ŻN IC ZY

Lek. med. Daniela Rogal-Przybylak 
położn ik-g ineko log  

hom eopata

Leczenie homeopatyczne 
w szystkich schorzeń

Luboń, ul. Dworcowa 20
te l.8 1 3 -0 8 -3 0  (F60lt

Pn - godz. 19-20, Śr - godz. 17-20 
w pozostałe dni po uzgodnieniu tel.

PRYWATNA PRAKTYKA 
STO M ATO LO G IC ZN A

LUBOŃ, ul. KOŚCIUSZKI 64A
(v is  a v is  sk lepu  spożyw czego  SPOŁEM) 

te le fo n y : 8 9 3 -1 6 -9 7 ,6 0 8 -0 3 0 -7 6 0

♦  KOMPLEKSOWE LECZENIE DOROSŁYCH I DZIECI
♦  CHIRURGIA STOMATOLOGICZNA
♦  USUWANIE ZĘBÓW I WYKONYWANIE PROTEZ W JEDNYM DNIU
♦  PROTETYKA W PEŁNYM ZAKRESIE ■ PROTEZY NYLONOWE
♦  NAPRAWY PROTEZ NA POCZEKANIU (24h) kom . 602-178-989
♦  NAGLE PRZYPADKI POZA GODZINAMI PRZYJĘĆ MOŻLIWE

PO UZGODNIENIU TELEFONICZNYM: kom. 608-030-760

P R Z Y JM U J E
lek. storn. M ałgorzata K O R S A K -FR Ą TC ZA K
poniedziałek-piątek: 10.00-13.00 i 16.00-20.00 
w soboty po uprzedniej rejestracji telefonicznej: 10.00-12.00

http://Www.odessos.merix.com.pl


V E IiU > inne. remis. poznan.pl
l i r t m y ,  Z a s ł o n y ,  W o a l e ,  G i p i u r y

-ZriSAY/j

pn.-p t. 10.00-20. 00
\ab. io .o o - is .o o  * 
ml. 10.00-14.00  
L u b o ń :
pn.-p t. 10.00-10.00

P o z n a ń , C e n tru m  G ó re zy ń  
b o x  1O (p rzy  m a rk e c ie  A lb ę  

L u b o ń , C H  „ V E N U S *  ul. S o b ie s k ie g
P o m i a r y ,  a r a n ż a c j e  -  te l .  0 6 0 6 - 2 7 9 -6 5 3 (J6001)

dr n. med. Arkadiusz BANACH
sp e c ja lis ta  w  g in e k o lo g ii i p o ło ż n ic tw ie , a n e s te z jo lo g

GINEKOLOGIA • USG
o DIAGNOSTYKA I TERAPIA GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA 
o SONOMAMMOGRAFIA - wczesna d iagnostyka n o w o tw o ró w  piersi 
o OZNACZANIE JAJECZKOWANIA (USG dopochw ow e) 
o KOMPUTEROWE OZNACZANIE CZYNNOŚCI SERCA PŁODU 

i SKURCZÓW MACICY (KTG)
o KOMPLEKSOWE LECZENIE NIEPŁODNOŚCI 
o OPERACJE LAPAROSKOPOWE I KLASYCZNE

(F6007)

sklepzoo
PAJO 

CENTRUM 
(piętro) 
BOX19

W sprzedaży:
* ry b k i, g a d y  i g ry z o n ie  

‘ r y b y  m o r s k ie  
*  w y s o k ie j ja k o ś c i 

ś ro d k i p ie lę g n a c y jn e  

d la  p s ó w  i k o tó w

* p o k a rm  d la  z w ie rz q t  d o m o w y c h ,  

ryb , g a d ó w  i g ry z o n i (s z e ro k i a s o r ty m e n tl

‘  a r ty k u ły  w ę d k a rs k ie  

*  re a liz u je m y  z a m ó w ie n ia  in d y w id u a ln e  

pn-sb 10-21, nd 10-19
ZAPRASZAMY

tel. 0509-018-174
sobota, niedziela

RABAT!!!!

dr n. med. Anna HORNOWSKA - BANACH
specja lista  ch orób  w e w n ę trzn ych ,b a ln eo k lim ato lo g ii i m ed ycyn y fizykaln ej

CHOROBY WEWNĘTRZNE
Osteoporoza
o komputerowe oznaczanie gęstości kości (densytometria) 
o kompleksowe leczenie
USG jamy brzusznej i prostaty, EKG
o konsultacje internistyczne

dr n. m ed. Przemysław NOWAK
specjalista chirurg

o operacyjne leczenie żylaków o operacyjne leczenie przepuklin

Rejestracja: pn.-pt.: 9.00-19.00 
tel. 0-618-391-950 lub 0-618-321-708 

Klinika PRO BONO Poznań, ul. Leszczyńska 5A (bó02ó)

NOWOŚĆ
USG3D/4D

(trójwymiarowej
DLA KOBIET W  CIĄŻY

FRYZJERSTW O  
DAMSKO MĘSKIE
z  tra dyc jam i, m odne  
s trzyże n ia  za rów no  
d a m sk ie  ja k  i m ęsk ie , w  tym  
s trzyże n ie  no żem  ch ińsk im
- ko lo ryzac ja  w ło só w
- ba lla yage
- trw a ły  s ty lling
- fryzu ry  w ieczo row e

i ś lubn e
- spe c ja ln o ść  - koki

pon-pt: 9.00-19.00 sob: 8.00-14.00 
LU BO Ń , UL. S IK O R S K IE G O  PAW ILO N

KOSMETYKA DŁONI
MANICURE 
TIPSY-ŻELOWE 

-AKRYL 
-FIBERGLASS 

ZABIEGI PARAFINOWE 
NA DŁONIE

MALOWANIE ARTYSTYCZNE 
PAZNOKCI-DUŻY WYBÓR 
WZORÓW

li, ((3058) APTEKA „ŻABIKOWSKA”
Luboń, pl. E. Bojanowskiego 3 - tel. 0-618-130-282

Polecam y le k i, z io ła , k o s m e ty k i
i w y k o n u je m y  lek i re ce p tu ro w e

N IS K IE  C E N Y  I P R O M O C J E  

|h 6 0 0 3 ) Zapraszamy: pn-pt 8.00-20.00, sob. 8.00-14.000-618130-634

/ ----------------=------------------------------------(OT77T
Goja ul. Reglowa 14/1 
60-113 Poznań 
Tel. 0 665 988 626,
0-618 321 352 
e-mail: goja_czystosc@tlen.pl

S p r z ą t a n i e :
m ie s z k a ń , d o m ó w  b iu r, 

m a g a z y n ó w , ha l (a b o n a m e n t), 
o b ie k tó w  h a n d lo w y c h  

S p rz ą ta n ie  p o  re m o n ta c h  

My sprzątamy, Ty odpoczywasz^

RESTAURACJA
"NOVA"

ORGANIZUJEMY 
IMPREZY OKOLICZNOŚCIOWE, 

WESELA, PRZYJĘCIA KOMUNIJNE

PUSZCZYKOWO  
UL. POZNAŃSKA 47

(b 6 0 0 1 k) TEL. 8 13 -30 -12

Rll

O R I S  O L I N I O
P a jo  C e n tru m

T w o ja  s to m a to lo g ia  w  sercu  Lubon ia  
Skorzystaj z e  s p e c ja ln e j o fe rty  p ro m o c ji zd ro w ia !  

K o n ie c zn ie  z a d z w o ń  0 -6 1 8  329  209  lub  0 -6 0 9  56  00  26  
Pollluuubisz S w o je g o  D en tys tę ...jes t ta k  b lisko  C ie b ie !

Gabinet został przeniesiony z klinu Dubieckiego  
na I piętro w Centrum Pajo 
Pełen zakres słomatoligii 
pn.-pt.: 9.00-20.00, sob.: 9.00-15.00

poznan.pl
mailto:goja_czystosc@tlen.pl


SKLEP
ART. INSTALACYJNE 

-SANITARNE
Luboń, ul. Sikorskiego, paw. 10

PtfNELE
PODŁOGOW E  
ŚCIENNE 
BO AZERIA PCV

CO MIESIĄC NOWE PROMOCJE!!!
PRZESUWNYMI

N ajw ię k s zy  
w y b ó r w  

o ko licy!!!

Montaż podłóg 
od 14zł/m2

PROMOCJA!!!
Montaż 50% 

rabatu

Oferuje:
Wesela 
Komunie
Dancingi (czwartki)
tradycyjne obiady rodzinne 
inne imprezy

Z A P R A S Z A M Y  
N A  Z A K U P Y !!!

tel. 893-14-22 <heos2>

[S p rz e d a ż :  P n-P t 1 0 -1 8 , Sob. 1 0 -1 4
P io tr  G o ry n ia k  810 55 20
L u b o ń , u l. D łu g a  6 0601 719  742
( d o ja z d o d cpnzorlen) w w w .panele.net

APTEKA - ZŁOTY LEK
N IS K IE  C E N Y  

M IŁA  I FA C H O W A  
O B S Ł U G A

A P T E K A -Z Ł O T Y  LEK 

m g r fa rm a c ji A n d rze j K o ś c ie ln ia k  
ul. Ż a b iko w ska  16 

62-031 Luboń

te l. 813-08-11, te l./fa x  810-18-44

pon -p t 9 .00 -22 .00  
sobo ta  9 .00 -18 .00

ZAPRASZAMY (h6050)l

lek. wet. Marek Krysztofowicz

ujutm.restaurQcicskcirpQ.pl

[1008)

G A B IN E T
W E T E R Y N A R Y J N Y

tel./fax0-ól8-938-04l 
509-572-743 

czynne wt-niedz. 
12.00-21.00

(JBG13)

pn. - pt. 
10.00-13.00 
10.00-20.00  

soboty 
10.00-14.00 

wizyty domowe

62-030 Luboń, ul. Akacjowa 11
tel. 0-618-993-010, kom. 0-600-277-246

poleca atrakcyjną garmażerią bankietową w  szerokim asortymencie
oferujem y w yroby g o to w e  na różnego typ u  imprezy: prosiakip ieczone, 
ba ża n ty , indyki, kaczki, elem enty z  d z ic zy zn y

#  z a p e w n ia n y  na jn iższe  ceny oraz d ow óz do f l i e n ta
#  zachęcam y do w spółpracy odbiorców indyw idualnych  oraz przedsiębiorstw a, 

proponując kom pleksow ą obsługę imprez okolicznościow ych, plenerow ych, 
bankietów , uroczystości kom unijnych, św ią tecznych  itp.

Firma „Sepilux"
Zakład Produkcji Garmażeryjnej

Luboń, ul. Romana Maya 1 
Tel./fax 061 8900 488

51

http://www.panele.net
ujutm.restaurQcicskcirpQ.pl


'W /w . d  r u k a  r n i q /

D R U K A R N I A

d r u k a r n i a  t o m

te l .  0 6 1  8 1 3  1 9  4 5
-------------------------------  Luboń, ul. Rivoliego 8 -----------------------------

— CZUJNIKI CO FANIA
Z POLTKIM KOMUNIKATEM GŁO/OWYM

A U T O -F O R M 'Sj JSN W Y ŁĄ C ZN Y  DYSTRYBUTO R
FIRM Y P JO IZ O N  W  POLSCE 
LUBO Ń, UL. SPOKOJNA 3

ws= ^ — C0'618' 15OJ4J, 0'618' 151<722,0<601 <58 7<520
--------------  --------- '  ZAPRASZAMY OD PONIEDZIAŁKU DO PIĄTKU 8 .0 0 -1 7.00

c c

D R E r O R  
PRODUCENT s
DRZWI WEWNĘTRZNYCH 
DRZWI ZEWNĘTRZNYCH,
USŁUGI STOLARSKIE 4

Krąplewo, 62-060 Stęszew, ul. Okrężna 15 
tel. 0 618-134-396, kom. 0606-963-113

t e a

w w w .h a n n a s ty le .c o m .p l
W i t t a .

B i e l i z n a  b e z s z w o w a

6 2 - 0 5 2  K o m o r n i k i  
u l .  Ż a b i k o w s k a ó l  
t e l .  0 6  1 8  1 0  8  1 2 4  
f a x  0 6 1  6 2 2  9 8  2 8  
m arketing@ hannastyle.com .pl

B ie lizn a  bezszw ow a  ‘̂ A IT IA  ce c h u je  s ię  m ię k k o ś c ią , le kko śc ią , 
M  « je d w a b is ty m  d o ty k ie m  o raz  re k o rd o w o  

k ró tk im  czasem  s c h n ię c ia ,
p o s ia d a  w ła ś c iw o ś c i h ig ro s k o p ijn e

•  P o z n a ń , S k le p  z b ie liz n ą , u l. K e p le r a  I ,  te l. 061  8 6 2 4  5 4 4
•  P o z n a ń , S k le p  z b ie liz n ą , u l. K ra s z e w s k ie g o  9 , te l. 061 6 6 2 8  7 3 6
•  P o z n a ń , S a lo n  z  b ie liz n ą  N ie o la , C H  P a n o ra m a  - b o x  140 ,

u l. G ó re c k a  3 0 , te l. 0 501  871 8 6 8

J  A U T O R Y Z O W A N A  S T A C J A  O B S Ł U G I
jU R K m Ch B *  S ta n is ła w  N a g ó rs k i &  S y n o w ie
Łęczyca k. Poznania, ul. Północna 33/28 tel./fax (0-61) 810-65-83 tel.JO-61) 810-67-60

N A P R A W Y  G W A R A N C Y J N E  ( F IA T )
I P O G W A R A N C Y J N E  ( W S Z Y S T K I E  M A R K I )  

S E R W IS  B L A C H A R S K O - L A K IE R N IC Z Y

S E R W I S  W S Z Y S T K I C H  M A R E K  S A M O C H O D Ó W

Stanisław Nagórski & Synowie 
Łęczyca k. Poznania, ul. Poprzeczna 3 

tel./fax (0-61) 810-65-83 tel. (0-61) 810-67-60

OFERTA FIRMY: p n .-p t.  7 -18
- naprawa klimatyzacji s o b o ta  8 -14
- serwis opon-sprzedaż, wyważanie, przechowywanie
- przeglądy i naprawy systemów AIR-BAG i ABS
- serwis blacharsko-lakierniczy
- montaż Car-Audio
- montaż systemów alarmowych i antynapadowych
- P O M O C  D R O G O W A

Przy przeglądzie samochodu o trzym asz*

K A R TA  R A B A T O W A
DOKONUJĄC ROCZNEGO PRZEGLĄDU 
SAMOCHODU MOZESZ SKORZYSTAĆ 
W CZASIE ROKU Z JEDNEJ BEZPŁATNEJ 

o zb ieżn o ść  USŁUGI

a św ia tła
o sp ra w dza n ie  h am u lcó w  
o sp iaw dza m e  za w ie szen ia  
o sp r a m o rtyza to ró w  
o w ym iana  o le ju  
o w yw a ża n ie  k o l 
o a na liza  spa lin

Łęczyca k ' Poznania ul Poprzeczna 3 
62-051 Wiry, tel /fax 061/810 65 83 
tel 061810 67 60

anno
SERWIS WSZYSTKICH MAREK SAMOCHODOM

StomłWw
Nagonki & Synów*

http://www.hannastyle.com.pl
mailto:marketing@hannastyle.com.pl


K L I N I K A  S T O M A T O L O G I I  I M E D Y C Y N Y  E S T E T Y C Z N E J tel. 813 90 73
GSM +48692465513

■ i ?W . W i -

iomuhMOSI M W  m u i o . K a i f P m n m

S T O M A T O  L O G IA
E s te ty c z n a  s to m a t o lo g ia  o d tw ó r c z a

k o re k ta  k s z ta ł tu  i k o lo ru  z ę b ó w  
a n a to m ic z n e  re k o n s t ru k c je  z ę b ó w  b o c z n y c h  
p ro te ty k a  e s te ty c z n a
m o d e lo w a n ie  u ś m ie c h u  
c h iru rg ia  p la s ty c z n a  p rz y z ę b ia  
le c z e n ie  u r a z ó w  z ę b ó w , m ik ro c h iru rg ia  
w y b ie la n ie
m in im a ln ie  in w a z y jn e  te c h n ik i  p re p a ra c ji

E n d o d o n c ja
z a a w a n s o w a n e  te c h n ik i  le c z e n ia  k a n a ło w e g o  
w s z y s tk ie  z a b ie g i z  w y k o r z y s ta n ie m  s to m a to lo g ic z n y c h

m ik r o s k o p ó w  z a b ie g o w y c h
m o ż liw o ś ć  p o d g lą d u  p ro w a d z o n y c h  z a b ie g ó w  "n a  ż y w o ” 
le c z e n ie  n a  je d n e j  w iz y c ie  
le c z e n ie  k o m p lik a c j i  i p o w ik ła ń

M E D Y C Y N A
E S T E T Y C Z N A

O d n o w a  s k ó r y  z  u s u w a n ie m  o b ja w ó w
s ta r z e n ia  i z n is z c z e n ia

p rz e b a r w ie n ia  
z m ia n y  p o t r ą d z ik o w e  
n ie o p e r a c y jn e  u s u w a n ie  z m a r s z c z e k  
z a m y k a n ie  p o s z e r z o n y c h  n a c z y ń  k r w io n o ś n y c h  
p o w ię k s z a n ie  i k o r e k c ja  k s z ta ł tu  u s t  
le c z e n ie  ły s ie n ia  
ro z s tę p y  s k ó r n e  
c e llu l i t

M o d e lo w a n ie  s y lw e tk i
o d c h u d z a n ie  
m a s a ż e  
d ie ta

9-20
SOBOTA 9-1

a p a r a ty  s ta łe  i r u c h o m e  zapraszamy na bezpłatne przeglądy i konsultacje ociólnostomatolo

(o d  u l.  F a b r y c z n e j)

T O M A T O

ZAPRASZAMY
na bezpłatne przeglądy i konsultacje

MAJ - CZERWIEC
Wybielanie - promocjami

ul. S iko rsk ieg o  44, Luboń  

Poniedziałek-Piątek 
9-20

lek. storn. Katarzyna Wiewióra Sobota
lek. storn. Agata Kaczmarek (̂ oo2) 9-14

- protetyka,
- profilaktyka,

- stomatologia dziecięca,
- chirurgia stomatologiczna,

- stomatologia zachowawcza,
- w yb ie lan ie ,

- RTG zębów.
w w w .o p t im a -s to m a to lo g ia .p l

Sa la
Ba n k ie t o w a

JAN III SOBIESKI
'  p o l e c a :

organizację wesel, 
komunii, styp, bankietów 
oraz innych uroczystości

< okolicznościowych >
Zapraszamy:
LUBOŃ

ul. Sobieskiego 126A
te l./fax 813-19-63 - praca 
tel. 813-07-50 - dom 
kom. 692-448-525

http://www.optima-stomatologia.pl


(W 6003)

PENSJONAT 
W T B 1 B 1 A  M O m P A K A

LUBOŃ, UL. PONIATOWSKIEGO 14

ZAPRASZA
SMAKOSZY CENIĄCYCH 

KAMERALNĄ ATMOSFERĘ 
W STYLOWYCH WNĘTRZACH

DO

c a f f b

TEL. 810-34-21, 810-33-43

ORGANIZUJEMY RÓWNIEŻ 
PRZYJĘCIA OKOLICZNOŚCIOWE 
W SALACH NA 30 I 70 OSÓB:

CHRZTY, KOMUNIE, WESELA, STYPY.

W W  W  © [ IŁ

D O J A Z D  D O  K L IE N T A !!!

A T R A K C V J N €  C C N V i ! ł

T e l .  k o m .  + 4 8  0 - 5 0 4  3 9 2  0 9 4

k e s A
N IER U C HO M O ŚC I

SERAFIN
licencja  zaw odow a nr 5080

-p o ś re d n ic tw o  w  k u p n ie , s p rz e d a ż y ,
w y n a jm ie , n a jm ie , z a m ia n ie  lo k a li i
n ie ru c h o m o ś c i,

-p o m o c  w  u z y s k a n iu  k re d y tu  o ra z  o b s łu g i p ra w n e j, 
-u b e z p ie c z e n ia  n ie ru c h o m o ś c i

N I E R U C H O M O Ś C I
tel. 061 899 48 81 kom. 0607 668 987 

Luboń, ul.T.Kościuszki 4 pon-pt 9.00-17.00, sob 9.00-14.00 
www.res.nieruchomosci.pl e-mail b iuro@ res.nieruchom osci.pl

Gabryelewicz
P R O J E K T O W A N IE  W N Ę T R Z

Projektowanie wnętrz

w w w . g a b r y e l e w i c z . p l  
e -m ail p ro jekt@ gabryelew icz.p l

SIATKI
OGRODZENIOWE
S Ł U P K I  •  B R A M Y  •  P Ł O T Y

p rodukc ja  - m ontaż 
SIATKOLAND P PH .U . Jolanta Krupińska 
Luboń ul. Armii Poznań 71 tel. 061-810-28-04 
www.siatkoland.com.pl e-mail:biuro@siatkoland.com.pl

W  c z e rw c u  p o le c a m y : 
> o p ry s k iw a c z  c iś n ie n io w y

5I -4 7 ,-
> w ó z e k  d o  w ęża  

o g ro d o w e g o  - 28,-
> A z o fo s k a  10kg  - 24.- 
> p o m p a  fo n ta n n o w a

23001/h - 69 ,- 
> k o ń c ó w k a  z ra s z a ją c a

p is to le to w a  - 5,- 
> z ra s z a c z  w a h a d ło w y

15 d y s z  - 28,-

u l. P o w s ta ń c ó w  W ie lk o p o ls k ic h  4 8  
6 2 -0 3 1  L u b o ń

te l. ( 0 6 1 )  8 1 3 - 1 2 - 4 6 ,  8 1 3 -0 2 -4 1

GO

&

> n o ż y c e  d o  tra w y  - 7,90 
> R o u n d u p  - ś ro d e k

n is z c z ą c y  c h w a s ty  - 9.90 
> a g ro w ló k n a  d o  
ś c ió łk o w a n ia  1 .6x5m  - 7.20

S E R D E C Z N IE
Z A P R A S Z A M Y  N A  Z A K U P Y  

OD 8.00 DO 19.00

Służymy doradztwem!!!

CEPLAgr
AUTORYZOWANY SERWIS OPON 

OFERUJE OPONY GRUPY GOODYEAR

G E R M A N  H I G H  T E C H N O L O G Y

ZAPRASZAMY DO AUTORYZOWANEGO SERWISU OGUMIENIA OSOBOWO-CIĘŻAROWEGO 

GODZ. OTWARCIA PN.-PT. 7-19, SOB. 7-13 (wóooz)

Tel./fax 061 81 04 743 kom.0609 229 007

S O B O T A
8 . 3 0  -  1 4 . 3 0N o w o ś ć !

M akijaż perm anen tny
K o m p lek so w e  zab ieg i 

p ie lę g n a c y jn e  i lif tin g u ją c e  
a c s a d e m le  
G łęb o k i p e e lin g

Neoderma
T ip sy  i żele  

a lessandro  
Z ab ieg i a n ty c e llu lito w e

K O S M E T Y C Z N Y

“GRAŻYNA "
T E L . 810  34 46

LUBOŃ
ul. S IK O R S K IE G O  paw. ^6036]
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http://www.res.nieruchomosci.pl
mailto:biuro@res.nieruchomosci.pl
http://www.gabryelewicz.pl
mailto:projekt@gabryelewicz.pl
http://www.siatkoland.com.pl
mailto:biuro@siatkoland.com.pl
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N IE  C Z E K A J  DO W Y J A Z D U ! Z A Ł Ó Ż  K O N T O  J U Ż  T E R A Z !
0 ZŁ ZA WYPŁATY Z BANKOMATÓW ZA GRANICĄ 
0 ZŁ ZA PROWADZENIE KONTA 
0 ZŁ ZA WYDANIE KARTY VISA ELECTRON <30

Bank Zachodni WBK S.A
1 0DDZIAŁ W LUBONIU, KOŚCIUSZKI 57/59, TEL.061 810 4736
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O d  1 l ip c a  s e rd e c z n ie  z a p ra s z a m y  P a ń s tw a  
d o  z m o d e rn iz o w a n e j i p o w ię k s z o n e j s ie d z ib y  

B a n k u  Z a c h o d n ie g o  W B K  w  L u b o n iu  

p r z y  u l .  K o ś c i u s z k i  5 7  /  5 9 .
A Al

l /H l

Bank Zachodni WBK S.A
tel. 061 653 84 50, fax 061 653 84 49
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)z  o d p a d ó w  k o m u n a ln y ch  
sta ły ch  i p ły n n y ch  

<  0 -6 1 8 -1 3 0 -5 5 1
Luboń ul. Niepodległości 11

Pow szechny System  Segregacji 
O dpadów  K om unalnych

www.kom-lub.com.pl

System segregacji odpadów nagrodzony:

-Wyróżnieniem w konkursie pod patronatem Prezydenta R.P. w kategorii 
“Firma Przyjazna Środowisku”

-Certyfikatem “W ielkopolska Jakość”
-Nagrodą specjalną Prezesa UMIRM w konkursie o 

“Szklaną Statuetkę 2002”
-Certyfikatem “Pro Eco”
-Certyfikatem “Najlepsze w Polsce”

S p ó łd z ie lc z a  G ru p a  B a n k o w a
P o zn a ń sk i B ank  S p ó łd z ie lc z y  

Rok za ł. 1894

POZNAŃSKI
BANK

U prze jm ie  P aństw a in form ujem y, że za z g o d ą  Kom isji 
N a d z o ru  B a n k o w e g o  o ra z  p o s ta n o w ie n ie m  S ą d u  
R e jonow ego w  P oznaniu , S pó łdz ie lczy  B ank Ludow y w  
Poznan iu  zm ien ił nazwę.

Now a nazw a podkreś la  112-letnie tradyc je  naszego Banku, 
w yw odzące  s ię  w pros t ze  s to licy  W ie lkopo lsk i - M iasta 
P oznania . Zm iana nazw y je s t także  podyktow ana dążen iem  
do p rzekszta łcen ia  naszego Banku w  un iw e rsa lną  instytuc ję  
fin a n so w ą  środow isk  loka lnych.

Jednocześn ie  in form ujem y, że  zm iana nazw y nie ma 
żadnego  w p ływ u na zaw arte  z  B ankiem  um owy, a num ery 
rachunków  bankow ych p o zo s ta ją b e z  zm ian.

Zarząd
Poznańskiego Banku Spółdzielczego

Oddział w Luboniu
ul. Poniatowskiego 22, tel./fax (0-61) 813 01 31, (0-61) 810 46 10

1 no non d a c h ó w e k
JL V /  •  w ciągłej sprzedaży
magazyn, stała wystawa, detal, hurt, raty

w *

I-B-F
BOLESŁAWIEC

CREATON
.DACHY

Roben
CERAMIKA BUDOWLANA

d a c h ó w k i ce m e n to w e  
d a c h ó w k i c e ra m ic z n e  
d a c h ó w k i b itu m ic z n e  

te rm o z g rz e w a ln e  
io w e  p ły ty  b itu m ic z n e  

?nowe

p a p y  
dacho  
o k n a  d a c h o w e
ry n n y
fo lie  d a c h o w e  
w e łn a  te rm o iz o la c y jn a  
s id in g  e le w a c y jn y ' 
p ły t y  s ty ro p ia n o w e  
la ty  im p re g n o w a n e  
a r t y k u ły  d e k a rs k ie  
p o ra d y  te c h n ic z n e  
k a lk u la c je
p ro d u k c ja  d o d a tk ó w  d o " 
o rg a n iz a c ja  d o s ta w  
w y k o n a w s tw o  
o k n a  d re w n ia n e  
o k n a  p c v
p u s ta k i c e ra m ic z n e  
p u s ta k i k e ra m  
ceg ła
kostka ______

D a c h -B u d
Poznań, ul. Samotna 4
tel. 83-20-709, 83-21-736, 83-21-734 
O d d z ia ł:  P oznań, u l. O b o rn ic k a  327a 
te l. (061) 84 29 565, te l./ fa x  84 29 568

w w w d a c h -b u d ^ c o n r^ l^ d a c h b u d ^ d a c h -b u d ^ c o m ^

karty
kredytowe

bez prowizji

bez odsetek

* R z e c z y w is ta  r o c z n a  s t o p a  o p r o c e n t o w a n i a  d z ie w ię tn a ś c i e  p r o c e n t  
d la  k re d y tu  p i ę ć  ty s ię c y  z ło ty c h  z  o k r e s e m  s p ła ty  6  m ie s ię c y

“  C a łk o w ity  k o s z t  p o ł ą c z e n ia  w y n o s i  0 ,3 5  z t  (w  ty m  VAT).

L u b o ń
ul. Ż a b ik o w s k a  62  
te l. 0 -6 1 8  131 411

http://www.kom-lub.com.pl

